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12. VII. — Przyjazd do

GENERAL J. HALLER
A Short Story of His Life

(Dokończenie na następnej stronie) Z czasów, gdy Gen. Haller dowodził Legionami

prominent part during the 
Warsaw against the Bol-

SERDECZNIE WITAMY 
DOSTOJNEGO GOŚCIA!

Jakimi Uczuciami Darzyli
Generała Jego Żołnierze?

JWna Pani!
Kiedy w dniach wielkiej klę­

ski i żałoby, po całej ziemi 
Polskiej, szedł głos protestu i 
skargi, przyleciał ku nam, od 
dalekich kresów głos braci na­
szych serdecznych, towarzy­
szów broni. Nie jako lament 
słabych, skrzywdzonych, lecz 
jako protest mężnych uderzył 
w nas jak grom — i wstrząsnął 
dreszczem zachwytu i dumy. 
Bo to znalazł się w Polsce ktoś 
co na gwałt i obelgę dał od­
powiedź żołnierza. W męce o- 
samotnienia, w tragicznej z 
braćmi naszymi rozłące, żyjąc 
jedyną wiarą i nadzieją, że kie­
dyś złączyć się z nimi musimy, 
błogosławimy dziś Temu, któ­
ry podniósł czyn śmiały,* który 
dla woli czynu i męskiej decy­
zji nie zawahał się poświęcić 
osieroconych.

Salutując duchem Tych, co 
odeszli w dal na nieznane losy, 
czynimy Im wierności bratniej 
ślubowanie- Niezłomnemu Wo­
dzowi (Gen. Hallerowi) nie­
złomnej Brygady, imieniem 
tych, co pozostali — składamy 
na ręce Czcigodnej Pani hołd i 
uwielbienie. Żelaznej Jego woli 
— Cześć i posłuszeństwo.

21 lutego, 1918 r.
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pułku ułanów.

Całej Polsce szabla Twoja błyska
Pod Rarańczą, na polach Kaniowa.

Jako hasło — dźwięk Twego nazwiska, 
Jak rycerska spuścizna ojcowa.

W ogniu-ś bitew zawarł z nią przymierze, 
Jenerale Józefie Hallerze.

Z Archangielska, z białego Murmania, 
Przez Sybiry, przez morza — pół świata 

Szliście razem do Polski zarania:
Ty, i Twoja gromada skrzydlata,

Twoje wojsko, błękitni żołnierze, 
Jenerale Józefie Hallerze.

Nie złożyłeś oręża w obronie 
Swego życia, — ale dla Ojczyzny

Trud żołnierski wybielił Ci skronie 
Orderami pierś przybrały blizny.

Tych orderów nikt Ci nie odbierze, 
Jenerale Józefie Hallerze.

Od dzieciństwa zawsze: orzeł biały, 
Wolna Polska, sztandar narodowy

I Twe imię wśród rycerskiej chwały, — 
Tymi matka uczyła mię słowy, —

Że dziś w Ciebie tak, jak w Polskę, wierzę, 
Jenerale Józefie Hallerze.

Mówi o tym list oficerów do żony 
Generała pisany w pamiętnych 

czasach 1918 roku.

Wisło nasza .Wisło, wierna Polsce rzeko, 
Obroną Warszawy słyniesz już daleko...
Strażnico praw Polski, ustrzegłaś stolicę 
Wrogom Europy zatknąwszy granice.
Cud Marny — Paryża, cud Wisły — Warszawy — 
Triumfy obrony, wiekopomnej sławy!
Francja wespół z Polską w orężnym współczynie 
Nowym dziejom świata dźwignęły świątynie.
Nad Marną i Wisłą — wielki palec Boży 
Wskazuje szlak wyjścia — z Bezducha bezdroży, 
Karci barbarzyństwo — przemocy, bezprawia, 
Którym ród Judaszów — pomniki wystawia, 
Godząc w Chrystusowych praw wielkie świątynie 
W praw moralnych gwałcie, w burzycielstwa czynie.
Wisło nasza, Wisło cudotwórcza rzeko,
Obroną praw Polski zasłyniesz daleko, 
Jak daleko sięgną cudu Marny dzieje —
W nowej ery świata wyroczne koleje.
Cud Marny i Wisły, z ducha twórcze cudy, 
Wielkiej wojny świata okupują trudy;
Z nad Wisły i Marny, dwa wielkie narody, 
Powołują ludzkość — na wolności gody.
Paryż i Warszawa, dwie wielkie stolice, 
Świątyniom praw ducha budują strażnice,
Na szańce Wolności, w obronie twierdz Prawa, 
Wiodą nawę świata — Paryż i Warszawa!

(Na przyjazd Gen. Hallera)
Śmiertelny wróg
Zatrąbił w róg
Błysnęły nocą łuny, ?
W żałobny ton
Bił trwogi dzwon
I biły w kraj pioruny.
Wyruszył w bój
Fanatyk — zbój,
Płód pychy i przekleństwa,
Wiodąc na mord
Zastępy hord
Po trupach do zwycięstwa.
Choć krwawy mrok 
Przysłania wzrok
Czujne są nasze straże, 
Uderzym weń,
Gdy sądu dzień,
Dziejowy zegar wskaże.
Ludu, gdy w dłoń
Pochwycisz broń
Niech zemsta mieczem 
błyśnie,
Niech sądzi gniew,
Niech wroga krew 
Strumieniem wielkim 
tryśnie.
Za łzy, za ból
Ich jęk wśród kul
Może głos zemsty zgłuszy.
Ich śmierci lęk,
Konania jęk
Podłą ich zbudzi duszę.

great popularity among

Ważniejsze Daty z Życia 
Generała Hallera

August 13, 1873 — Born in Jur- 
czyce, near Krakow. Attended 
Lwów, Koszyce and Hranice High 
Schools, graduating in 1892.

1895 — Graduated from Military 
Technical Academy at Vienna. 
Served as an officer in Austrian 
Army for 15 years, then retired on 
his family estate at Wysock. Co­
operated with the Polish Sokols, a 
semi-military organization.

1914 — Formed the Eastern Po­
lish Legion and commanded the 3rd 
Polish Infantry of the Polish Le­
gions (2nd Brigade). Wounded in 
the Battle of Rafajlowa.

1916 — Commanded the 2nd Bri­
gade of the Polish Legions.

1918 — Following the Russo- 
German peace treaty crossed the 
battle front at Rarancza and united 
with the 2nd Eastern Corps in 
Ukraine and later commanded both 
groups. Following the Battle of Ka­
niów commanded the various Polish 
detachments outside of Poland it­
self. Later, Gen. Haller commanded 
the Polish forces fighting in France, 
returning to Poland in 1919 with 
the rank of Brigadier General.

Took a 
Battle of 
sheviks.

Enjoys
the American Poles in view of the 
fact, that the Polish Army in France 
which he commanded, consisted 
mostly of Poles from tire United 
States.

Ludwik świeżawski
BITWA POD WARSZAWA

(Na cześć Armii Ochotniczej Generała Hallera)
Po nocy nieprzespanej
dzień obłoków przetarł twarz nieba 
wilgotną białą chustką zmył świt rumiany 
i z czoła młodego żołnierz krople zaskrzepłe i krwawe.

gdy im ręce znużyła ciężka, jak chocimska i zbaraska, potrzeba.
Nadwiślański kraj w noc schodził jak w zimno piwniczne,
i zakłuło boleśnie na brzegu.
Mgłą z wody przejęło każdy nerw i przegub.
W przesypujące się żelazo, w łuny okoliczne 
płynęła Wisła jednako i daleko.
Wisło, rzeko —
Miasto w śmiertelnym uścisku.
Upiorna jest dzicz ze Wschodu!
Ile już świętej krwi spłynęło warszawską ulicą!
Warszawo, w tobie jest niedosiężny państwa majestat.
Warszawo jeśli ty padniesz — 
stolico.
W mieście zalśniło.
Aż kimś zatrząsł przestrach.
Przejechał zapał, przejechał jak konnica
w skrach...
Uderzyli.
Nie przerazisz śmiercią!
Wybuch ziemi.
Ochotnicza Armia.
Z krzykiem, z krzyżem upadli na krzyż —
Przez śmierć skłębioną i czarną 
przeszedł życia świetlisty szał.
Było to wielkie polskie zwycięstwo.
Jesteśmy zwycięstw zwyczajni.
Kiedyż się Europo w cud nad Wisłą, w obrońców twoich męstwo 
jak w słońce na wschodzie wpatrzysz?
Nad Wisłą, w okolicach Radzymina
co roku w połowie sierpnia
kończą się żniwa,
pszenice padają złociście i żyta srebrnie.
Kosarze idą przez pole, 
chrzęszczą zboża przegięte na kosach, 
kołysząc się, wolno kosząc, idą żniwiarze boso 
przez pokosy leżące na dole. —

Szczęsny Leśniewicz
DZIEŃ SADU

Ur. 13. VIII. 1873 w Jurczycach 
pod Krakowem.

Do 1882 w Jurczycach.
1882 — 1887 we Lwowie.
1887 — 1889 w niższej 

alnej w Koszycach.
1888 — Śmierć Ojca.
1890 — 1892 w wyższej 

alnej w Hranicach.
1892 — 1895 w Akad. 

Wiedniu.
1895 — W sierpniu zostaje ofi­

cerem.
1906 — Ślub.
1909 — Zostaje kapitanem.
1910 — Spensjonowany.
1914 — Sierpień, Legion Wscho­

dni.
1914 — 30 września, II Brygada. 
1914 — 27, IX. komendant baonu. 
1914. — I. X. komendant pułku.
1914 — 31. X. major.
1914 — 15. XI. podpułkownik, 

kmdt. pułku i Grupy.
1915 — 15. III. pułkownik.
1916 — 15. VII. pułkownik Bry­

gadier, komendant II Brygady.
1918 — 15. II. Przejście pod Ra­

rańczą.
1918 Marzec. — Dowódca Vtej 

dywizji III Korpusu, Generał.
1918; .Kwiecięń..“_J>nwódęa JJgo 

Korpusu .
1918, 11 maja. — Bój pod Kanio­

wem.
1918, 27 maja. — Wódz naczelny 

sił polskich poza granicami okupa­
cji austro-niemieckiej.

1918 — 10 — 20 czerwca w Mo­
skwie.

1918, 26. VI. — 4. VII. Murman.
1918, 

Francji.
1918, 13. VII. — Paryż.
1918, 28. IX. — Wódz Naczelny 

Armii Polskiej na frontach koali­
cyjnych.

1919, kwiecień. — Przejazd do 
Polski. Generał broni.

1919, 30. IV. — 31. V. — Obro­
na Lwowa i Małopolski.

1919, — Maj i nast. Kraków. — 
(Front śląski).

1920, 21. I. — Objęcie Pomorza. 
(Toruń).

1920, 10. II. — Nad polskim mo­
rzem (Puck).

1920, kwiecień — lipiec. — Urlop, 
Zakopane, Jurczyce, Krynica.

1920, lipiec. — Gen. Inspektor 
Armii Ochotniczej, członek Rady O- 
brony Państwa, Przewodniczący O- 
bywatelskiego Komitetu Obrony 
Państwa, Prezes Polskiego Czerwo­
nego Krzyża.

1920, 23 lipca. — Dowódca Fron­
tu Północnego.

1920, 13 sierpnia. — Wydanie 
przez Gen. Hallera, rozkazu decy­
dującego o losach kampanii.

1920, 13 — 15 sierpnia. — Bitwa 
pod Radzyminem.

1920, 14 sierpnia. — Początek o- 
fenzywy. Bój pod Warszawą.

1920, 25 sierpnia. — Zwycięstwo.
1921. — Przewodniczący Najwyż­

szej Komisji Opiniującej, a później 
Inspektor Generalny Artylerii.

Brał udział w bitwach: Rafajło- 
wa, Zielona, Pasieczna, Pniów, Na­
dworna, Hwozd, Mielniki, Fitków, 
Mołotków, Pasieczna, Zielona, Ra- 
fajłowa, Zielona, Maksymiec, Ra- 
fajłowa, Maksymiec, Zielona, Pa­
sieczna, Pniów, Maniawa, Kryszka, 
Markowa, Sołotwina, Zuraki, Boho- 
rodczany, Niebytów, Kołomyja, Sto- 
bychwa, Zarzecze, Wielicko, Ja- 
nówko, Sitowicze, Rudka Myczyń- 
ska, Rarańcza, Kaniów, Brześć, Ja­
nów, Sokołów, Mińsk Mazowiecki, 
Radzymin, Nasielsk, Mława, Prza­
snysz, Warszawa.

Ranny pod Rafajłową, listopad 
i 1914 i pod Rędzinami, maj 1915 w 
| wypadku automobilowym.

Kawaler orderów: Virtuti Milita- 
ri, Krzyża Wojskowego Francuskie­
go z palmą, komandor Legii Hono­
rowej, Krzyża Walecznych (4 fazy). 
Wielki oficer Korony Włoskiej, Ka­
waler Orła Białego, etc.

(Przedruk z “Weterana” Listopad 1939)
Generał Józef Haller w Ameryce. Jest to Jego trzeci przy­

jazd, ale jakże w odmiennej misji i warunkach. Po raz pierwszy 
przybył w roku 1923, jako jeden z naczelnych wodzów zwycię­
skich wojsk alianckich, Wódz Armii Polskiej we Francji, na 
konwencję Amerykańskiego Legionu.

Obecnością swą na zjeździe byłych wojskowych amery­
kańskich podkreślił trwały stosunek serdecznej przyjaźni po­
między narodem polskim a amerykańskim.

Taktem i szczerością zdobył ogromną moc przyjaciół we 
wszystkich sferach amerykańskich zarówno dla Siebie, jak i 
dla' vj Uu 1S1U.   ' Mi. A

Inny zupełnie był cel drugiego Jego przyjazdu przy koń­
cu roku 1934.

Tym razem przybył do Ameryki, jako były dowódca ochot­
niczej Armii z Ameryki, by swą obecnością, kryształowym pa­
triotyzmem i przekonowującą wymową budzić ducha obowią­
zku i ofiarności wobec Jego podkomendnych, weteranów, in­
walidów polskich. I tym razem poświęcenie Jego i wysiłek zo­
stały uwieńczone pięknymi rezultatami.

Dzisiaj poraź trzeci danym jest nam witać Go na gościn­
nej ziemi amerykańskiej.

Jakżeż odmienne warunki i cele zmuszają tego bohatera 
narodowego, zasługującego na wypoczynek i wygody do podję­
cia męczącej podróży zamorskiej i wypełnienia nadzwyczaj 
delikatnej i zarówno ważnej misji.

Widzimy w nim tego samego człowieka, który przed 21 la­
ty w garnizonach czy na froncie stale nam mówił “że mamy 
wszystko oddać Ojczyźnie, zapominając o sobie, swych korzy­
ściach i wygodach.

I sam stale i niezmordowanie szedł i idzie według dawa­
nych innym wskazań.

Dlatego też dzisiaj, pod wpływem tego strasznego ciosu, 
jaki spotkał naszą Ojczyznę, czujemy się więcej niż kiedykol­
wiek dumni z tego faktu, że przedstawicielowi prawdziwego, 
bo bezinteresownego patriotyzmu poruczono bodajże najważ­
niejszą misję.

Sam Generał Haller w liście z listopada pisze: “Misja mo­
ja oficjalna będzie misją kulturalno-społeczną. Obliczona jest 
na około 2 miesiące”.

Celem misji będzie:
1. Zaznajomienie Polonii amerykańskiej i wszystkich na­

szych przyjaciół w Stanach Zjednoczonych z obecnym stanem 
rzeczy w Polsce, wywołanym przez wojnę i okupację.

2. Zaznajomienie z programem nowego Rządu Polskiego.
3. Zaapleowanie o pomoc dla całej ludności w Polsce, tak 

straszliwie dotkniętej przez wojnę i okupację.
To jest urzędowy program. Ale to nie wszystko. Trzeba 

będzie pozyskać potężnych sojuszników i przyjaciół Sprawy 
Polskiej. Wierzymy, że jeżeli wychodźtwo polskie zechce zro­
zumieć ogrom misji Generała Hallera (bo my weterani jeżeli 
nie zawsze rozumem politycznym, to sercem żołnierskiem od­
czuwamy) to sukces Jego misji będzie zapewniony, a wówczas 
wyjdzie to na korzyść narodu i przyszłego a potężniejszego 
państwa polskiego.

Witamy pana Generała i Ministra Polski!

Wiesław Pyrek

Od Dzieciństwa Zawsze.

SOBOTA, 10-GO LUTEGO (FEBRUARY), 1940. ( fi j

egzamin oficerski i w stopniu podporucznika przydzielony zo­
stał do 2go pułku artylerii we Lwowie. W r. 1906 ożenił się z 
p. Aleksandrą Sala. Uzyskawszy w r. 1909 nominację na kapi- 
tana, w rok potym opuścił szeregi armii austriackiej i osiadł 
na roli, gospodarując w majątku swego teścia Wysocko pod 
Brodami. Równocześnie rozwinął w tym czasie szeroką dzia­
łalność kulturalno-społeczną, zwłaszcza żywo interesując się 
ruchem wojskowym wśród młodzieży polskiej, w Skautingu 
(Harcerstwie) i Sokolstwie.

Wybuch wojny światowej zastaje Józefa Hallera przy pra- 
cv nad przysposobieniem wojskowym Sokolstwa. Gdy z przed- 
siawicleii stronnictw, dążących do zdobycia niepouiegiości 
Polski, wyłoniony został w Krakowie Naczelny Komitet Naro­
dowy, jako najwyższa władza polska, Haller otrzymał polece­
nie formowania Legionu Wschodniego, który to z czasem stał 
się zaczątkiem 2giej Brygady Legionów Polskich, zwanej Kar­
packą.

31 października 1914 roku został mianowany mayorem, a 
15 listopada tegoż roku podpułkownikiem i dowódcą grupy le­
gionowej. W tym charakterze brał udział w walkach przeciw 
armii rosyjskiej, broniąc przełęczy Pantyrskiej w Karpatach, 
oraz staczając szereg krwawych bitew. W bitwie pod Rafałową 
był rannym, ale mimo to nie opuścił pola bitwy.

15 marca 1915 Haller otrzymał nominację na pułkownika, 
a wreszcie 15 lipca 1916 (po rocznej chorobie spowodowanej 
katastrofą automobilową) objął dowództwo 2-giej Brygady 
Legionów, na czele której Igo grudnia 1916 roku wkroczył do 
Warszawy. Ponieważ jednak legioniści nie chcieli złożyć przy­
sięgi na wierność Niemcom, tych, którzy wręcz odmówili przy­
sięgi uwięziono w Szczypiornie, 2-gą zaś Brygadę Legionową 
przeniesiono do Przemyśla i przemianowano na Polski Korpus 
Posiłkowy przy armii austriackiej-

Zawarcie przez Niemcy, Austrię i Bolszewicką Rosję po­
rozumienia co do oderwania Ziemi Chełmskiej i przydzielenia 
jej do Bolszewii wywołuje falę buntu wśród 2giej Brygady Le­
gionów. Haller wtedy zdobywa się na czyn mocny i bezkompro­
misowy. Oto w dniu 15go lutego 1918 roku wypowiada on o- 
twartą walkę okupantom niemieckim i austriackim, stacza bi­
twę z Austriakami pod Rarańczą, przechodzi z częścią 2-pj Bry­
gady przez linię okopów na wschód, aby połączyć się tam z woj­
skowymi formacjami polskimi.

Dla Brygady Hallerowskiej rozpoczyna się wówczas okres 
ciężkich chwil na Ukrainie: brak żywności i pieniędzy, przecię­
cie łączności z innymi oddziałami polskimi utrudnia posuwa­
nie się naprzód. O tyle to udaje się, iż wreszcie napotyka on 
na wojska polskie gen. Stankiewicza. Po połączeniu się. Halle­
rowi przypada w udziale objęcie dowództwa całego korpusu — 
już w stopniu generała. Haller wydaje rozkaz marszu poprzez 
Ukrainę na północ, gdzie władzę sprawują Niemcy. Było to 
przeciskanie się cichaczem, aby uniknąć spotkania z Niemcami, 
a całą siłę polską zachować na potrzebną chwilę! W ten sposób 
Korpus dotarł w okolice Kaniowa. Rozpoczęły się z Niemcami 
partraktacje, która zakończyły się zagwarantowaniem przez 
Niemców neutralności. Jeszcze jednak raz miała się sprawdzić 
przysłowiowa kłamliwość i wiarołomstwo Germanów. lOgo 
maja 1918 roku Niemcy znienacka napadają na Korpus Pol­
ski. Wywiązuje się dwudniowa walka, w której Polacy, jako 
dwukrotnie słabsi liczebnie i gorzej wyposażeni, muszą kapitu­
lować. Wprawdzie złożyli broń, ale przez swe długie nękanie 
Niemców i absorbowanie ich sił na wschodzie niewątpliwie 
przyczynili się wojacy hallerowscy do zwycięstwa aliantów na 
zachodzie Europy.

Generałowi Hallerowi udaje się ujść z pod Kaniowa. Z wiel­
kimi trudnościami przedziera się do Kijowa, a stąd do Moskwy, 
organizując wszędzie po drodze placówki i oddziały polskie. W’ 
Moskwie powołał do życia Komisję Wojskową, mającą werbo­
wać Polaków, poczym wyjechał na Daleki Wschód do Murmań­
ska.

W lipcu 1918 roku, gen. Haller wsiadł z kilku oficerami na 
statek angielski, aby przez Anglię dostać się do Francji. We 
Francji uformowało się wówczas wojsko polskie pod egidą Ko­
mitetu Narodowego Polskiego na czele z Romanem Dmowskim.

— Generał spadł nam, jak z nieba — rzekł Roman Dmow­
ski przy powitaniu w Paryżu 13 lipca 1913-

Natychmiast zaliczono gen. Hallera w poczet członków 
Komitetu Narodowego Polskiego, a w porozumieniu z Alianta­
mi przeprowadzono jego nominację na głównodowodzącego 
wszystkich wojsk polskich, współdziałających z Enten.ą.

•— Całe moje Ministerium jest na twoje, generale, rozka­
zy — powiedział premier Clemenceau, zaraz podczas pierwszej 
wizyty.

Rozpoczęła się wytężona praca nad tworzeniem wojska 
polskiego we Francji. Ściągano tysiącami ochotników ze wszy­
stkich stron. Szły transporty już gotowe i przećwiczone od 
Wychodźtwa Polskiego z Ameryki. Wielki musiał zapał i wia­
ra temu towarzyszyć, skoro w lecie 1918 r. Gen. Haller miał

Maria Czesława Przewóska

Cud Wisły
;...

GENERAŁ BRONI JÓZEF HALLER, 
Członek Rządu Polskiego we Francji



ROZPOWSZECHNIAJCIE!
“Dziennik Związkowy” To Największe Dziś Polskie Pismo 

w Świecie

Wobec zdławienia polskiej prasy na ziemiach polskich przez 
wrogów, zadania prasy polskiej na Wychodztwie, a szczególnie 
tu w Stanach Zjednoczonych, gdzie pisać możemy i mówić swo­
bodnie, stają się tym ważniejsze. Prasa polska w Stanach Zje­
dnoczonych, staje się wyrazicielem dążeń i rzecznikiem intere­
sów NARODU POLSKIEGO, orędownikiem WYZWOLENIA 
Polski i równocześnie stoi na straży naszych praw i przywilejów 
w Stanach Zjednoczonych.

Na czele prasy polskiej w Stanach Zjednoczonych kroczy 
DZIENNIK ZWIĄZKOWY, który dziś jest największym pismem 
polskim na świecie. Dziennik Związkowy wypełnia swoją misję 
—popierajcie przeto to pismo i rozpowszechniajcie je. Prenu­
merujcie CODZIENNY “Dziennik Związkowy,” a jeśli nie mo­
żecie codzień, to kupujcie SOBOTNIE wydanie DZIENNIKA 
ZWIĄZKOWEGO z dodatkami na niedzielę, z sekcją ilustracji 
i magazynową.

Do Milwaukee sobotni Dziennik Związkowy przychodzi 
z całą stronicą miejscowych wiadomości i artykułów, traktu­
jących o żywotnych sprawach naszej Polonii. Zamawiajcie sobie 
sobotni Dziennik Związkowy w swojej aptece. Jeżeli wolicie 

by Wam chłopiec co sobotę Dziennik Związkowy przynosił do 
domu—piszcie albo telefonujcie:

STANISŁAW NASTAŁ
1619 South Gta Ulica Telefon Orchard 9757

Kto Jeszcze Nie Czytał Książki
WOJNA W POLSCE

CZYLI

PRZEPOWIEDNIA WARSZAWSKA
powinien ją sobie przeczytać natychmiast. Książka ta 
gruntownie obrazuje początek wojny zwycięskiej 1914 roku.

CENA KSIĄŻKI TYLKO 50c
Przysyłajcie zaraz pokąd nie wyprzedane.

DZIENNIK ZWIĄZKOWY, 1406-10 W. Division St., Chicago

_______ 10____________________________________

Nowiny z South Bond, Ind.
Uznano Zasługi Kapłana Patrioty; Polka Umarła Po Wy- 

padku Samochodowym; Misjonarze z Polski Są Już 
w Rzymie; Trzy Polki Pokaleczone w Wypadku Samo­
chodowym.

3 Skrzynie z Odzieżą do Europy.
Trzy wielkich rozmiarów skrzy­

nie z odzieżą dla uchodźców z za­
wojowanej Polski wysłał south- 
bendski oddział polski Amerykań­
skiego Czerwonego Krzyża do Eu­
ropy w tym tygodniu. Z począt­
kiem tygodnia wysiane zostały 
skrzynię zawierające nowy towar 
jak suknie dla kobiet i sukienki 
dla dziewcząt, bluzki, koszule, spo­
dnie i wełniane ubrania zimowe 
dla chłopców tzw. “ski-suits”. W 
czwartek odeszły zaś skrzynie ze 
znoszoną odzieżą a dziś odesłano 
pełną skrzynię nowej bielizny spo­
dniej, pończoch i skarpet oraz fla­
nelowych koszul nocnych, w wię­
kszości uszytych przez panie wcho­
dzące w skład polskiego oddziału 
Amerykańskiego Czerwonego Krzy­
ża.

Zabawa ziarnkowa na zakupno 
dalszych materiałów do szycia od­
będzie się pod egidą oddziału na 
Sokolni Zyg. Balickiego w sobotę, 
dnia 17-go lutego pod kierownic­
twem pani Genowefy Beczkiewicz, 
żony skarbnika powiatowego. Pla­
nowana jest również sprzedaż ru- 
mażowa, która odbędzie się o nie­
ustalonej dotąd dacie pod kierow­
nictwem pani Józefowej Makiel- 
skiej.

Pani H. H. Słomińska, przewod­
nicząca oddziału, zaznajomi Polo­
nię z celami i pracą jego w nad­
chodzący poniedziałek wieczorem 
o godz. 8-ej w przemowie na pol­
skiej godzinie radiowej z rozgło­
śni WSBT.

Dzieci z Mishawaka Na Radio.
Szkółka sobotnia dzieci polskich 

z Mishawaka popisywać się będzie 
podczas polskiej godziny radiowej 
z WSBT w przyszły poniedziałek 
wieczór od godz. 8-ej do 9:30, 
przedstawiając szereg deklamacji i 
odczytów z okazji urodzin bohate­
ra dwóch światów, Tadeusza Ko­
ściuszki. Cała szkółka również od­
śpiewa pieśni patriotyczne pod e- 
gidą swych nauczycielek, Czcig. 
Sióstr Zmartwychwstanek z Ja- 
dwigowa. Szkółka utrzymywana 
jest przęz polskie organizacje z Mi­
shawaka i częściowym wkładem z 
funduszu oświatowego Związku Na­
rodowego Polskiego.

Zgon Jadwigi Bronkowskiej’.
Dziś rano o godz. 10-ej z ko­

ścioła św. Stanisława B. i M. na 
cmentarz pol^tr^w. Józefa odbył

Bronkowskiej (Brzączkowskiej), 
lat 63, 1619 W. Fassnacht ave., 
która zmarła w szpitalu św. Józefa 
o godz. 4:40 rano w środę po 5. 
dniowej chorobie.

Wybory w Centrali w Czwartek.
Polski Centralny Komitet Oby­

watelski odbędzie swe roczne po­
siedzenie z wyborami nowego za­
rządu w nadchodzący czwartek 
wieczorem o godz. 8-ej w polskiej 
wyższej szkole South Bend Catho­
lic High na Jadwigowie, na rogu 
ulic Thomas i Laurel. Wszyscy de­
legaci wybrani w tym roku pod­
czas rocznych posiedzeń powinni 
przybyć na to ważne posiedzenie.

Zabawa Niepodległych Demokratów
W nadchodzący czwartek wieczo­

rem na sali duńskiej przy N. Wal­
nut ul., odbędzie się bezpłatny 
“smoker” urządzony staraniem 
Niepodległego Klubu Demokratycz­
nego z Drugiej wardy. Przewodni­
czącym komitetu jest p. Stefan Da- 
niełowicz, prezes.

Uznano Zasługi Wielkiego Patrioty- 
Kapłana Rezolucją.

| sentymenty z głębi serca jego ko- 
I chających parafian wyjęte: 

“Miłowałeś nas, jako ojciec do-
■ bry miłuje swe dzieci.

“Jako kapłan polski, wpajałeś 
w nas i utrzymywałeś prawdziwy
patriotyzm — miłość żywą i przy­
wiązanie do Ojczyzny naszej i 
Ojczyzny ojców naszych — Polski.

“Jako kapłan katolicki, wierny 
naśladowca Mistrza swego—Jezusa 
Chrystusa, wiodłeś serca 1 dusze 
nasze drogą wiary, nadziei i mi­
łości ku Bogu, Stwórcy i Ojcu 
naszemu i Ojczyźnie naszej nie­
bieskiej.

“Dzięki Ci za to stokrotnie.
“Żyj wśród nas jeszcze długie 

lata szczęśliwie, w spokoju i czer-
I stwem zdrowiu. 

“Módl się za nas, kochające
Cię dziatki Twoje, ąbyśmy Twym 

’ zbawiennym naukom nigdy się nie 
l sprzeniewierzyli. Módl się za na- 
I sza nieszczęśliwą Polskę, aby Bóg 
jak najrychlej wolność chwaleb­
ną przywrócić jej raczył.”

Brak Autobusów w Nocy.
Nowa komisja wykonawcza Stow. 

Polskich Kupców i Przemysłow­
ców na swem posiedzeniu w po­
niedziałek wieczorem na Sokolni 
Zyg. Balickiego uchwaliła dopo­
minać się o puszczenie w kurs au­
tobusów i tramwajów o później­
szych godzinach w nocy dla wy­
gody zwykle znacznej liczby 
osób pracujących w śródmieściu 
albo udawających się na później­
sze przedstawienia w teatrach. O- 
becnie ostatnie autobusy lub tram­
waje odcho'dzą ze śródmieścia o go­
dzinie 11:15, a potem trzeba iść 
piechotą, lub jechać taksówką, za 
wyjątkiem sobót niedziel, kiedy 
kursują specjalne nocne autobu­
sy tramwaje o godz. 11:30 i 12:15. 
Sprawa przedstawiona ma być 
przez komisję na regulamem po­
siedzeniu stowarzyszenia kupiec­
kiego dnia 28-go lutego a następ­
nie referowana do Centrali.

Stefan C. Lebiedziński wybrany 
został przewodniczącym komisji 
wykonawczej a dr. Maksymilian J. 
Palicki, sekretarzem. Komitet skła­
dający się z pp. Alfreda Zawiszy, 
Franciszka Kominowskiego i Jana 
Koniecznego wybrany został do 
przygotowania planów na dorocz­
ny piknik kupiecki, który tego la­
ta odbyć się ma w lasku Hosier’s na 
granicy stanów Indiana i Michigan.

Urwało Sie Mep[»^zk4m.k
i'—Kśtnfiskata pieniędzy przesyła­
nych do Niemiec w listach przez 

i okręty angielskie przeszukujące po- 
! cztę ze Stanów Zjedn. wstrzyma 
: niezawodnie wysyłki pieniędzy Hi- 
, tlerowi od Niemców. Donoszą nam 
1 bowiem z Mishawaka, że tam wie­
le Niemców słało pieniądze do 

: “faterlandu.”
—

Umarła z Ciężkich Pokaleczeń.
W Los Angeles, Calif., zmarła 

w niedzielę nad wieczorem o godz. 
5:15 w szpitalu Wilkenshire ś. p. 
pani Wincentowa Koczorowska- 

j Drake, lat 54, dawniejsza south- 
j bendczanka, z powodu obrażeń, ja­
kie odniosła dnia 19-go stycznia, 
gdy uderzył ją samochód podczas 
schodzenia z autobusa. Pani Ko­
czorowska miała czaszkę pękniętą i 
doznała obrażeń wewnętrznych. 
Nieboszczka urodziła się w South 
Bend dnia 28-go października, r. 
1885, a do Los Angeles wypro­
wadziła się stąd 17 lat temu. Po­
zostawiła prócz męża, pięciu sy­
nów, włączając w to Brata Wikto­
ra, O.F.M., w misji St. Dolores, 
San Fransicso, Calif., i Brata Se­
bastiana, O.F.M., w St. Luis, Rey, 
Calif., i córkę, wszystkich w Los

Komitet parafialny na Wojcie­
chowie uchwalił na rocznem po­
siedzeniu parafialnem w zeszłą 
niedzielę rezolucję w celu zado­
kumentowania uznania całej para­
fii ks. Prałatowi Janowi W. Osad­
nikowi za jego 20 lat niezmordo­
wanej, a przykładem jasnym świe­
cącej pracy na niwie religijno- 
narodowej, z powodu jego niedaw­
nej rezygnacji ze stanowiska czyn­
nego proboszcza parafii. Ks. Osad­
nik pozostaje w parafii jako pro­
boszcz tytularny.

Rezolucja zawiera następujące

Angeles, tudzież dwie siostry, pa­
nią Marie Kaniewską i panią Fran­
ciszkę Łapczyńską w South Bend, 
i dwóch braci, Jana 1 Erwina Ren- 
gielskich w South Bend. Pogrzeb 
odbył się w Los Angeles w środę.

Odyński Prezesem Marszałków.
Erwin Odyński wybrany został 

przez Stow. Marszałków Kościel­
nych na Kazimierzowie nowym 
prezesem, zastępując Tadeusza Ba­
bińskiego. Erwin Zieliński wybra­
ny został wiceprezesem, Rajmund 
Markiewicz, sekretarzem, a Kazi-

Komendant Obozu Internow. Żołnie­
rzy Polskich Dziękuje Za Listy i Gazety

Podziękowanie dla Polonii ame-1 nie za troskę i pamięć o nas, tu- 
rykańskiej z różnych miast za li- dzież zapewnić go, że za serca nam 
sty i gazety posłane żołnierzom' okazane potrafimy odpłacić ser- 
polskim internowanym w obozie w cem i daj Boże, abyśmy uczynić to 
Felsopakony na Węgrzech przesłał mogli jak najrychlej w wolnej Oj- 
komendant obozu, porucz. Piotr Ja- , czyźnie naszej.
rzęcki, na ręce p. Franciszka K. Słowami podzięki proszę podzie- 
Czyżewskiego, korespnodenta Pism lić się z rodakami, braćmi naszy- 
Związkowych, w South Bend, Ind., mi, którzy listami swymi pełnymi 
który zajął się losem tego oboz.u. ■ entuzjazmu i ufności w słuszność

Wielce Szanowny Panie! 1 sprawy pomagają podnieść na du- 
Ponieważ raczył Pan zająć się chu tych nielicznych z pośród nas, 

losem obozu, którego mam zaszczyt którzy w najmniejszym choćby 
być komendantem, dowodem czego stopniu powątpiewają, że sprawie- 
umieszczenie listu kaprala Arcabo- dliwość dziejowa musi zatriumfo- 
wicza i kaprala Mulawki w “Dzień-. wać nad bronzowym i czerwonym 
niku Związkowym”, a dalej cały i bandytyzmem.
szereg listów od Braci Rodaków z (—) Porucz. Piotr Jarzęcki. 
Ameryki oraz stosy nadsyłanych W osobnym zaś liście żołnierze 
nam czasopism w języku polskim z obozu także zasyłają serdeczne 
z Ameryki — czuję się w miłym podziękowanie za listy i przysłanie 
obowiązku złożyć Panu szczere bra- , im polskich gazet przez Polonię z 
terskie i żołnierskie podziękowa- South Bend i z całej Ameryki.

DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), S( BOTA, 10-GO LUTEGO (FEBRUARY), 1940

Gen. Haller Dziś Gościem w Chicago
(Dokończenie z poprzedniej stronicy)

w sali klubo-

PYŁ I ŚMIECIE
wielkich zabaw, konte-

polecają

tego, dodajmy

Dobroczynno- 
Wojciechowie;

ban- 
dnia

Wojciechowie, czterech 
komitetu parafialnego, 

termin urzędowania się 
wybranych zostało na-

p. Franciszek 
316 N. John- 
wieczorem w 
sakramentami 
ks. Jerzy H.

do ostatniej prawie chwi- 
polski współpracował i Hi- 
i panowały w Polsce rzą- 
na kopyto nazistowsko-fa-

Polskę, wini za to 
św. ... A teraz 
się na Papieża za 
ze swej stacji wa-

juryzdykcję prowincji Stanów Zj. 
Do czasu wkroczenia bolszewików 
do Polski dnia 17-go września, zaj­
mowali oni dom Zgrom. OO. św. 
Krzyża w Czartorysku, założony w 
r. 1935. Księżmi są: ks. Bolesław 
J. Sztuczko, C. S. C., ks. Hilary 
J. Paszek, C.S.C., i ks. Józef M. 
Kmienick, C. S. C. Wraz z nimi 
powrócą ich pomocnicy w Czarto­
rysku Bracia Hormidas i Roman, 
C. S. C., z Hamond i St. John, 
Ind.

Zadzwońcie na Nr. 3-2813, aby 
wam codziennie chłopiec przynosił 
“Dziennik Związkowy’ do domu. 
Albo udajcie się osobiście do p. 
L. J. Stachowiaka, 1122 Western 
ave.

Przybądźcie, młodzi przewodnicy 
ruchu młodzieży jak najliczniej, 
przybądźcie wszyscy!

Klub Konrada Instaluje.
W zeszłą niedzielę wieczorem w 

sali klubowej na Kazimierzowie od­
była się instalacja nowego zarzą­
du Klubu Konrada, zespołu ama­
torów sceny przy tejże parafii. Ta­
deusz Pytlewicz zajął miejsce pre­
zesa, który to urząd dotychczas 
sprawował Franciszek Witucki, jr. 
Wiel. ks. Kaziimerz J. Witucki, C. 
S. C., dyrektor, odebrał przysięgę 
podczas bankietu instalacyjnego. 
Przemawiali p. Witucki, p. Pytle­
wicz, Klemens Maćkowiak, Modest 
Wendowski, oraz panny Joanna Gó­
rzyńska, Stanisława Jurgońska i 
Ludwika Wendowska.Nowiny do zamieszczenia w kro­

nice southbendskiej należy telefo­
nować na Nr. 3-6161 do p. Fran­
ciszka K. Czyżewskiego w każde 
rano od godz. 8-ej do 12:30. Adres 
korespondenta: 837 N. Elmer ul., 
South Bend, Ind.

Zmiana Konstytucji Młodej Cen. 
trail Będzie Konieczna.

Półtora już zgórą roku istnieje 
nasza Centrala Młodzieży, a zamiast 
rozwijać się i być czynną, jest tyl­
ko ipartwą literą i piątem kołem 
u wozu naszego życia społecznego. 
Pod koniec tego miesiąca organi­
zacja ta ma mieć swe roczne po­
siedzenie z wyborami.

Czynne jednostki z tej Centrali 
Młodieży są dania, że w celu za­
pewnienia jej szans rozwoju, na­
leżałoby zmienić jej konstytucję co 
do składu jej członkostwa. Według 
konstytucji, Centrala Młodzieży jest 
ciałem reprezentacyjnem, czyli, że 
rozmaite towarzystwa i kluby mło­
dzieży wybierają do niej po troje 
delegatów. I w tern tkwi całe nie­
szczęście, bo delegatami wybiera 
się zazwyczaj młodzież, która ma 
już pełne ręce pracy, jest zajęta 
po same uszy działalnościami we 
własnem towarzystwie czy klubie, 
i nie ma czasu zazbyt, aby po-1 
święcąc się celom Centrali Mło-1 
dzieży. Stąd frekwencja na posie- i 
dzeniach Centrali nieznaczna, stąu.

Chopina”, —bór 
szki”, Córy Zjednoczenia, Kluby 
młodzieżowe tej organizacji, Ligi 
Morskie, Klub Piłsudskiego, Kluby 
przy wyższych szkołach, kółka ar­
tystyczne, młodzieżowe towarzystwa 
przyparafialne itp. przysłały swoich 
delegatów, którzy po przedyskuto­
waniu całokształtu spraw młodzie­
żowych wybiorą z pośród siebie za­
rząd młodzieżowy, który poprowa­
dzi polskiego pochodzenia młodych 
wspólnym wysiłkiem do większych 
w życiu osiągnięć.

Przypominamy więc, że posiedze­
nie reprezentantów wszystkich or- 
ganizacyj, towarzystw, klubów, chó­
rów, Lig, kółek odbędzie się już w 
ten poniedziałek o godzinie 8-ej 
wieczorem w Domu Weteranów.

Niemcy Okryj’e Po Wszystkie Wieki 
Nieskończona Hańba. *

“Gdy skończy się pożoga wojen­
na i ze straszliwych ruin wyłoni się 
nowy porządek rzeczy na skąpanym 
we krwi świecie, Niemcy nie będą 
mogli nikomu ze wstydu w oczy pro­
sto spojrzeć”, powiedział p. Franci­
szek K. Czyżewski, korespondent 
Pism Związkowych, członkom i 
członkiniom Kółka Literackiego im. 
Marii Konopnickiej na zebraniu i 
programie patriotycznym w sali 
Kościuszko, 410 9. Laurel ul., Mi­
shawaka, w zeszłą niedzielę po po­
łudniu.

“Wielkim będzie wstyd i sromota 
każdego Niemca na świecie. Ich be­
stialskie wyczyny, ich bezgraniczna 
drapieżność, ich potworne zbrodnie 
i morderstwa mścić się będą na nich 
jak krew niewinnego Abla mściła się 
na Kainie. Dopóki świat będzie 
światem, jaszczurcza ta rasa będzie 
nosić na sobie znamię Kaina. Spra­
wiedliwość Boża ich w końcu dosię- 
gnie i na wieki będą pohańbieni, ja­
ko wyrzutkowie społeczeństwa całe- 
całego świata”, oświadczył korespon­
dent związkowy. “Historia strasz­
nie się pomści na brutalach”.

“Żołnierze piszący do mnie z obo­
zów na Węgrzech szczególnie zadzi­
wiają mnie swą niezłomną wiarą, że 
Pan Bóg krzywdy ich pomści, że 
zaświta nareszcie dla nich słonecz-

Futro Skradzione z Krzesła.
Pani Jadwiga Marchlewicz, 418 

Pokagon ul., postradała futro war­
tości $170, które pozostawiła w so­
botę w nocy na krześle w lokalu 
klubowym Posterunku Nr. 50, Le­
gionu Amerykańskiego, pnr. 411 
W. Wayne ul. Policja powiadomio­
na została o kradzieży.

Zdaniem tych, którzy chcą wszel­
kimi siłami organizację młodzieży 
utrzymać, należy konstytucję tę 
zmienić i pozwolić należeć do tej 
centralnej organizacji wszystkim 
chętnym młodzieńcom i panienkom 
polskim ze wszystkich dzielnic. Ma­
jąc ludzi chętnych, idei poświęco­
nych, organizacja będzie miała lep­
sze szanse rozwoju, tak powiada 
nam młodzież, która zniechęcona 
jest do reszty brakiem udziału de­
legatów w posiedzeniach i poczy­
naniach tej centrali.

Padł Trupem Idąc Na Popielec.
Wychodząc ze swego domu, aby 

udać się na nabożeństwo Popiel­
cowe w kościele św. Stanisława B. 
i M., nagle padł trupem wskutek 
udaru sercowego ś. 
Kochanowski, lat 61, 
son ul., o godz. 7-ej 
środę. Z ostatnimi 
śś. pośpieszył wiel.
Szymanowski, C. S. C., wikary ze 
Stanisławowa. Nieboszczyk urodził 
się w Niemczech dnia 11-go gru­
dnia, r. 1878, skąd do South Bend 
przybył 58 lat temu. Prócz wdowy, 
Bronisławy, pozostawił syna, trzy 
córki, dwóch braci, cztery siostry 
i 11-ro wnuków w South Bend. 
Pogrzeb odbędzie się w poniedzia­
łek rano o godz. 9-ej z kościoła 
św. Stanisława B. i M. na cmen­
tarz polski św. Józefa. Pan Kocha­
nowski, człowiek bardzo religijny, 
czuł się zdrów cały dzień i był u 
pracy. ,

Student Spowodował Kolizję.
Trzy Polki odniosły obrażenia 

rychło rano w poniedziałek u zbie­
gu ulic Walnut i Lincoln Way 
West wskutek lekkomyślnej jazdy 
studenta z Uniwersytetu Notre 
Dame, który jechał autem bez la­
tarni. Ofiarą wypadku padli, pani 
Stefanowa Guzicka, 718% W. In­
diana ave., potłuczone piersi i 
posiniona; panna Władysława Jan­
kowska, 2309 W. Bertrand ul., cię­
cie na czole i sińce na nogach, oraz 
jej siostra, Ryta, która ma żebro 
złamane. Pogotowie policyjne prze­
wiozło ofiary do szpitala Epworth. 
Kierowca auta, p. Cuzicki, wyszedł 
cało z kolizji. Student, Edward 
Murphy, jr., lat 21, z miasta New 
York, został aresztowany za lekko­
myślną jazdę.

Misjonarze Są Już w Rzymie.
Do podróży powrotnej do Stanów 

Zjedn. przygotowują się teraz w 
Rzymie polscy misjonarze Zgrom. 
OO. św. Krzyża z Notre Dame, 
którzy w zeszłą niedzielę przybyli 
do Rzymu z Bukaresztu, stolicy ru­
muńskiej, po opuszczeniu Polski 
pod okupacją bolszewicką dnia 22 
stycznia. Nie jest wiadomem, jaki 
jest stan ich zdrowia, lecz po od­
poczynku mają powrócić do Ame­
ryki. Księża misjonarze już zostali 
w Notre Dame podporządkowani 
pod władze prowincjała Stanów 
Zjedn., ks. Thomas’a Steiner’a, 
C. S.C., na dowód, że wracają pod

1902 Western

Biedny nasz Papież . . . Pewna 
fakcja religijna, zapomniawszy 
snadź o tern, że Hitler, nie Pius 
XII, wiódł wojska barbarzyńskich 
najeźdźców na 
wszystko Ojca 
Berlin wściaka 
to, że pozwolił 
tykariskiej nadać w rozmaitych ję­
zykach opis “kulturalności” Niem­
ców w zawojowanej Polsce, tudzież 
podał do prasy ze swą aprobatą 
długi raport Kardynała Hlonda o 
tępieniu religii i narodu polskiego 
w sposób, któryby przeraził dzi­
kich Zulusów ... O tym raporcie 
watykańskim o barbarzyństwach 
tych “niezdolnych do nic podobne­
go” Niemców napisał ostatnio sław­
ny amerykańskich pism kolumnista 
Walter Winchell, że w' Niemczech 
wywołała gorszą konsternację 1 po­
strach, aniżeli zatopienie “Grafa 
Spee”...

Ci, którzy krzyże i figury Pańskie 
niszczą w Polsce, powinni ze swych 
sztandarów zdjąć swastykę, która 
przecież jest podobna do godła 
krzyża... Proponujemy departamen­
towi propagandy niemieckiej w 
Berlinie (bez żądania żadnej za­
płaty za nasz pomysł), aby w miej­
sce swastyki umieścili na sztan­
darach niemieckich godło, które 
lepiej i dosadniej przedstawia cha­
rakter Niemców... A mianowicie 
proponujemy, żeby zamiast swa­
styki... na sztandary włożyli... nie- 
skrobaną świnię... i taką co nurcza- 
ła się przez tydzień w gnoju...

Astrologowie przepowiedzieli Hi­
tlerowi krawawy koniec w lutym... 
Luty już jest a jednocześnie i post 
się rozpoczął w środę... Zważyw­
szy, że chyba taki człowiek jak 
Hitler, który w swych pokojach na­
gie małpy ma porozwieszane, w ża­
den post nie wierzy, — ością od 
ryby chyba się w lutym nie udławi.

mierz Weiss i Ernest Waślicki, de­
legatami. Wybory przeprowadził 
wiel. ks. Kazimierz J. Witucki, 
C.S.C., kapelan. Instalacja odbę­
dzie się na 12-tym doro’eznym 
kiecie i tańcu wielkanocnym 
24-go marca.

Komitet Kościelny Bez Zmian.
Na rocznem posiedzeniu parafial­

nem na 
członków 
których 
skończył,
powrót. Nimi są: Czesław Lisek 
Sylwester Gieranowski, Bolesław 
Osowski i Michał Ściba. Pozostały­
mi zaś członkami komitetu są Jó­
zef Gadacz i Jan Szuba. Posie­
dzenie przeprowadził wiel. ks. Aloj­
zy P. Jarka, czynny proboszcz pa­
rafii.

Zgon Znanego Reżysera.
W czwartek rano o godz. 9-ej 

odbył się z kościoła św. Kazimie­
rza na cmentarz polski św. Józefa 
pogrzeb ś. p. Sylwestra K. Krzy­
żaniaka, lat 50, 729 S. Webster ul., 
który swego czasu był wybitnym 
reżyserem polskich przedstawień 
teatralnych, kiedy polska scena 
kwitnęła w South Bend przy na­
szych parafiach. Zgon p. Krzy­
żaniaka nastąpił po tygodniowej 
chorobie o godz. 5:05 nad ranem 
w poniedziałek w szpitalu Ep­
worth. Nieboszczyk pracował przez 
długie lata w zecerni dziennika 
“News-Times”, gdzie wyznaczał ze- 
cerom kopię, aż do czasu zamknię­
cia tego dziennika dnia 26-go gru­
dnia, r. 
doskonałym aktorem na 
zwłaszcza zaś

Tylu jednakowoż już gangsterów 
w końcu marnie skończyło, że bez 
żadnych astrologów wiemy, że i 
jego zasłużona 1,000 razy kara nie 
minie... To już chyba pewne, że je­
mu nikt nie pozwoli drewek rąbać, 
jak kajzerowi... A jednak mamy tu­
taj dużo Niemiaszków, coby jego 
paskudne kości po jego śmierci 
nosili przy sobie, jakby relikwie... 
Dziwna tylko rzecz, że jakoś od­
wlekają z pojechaniem do Nie­
miec i jakoś im tu lepiej mieszkać 
w Ameryce...

Chyba ten podbój Finlandii przez 
Rusków... także jest pięcioletnim 
planem?... Tyle tych Rusków tam 
wyrzynają, co baranków... Zabrak­
nie wkrótce we Finlandii kamieni 
do ostrzenia noży i bagnetów po 
takiem ustawicznem ćwiartowaniu 
bolszewickich dywizji przez Finów... 
Narzekają niektórzy dlaczego Pol­
ska nie wzięła Rusków za swych 
sojuszników do wojny z Niemca­
mi... Chyba trzeba by było mieć 
specjalną armię do tego, aby Mo­
skale ustawicznie w pułapki nie 
wpadali...

Dowiadujemy się pomiędzy obcy­
mi, którzy znów 'więcej obcych 
spotykają, że dlatego Finowie ma­
ją więcej sympatii wśród Amery­
kanów, aniżeli Polacy dla przyczyn 
następujących: Polska nie płaciła 
swych długów wojennych jak Fin­
landia; 
li rząd 
tlerem 
dy coś
szystowskie; kiedy Niemcy napadli 
na Austrię, Polska groziła wojną 
Litwinom; kiedy Czechosłowacją 
szarpał brązowy smok niemiecki, 
Polska też skorzystała ze sposob­
ności, aby część jej dostać... Ot, to 
słyszymy od osób, co obracają się 
w obcych sferach i słyszą, co obcy 
o Polsce mówią...

Zdaniem jednego znakomitego 
polskiego generała, którego opinię 
słyszeliśmy przez pewną osobę, to 
rząd polski podczas kryzysu cze­
chosłowackiego zamiast mścić się 
na Czechach za zabrane przez nich 
Zaolzie, powinien był natychmiast 
zbratać się z Czechami, a wojska 
polskie powinny wykonać błyska­
wiczne uderzenie na Prusy Wscho. 
dnie i oderwać je od Niemiec... 
Wtedy Niemcy jeszcze nie były zu­
pełnie do wojny gotowe... Czecho­
słowacja wtenczas by bić się po­
częła, alianci za nią, Rosji byłaby 
także po naszej stronie a cały świat 
cieszłyby się z tego, że Polacy coś 
zabrali znienawidzonyih nazistom... 
Brak jednakowoż było ludzi rzut­
kich i śmiałych, mających orygi­
nalność pomysłu i geniusz przewi­
dywania... I tak, Polska do ostatniej 
chwili czekała, aż Niemiec wszę­
dzie szpiegów powsadza, uzbroi się 
aż do zębów i... zje ją... Ale—mądry 
Polak po szkodzie, jak widać...

Wasz Frącek Czyżyk.

ho”, Federacji

Kalendarzyk Posiedzeń.
Jutro—Tow. Ks. Piotra Skargi, 

gr. 1437 Z. N. P., na sali Króla 
Jagiełły, i Tow. Gwiazda Zwy­
cięstwa, gr. 83 Z. N. P., w Do­
mu Związkowym,
ave.; Tow. Dziewic Niep. Serca 
N. M. P. na “Poznaniu”; Tow. 
Bratniej Pomocy św. Wojciecha na 
“Krakowie”; Tow. św. Wincentego 
a Paulo, Nr. 79, i Tow. św. Bro­
nisławy, Nr. 834, oba Z. P. R. K., 
na Jadwigowie; Tow. św. Stani­
sława Kostki, Nr. 344 Z. P. R. K., 
na Kazimierzowie, i Tow. Dworza- 
nek Marii, Nr. 739 Z. P. R. K., na 
Wojciechowie.

W poniedziałek—Korpus Posił­
kowy Pań Nr. 51, Weteranów Ar­
mii Polskiej, w siedzibie pnr. 
1143% Western ave.; Stow. Alum­
nów Polskiej Wyższej Szkoły South 
Bend Catholic High 
wej na Jadwigowie.

We wtorek—Klub 
ści św. Teresy na
Tow. Sokół Polski, gr. 8644 Z. N. 
P., na Sokolni Zyg. Balickiego; 
Tow. Polek św. Jadwigi, Nr. 850 
Z. P. R. K., na Stanisławowie; 
młodszy oddział Tow. Imienia 
Jezus, na Kazimierzowie.

W środę—Oddział Kobiet przy 
Stow. Polskich Kupców i Profe­
sjonalistów na Sokolni Zyg. Balic­
kiego; Tow. South Bend.

nowała swego czasu 
czącego komitetu 
ks. Józefa Betliński 
mu- zspgauiza w anie 
dzieży. Do działu 
niełatwego, zabrał się ks. Betliński 
z całym zapałem i przybrał sobie do 
pomocy komitet, w skład którego 
weszli: pani Maria Kasprzak, panna 
Wanda Czajczyńska, oraz panowie 
Kazimierz Kotowicz i Alfred Sokol- 
nicki.

Posiedzenia tego komitetu odbyły 
się już kilkakrotnie i Opracowano 
na nich zasadnicze podstawy, na któ­
rych będzie się opierał ruch miej­
scowej młodzieży polskiego pocho­
dzenia. Ustalono także, że ogólne 
zebranie wszystkich przedstawicieli 
organizacyj młodzieżowych odbę­
dzie się w ten poniedziałek wieczo­
rem w Domu Weteranów.

Ks. Betliński nie zamierza two­
rzyć jakichkolwiek nowych organi­
zacyj młodzieżowych, ale chce by 
dotychczas istniejące łączyły się dla 
wykonywania jakiś ogólnych przęd­

ny dzień i wtedy na powalonym ciel­
sku szatana zatkną zwycięski sztan­
dar Orła Białego. Nam nie inaczej 
myśleć i sądzić. Bo jest jeszcze Bóg 
na niebie, który widzi jak Kainy w 
Polsce krew niewinną leją, który 
słyszy wszelkie skargi, jęki i bóle 
ofiar, nad którymi niemieccy szatani 
się znęcają. A gdy Sprawiedliwość 
Boska upuści swą ciężką rękę karzą- 
cą, to lepiej, że ci, którzy te krzyże 
i figury w kościołach w Polsce plu­
gawili, matki i dzieci mordowali i 
naród występie chcieli—lepiej, żeby 
oni się wcale nie narodzili, bo stra­
szna choć słuszna ich zapłata spo­
tka.

“Z krwi i łez powstanie znowu 
Polska — i wielką znów radość mieć 
wszyscy będziemy”, z a k o ń czyi. 
“Bądźmy cierpliwi. A módlrny się. 
aby naprędzej sprawiedliwości Bo­
skiej zadość się stało, bo snadź już 
dopełnił się kielich goryczy naszego 
męczeńskiego narodu”.

dwie dywizje, a chwila załamania się frontu niemieckiego we 
Francji zastaje tam armię polską, w sile pięciu dywizji, z arty­
lerią, kawalerią, lotnictwem kolumną samochodową, taborami 
i sanitariatem. Sam Ojciec Św., Benedykt XV, nadesłał mu 
sztandar z Orłem Białym i z wizerunkiem* Matki Boskiej Czę­
stochowskiej. Polacy walnie przyczyniają się do zwycięstwa 
Aliantów nad znienawidzonymi Germanami. Są też szeregi 
hallerowskie ważnym argumentem przy zawieraniu pokoju 
wersalskiego.

Kiedy w roku 1919 gen. Haller przybył na czele swej armii 
błękitnej do Odrodzonej Rzeczypospolitej, zostaje mianowany 
generałem broni (pełnym generałem) 1 jemu zostaje powierzo­
na obrona kresów wschodnich wraz ze Lwowem. Po zwycię­
stwie nad Ukraińcami zostaje mianowany dowódcą frontu ślą­
skiego, potym pomorskiego. On to brał w posiadanie ze swymi 
żołnierzami wybrzeże Bałtyku, on zrealizował zaślubiny Polski 
z morzem! 21 stycznia 1920 roku wkraczał do Torunia, a 10 lu­
tego — do Pucka.

Gdy w tym samym roku nawała bolszewicka zalała kraj i 
parła ku stolicy, gen Haller zostaje powołany na stanowisko 
generalnego inspektora Armii Ochotniczej złożonej z doraźnie 
przeszkolonych osób cywilnych, dziatwy szkolnej etc. On to 
wraz z ochotnikami obronił Warszawę przed bolszewikami 15 
sierpnia 1920 roku, będąc jednym z współtwórców zwycięstwa, 
ocalającego Europę przed zalewem komunizmu.

Po wojnie bolszewickiej gen. Haller staje się generalnym 
inspektorem artylerii oraz członkiem Rady Wojennej. Niedłu­
go jednak potym wskutek układów politycznych przechodzi na 
emeryturę. Rozwija wtedy żywą działalność na niwie społecz­
nej, jako Preezs Polskiego Czerwonego Krzyża, Związku Har­
cerstwa Polskiego i Stowarzyszenia Pomocy dla Inwalidów 
Wojennych.

Posiada najwyższe odznaczenia wojskowe i państwowe 
polskie, francuskie i włoskie.

Ostatnie lata spędzał zdała od zgiełku i wydarzeń polity­
cznych. Dzisiejsze tragiczne wydarzenia, które dotknęły Pol­
skę, zwróciły oczy na Tego Wielkiego Polaka, który będąc wy­
próbowanym Katolikiem i Patriotą kierował się maksymą 
przez samego siebie sformułowaną:

“Wola narodu jest moim prawem”!
W Stanach Zjednoczonych Gen. Haller był dwukrotnie. 

Poraź pierwszy w roku 1923 przybył jako gość i przedstawiciel 
Armii Polskiej na konwencję Legionu Amerykańskiego w San 
Francisco, California. Ponadto wówczas odwiedził on ważniej­
sze skupiska Polonii wszędzie podejmowany entuzjastycznie i 
wszędzie czyniąc jak najlepszą propagandę dla Polski, o czym 
świadczą setki artykułów redakcyjnych w pismach amerykań­
skich z tego czasu. Dńuga podróż nosiła wyraźnie humanitarny 
cel: zbiórki pieniężnej dla schorzałych inwalidów Armii Błękit­
nej, jednocześnie, korzystając z zaproszenia dawnych podwła­
dnych, pragnął gen. Haller odwiedzić towarzyszów broni. I 
wtedy również akcja jego została zakończona pokaźnym do­
robkiem materialnym: zgromadzono bowiem 70,000 dolarów, z 
których część przeznaczono na zakupno i urządzenie Domu 
Weteranów w Chicago. Można śmiało powiedzieć, że obydwie 
podróże gen. Hallera do Stanów Zjednoczonych były wspania­
łym dokumentem głębokich uczuć, jakie żywią oficerowie i żoł­
nierze Armii Błękitnej dla swego Wodza.

Rząd Jedności Narodowej, przebywający obecnie w Angers 
we Francji powołał Generała Broni Józefa Hallera w poczet 
swych członków, mianując go ministrem.

tralne tak na 
i w sąsiednich 
nią jego pracą 
dramatu “Kaplica pod Warszawą”, 
napiasnego przez Fr. K. Czyżew­
skiego, korespondenta Pism Związ­
kowych, w sali św. Stanisława Ko­
stki w Chicago w r. 1924, przez 
zespół Młoda Polska z parafii św. 
Stanisława B. i M. w South Bend. 
Był on również weteranem wojny 
światowej jako żołnierz armii St. 
Zjedn. Urodził się w South Bend 
i cale życie tu zamieszkiwał. Po­
zostawił trzech braci i pięć sióstr, 
włączając w to Czig. Siostrę M. 
Tyburcję ze Zgrom. Sióstr Naza­
retanek w Chicago. Należał do So­
kołów Miecz. Romanowskiego, or­
ganizacji Eagles i Unii Typograficz­
nej.

Centrala im. K. Pułaskiego mia- sięwzięć:
na przewodni- stów artystycznych, dni młodzieży 
młodzieżowego itp. I z tej racji prosi, by chóry

1938. Nietylko sam był 
scenie, 

w kupletach, ale 
rowadził jako re- 
przedst więnipL tea- 
K zumerzowie jak 

parafiach. Ostrt- 
było wystawienie

j Gorsza Klęska Od “Grafa Spee”; Nowe Godło Na Sztan­
dary Niemieckie—Zwyczajna Świnia; Czemu Śpieszą 
z Pomocą Finom a Polakom Nie?; Powinni Byli Uderzyć 
Ng Prusy W schodnie Rak —-— --------

Na Jakich Zasadach Powołuje Się do 
Życia Wielki “Ruch Młodych”?

r
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KRONIKA Z MILWAUKEE, WIS
Jutro Polonia w Milwaukee Po ISKIERKI POLITYCZNEZ TYGODNIA NA TYDZIEŃ

wita Generała Józefa Hallera

polskich z Milwaukee i okoli-

się kolekta na Fundusz
że

choć

Z Posiedzenia Gminy No. 8, Zw. N. P
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Uwaga, Panowie Kupcy!

Związkowy

na
on

Eleonora Krawczyk zarę- 
z panem Klemensem Po-

w 
są

Ks. dziekana B. Celi- 
proboszcza parafii ŚŚ.

Hallera i 
dostojne- 
wszystkie

niby do- 
się na u-

liczni jego przyjaciele i 
oraz obywatele wdzięcz- 
wybitną pracę w ratuszu 
wardy przezeń repre-

Jednym z najbardziej w ostatnich 
czasach malowniczych ślubów był

rach — 
przyjdzie 
borach.

za- 
ca-

Wszyscy Związkowcy w Milwau­
kee powinni zapamiętać sobie, że w 
pierwszą niedzielę Wielkanocy — w 
niedzielę, 31-go marca, w sali Ko­
ściuszki, urządzany jest przez Gmi­
nę 8-mą wieczór sztuki polskiej, na 
rzecz Funduszu Ratunkowego, na 
pomoc dla ofiar wojny w Polsce.

Komitet z łona Gminy przygoto­
wuje interesujący program — dla­
tego zaopatrzcie się uprzednio w bi­
lety i nie omieszkajcie na program 
ten przybyć do sali Kościuszki, w 
niedzielę, 31-go marca.

nie
po- 
do

Wiec
stacji

czę- 
któ-

ALDERMAN Klemens Michalski 
prowadzi spokojną kampanię, przy­
pominając tylko wyborcom, że był 
on przez swój termin aldermanem 
24 godziny na dobę i że takim bę­
dzie nadal — jeśli go obywatelstwo 
wybierze.

A znów niespcdzankę z racji u- 
kończenia 49-ciu lat pracowitego i 
znojnego życia urządziła żona pani 
Andrzejewska swemu mężowi Jó­
zefowi. Na niespodziankę przyby­
ło ponad sto osób. Składano sole­
nizantowi serdeczne życzenia, o pół­
nocy podano obfitą kolację, tańczo­
no przy muzyce pana Jana Gałec­
kiego.

Pamięć tego przyjęcia pozostanie 
na długo u jego uczestników, no i 
u solenizanta.

Komitet Młodzieży (Harcerstwa):
R. Kwaśniewski, przew., gr. 1501. 
Stefan Grunwald, gr. 14.
Franciszek Kowalski, gr. 54. 
Walenty Sowiński, gr. 563.
Józef Zarzecki, gr. 358.
W. Oleszak, gr. 534.
Eugeniusz Kondracki, gr. 1553. 
Stanisław Pierzchała, gr. 1553. 
Helena Gwiazdowska, gr. 2716.
Marceli Malinowski, gr. 14.
St. Stefanowski, gr. 611.

Jeszcze jedne srebrne gody.
W ubiegłą sobotę przypadła 25-ta 

rocznica ślubu państwa Bernarda i 
Elżbiety Bereszyńskiej, wobec czego 
liczni ich przyjaciele urządzili dla 
nich niespodziankę. W niespodzian­
ce wzięło udział bezmała sto osób, 
które bawiły »się wyśmienicie przy 
muzyce, jadle i popijance.

GMINA 8-ma Z. N. P. zno­
wu dała godny naśladowania 
przykład ofiarności na cele na­
rodowe. Oto pomimo, że dała 
już wielokrotnie przedtem roz­
maite sumy pieniężne, obecnie 
korzystając z okazji pobytu gen. 
Hallera, wyasygnowała $250.00 
(dwieście pięćdziesiąt dolarów) 

które złożone zostały na Fundusz 
Ratunkowy na przyjęciu, urzą­
dzonym dla gen. Hallera.

Jest to gest naprawdę godny 
Gminy 8-ej — jak zaznaczyliś­
my już niejednokrotnie, — nie 
da je się prześcignąć nikomu w 
ofiarności.

Gmina prócz tego urządza w 
niedzielę 31 marca imprezę ar­
tystyczną na Fundusz Ratunko­
wy — czyli, że nie zamierza u- 
stawać w pracy dla potrzebu­
jących pomocy naszych roda­
ków za oceanem.

Za to należy się Gminie 8-ej 
uznanie. Niech pracuje dalej i 
świeci przykładem!

w Sali Eagles 
kolejowej, znakomity

Komitet Finansowy:
J. Francikowski, przew 
A. Jaskulski, gr. 730.

' Tadeusz Rajchel, gr. 2935.

Wszelkie korespondencje do 
sobotniego wydania Dzienni­
ka Związkowego, nadające 
się do “Kroniki z Milwaukee” 
—nadsyłać należy nie póź­
niej jak w każdą środę, na na­
stępujący adres:

Stanisław Nastał, 1619 S. 
6th St., Milwaukee, Wis.

JEDEN po drugim odchodzą 
starsi przewodnicy Polonii a- 
merykańskiej. A gdzie są nowi? 
Czy przybywają nowi? Nie. Czy 
rodzą się nowi? Odpowiedz jest 
też nie!

Ktoś powiedział słusznie, że 
każde ogłoszenie pośmiertne w 
polskiej gazecie, to zawiadomie­
nie, że ubył tej gazecie jeden 
czytelnik — a ani jedno z tysią­
ca obwieszczeń o urodzinach 
dziecka u polskich rodziców, nie 
oznacza nowego czytelnika dla 
polskiej gazety.

Czy nie tak jest wogóle z na­
szym życiem polskim?

Komisja wsparć:
Antoni Graczyk, przew., gr. 1553,
Antoni Wojcieszka, gr. 253.
Bolesław Brylski, gr. 994.

Komitet Polityczny:
Stanisław Nastał, przew., gr. 54. 
W. Przybylski, gr. 2159. 
Bolesław Jachowicz, gr. 1553. 
St. Stefanowski. gr. 611. 
Józef Munia, gr. 534.

Kqmitet Spraw Społecznych:
Antoni Zioberek, przew., gr. 563.
M. Cyborowski, gr. 253.
J. Kowalewski, gr. 534.

có- 
od- 
ich

Komisja Rozwoju:
Marceli Malinowski, przew. gr. 14.
Wacław Krbymowski, gr. 253.
Helena Rogalska, gr. 54.
Roman Stankowski, gr. 253.
Maria Schweitzer, gr. 1961.
Stefan Wiśniewski, gr. 54.
Ignacy Kowalski, gr. 358.

MY POLACY jesteśmy naprawdę 
niepoprawni! W polityce tam, gdzie 
jeden z nas ma jaką taką szansę— 
to leci zaraz gromada!

W 17-ej wardzie w Milwaukee 
JEDEN dobry Polak ma szansę u- 
zyskania nominacji na aldermana— 
JEDEN Polak.

Ilu jednak wyleciało? Jak dotąd 
trzech — a może wyleci i więcej.

Dyrektorki Wydziału Kobiet:
Marta' Raniszcwska;' gr! lv05.
Janina Budziszewska, gr. 54.

Komitet Skarg i Zażaleń:
M. Skrzypczak, przew., gr. 730.
J. Gronczewski, gr. 2159.
Waw. Gronek, gr. 358.

Komitet Prasy:
Maria Faltyńska, przew., gr. 1045.
Leon Hojnacki, gr. 1510.
Stanisław Nastał, gr. 54.

Dziesiątą rocznicę kapłaństwa ob­
chodził ks. dr. J. Wieczorek, któ­
ry jest profesorem w seminarium 
św. Franciszka. Nabożeństwo odpra­
wiono w kościele św. Aleksandra. 
Chórem parafialnym dyrygował or­
ganista i znany pianista p. Rajmund 
Detliaff. “Ave Maria” odśpiewała 
panna Julia Madej.

Wieczorem odbyło się przyjęcie 
domu rodziców jubilata.

URZĄDZONE w tym tygodniu 
przyjęcie dla aldermana Stanisława 
Cybulskiego, z 24-ej wardy zgro­
madziło wielu wybitnych obywate­
li, tak z jego wardy, jak i z in­
nych.

Obywatelstwo 24-ej wardy, które 
popiera aldermana Cybulskiego na 
ponowny wybór, stwierdza otwar­
cie, że warda ta nie miała dotąd 
jeszcze aldermana, któryby tak za­
biegał o jej dobro, jak zabiegał Cy­
bulski i że Cybulski stanowczo za­
sługuje na ponowny wybór.

Obywatele 24-ej wardy powiada­
ją, że Cybulski zaszczyt ich wardzie 
przyniósł a nie wstyd — jak to 
przynieśli niektórzy z poprzednich 
aldermanów, którzy za “dziaby” 
sprzedawali — swój głos w Radzie 
Miejskiej.

poczem 
się do wczesna rano.

Komitet Sportu:
Walenty Sowiński, przew., gr. 563.
Jan Szeliński, gr. 2005.
Jan Radomski, gr. 730.
A. Wasielewski, gr. 365.

Komitet Budowy Domu:
Stefan Grunwald, gr. 14.
Józef Rogalski, gr. 54.
Stanisław Albrecht, gr. 2138. 
Wawrzyniec Doligalski, gr. 253. 
S-tanisłąw Prążyński, gr. 14.
Piotr Napieralski, gr. 14.
P. Podkomorski, gr. 2138.
Franciszka Dmoch, gr. 1961.
Józef Radbmski. gr. 730.
Podniesioną jeszcze została, spra­

wa indorsacji kandydatów na różne 
urzędy, którzy ubiegać się będą w 
wiosennych wyborach o nominację. 
Na polecenie jednak komitetu poli­
tycznego, Izba postanowiła sprawę tę 
odłożyć do następnego posiedzenia.

Ostatnie posiedzenie Gminy było 
jednem z najkrótszych w historii or­
ganizacji i odoroczonem zostało o go­
dzinie 10.30 wieczorem.

Panna D. Rąpała Pierw­
szą “Wojenną Mateczką 
Chrzestną” w Milwaukee

autobus (jeśli się nie 
auta) jadący do śród- 

śródmieściu, można 
Clybourn ul., albo na

Jednymi z najczynniejszych 
Stow. Polek opieki nad sierotami 
panie Ludwikowa Forts i Romano­
wa Antkowska. Doceniając to inne 
panie urządziły dla nich przyjęcie w 
hotelu Schroeder. Na przyjęcie przy­
było kilkadziesiąt pań, które obda­
rzyły zasłużone działaczki licznymi 
prezentami.

Ot, warto szczerze pracować na 
niwie narodowej i samarytańskiej.

Kochańskiego, 
Harrison. 
Piszczka, przy 
13-ej. 
Piotrowskiego, 
i 15-ty PI.

na pomoc dla 
ofiar wojny w 

ratunkowych, 
należy, że Cen-

Pharmacy. 
15-ej.

którą głoszą 
“bez jednego 
odbędzie,” a

Komitet Zabaw:
Stan. Pierzchała, przew., gr. 1553. 
K. Podkomorski, gr. 2128.
Jan Szefliński, gr. 2005.
Andrzej Kotowicz, gr. 1295.
K. Nowakowska, gr. 2201. 
Telesfor Małachowski, gr. 563.
Alfreda Leonarska, gr. 54.
A. Kaliszewski, gr. 54.
Edward Kiński, gr. 14.

Komitet Śpiewu i Dramatu.
Anna Jachowicz, przew.. gr. 2201.
L. Kozłowicz, gr. 563.

KOMITETY GMINY NR. 8-MY 
NA ROK 1940-TY.

Polak Na Czele Stano­
wego Stow. Ogrodników

Komitet Obchodów:
Antoni Kowalski, przew., gr. 14. 
Cezary Kochanowicz, gr.
Michał Szuślik, gr. 1553. 
Leokadia Górska, gr. 54.
Jan Gmiński. gr. 54. 
Anna Bessler, gr. 534. 
Franciszek Kowalski, gr.

Trzydziestolecie szczęśliwego po­
życia małżeńskiego obchodzili pań­
stwo Łucjan i Józefa Kotowicz. U- 
rządzili ową dla nich niespodziankę 
ich kochające dzieci, zresztą już do­
rosłe. A nadmienić wypada, że sy­
nowie jak Kazimierz jest bardzo 
czynnym Związkowcem, szczególnie 
na niwie pracy dla dobra chóru “E- 
cho”, Andrzej jest prezesem grupy 
Związkowej, Towarzystwa “Grun­
wald”, także córki biorą żywy udział 
w wszelkiej działalności narodowej 
Polonii miejscowej.

Trzydziestoletnie gody upamiętnią 
się jeszcze dlatego, że nie zapomnia­
no wśród radości osobistej i zabawy 
przedniej o cierpiących braciach i 
siostrach w Polsce, zarządzono 
składkę wśród około stu obecnych, 
która to kolekta przyniosła 20 dola­
rów na fundush ratunkowy.

Długich jeszcze, długich lat szczę­
ścia i pomyślności życzymy jubila­
tom - państwu Łucjanowi i Józefie 
Kotowiczom...

Prawie codziennie odbywa się 
teraz jakaś zabawa, jakieś przy­
jęcie, a to z tej przyczyny, że insta­
lują się nowe zarządy po licznych 
towarzystwach, wreszcie dlatego, że 
zbliżały się ostatnie dni karnawa­
łu. więc trzeba było się wybawić, 
by móc spokojnie przetrwać obecnie 
już trwający okres postu i umart­
wiania się.

Na odbytej niedawno konwencji 
stanowego Stow. Ogrodników — 
Wisconsin Nurseryman’s Ass’n., wy- \ 
brany został prezesem Polak, p. An­
toni Singer, były aiderman 21-szej 
wardy i dyrektor lokalnej polskiej 
organizacji.

Pan Singer posiada największą w 
Milwaukee szkółkę drzew jak i 
kłady ogrodnicze i znany jest w 
łym stanie.

Także niespodzianka spotkała pa­
na Romualda Wieczerzyńskiego, któ­
ry w tych dniach obchodził swoje 
urodziny. Chciał je obchodzić po ci­
chu, ze swymi myślami, ale mu się 
to nie udało. Przeszkodzili w tym 
“uczynni” przyjaciele, którzy bez 
pardonu naszli jego dom i wiwato­
wali na jego cześć.

Zresztą p. R. Wieczerzyński nie 
ma im tego za złe...

W ubiegły wtorek odbyło się re­
gularne posiedzenie miesięczne Gm. 
nr. 8, ZNP., które przeprowadził 
nowy prezes Gminy, Wincenty Doli­
galski.

Między innymi Izba przyjęła 
wnioskiem del. M. Cyborowskiego, 
ażeby Gmina zwróciła się do Za­
rządu 'Centralnego ZNP.! ażeby teri 
poczynił opowiednie starania o zor­
ganizowanie stałego, dobrze funk­
cjonującego “Polskiego Biura Pu­
blicystycznego”.

Prezes Doligalski poinformował 
Izbę, że komitet zabaw urządza Wie­
czorek Rozmaitości w niedzielę, dn. 
30-go marca, w sali Kościuszko.

Całkowity dcchód z tej afery 
przeznaczony jest na pomoc dla 
ofiar wojny w Polsce. Na konto te­
go wieczorku, Gmina uchwaliła wy­
asygnowanie z kasy $250, które wrę­
czone zostaną skarbnikowi Cen­
tralnego Komitetu Ratunkowego 
Polonii podczas wiecu w sali Eagles, 
jaki odbędzie się z racji przyjazdu 
Gen. Hallera.

Po wyczerpaniu wszystkich spraw 
bieżących, prezes zamianował na­
stępujące komitety:

Dobiegamy końca niniejszego 
sprawozdania powtórnym apelem do 
całej skierowanym Polonii, by 
wszyscy przybyli na jutrzejszy wiel­
ki wiec w Klubie Eagles, na którym 
przemówi miły gość... Błękitny Ge­
nerał.

Na miejsce wiecu trzeba przybyć 
już o godzinie 2-ej po południu, ju­
tro t. j. w niedzielę.

O innych imprezach urządzanych 
z racji goszczenia W naszym mie­
ście generała Hallera piszemy na in­
nym miejscu.

Hasłem jutrzejszego dnia — Ca­
ła Polonia na wiecu w klubie Eaglea 
wita generała Józefa Hallera.

Panna 
czyła się 
chowskim. Wkrótce należy się spo­
dziewać ślubu tej dobranej pod każ­
dym względem pary.

Kiedy? Podamy niebawem...

CZEGO bardzo potrzeba jest 
na południowej stronie miasta, 
to prawdziwego DOMU POL­
SKIEGO, okazałego domu, w 
którym byłoby odpowiednie 
audytorium, sala balowa i mógł­
by być także hotel.

Jest doprawdy pożałowania 
godnym, że Polonia milwaucka 
nie posiada domu polskiego, od­
powiedniego na sejmy, zjazdy 
czy jakieś okazalsze ogólne im­
prezy.

Czy wspólny wysiłek Związ­
kowców, Stowarzyszeńców, Zje- 
dnoczeńców, jak i innych orga- 
nizacyj nie udałoby się pobudo- 
wa na południowej stronie mia­
sta DOMU POLSKIEGO?

Dużo mniejsze osiedla pol­
skie na Wschodzie mają prześli­
czne, okazałe domy polskie — a 
co my mamy w Milwaukee? 
Kilka starych nieodpowiadają- 
wszystko!

Przyjazd generała J. 
związane z nim przyjęcie 
go gościa usuwa w cień 
inne sprawy. A gen. Haller przy­
bywa już jutro o godzinie 2:15 po 
południu i udaje się ze swoją świtą 
do klubu Eagles, gdzie będzie go 
oczekiwać cała Polonia.

Bliższe szczegóły przyjęcia gene­
rała Hallera podajemy na innym 
miejscu. Z każdego jednak miejsca 
wołamy: Wszyscy musimy brać 
czynny udział w witaniu i przyj­
mowaniu Błękitnego Generała, mi­
nistra obecnego polskiego rządu w 
Angers, we Francji!

Stanisławem 
6th — tel.

Na wielkim wiecu w Klubie 
Eagles będzie między innymi prze­
mawiał kpt. St. Nastał. Będzie to 
prawdopodobnie pierwsza jego mo­
wa w 41-ym roku życia, bowiem 
tyle lat ukończył w miniony ponie­
działek.

Solenizanta odwiedzali liczni 
szczerzy przyjaciele, których jego 
małżonka ugościła z prawdziwie 
staropolską gościnnością.

ZMARŁ w czwartek w Milwaukee 
ks. Prałat Michał Domachowski. 
Był to jeden z niezbyt już licznych 
Kapłanów-Polaków, którzy pracują 
dla Polski i sprawy polskiej, śp. ks. 
Prałat Michał Domachowski brał 
udział we wszystkich poczynaniach 
narodowych, które wymagały wspól­
nych wysiłków Polonii. W pracy 
narodowej nie usuwał się on od 
współpracy.

Ks. Prałat Domachowski położył 
Wielkie zasługi przy rekrutacji do 
Armii Polskiej, był czynny przy 
zbieraniu pożyczek dla Polski i po­
łożył duże zasługi przy rozwoju lo­
kalnej organizacji polskiej, Stowa­
rzyszenia Polaków w Ameryce.

Ks. Prałat Domachowski do końca 
był czynny w pracy narodowej — 
gdyż stał on na czele komitetu 
przyjęcia gen. Hallera, który w je­
go plebanii miał gościć. Ostatnia 
nawet niemoc przyszła na niego w 
chwili, gdy na Jego plebanii odby­
wało się posiedzenie komitetu przy­
jęcia gen. Hallera.

Jak zaznaczyliśmy na początku te­
go wspomnienia, ś.p. Prałat Michał 
Domachowski był jeden z nielicz­
nych już Kapłanów-Polaków, któ­
rzy pracują dla Polski i sprawy 
polskiej. Większość młodszych kapła­
nów “polskich" nie robi już nic dla 
polskości, choć z tej jeszcze dłuższy 
czas będzie żyła.

Dlatego śmierć takiego kapłana 
Jak ks. Prałat Michał Domachow­
ski, jest wielką stratą dla Polonii 
milwauckiej.

Cześć pamięci prawdziwie pol­
skiego Kapłana!

Ktoby pragnął ogłosić coś na 
stronicy, proszony jest skomuni­
kować się z panem 
Nastałem, 1619 So. 
Orchard 9757

Sobotni Dziennik 
posiada w Milwaukee bardzo du­
żą cyrkulację, która zwiększa się 
z tygodnia na tydzień.

25 lat temu w kościele 
Dziś należą do parafii 
i Metodego. Posiadają 
domek i osiem dzieci:

trzech synów i pięć dorodnych 
rek. Właśnie staraniem dzieci 
była się niespodzianka z racji 
srebrnych godów.

Około 200 osób wzięło udział w 
przyjęciu. Nasamprzód odbył się 
uroczystościowy program, 
bawiono

Srebrne gody obchodzili państwo 
Antoni i Jadwiga Szulczewscy, z 
parafii ŚŚ. Cyryla i Metodego. Ślu­
bowali oni 
Św. Jacka. 
ŚŚ. Cyryla 
wypłacony

aptece p.
Oklahoma 
aptece p. Czerwińskiego, 
W. Lincoln i S. 5-th St.
p. W. Augustowskiego, 
E. Underwood Avenue,

....PATRZĄC na postępowanie ofi­
cjalistów miejskich w sprawie dwor­
ca centralnego dla wszystkich kolei 
Milwauckiej, nie można nie zauwa­
żyć, że panowie w ratuszu nie za­
mierzają dopuścić do tego, aby ten 
dworzec powstał na południowej 
stronie miasta, gdzie proponowa­
ny jest przez aldermana Jana Ka- 
lupę, ale starać się będą aby ten - 
dworzec stanął po drugiej stronie 
rzeki — choć miejsce, o które zabie­
ga aiderman Kaupa, jest najlogicz­
niejszym.

Południowa strona zawsze była i 
jest traktowana “per nogam”, przez 
panów z ratusza, którzy miliony do­
larów podatniczych wydali na ulep­
szenia na wschodniej stronie miasta.

Południowa strona dostawała 
zwykle — szpital zakaźny, szkołę 
poprawczą, jak i wogóle coś takie­
go. czego nie chciały inne dzielnice 
miasta. Teraz podczas kampanii 
wyborczej na wyższe urzędy miej­
skie byłby czas upewnić się jakie 
ci kandydaci mają zamiary wzglę­
dem południowej strony — czy mo­
żemy liczyć na most łączący nadje- 
ziorną drogę Lincolna z południo­
wą stroną? Czy starania o lokację 
dworca centralnego na południowej 
stronie będą poparte czy nie?

Teraz czas by było zapytać się 
panów kandydatów na wyższe urzę­
dy miejskie, czy, gdy będą wybra­
ni, będą traktować południową stro­
nę tak jak dotąd była traktowana — 
to jest jak “Kopciuszka”, czy też jak 
“rodzoną córkę”.

Teraz wszyscy zabiegają o głosy 
na południowej stronie miasta, ale 
czy będą potem zabiegali tak o ulep­
szenia dla południowej strony? Do­
brze byłoby się dowiedzieć, — za­
nim się ich wybierze.

ZDAJE SIĘ, jeszcze w historii 
Milwaukee nie było tylu kandyda­
tów polskiego pochodzenia na roz­
maite urzędy miejskie ile ’ 
tych wyborach.

Z jednej strony jest to 
brze, że nasi rodacy pną 
rzędy, ale z drugiej strony nie jest 
dobrze, jeśli Polacy lecą na swe­
go, swego ubijają i przez to umo­
żliwiają obcemu wybór na urząd w 
polskiej wardzie, czy dystrykcie.

MAMY NADZIEJĘ, że pobyt p. 
Ministra, generała Hallera wśród 
nas w Milwaukee przyczyni się do 
zwiększenia wysiłków nad zebra­
niem potrzebnych 
naszych rodaków, 
Polsce, funduszów

Spodziewać się
tralny Komitet Ratunkowy po przy­
jęciach dla gen. Hallera, naprawdę 
ujmie w swe ręce ster poczynań, 
znających na celu zebranie fundu­
szów, że będzie dawać inicjatywę 
w akcji zbiorowej.

Centralny Komitet ma wiele spo­
sobów i środków zebrania znacz­
niejszych funduszów do dyspozycji. 
Urządzona może być uliczna kwe­
sta w któryś dzień, może być też 
zaprowadzony w Milwaukee system 
znaczków kupieckich na pomoc dla 
ofiar wojny w Polsce — system, 
który stale przynosiłby znaczne fun­
dusze.

Jesteśmy pewni, że w Milwaukee 
znalazłoby się wiele interesów pol­
skich, jak i sympatyków polskich, 
chętnych do nabywania tych znacz­
ków i wydawania ich przy zakup- 
nach — należałoby się tylko o te 
znaczki postarać — to zaś powinien 
uczynić Centralny Komitet Ratun­
kowy w Milwaukee.

Ze
gość uda się w otoczeniu swoich ad­
iutantów i członków komitetu re­
cepcyjnego do sali Eagles przy N. 
24-ej i West Wisconsin ave., gdzie 
odbędzie się masowy wiec poprze­
dzony okolicznościowym progra­
mem, który przedstawia się jak na­
stępuje:

1. Zagajenie programu i powo­
łanie na przewodniczącego p. Fran­
ciszka X. Świetlika, cenzora ZNP. i 
prezesa Rady. Polonii Amerykań­
skiej.

2. Śpiew chóru z parafii św. Win­
centego.

3. Mowa kapitana Stanisława Na­
stała.

4. Śpiew Chóru z parafii św. Win­
centego.

5. Mowa Sędziego Jana C. Klęcz­
ki.

6. Muzyka — Podczas tego nume­
ru odbędzie 
Ratunkowy.

7. Mowa
chowskiego,
Cyryla i Metodego.

9. Mowa generała Józefa Hallera, 
ministra rządu polskiego.

10. Zakończenie programu przez 
przewodniczącego i odśpiewanie 
przez publiczność “Boże coś Pol­
skę”.

Gdyby nie zasada, 
nasi rodacy, a to, że 
żołnierza wojna się 
“bezemnie i tak kogosik wybiorą,”
to mielibyśmy większą reprezenta­
cję tak w Radzie Miejskiej, jak i 
Powiatowej, jak też w ratuszu i 
gmachu powiatowym.

Niestety wielu naszych rodaków 
i rodaczek zaniedbuje swego obo­
wiązku obywatelskiego, powiadając 
właśnie: bezemnie się obejdzie!

I “obchodzi się,” ale dobrzy nasi 
kandydaci przegrywają.

Jutro do Milwaukee przybywa 
znakomity gość, wysłannik rządu 
polskiego we Francji, minister in­
formacji, gen. Józef Haller, b. wódz 
naczelny Armii Polskiej we Francji 
z czasów wojny światowej.

Generała Hallera powita na sta­
cji kolei Chicago, Milwaukee & St. 
Paul, o godz. 2:15 po południu, ko­
mitet recepcyjny, w skład którego 
wchodzą reprezentanci i. reprezen­
tantki wszystkich organizacyj i zrze­
szeń 
cy.

Pamiętajcie, 31 Marca 
Związkowy Program Na 

Rzecz Ofiar Wojennych

Przyjęcie w Hotelu Pfister
Po skończonym programie w sa­

li Eagles, Gen. Haller uda się wprost 
do hotelu Pfister, gdzie zamieszka 
wraz ze swoim sztabem w aparta­
mencie ofiarowanym do użytku zna­
komitego gościa przez zarząd ho­
telu.

O godz. 6:30 wieczorem w tymże 
hotelu odbędzie się ogólne przyję­
cie, czyli tak zwana Wieczornica po­
łączona z kolacją, poczem po krót­
kim wypoczynku, Gen. Haller uda 
się ze swoim sztabem do Domu We­
teranów, gdzie podejmowany będzie 
przez Placówkę Nr. 3, Stow. Wet. 
Armii Polskiej.

Oficjalne Wizyty
W poniedziałek, Gen. Haller zło­

ży kilka oficjalnych wizyt, a mię­
dzy innymi odwiedzi mayora miasta 
Hoana w ratuszu i arcybiskupa S. 
Stritch’a.

W południe, Gen. Haller podej­
mowany będzie przez cenzora Z. N. 
P., F. X. Świetlika w jego rezyden­
cji w Whitefish Bay, skąd uda się 
już wprost na stację i pożegnany 
zostanie przez reprezentację komi­
tetu przyjęć.

Jak Dojechać Do Klubu Eagles
Budynek Eagles mieści się przy 

W. Wisconsin ave. i N. 24th st. Aby 
tam zajechać, trzeba wsiąść na 
tramwaj lub 
ma własnego 
mieścia. W 
zejść albo na
Wells st. Przesiadłszy się do tram­
waju Clybourn st. (nr. tramwaju 
13), jedzie się do N. 24th st., a po­
tem pieszo dwa bloki na północ do 
budynku Eagles. Osoby, które prze­
siądą się na Wells st., też zejdą z 
tramwaju (numer 10) na 24th st., 
a potem pójdą pieszo na południe 
jeden blok. Spółka tramwajowa 
dostarczy dodatkowych tramwajów 
i autobusów.

Jan L. Grunwald
Czy w nadchodzących wyborach 

Polonia zda egzamin dojrzałości po­
litycznej? . . . Czy głosami polskiej 
gromady wybrani zostaną nasi lu­
dzie, wzrośli w naszym społeczeń­
stwie i znający nasze potrzeby i na­
sze bolączki . . . czy też po grzbie­
tach polskich wyborców wysforują 
się na urzędy ludzie, którzy znają 
nas tylko podczas kampanii polity­
cznej? — Oto pytanie, które zaprzą­
ta umysły wielu obywateli polskiego 
pochodzenia.

W przyszłych wyborach kwietnio­
wych Polonia milwaucka będzie 
miała sposobność wybrania Polaka 
na urząd kontrolera miejskiego, 
który przez 22 lata sprawował śp. 
Ludwik Kotecki, wieloletni prezes 
Tow. Synów Polskich Pionierów, 
grupy 1510 ZNP.

Indorsowanym kandydatem na 
ten urząd jest p. Jan L. Grunwald, 
sekretarz Mayora Hoana od r. 1930, 
były redaktor Kuriera Polskiego, o- 
raz czynny związkowiec.

Pan Grunwald jest jednym z za­
łożycieli Towarzystwa “Milwaukee”, 
grupy 2159 ZNP., i był pierwszym 
sekretarzem tej grupy. Również był 
delegatem do Gminy 8-ej, sekreta­
rzem Centrali im. Kazimierza Pu­
łaskiego, członkiem Komitetu Budo­
wy Pomnika Pułaskiego i pierw­
szym sekretarzem Cenzora Świetli­
ka. Jego ojciec, p. Stefan Grun­
wald, już osiemnasty rok piastuje 
urząd prezesa Towarzystwa Patrio­
tycznego, grupy 14-ej ZNP.

Jako urzędnik miejski p. Grun­
wald często zastępuje Mayora mia­
sta jako mówca na różnych zgroma­
dzeniach publicznych. Sprawy ad­
ministracji miejskiej zna gruntow­
nie i posiada odpowiednie kwalifi­
kacje na urząd kontrolera.

Ożenił się on z córką związkow­
ca i jego dzieci należą do wydziału 
małoletnich ZNP.

Czyż nie jest on logicznym kandy­
datem, godnym poparcia całej zjed­
noczonej Polonii?

Srebrne gody obchodzili państwo 
Szczepan i Aniela Doligalscy, pa­
rafianie św. Wincentego, gdzie pro­
boszczuje ks. prałat Domachowski. 
On udzielał im 25 lat temu ślubu.

Z racji serebrnych godów znów 
odprawiono w tymże samym Domu 
Bożym intencyjne nabożeństwo, po­
czem odbyło się przyjęcie, w którym 
wzięło udział około sto osób.

Składamy państwu Doligalskim 
jak najserdeczniejsze życzenia zdro­
wia i długoletniej szczęśliwości...

Swoleżerowie Gwardii
napisaną przez Wacława Gąsiorów- 
skiego, uwieczniającą bohaterskie 
czyny tych sławnych bojów.
CENA Można przysłać w
TYLKO yj C znaczkach pocztowych

DZIENNIK ZWIĄZKOWY. 
1406 W. Division St- Chicago. Hl.

Czy Zdamy Egzamin 
Dojrzałości w Nad­

chodzących Wyborach?

BARDZO
wija polski kandydat na sędziego 
okręgowego adwokata Leonard C. 
Fons. Tak sam przemawia na ze­
braniach, jak też przemawiają je­
go pracownicy, między którymi

Dostaniecie Sobotni
Dz. Związkowy z Do­

datkiem Na Niedzielę
W Następujących Aptekach 

w Milwaukee:
Na północnej stronie miasta:

W aptece p. Filipowicza, 
przy Center i Frantney.

Na południowej stronie 
miasta:

W aptece p. Troka, przy W. 
Mitchell i S. 5-ej.

W aptece p. Kadowa, przy 
W. Mitchell i Muskego.

W aptece p. Dziennika, przy 
W. Beecher i Forest Home.

W aptece p. Lukomskiego, 
przy W. Beecher 
Home.

W Rakowski 
przy W. Beecher i

W aptece Dziedzica, przy W. 
Bumham i S. 25-ej.

W aptece p. Filipiaka, przy 
W. Beecher i S. 11-ej.

W aptece p. Drożniakiewi- 
cza, przy W. Lincoln i 17-ej.

W aptece M. M., pnr. 1524 
W. Lincoln Ave.

W aptece p. Kuskowskiego, 
przy W. Lincoln i S. 12-ej.

W aptece p. Piszczka, przy 
S. 6-ej blisko Lincoln.

W aptece p. 
przy S. 13-ej i

W aptece p. 
Oklahoma i S.
’ W

przy
W

Przy
U

3750
Cudahy, Wis.

JAN GRUNWALD, kandydat na 
kontrolera miasta, ma zapewnioną 
nominację, gdyż ma tylko jednego 
oponenta.

Nie znaczy to jednak, że nie na­
leży na niego głosować, przeciwnie, 
powinien dostać jak najwięcej gło­
sów polskich, tak, aby miał więcej 

oponent już w prawybo- 
gdyż o tyle łatwiej mu 
potem zwyciężyć w wy­

nik miasta, p. J. Krueger pochodzi 
z rodziny polskiej — że jest Pola­
kiem.

Czy to jest prawda, nie wiemy.
Bywał jednak często na polskich 

piknikach, na polskich zabawach.
Jeśli kandydat niemieckiego po­

chodzenia może śpiewać “Boże coś 
Polskę,” po polsku, dla zyskania 
sobie polskich głosów — to czemu 
kandydat polskiego pochodzenia 
miałby się — dla tych samych 
wodów — przyznać otwarcie 
polskości.

JUŻ jutro powitamy w na­
szym grodzie Ministra Rządu 
Rzeczypospolitej Polskiej w o- 
sobie ukochanego Wodza na­
szych wychodźczych Żołnierzy­
ków Polskich, Wodza Armii 
Błękitnej, w której znajdowało 
się 25,000 polskich żołnierzy z 
Ameryki—generała Józefa Hal­
lera.

Gen. Haller przybywa do nas 
niestety nie z radosnym rapor­
tem o rozwoju państwa polskie­
go, starej naszej Ojczyzny Pol­
ski, ale przybywa raczej jako 
Jałmużnik — strasznie doświad­
czalnych, gnębionych i uciemię­
żanych naszych rodaków na zie­
miach polskich, jak też cierpią­
cych naszych rodaków na u- 
chodźtwie.

Nie do “zbrojnego czynu” 
przychodzi nas wzywać “Błę­
kitny Generał”, ale opowie nam 
o zadaniach leżących przed na­
rodem polskim i zachęci do 
“czynu miłosierdzia”, do więk­
szej ofiarności na rzecz pomocy 
dla naszych rodaków za ocea­
nem.

Stawmyż się licznie, aby wy­
słuchać pana Generała, — staw­
my się jak najliczniej — niech 
wielka sala Eagles, przy 24ej i 
Wisconsin wypełni się P° Brzegi 
w niedzielę o godzinę drugiej 
po południu na przyjęciu dla 
generała Hallera.

ten, który odbył się w kościele św. 
Wojciecha ubiegłej soboty. Ślubo­
wali panna Elaine Olszewska z pa­
nem Bronisławem Korta. Wieczy­
sty węzeł małżeński związał ks. pro­
boszcz Klemens Zych.

Ano, bo i ubiory panny młodej i 
druhny .piękne przystrojenie i oświe­
tlenie kościoła stwarzały bajkowy 
nastrój jak z olejnego obrazu.

Wesele odbyło się w sali obywa­
tela Harta i trwało do samego ra­
na.

Pod dobrymi gwiazdami zaczęło 
się wspólnie życie państwa Broni- 
sławostwa.

Panna Danuta Rąpała, córka pp. 
Janostwa Rąpałów, znanych szero­
ko na Polonii, poszczycić się może, 

iż jest pierwszą 
z milwauczanek, 
która została 
“wojenną mate­
czką chrzestną” 
młodego porucz­
nika armii pol­
skiej, który znaj­
duje się w niewo­
li niemieckiej.

“Chrzestniak” 
jest synem daw­
nego kolegi 
szkolnego p. Rą- 
pały, p. M. Ko­
niecznego, dyrek­

tora gimnazjum w Poznaniu.
Tak jak wielu, pp. Konieczny zdo­

łali szczęśliwie wydostać się z Pol­
ski i znaleźli schronienie na Wę­
grzech, skąd napisali o swych przej­
ściach wojennych do pp. Rąpałów 
w Milwaukee, podając adres wzię­
tego do niewoli syna Stanisława.

Panna Danuta, nie tracąc czasu,
.wysłała natychmiast paczkę z żyw­
nością, prosząc Boga, żeby szczęśli­
wie doszła rąk por. Stanisława Ko­
niecznego.

Paczki takie “Mateczka wojenna” 
wysyłać będzie co 20 dni, gdyż 
ściej nie pozwalają przepisy, 
rych trzeba się ściśle trzymać.

Piszemy o tym nie tylko z
wiązku kronikarza, ale w nadzei, że 
dobry przykład znaleźć może na- 
śladowczynie, które idąc w ślady 
panny Danuty zaadoptują sobie 
swoich własnych “chrześniaków wo­
jennych” i ulżą doli, choćby garst­
ki tylko, biednych jeńców wojen­
nych w Niemczech.

Życie towarzyskie dozna niewąt­
pliwie nowego bodźca z chwilą, gdy 
Klub Książki Polskiej zrealizuje 
swój najnowszy plan powołania do 
życia salonów literackich. Projekto­
wane jest urządzenie po domach ze­
brań, na których prowadzić się bę­
dzie dyskusje na tematy litereckie. 
Zebrania takie odbywałyby się cho­
ciażby co tydzień w różnych domach 
i z pewnością przyczyniłyby się drŁ 
'Miększego' tozbudzenia życia-' towa­
rzyskiego i podniesienia stanu kul­
tury literackiej Polonii.

JAKKOLWIEK nie ubiega się 
on obecnie ha żaden urząd, o ma­
ło co nie wybrany ostatnio kon- 
gresmanem adw. Tadeusz Wasie­
lewski, gdziekolwiek się pokaże 
zebraniu politycznym, zdobywa 
wiele oklasków.

Na ogół panuje przekonanie,
Wasielewski będzie ponownie kan- j 
dydatem w jesieni — i tym razem (niż jego 
będzie wybrany.

najczynniejszy jest adwokat L. 
Fendryk, młody Związkowiec.

Adwokat Fendryk z prawdziwym 
oddaniem prowadzi umiejętnie 
kampanię za przyjacielem.

Adw. Leonard Fons ma wielkie 
szanse otrzymania nomina'cji i na­
stępnie wyboru. Potrzeba mu bę­
dzie jednak każdego polskiego gło­
su.

Zasłużonego przyjęcia doczekał 
się adw. Stanisław Cybulski, po­
nownie ubiegający się o urząd al­
dermana 24-ej wardy. Przyjęcie zgo­
towali mu 
wielbiciele 
ni za jego 
dla dobra
zentowanej i całego miasta.

Na przyjęcie przybyło także wie­
lu przedstawicieli świata politycz- 
negó.”'............... . .. ' IL—

Życie Towarzyskie:

Gdy Naród Się Mnoży, Rozwija, Weseli

ALDERMAN Jan Schultz — dru­
gi z polskich “Schultzów,’ 
niekrewny wcale doktora, cieszy POWIADAJĄ, że obecny skarb- 
się prawdziwym poważaniem i sza­
cunkiem w swej wardzie. Niema on 
wielu oponentów — a przyjaciele 
jego których ma legion, powiadają, 
że mieszkańcy wardy są z Jana 
Schultza zadowoleni i będą na nie­
go głosować.

Aiderman Jan Schultz jest 
Związkowcem, Zjednoczeńcem, jak 
i Stowarzyszeńcem i zawsze brał 
czynny udział w życiu Polonii.
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W Stolicy Polonii Amerykańskiej! CZESC!
DUCH NARODU POLSKIEGO POTĘGUJĘ SIE W TEJ WALCE

do

Składamy Życzenia
i zmieniają

GenerałowiR. F. Łessel

Hallerowi

Panie Generale!

Witaj Namwierzymy, że Twoja wizyta w Ameryce
pobudzi nas do wydajniejszej jeszcze

Drogi Gościu! Składając Ci Hołd Za Twe

WASHINGTON PHOTO

Niech przyjazd do nas WIELKIEGO SYNA Polski
Lepszej Pracy Dla Odbu-GENERAŁA HALLERA Witaj Nam Drogi Gościu!

PACKING CO dowy Ojczyzny—

WITAJ NAM ZACNY COSCIU! GMINA 79-TA Z. N. P.(POLSKA WYTWÓRNIA SZYNEK i WĘDLIN)
WITA GENERAŁA

2710 S. Poplar Ulica Tel. Victory 5330 FRANCISZEK SYNOWIEC JOZEFA HALLERAZARZĄD

Witamy

Generała Hallera (INC.)

Gościa
Generale! JAKÓB MOŚCIPAN, Prezes i Zarządca

Polonii Amerykańskiej

Najstarsza i Największa Chicagoska Polska Spółka Opału

BREWING CO Wita Cię Zacny Gościu
White Eagle Brewing CoWYRABIA i BUTELKUJE PIWO ZNANEJ MARKI

Nectar Najstarszy Polski Browar w Stanie Illinois.

ZARZĄD I DYREKCJA
POLECAMY

POLONIADOBRE JAKO POŻYWIENIE i ŚRODEK LECZNICZY

PULASKI COAL CO i Sprzedajemy

3700 SOUTH HALSTED UL COAL COMPANY3025 W. 26-ta Ulica Tel. Rockwell 8200 MILWAUKEE AVENUE
2214 NATIONAL BANKKAZIMIERZ PAZDAN. Prezes i Zarzqdca

PAWEŁ DRYMALSKI, Prezes
NAROŻNIK ASHLAND AVE. I DIVISION UL. 3755 S. RACINE AVE Telefon Canal 1667-8-9TEL. YARDS 7460

i najsil- 
którego

cuskiego z dnia 4-go czerwca 1917go 
roku, a zatwierdzona dekretem Sta­
nów Zjednoczonych z dnia 6go paż- 
dizernika 1917go roku Wydział Na­
rodowy w Chicago czynił starania, 
ażeby żołnierzy amerykańskich pol­
skiego pochodzenia przenieść z ar-

T7

Takie postanowienie i oświadcze­
nie publiczne będzie oznaką solidar­
ności całego Wychodźtwa w Stanach 
Zjednoczonych, a także będzie mi­
tem rządcwi polskiemu we Francji 
i całemu narodowi. Lojalność tych ludzi nie ulega ża­

dnej wątpliwości, a więc przez prze­
niesienie ich do Armii Polskiej pcd 
protekcją Stanów Zjednoczonych 
staną się oni więcej jak korzystną i 
wydatną siłą w tym boju świato­
wym.

Składamy Wyrazy Hołdu Przedstawicielowi 
Siły Zbrojnej i Wielkiemu Synowi Ojczyzny.

JAN HARACZ, Prezes
FRED. GOETZ, Wiceprezes
FR. A. BRANDT, Sekr., Skarbnik 
ADAM S. KUSHEMBA, Dyrektor 
IGNACY MIZERKA, Dyrektor 
GRZEGORZ SZALSKI. Dyrektor 
JAN J. BELTER, Dyrektor 
J. BANEK, Dyrektor
JÓZEF ŚLIWKA, Dyrektor 
FRAŃ. DANIEL, Dyrektor 
L. J. NIEDŻWIECKI, Dyrektor
L. F. ZYGMUNT, Adwokat

do pieców, naj­
lepszego gatunku 
i to po cenach jak 

najniższych.

Natchnie nas duchem Zgody, Jedności 
i Wiary w Wielką i Niepodległą Polskę

S. BUCZAK, Prezes
M. JABŁOŃSKA, Wice-prez.
A. LEW ANIAK, Wice-prez.
J. RECZEK, Sekr. Prot.
J. MIKRUT, Sekr. Fin.
J. ZYCHOWICZ, Kasjer
T. SŁOMKA, Marszałek
J. PASZKIEWICZ, Marszałek

J. SŁOTKOWSKI, 
Właściciel

dow i na korzyść nie tylko Polski, 
lecz także całej Europy.”

Rezolucję podpisało dwudziestu 
senatorów, siedmnastu posłów, róż­
nych reprezentantów Ligi Narodo­
wej Włoskiej i innych Stowarzy­
szeń.

Jakże zmienili się włoscy mężowie 
stanu! Mussolini i jemu podwład­
ni występują przeciwko Polsce i 
twierdzą, że nie jest zdolną utrzy- 
mać się jako niezawisłe państwo bez 
pomocy Niemiec, bo za miskę socze­
wicy czyli jakieś obiecanki, zgodzi­
li się na zdeptanie Polski przez bru­
talnych Prusaków.

Ale zobaczymy, cc niedaleka przy­
szłość nam przyniesie. Jesteśmy je­
dnak przekonani o tym, że szersze 
masy narodu włoskiego obudzą się 
ze śpiączki letargicznej po zastrzy­
ku hitlerowskiego nazizmu i faszy­
zmu Mussoliniego, jak przekonani 
jesteśmy, że przyszła wielka i silna 
Polska zapytać się może Mussoli­
niego o przyczyny łajdackiej i krę­
tej polityki tego państwa na Jej 
niekorzyść.

Spodziewam się, że znajdzie Pan 
sposobność wyrazić tym, którzy byli 
tam zgromadzeni, moje gorące uzna­
nie za cały ton i cel depeszy.
(Podpisano) WOODROW WILSON.

pracy dla naszych ziomków.

mii amerykańskiej ao polskiej. Dnia 
4go marca w roku 1918tym odbył się 
w tym cel wielki wiec Polonii chi- 
cagoskiej w Coliseum.

Przewodniczył były sekretarz de­
partamentu wojny, a podówczas pre­
zes Naiodowej Ligi Bezpieczeństwa, 
sędzia J. M. Dickinson. Rezolucję 
następującej treści uchwalono i wy­
słano do Prezydenta Stanów Zjed­
noczonych Woodrow Wilsona.

“Ze względnu na naszą ambicję 
s'użenia w szerszym jeszcze zakresie 
i z większą jeszcze energią sprawie 
poparcia Pańskich zamiarów i dą­
żeń naszego kraju, postanowiliśmy 
dziś uroczyście zwrócić się do Pa­
na, Panie Prezydenci.., z prośbą by 
pozwolił przenieść nie władających 
angielskim językiem żołnierzy pol­
skiego pochodzenia z armii amery­
kańskiej do armii polskiej.

Jesteśmy poinformowani, że w o- 
bozach przebywa tysiące Polaków, 
którzy z powodu trudności języko­
wych mogą być wyćwiczeni jedynie 
kosztem znacznej straty czasu. Pe­
wna ich część uległa nawet wy­
dzieleniu i odrzuceniu ze względu na 
to, że obecnie Polacy, uważani są 
za poddanych Niemiec lub Austrii i 
skutek tego zaliczani są do klasy 
nieprzyjacielskich cudzoziemców.

Generał Józef Haller w Chicago Po Raz Trzeci. — Wspomnienia z Niedawnej Prze­
szłości. — Rezolucja Polonii Chicagoskiej w Roku 1918-ym i Telegram Prezy­
denta Woodrow Wilsona. — Dr. Franciszek E. Fronczak o Generale Hallerze. — 
Kilka Słów Pamiętnych Herberta Hoovera Do Polonii Amerykańskiej.

zobowiązania moralne, jakie Alian­
ci przyjęli na siebie w imię cywi­
lizacji i żądań narodowych. Posło­
wie Agnelli, Valvassori-Peroni i 
Gasparotto przemawiali w tym 
sensie”.

Na tym zebraniu uchwalono na­
stępującą rezolucję;

“Członkowie Ligi Narodowej Wło­
skiej zgromadzeni na zebraniu, w 
którym uczestniczyli senatorowie i 
posłowie podpisali, oraz reprezen­
tanci mediolańskiego Komitetu dla 
Polski, Koła Polskiego w Mediola­
nie, oraz wielu innych Stowarzyszeń, 
w przekonaniu, że bez odbudowania 
Polski nigdy nie będzie można za­
pewnić światu pokój, który ustracił 
z chwilą rozczłonkowania tego peł­
nego chwały narodu, przyklaskują 
naszemu rządowi, oraz rządom 
państw alianckich, które za wspólną 
zgodą podjęły inicjatywę aktów w

ROYAL

PIONEER

Generał Józef Haller, naczelny 
wódz sił zbrojnych polskich we 
Francji podczas wojny światowej, 
przybywa do Chicago po raz trzeci.

Pierwszy raz witaliśmy go tutaj 
dnia U-go listopada w roku 1923-im 
w okolicznościach bardziej szczęśli­
wych dla Polski i narodu polskiego, 
a drugi raz pod koniec roku 1933go.

Te dwie pierwsze wizyty jego u- 
trwaliły łączność ludu wychodźcze­
go z Macierzą z za Oceanu, pomimo 
przeszkód stawianych prze-; tych, 
co przekładali partyjność nad jed­
ność narodową. Wśród tych byli i 
bardzo uczciwi ludzie, dobrzy Pola­
cy, którzy ślepo wierzyli w dobre 
intencje przedstawicieli ostatniego 
rządu, i polegali na ich zapewnie-

ach i flaszkach. Jeżeli wasz dostawca 
na składzie piwa Pioneer 
ie BERKSHIRE 8200 
atychmiast dostarczymy.
i składy w Chicago:
T FULLERTON AVE.

L MAKOWSKI
Prezes i Zarzqdca

Na tą rezolucję nadeszła odpo­
wiedź od Pana Prezydenta Stanów 
Zjednoczonych na ręce sędziego 
Dickinsona następującej treści: 
“My Dear Judge Dickinson:

I have received the telegram 
transmitted by you as Chairman of 
the meeting of the Poles of Chicago 
held 'under auspices of the National 
Security League, and beg to assure 
you, that the suggestion it conveys 
will have my immediate and most 
serious attention.

I hope, that there will be some 
opportunity for you to express to 
those, who were assembled, my 
warm appreciation of the whole 
tone and purpose of the message.

Sincerely yours,
(Signed) WOODROW WILSON.

W tłumaczeniu polskim brzmi na­
stępująco:

“Mój Drogi Panie Sędzio:
Otrzymałem telegram przesłany 

'mi przez Pana jako przewodniczą­
cego zgromadzenia Polaków z Chi­
cago, odbytego pod egidą Narodo- 
wej Ligi Bezpieczeństwa i śpieszę 
zapewnić Pana,, ze suggestia w nim 
podana będzie przedmiotem mej 
bezpośredniej i jak najpoważniejszej 
uwagi.

ROYAL

OKOCIM

rządku”. Przekonali się teraz, że 
wielkim błędem było wywyższanie 
osobników na piedestał narodowy i 
polityczny tylko z pewnej warstwy 
społeczeństwa, co dzisiaj w wiel­
kiej mierze przyczyniło się do na­
szego nieszczęścia w Polsce.

WESTERN COAL 
& SUPPLY CO.

LEONARD SŁOTKOWSKI, 
Syn—zarządca

słowa Naczelnika, gdy opisywał on 
bohaterskie walki Legionów gali­
cyjskich, bitwę pod Kaniowem, 
straszne przejścia swej “żelaznej 
brygady” i przerwanie się takowej 
przez szeregi bolszewików na Mur­
mańsk.
“Słuchacze dowiedzieli się, jak Pan 

Generał podróżował przez Ocean Lo­
dowaty do Norwegii, Morze Północ­
ne do Anglii, a następnie przez Ka­
nał La Manche do Francji, aby tu 
wiedzą swą wojskową służyć spra­
wie Aliantów na froncie zachod­
nim.

„Przygody Wodza Naczelnego 
wskazują dosadnie, co może doko­
nać silna wola, charakter i miłość 
Ojczyzny, które są bodźcami 
niejsczymi do celu, 
wszyscy dążymy”.

udziałem przedstawicieli wszystkich 
warstw obywatelstwa w kraju.

Dlatego formacja Armii Polskiej 
we Francji jest gwarancją powrotu 
Polski do szeregu wolnych i wiel­
kich narodów, a gdy wszyscy Pola- 
cj poza granicami Polski usilnie 
ćwiczyć się będą w doskonałości 
cnót obywatelskich, to będzie oznaką 
naszej gotowości do spełnienia 
wszelkich obowiązków dla tej przy­
szłej POLSKI DEMOKRATYCZ­
NEJ.

Już raz ostatnia formacja Armii 
Polskiej we Francji podczas wielkiej 
wojny światowej była czynnikiem 
odbudowania naszej Ojczyzny Trak­
tatem Wersalskim, więc i ta dzi­
siejsza Armia położy bardzo mocne 
podwaliny pod NOWĄ i WIELKĄ 
POLSKĘ.

Ponieważ dzisiaj jesteśmy świad­
kami formowania się drugiej Armii 
Polskiej we Francji, nie będzie od 
rzeczy sięgnąć pamięcią o dwadzie­
ścia dwa lata wstecz, gdy Polonia 
chicagoska czyniła starania o więk­
szy pobór ochotników do tej armii.

Armia Polska została powołana do | 
żyslz dćiretcm rządu i naroflu fran-!

Naszej Polski Zmartwychwstałej 
Wielkie święto, wielki dzień, 
Wzięci w słońce Orzeł Biały
Wśród nowego życia tchnień!
Chociaż Polska krwią, spłynęła 
Szczęściem zejdzie krwawy siew, 
Więc ku czci drogiego gościa 
Powitalmy wznieśmy śpiew!
Bóg poszczęści dobrej sprawie
I niewoli wzruszy głaz.
Ku zwycięstwu i ku chwale 
Generale prowadź nas!
Wszędzie, gdzie brzmi polska mowa, 
Spieszmy pieśń nadziei wznieść, 
Polska będzie, Polska nowa — 
Cześć Ci Generale, Cześć!

EDMUND BIEDER

GENERAŁOWI HALLEROWI

• 2 JARDY • 
Telefon BRUnswick 2600 

1360 W. NORTH
AVENUE

Narożnik Elston Ave.

Oprócz zespolenia się w jedno 
wielkie kolisko naszego społeczeń­
stwa w Stanach Zjednoczonych o- 
koło niesienia moralnej pomocy Pol. 
see, musimy pamiętać o materialnej 
pomocy, bo bez funduszów nie wie­
le można zdziałać. W tym wypadku 
niech wryją się w serca nasze sło­
wa Herberta Hoovera, wypowie­
dziane na Drugim Sejmie Wychodź­
twa Polskiego w Buffalo, N. Y., w 
listopadzie, w roku 1919-tym.

“Nadchodząca zima będzie cięż­
ką zimą w Polsce. Polska potrze­
buje waszej pomocy! Czy jesteś­
cie rotOwl ciesząc de tu wiekszvm 
dobrobytem, dać część ze swoich 
dochodow i majątków na rzecz o- 
fiar strasznej wojny w Polsce?” 
Niewątpliwie, że wszyscy pospie­

szą z pomocą w miarę możności!
Jedni dadzą więcej inni mniej, ale 

niech da każdy, a zbierzymy pokaź­
ną sumę.

Lista ofiarodawców otwartą jest 
na łamach Dziennika Związkowego.

Włosi Popierają Wolnościowe Dąże­
nia Polaków.

“Na zebraniu Ligi Narodowej 
włoskiej w Mediolanie zabrał głos 
profesor Brentari, który skreślił 
krótko życiorys i działalność wiel­
kiego pisarza Henryka Sienkiewi- 

' cza, podkreślając z naciskiem jego

Wiernemu Synowi 
Ojczyzny

Zmieniają się czasy 
się ludzie. Polacy w Chicago mieli 
bardzo wielu przyjaciół wśród tu­
tejszych Włochów, którzy dobit­
nie wykazywali sympatie dla na­
szego narodu, ale dzisiaj Włosi nie 
wykazują tej sympatii i przyjaźni. 
Tutejszy dziennik włoski d’Italia 
przedrukował w roku 1916tym ar- 
tyktuł z pism mediolańskich o ze­
braniu Ligi Narodowej Włoskiej w 
sprawie Polski następującej treści:

NORTHWEST SPORTING GOODS 
MANUFACTURING COMPANY

1270 MILWAUKEE AVENUE

Trudy Generale, Wyraża­
my Nadzieje, Że Pobyt Twój 
Umocni Nas i Pobudzi do

Mieczysław Haiman
NA POWITANIE GENERAŁA HALLERA

• 2 TELEFONY • 
Telefon PENsacola 1200 

5492 NORTHWEST
HIWAY

Narożnik Austin Ave.

Wiersz deklamowany na Akademii ku czci Gen. 
Hallera w Krakowie dnia 19 października, 1929 r.

Wodzu błękitnych rycerzy! Wodzu rozpacznych tułaczy, 
Co stalą w ślepia błysnąłeś Niemcom na polach Rarańczy, 
Coś w śniegu brnął aż na Murman, lecz się nie poddał rozpaczy, 
Ciebie, o Wodzu tułaczu, żadna legenda nie niańczy!
Tobie, niezłomny rycerzu, Tobie — Kaniowa herosie, 
Prawda i dzieje uwiły wiecznie zielone wawrzyny,
Boś jest bez skazy żołnierzem w krwawym ojczystym eposie, 
Boś w świętą sprawę nie zwątpił w najcięższe czarne godziny.
Karpacka Twoja brygada — brygada Twoja żelazna
W cień dziś zepchnięta przez ludzi, z Tobą powróci znów w glorii 
I wierz nam, Wodzu kochany, już niepamięci nie zazna — 
Bo ona w dziejach powróci, ona powróci w historii!
I mówić ona nam będzie o tym rycerzu ze stali,
Co z pieśnią “Bogarodzico” w Karpatach krwawił polany, 
Ale go miraż nie uwiódł, chociaż doń śmiał się z oddali... ’ 
Bo szukał zawsze nie siebie, ale Ojczyzny kochanej...
Żołnierzu karny i Wodzu! Przyjmij tu hołd nasz, bo oto 
Serca ci nasze składamy, miłość Ci hołd ten nasz splata, 
Hetmań nam swoim choć sercem! Hetmań rycerską swą cnotą 
Hetmań i dzisiaj i jutro, i po najdłuższe wciąż lata!

I do Polski przedostają się wia- 
mo surowej cenzury wrogów. j domości o formacji Armii Polskiej 

Wiemy, że społeczeństwo polskie' we Francji, co dodaje bodźca na- 
przeciwstawia się rozporządzeniom szym rodakom do stalszych i silniej- 
niemieckich władz wojskowych i szych oporów. Naród polski wy- 
cywilnych. chociaż sypią się kary,1 cierpiał wiele przez półtora wieku 
często bardzo srogie, ale naród wy- niewoli, lecz nie upadał na duchu i 
kazuje ogromną siłę ducha, czego nie zginął, więc nie upadnie na du- 
właśnie boją się wrogowie. | chu i nie zginie pod ciosami w do­

żę tak jest w Polsce, to napawa bie obecnej.
nas radością i przekonaniem, że: Życie narodowe i kulturalne w 
wyjdziemy zwycięsko, pomimo, że Polsce załamało się tylko na okres 
wielu zginie w tej walce, ale bez wojenny, ale po wojnie i wypędze- 
poświęceń i ofiar nie uwolnimy Pol- j niu barbarzyńców wróci naród pol­
ski z rąk oprawców Niemców i Mo- ■ ski do pracy kulturalnej, społecznej 
skali. I i działalności politycznej ze współ-

S. PIOTROWSKI
Skarbnik

4916 South Western Ave
Telefon PROspect 3400

Związek Śpiewaków 
Polskich w Ameryce

Polonia 
Bottling 
Works 

1912 W. HUBBARD ST.
TEL. SEFT EY 5533

Witamy Cię i Łączymy Nasze 
Życzenia z Cała Polonia 

Chicagoska.

Jedno Imię Twoje Wzbudza Zaufanie 
Że Wszystko Co Zamierzasz Zrobić 

Musi Być Uwieńczone Pomyślnym 
Skutkiem

Hasłem Śpiewaczym —
GÓRĄ PIEŚŃ POLSKA!

Słotkowski Sausage Co
WYTWÓRNIA WYROBÓW MIĘSNYCH

2017*25 WEST I8*TA ULICA

DYREKCJA:
CHARLES S. DEWEY 
H. S. FRENCH 
WALTER GRADLE
JOSEPH L. KANIA

F. ZYGMUNT

Trzecia wizyta generała Hallera 
w Chicago i w innych osiedlach pol­
skich w tym kraju, będzie bardzo 
zdrowym objawem dla naszego Wy­
chodźtwa, bo będzie apelem do jego 
scementowania w pracy około nie­
sienia pomocy naszym rodakom w 
Polsce i poza jej granicami, którzy 
tej pomocy potrzebują. Niechże 
przyjazd generała Hallera będzie 
wskaźnikiem, jak trzeba pracować 
dla Polski, pracować gromadnie, bo 
GROMADA TO WIELKI CZŁO­
WIEK.

Uczyńmy więc silne postanowienie 
w tym celu i zróbmy publiczne o- 
śKladossafe xer.ersisu’j H-’lers;;!, 
że przez cały czas trwania wojny o 
oswobodzenie Polski z pęt najedź- 
ców i w przyszłości — stać będziemy 
ramie przy ramieniu, zawsze goto­
wi do wszelkich poświęceń dla Jej 
wolności, wielkości i rozwoju.

Ponieważ generał Haller jest 
/śród nas, więc przytaczamy kil- 

! :a słów o nim, jakie wypowiedział 
Ir. Franciszek E. Fronczak, mayor 

. corpusu lekarskiego armii Stanów 
' Zjednoczonych, kierownik Wydziału 
' Opieki Moralnej- i Materialnej i czło- 
. lek Komitetu Narodowego Polskie­

go w Paryżu, w sprawozdaniu z 
Iziałalności Wydziału.

“Było to w Paryżu, w roku 1918- 
vm w Klubie Oficerskim przy Ave. 

i ,.i Bois de Boulogne 17.
“Naczelny Wódz Wojsk Polskich 

.Generał Józef Haller, opowiadał 
/młodszej generacji niezwykłe dzieje 
I wej wojskowej kariery. Młody 

-.tab oficerski wsłuchiwał się w

Jak Najserdeczniej
w Największym Polskim Mieście w Ameryce

charakter jako patrioty, apostoła i 
proroka powstania polskiego. Po­
seł Giuseppe di Capitani d’Arzagon 
przypomniał węzły starej przyja­
źni, które zawsze łączyły Włochy 
z Polską, od czasów Bony Sforza, 
królowej Polski, aż do Adama Mic­
kiewicza, przyjaciela Mazziniego i 
Francesco Nullo’a, poległego zasz­
czytnie w powstaniu polskim w ro­
ku 1863-cim.

Poseł Cezare Nava stwierdza, że 
mężowie polityczni, biorący udział 
w tym zebraniu, nie powinni hamo. 
wać się żadnymi względami w wol- 
nem wypowiedzeniu swoich prze­
konań co do konieczności zjedno­
czenia i odbudowania Polski. Odbu­
dowa zaś tego domaga się nie tylko 
podniosłe uczucie braterstwa ludz­
kiego, oraz sprawiedliwości elemen­
tarnej, lecz także zrozumienie rze­
czywistych potrzeb międzynarodo­
wych trwałego-pc.kójii l-'gtaiikawi, dla triumfu piaws uaro-i

Niech Żyje Rząd Polski 
i Minister

Opracował Robert Franciszek Lessel | wieści, jakie przedzierają się pomi- |
Wielkie ogni­

sko życia kultu­
ralnego i naro­
dowego w Pol­
sce zdeptali na­
jeźdźcy, ale po­
mimo gwałtów i 
mordów na cie­
le Rzeczypospo­
litej, naród pol­
ski nie upada 
na duchu, o 
czym informują 
nas skromne

KE 
ON 
DT

PHILIP V. BRIGHT 
LAWRENCE

DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), SOBOTA, 10-GO LUTEGO (FEBRUARY), 1940
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Niech Żyją
Rząd Polski

i
Gen. Józef Haller

ASHLAND
BOOK 

BINDERY
J. C. Bojkowski Jr., właśc.

1231 N. ASHLAND AVE.
Tel. Arm. 1498

Generał Józef Haller
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WIADOMOŚCI ZE STANU INDIANA

LEKARZ i CHIRURG Telefon East Chicago 146 
żylaków. Ran Nóg Reumatyzmu, Chronicznego 

Plecach. Hemoroidów i Ruptury Bez Operacji
INDIANA HARBOR, INDIANA

DR. F. R. SENDRA
Specjalista w ceczeuuj 

Artretyzmu. Bólu w 
3822 MAIN STREET

P.

- V

<? XŁ v 
o

KRAKOWIAK

KRONIKA Z GARY, INDIANA Dwie Osoby Zabite w Zderzeniu Się Troku Ciężarowego z PociągiemKRONIKA Z EAST CHICAGO
1

IND. HARBOR I WHITING, IND
Co

po-

ICldlll ZTL111 
prawdę — 
r7On7 "Pnlcl

zło-

jak najprędzej odesłać do

WIADOMOŚCI Z NEW CHICAGO, IND. Zbiórka Odzieży

Ze Starymi

Nadszedł Już Nowy Zapas Szklanek

TERAZ
Z HAMMOND, IND

ra-
NA

Baczność Whiting, Ind.

na korzyść

MAZUR

Szklanki takie będą ozdobą
Fund.

Polo-

odbyły

POLKA

CALUMET CITY, ILL
PODZIĘKOWANIE

CROWN POINT, IND

Kto Nie Czytał Książki

ANTYCHRYST
Chicago, UL

POCHOD HITLERAlak

NAZWISKO

ADRES ,

MIASTO

KUPON NR. 68 10 LUTEGO, 1940

do załatwienia, ze 
uprasza się wszyst- 
bezwyjątkowo o li- 

Osoby zaintereso-

będzie można doręczyć 
Rady Polonii w każdym

tysięcy ludzi, 
administracja

że obecny 
nie potrafi 

i zagadnień 
na drodze

w Sądzie, 
wywołał na

to z du- 
Polskiej, 
Nr. 142. 
pełni sił,

tych 
mili

Ten kupon 
ważny na 
wszystkie 

oferty

Popierajcie tych, którzy ogłaszają 
się w Dzienniku Związkowym.

K. Anyż, i J. Ćwikliński. Następne 
Zwykłe posiedzenie Klubu odbę­
dzie się 3-go marca, o godzinie 2ej 
po południu, w lokalu p. n. 118 
East 17-ta Avenue. — Tadeusz Sop- 
kowski, sekretarz.

Niech ją sobie teraz przeczyta i po­
równa jak ogromnie podobnym jest 
dotychczasowo zwycięzki

po- 
lu-

O-
go

we-
na-
na

w
dżinie 1-szej po południu, 
sza się wszystkich członkęw 
bycie. — Albert Ciesielski, 
Wacław Bogusławski, sekr.

nic 
ja- 
Pi-

Sekcja Kobiet przy Radzie Polonii 
Amerykańskiej powołała do życia 
specjalny Komitet Zbiórki Odzieży, 
który ma za zadanie przeprowadze­
nie ogólnej zbiórki odzieży dla bied­
nych braci i sióstr w Polsce, oraz

Wypadek Aeroplanowy.
Ubiegłego czwartku, o godzinie 

1-szej po południa, obok miastecz­
ka New Chicago, z niewiadomych 
przyczyn spadł areoplan pasażerski, 
w którem jechało dwuch mężczyzn;

Piętnastolecie Tow. Ave Maria; Zarząd Klubu Demokra­
tycznego; Chcą Zaprosić Kiepurę Do Gary Na Koncert; 
Będą Budować Jeziora w Stanie Indiana; Wzywa Do 
Wojny z Zepsutymi Jajami.

Będą Obchodzić 15-Iecie.
15-tą rocznicę istnienia będzie ob­

chodzić Tow. Ave Maria. Z okazji 
“tej odbędzie się specjalny program 
i zabawa w sali Białego Orła, dnia 
28-go kwietnia. Nasze Panie upra­
szają inne Towarzystwa o powstrzy­
manie się z urządzaniem zabaw w 
tym dniu, obiecując część dochodu 
z zabawy na ofiary wojny w Pol­
sce. — W. Kubiak, przewodnicząca.

Nowy Zarząd w Plac. 142 SWAP
W skład nowegp zarządu wcho­

dzą jak następuje: Jan Sumara, ko­
mendant, Adam Matczyński, Iszy 
wicekomendant; J. Biesiadecki, 2gi 
wicekomendant, P. Król, adjutant 
finansowy i prot.; T. Kołakowski, 
oficer kasowy.

Policja m. Calumet City ostrzega 
właścicieli aut, że muszą się oni 
postarać o nabycie płyt automobi­
lowych przed dniem 15go lutego, 
ponieważ po tym dniu nie będzie 
wolno używać płyt z r. 1939. Po­
licja też ostrzega, że mieszkańcy m. 
Calumet City nie mają prawa uży­
wać płyt ze stanu Illinois.

139 i Pułaski 
7mej wiecz. Cały 
wojny w Polsce, 
jest o przybycie.

Nowy Zarząd w Gm. 83 ZNP.
Do nowego zarządu w Gm. 83ciej 

ZNP. na r. 1940 zostali wybrani na­
stępujący obywatele:

Marceli Hodupski, prezes; M. Ma­
jewska, wiceprezeska; J. Salamoń- 
ski, wiceprezes; B. Bochnowski, se­
kretarz prot.; M. Trześniewski, ka­
sjer; J. Nowak, marszałek; P. Wa- 
hel, podmarszałek, B. Bagińska i A. 
Skoczewski, odźwierni.

Przewodniczył wyborom J. Ujej­
ski, sekretarzowała panna L. Voyt. 
Posiedzenia Gm. 83ciej w bieżą­
cym roku odbywać się będą w par. 
Św. Józefa. — M. Hodupski, prezes.

Wyjazd Na Manifestację; Przedstawienie Młodzieży; Mili 
Goście Na Plebanii; Nowy Program; Wyjazd Na Raut; 
Zawiadomienia Towarzyskie.

Przybywają do Chicago Stadium
Młodzież parafii Wniebowzięcia 

NMP., skupiona w chórze św. Cecy­
lii, wybiera się gremialnie na dzi­
siejszą manifestację i koncert Jana 
Kiepury do Chicago Stadium. Wy­
jazd nastąpi pod przewodnictwem 
ks. prób. Waleriana Karcza, dziś o 
godzinie 6-tej wieczorem. Prócz 
młodzieży, na tę manifestację wy­
biera się wielka liczba osób star­
szych z New Chicago. •

Z GMINY 49 Z. N. P.
W HAMMOND, IND

Na Powitanie
Ks. prób. Walerian Karcz wyjeż­

dża we wtorek do konsulatu Rzplitej 
Polskiej, na zaproszenie konsula ge­
neralnego, p. Ripy, — na raut u- 
rządzony dla uczczenia dostojnego 
gościa, ministra rządu polskiego, 
gen. Józefa Hallera.

Ks. Karcz wygłosił wczoraj zna­
mienne przemówienie radiowe na 
powitanie gen. Hallera. Przemówie­
nie to nadała rozgłośnia WHIP.

Nr. 
we
Ja- 
ul.

Dwóch mężczyzn zostało zabitych, gdy trok ciężarowy w którym jechali został uderzony 
przez pociąg na krzyżówce w Chicago Heights, Ill.

Uwaga! East Chicago, In­
diana Harbor, Gary, Ham­

mond i Whiting, Indiana

Posiedzenie.
Posiedzenie Tow. J. Piłsudskiego, 

Grupy 1513 Z. N. P., odbędzie się 
jutro, U-go lutego, o godzinie 3-ciej 
po południu, w sali zwykłych po­
siedzeń, by dać możność członkom 
wysłuchać mowy biskupa Grochow­
skiego. Sekretarz Towarzystwa bę­
dzie jednak obecn^ na sali posie­
dzeń już od godziny 1-szej po po­
łudniu, by kolektować asesmenty. 
Uprasza się też wszystkich człon­
ków, którzy opodatkowali się na o- 
fiary wojny w Polsce 5-cio cento­
wym podatkiem miesięcznym, by 
takowy raczyli zapłacić za rok cały 
z góry, a tym zaoszczędzą pracy se­
kretarzowi. — F. Szczepanik, prezes; 
Stan. Niepokój, sekr.

Panie Urządzają Zabawę na ' 
Ratunkowy

Panie z Koła Ratunkowego 
3ci urządzają Zabawę Bingo, 
wtorek, 13go lutego w sali Św. 
na Kantego, pn. 
Początek o godz. 
dochód na ofiary 
Polonia proszona

Zebranie w Sprawie Niesienia 
Pomocy Polsce

Klub Białego Orła na Północnej 
stronie miasta Hammond, postano­
wił wytężyć wszystkie swoje siły, 
ażeby pchnąć naprzód i ożywić pra­
cę nad niesieniem pomocy ofiarom 
wojny w Polsce. Wiadomo nam 
wszystkim, że praca w tym kierun­
ku w mieście Hammond kuleje i 
nie wydaje możliwych rezultatów, 
chociaż Polonia m. Hammond była 
i jest znaną ze swojej ofiarności 
na sprawę Polską. Dlatego właśnie 
Klub Białego Orła zwołuje masowe 
zebranie dnia 14go lutego, na godz. 
7:30 wiecz. do sali Polonia, pn. 4404 
Gostlin ul. x

Rodacy! Czas już najwyższy na 
zaprzestanie kłótni i swarów mię­
dzy nami na tle poglądów orien­
tacyjnych. Raczej obróćmy naszą 
energię w kierunku pracy pożytecz­
nej dla naszych Sióstr i Braci w 
Polsce. Przybądźcie wszyscy na to 
zebranie!

Na Newy Kościół
W niedzielę, 25-go lutego, na sa­

li parafialriej Wniebowzięcia NMP.,

• Królami Ofiarności 
rzecz Polski! Cześć Wam!

Na nadesłaną sumę $12.25 
żyli jak następuje: J. Sumara $1.25, 
P. Król $1.25, T. Kołakowski $1.00, 
A. Szymonik $1.00, J. Biesiadecki 
$1.00, F. Kołakowski $1.00, J. Woj­
dyła $1.00, J. Łukaszewski $1.25, A. 
Matczyński $1.00 i F. Majkowski 
$1.25.

Ważne Zawiadomienia
Tow. Niewiast Różańcowych ma 

bardzo ważne posiedzenie jutro, na 
sali parafialnej Wniebowzięcia N. 
M. P. Początek obrad o godzinie 
1-ej po południu punktualnie. Ró­
wnież jutro odbędzie się posiedzenie 
Towarzystwa św. Antoniego. Ponie­
waż omawiane będą ważne sprawy, 
przeto obecność wszystkich człon­
ków jest konieczna. Posiedzenie 
cdbędzie się na sali parafialnej.

go czasu na F. O. N. 
dusz Ratunkowy też 
znowu posiadamy w 
wyższe cele $55.00”.

Tak, tak, Kolego Królu! Wy,

Mili Goście
dniach plebanię odwie- 

goście: — William T. 
kongresman pierwszego

odbędzie się wielkie przedstawienie 
młodzieży. Odegrana będzie pięk­
na i wzruszająca sztuka pt. “Cud na 
Jasnej Górze”. Dochód z przedsta­
wienia przeznaczony będzie na 
fundusz budowy nowego kościoła, 
— więc cel jest godny wszechstron­
nego poparcia Polonii z obwodu Ca­
lumet, z Chicago, a nawet z dalszych 
okolic.

Wzywa do Wojny 
Jajami.

Przed kilku dniami w hotelu Ga­
ry odbyła się konferencja między 
inspektorami żywności oraz wag w 
miastach powiatu Lake. Na konfe­
rencji tej przemawiał szef inspek­
torów, Ernest W. Anderson, który 
stwierdził, że teren i miasta powia­
tu Lake są przeładowane starymi 
jajami, jakie wysyłają handlarze z 
rynków chicagoskich i tu sprzedają 
jako jaja świeże.

Młodsza Izba Kupiecka Otrzymała 
Czarter

W mieście E. Chicago zorganizo­
waną została niedawno Młodsza Iz­
ba Kupiecka, Junior Chamber of 
Commerce. Organizacja ta otrzy­
mała przed kilku dniami czarter. 
Do organizacji wchodzi też kilku z 
naszych młodszych polskich profe­
sjonalistów, a to adwokat A. Boch­
nowski, Iszy wiceprezes; adw. A. 
Smagaj, 2gi wiceprezes oraz Cze­
sław Wlekliński, organizator.

Polski Komitet Ratunkowy urzą­
dza jutro w niedzielę, d. ligo lu­
tego zabawę “Bunco” 
ofiar wojny w Polsce. Zabawa ta
odbędzie się w sali Św. Wojciecha, 
przy 121 ul. i Indianapolis Blvd. 
Początek o godz. 7mej wiecz. Cena 
bilety 35c od osoby.

Cały dochód z tej zabawy zo­
stanie obrócony na ofiary wojny w 
Polsce. Komitet Ratunkowy mia­
sta Whiting, niniejszym serdecznie 
zaprasza na tą zabawę całą 
nię z Whiting i okolicy.

Posiedzenie
Regularne posiedzenie Tow. Kr. 

Kazimierza Wielkiego, gr. 362 Z. N. 
P., odbędzie się w poniedziałek, d. 
12go lutego, b. r. o godz. 7mej wie­
czorem w sali Memorial Hall, w 
par. Św. Stanisława.

Kolektowanie podatku od godz. 
6tej wiecz. Prosi się członków o li­
czne przybycie na to posiedzenie.— 
S. Służewski, prezes; J. Kmak, se­
kretarz, fin,; M. Gadzała, sekr. 
prot.

Muzyką Klasyczna.
Dzięki staraniom i wpływom ks. 

Waleriana Karcza,—na stacji WHIP 
powstał nowy, półgodzinny program 
polski muzyki klasycznej, nadawa­
ny codziennie od godz. 9-ej do 9:30 
nakładem polskiej firmy pomniko­
wej — Czarnik Memorials.

Zaś w każdy piątek, na programie 
polsko-amerykańskim, ks. proboszcz 
W. Karcz wygłasza podniosłe i pa­
triotyczne przemówienia do Polonii.

DZIENNIK ZWIĄZKOWY,
1406-10 W. DIVISION ST.

CHICAGO, ILL.

Dnia 4go lutego b. r. odbyły się 
wybory nowego zarządu Gm. 49 
ZNP. Długoletni Sekretarz Gminy 
W. Paluch został wybrany preze­
sem; J. Walerowicz, wiceprezesem; 
K. Czarnecka, wiceprezeską; Jakób I 
Boyda, sekr.; B. Borkowski, kasjer i 
T. Guzek, marszałek.

Posiedzenia Gminy odbywać się 
będą w każdą pierwszą niedzielę 
miesiąca w sali Gr. 925 ZNP. w E. 
Hamond, Ind. — W. Paluch, prezes.

dla uchodźców z Polski, rozrzuco­
nych po różnych krajach Europy.

Komitet Zbiórki Odzieży na czele 
z komisarką Marią Majka, p. P. 
Zdanowską, p. M. Osuch, p. J. Mil­
ler, p. L. J. Paczyńską, wspólnie z 
komitetem spraw lojalnych na czele 
z d-rową Marią Fudema, d-rową A. 
Mix, W. Slupkowską, M. Brzezicką, 
M Kain i H. Snopek, zwracają się 
z serdeczną preśbą do wszystkich 
komitetów ratunkowych o zaintere­
sowanie się tą akcją i poczynienie 
odpowiednich przygotowań.

Komitet ten tak samo apeluje do 
wszystkich rodaków w Chicago i o- 
kolicy, ażeby przysłali do lokalnych 
komitetów, lub wprost na ręce Ko­
mitetu Zbiórki Odzieży pod nr. 1018 
N. Noble ul., odzież znajdującą się 
w dobrym stanie, wyczyszczoną i 
możliwą do użytku, ażeby następ­
nie po otrzymaniu tejże można było 
tę odzież 
Europy.

Odzież 
do biura
dniu od godz. 9-ej rano do 5-tej po 
poł., pod nr. 1018 N. Noble ul, Komj- 
tet będzie urzędował w składnicy 
pod nr. 1016 N. N. Noble ul. w po­
niedziałki i piątki od godz. 7-ej do 
9-ej wieczór i we wtorki i czwartki 
od godz. 4-ej po południu do godz. 
9-ej wieczór.

Lokalne komitety ratunkowe pro­
szone są o przysłanie razem z odzie­
żą spisu zawartości paczk. Komi­
tet proszony jest o przyrządzenie 
trzech kopij spisów — je d n ą 
kopię spisu należy załączyć do pac. - 
ki, jedną zatrzymać dla siebie, a je­
dna nadesłać na ręce sekr. Sekcji 
Kobiet p. Marii Porwit pod nr. 1018 
N. Noble ul.

W So. Chicago odzież można dorę­
czyć do wszystkich polskich para­
fii lub też do p. L. Raczyńskiej, pnr. 
8641 S. Escanaba ave.

Do wspólnej pracy zapraszamy 
wszystkich naszych rodaków! x

Mocą nadanego mi przywile­
ju zwołuję Odprawę wszystkich 
czynnych instruktorów i in­
struktorek Okręgu XV Z.N.P., 
na niedzielę, dnia 11-go lutego, 
1940 r. do sali ob. Trzcińskiego 
pnr. 5002 Baring Ave. w East 
Chicago, Ind., na godz. 10-tą 
rano.

Na Odprawie tej zgodnie z 
przyjętym regulaminem prze­
prowadzony będzie wybór Ko­
mendanta i Komendantkę na 
następne cztery lata.

W Odprawie tej wszyscy in­
struktorzy i instruktorki z 
South Bend, La Porte, Gary, 
East Chicago, Indiana Harbor, 
North i East Hammond i Whit­
ing, Ind., obowiązkowo powinni 
wziąć udział.

Obecny będzie także druh 
Józef Hawrylewicz, który nas 
zapozna z zasadami i progra­
mem pracy w drużynach mło­
dzieży związkowej. Czuwaj!— 
Wacław Fabisiewicz, Komisarz 
Okr. XV Z.N.P. 3-7-10

do pochodu przepowiadanego Anty­
chrysta aż do jego upadku.
Bardzo ciekawa powieść i romans.

Tylko.................. $1.00

(Szklanek Tych Nie Wysyłamy Pocztą)
Możecie je nabyć dla siebie lub jako podarek dla 
krewnych lub znajomych. Dziennik Związkowy 
zdołał nabyć te malownicze szklanki z widokami 
polskich tańców i oferuje je Wam za bardzo 
niską cenę.
Ażeby nabyć komplet tych szklanek musicie wyci­
nać po jednym kuponie z sześciu po sobie następu­
jących wydań Dziennika Związkowego i przynieść 
je do Administracji Dziennika Związkowego. Ku­
pon który jest podany poniżej jest dobry na wszyst- 

_ kie premie ogłaszane w naszym piśmie.

Będą Budować Jeziora 
w Indiana.

Przed laty, w stanie Indiana wy­
dano kilkanaście miljonów dolarów 
na osuszenie bagien. Bagna osu­
szono i tym samym zrujnowano se­
tki tysięcy akrów poblizkich grun­
tów, które stały się suche i jałowe, 
obecnie Wydział Konsewacyjny sta­
nu Indiana wyasygnował siedem mi­
ljonów dolarów na budowę sztucz­
nych jezior w różnych okolicach 
stanu. Przy budowie jezior znaj­
dzie zatrudnienie 6 
Budową zajmie się 
W PA.

W 
dzili 
Schulte, 
dystryktu z Indiana; Dr. J. P. Cou­
rier, właściciel stacji radiowej 
WHIP; Ks. kanonik Kazimierz 
Gronkowski, kapelan naczelny Zje­
dnoczenia PRK.; ks. prof. Franciszek 
Krakowski, który wygłosił kazanie 
w Środę Popielcową... Ks. Proboszcz 
Walerian Karcz, obok'ważnych kón- 
ferencyj z gośćmi, miłych przyby­
szów podejmował gościnnie, w'myśl 
staropolskiego przysłowia — “czem 
chata bogata, tern rada”.

Pedlarze Muszą Mieć Odznaki
Obecnie gosposie domu będą mo­

gły rozpoznać, czy do drzwi miesz­
kania puka pedlarz, czy kto inny, 
albowiem rada miasta uchwaliła 
ordynans, nakazujący, że każdy pe­
dlarz, sprzedający na ulicy czy od 
domu do domu, musi posiadać spe­
cjalną odznakę oraz licencję wyda­
ną przez miasto. Od tego prawa 
wyłączeni są jednak byli żołnierze 
armii Stanów Zjedn. weterani woj­
ny świątowej. Poza tym nowy or­
dynans wymaga, ażeby farmerzy 
sprzedający jarzyny z troków na u- 
licach zaprzysięgli “affidavits”, 
że towar jaki sprzedają pochodzi 
z ich farm. Dotychczas bowiem róż­
ni pedlarze zjeżdżali się do Ham­
mond, przywożąc stare ostatki z 
rynku chicagoskiego i tu sprzeda­
wali taki towar jako świeży.

Z Polskiego Klubu 
Demokratycznego

Na ostatnim posiedzeniu
•się wybory w powyższym Klubie. 
Do nowego zarządu weszli nastę­
pujący: Józef Ćwikliński, prezes; 
Kazimierz Anyż, wiceprezes; Teo­
dor Sopkowski, sekr. prot.; Albert 
Ciesielski, kasjer; Walter Kosiński, 
óaźwierny. Wybrano też delega­
tów do Ligi Demokratycznej powia­
tu Lake w następującym składzie: 
T. Sopkowski, W. Kustroń, K. Hej- 
nowski, J. Ćwikliński, J. Jaskulski, 
K. Anyż, i Sł Stożek. Delegatami 
do Ligi Demokratycznej miasta Ga­
ry zostali: W. Domański, A. Jonak,

Na 6 Szklanek
POLSKICH TAŃCÓW 

POTRZEBA

6 Kuponów i

Połknął Półdolarówkę
Nie małe zamieszanie 

j sali sądu w Valparaiso, Indiana są­
dzony o zabójstwo, 35-letni Joseph 
Strippi, gdy nagle zaczął krzyczeć 
na sali sądowej, że połknął srebrną 
półdolarówkę. Zawołany lekarz ze- 
gzaminował Strippi, lecz mimo wy­
siłków nie mógł odszukać czy stwier 
dzić, czy oskarżony połknął monetę. 
Strippi jest oskarżony o zabicie 
swojej siostry, Mary Rule, podczas 
kłótni.

szący rozmawiał z kontrolerem m. j terani Armii Polskiej jesteście 
E. Chicago, p. A. Lesniak, który 
nadmienił, czy nie byłoby wskaza­
nym, aby Okręg Rady Polonii w 
Indiana zakupił kilka skarbonek, 
które możnaby rozmieścić w skła­
dach, biubach i instytucjach finan­
sowych, gdzie interesanci mogliby 
wrzucać drobne ofiary na Polskę. 
Takie skarbonki posiada już dłuż­
szy czas komitet zajmujący się 
zbieraniem datków na Finlandię i 
podobno puszki te spełniają swoją 
służbę. Projekt p. Leśniaka jest do­
brym i praktycznym, a zarząd 
kręgu Rady Polonii powinien 
natychmiast wziąć pod rozwagę.

Posiedzenie Tow. Św. Trójcy.
Jutro, U-go lutego odbędzie się 
sali zwykłych posiedzeń, o go- 

Upra- 
o przy- 
preześ;

Posiedzenie Gr. st>» Z.NP.
Gr. 362 ZNP. będzie miała 

siedzenie w poniedziałek 12go 
tego, w sali Św. Stanisława o godz.
7:30 wiecz. Jest to bardzo ważne 
posiedzenie, ponieważ odbędzie się 
dyskusja nad nową konstytucją Z. 
N. P. i zatwierdzenie tej Konstytu­
cji przez członków Grupy. Po za 
tym jest jeszcze wiele innych waż­
nych spraw do załatwienia, dla­
tego wszyscy członkowie powinni 
przybyć na to posiedzenie.

Proponują Zaprosić Kiepurę 
Do Gary.

Energiczni pracownicy z miejsco­
wej Centrali Obywatelskiej projek­
tują, by Centrala Obywatelska po­
starała się zaprosić sławnego śpie- 

, waka Jana Kiepurę do miasta Ga­
ry i tu urządzić wielki koncert w 
sali Audytorium w śródmieściu. — 
Projektodawcy są pewni, że taki wy­
stęp wielkiego śpiewaka polskiego 
ściągnąłby wielkie masy Ameryka­
nów i byłby sukcesem, tak mate- 
rjalnym jak i moralnym.

W międzyczasie komitet przyjęć 
przedstawicieli generała Hallera, 
którzy mają przybyć do Gary 18-go 
lutego, krząta się już energicz­
nie, przygotowując wszystko do pro­
gramu. Wysłannicy rządu polskie­
go we Francji a zarazem adjutanci 
Gen. Hallera, Kapitan Marski oraz 
działacz śląski Arkadjusz Bożek, 
przemówią do Polonii Garskiej w 
sali Białego Orła, w niedzielę, 18go 
lutego. ___

BHV.’ili ^Kościoła Narodowego 
w Gary.

Jutro, w niedzielę, U-go lutego 
ma przybyć do miasta Gary biskup 
kościoła narodowego, ks. Leon Gro­
chowski z Chicago. Biskup Gro­
chowski przemówi do Polonii na sa­
li Pułaski przy 19 Avenue i Vir­
ginia ulicy.

Gary Nie Ma Przedstawicieli.
Jak się okazuje, dotychczas Po­

lonia miasta Gary nie posiada swoich 
reprezentantów do Okręgu Rady 
Polonj i Amerykańskiej na stan In­
diana, a nawet spotyka się ludzi, 
z innej strony bardzo czynnych w 
pracy nad zbieraniem datków na 
ofiary wojny w Polsce, którzy 
sprzeciwiają się, by Polonia mia­
sta Gary wchodziła w skład Okrę­
gu, ale raczej radzą, by pracowała 
sama.

PODATKI
Macie kłopot z wypełnianiem kwe­
stionariuszy podatkowych — income 
tax czy innych?

Za małem wynagrodzeniem 
szybko i akuratnie

FEDERAL TAX SERVICE 
BUREAU

Załatwi wasze kłopoty podatkowe

Mateusz T. Chełminiak 
John O. Bowers

542 BROADWAY, pokój Nr. 206 
Telefon Gary 2-2144, Gary. Indiana

Z Centrali Obywatelskiej.
W bieżącym okresie kiedy to tem­

po pracy na F. R. P. winno się 
wzmagać, ,w miejscowej Centrali 
dało się zauważyć pewien kierunek 
odprężenia i obojętności, co się bar­
dziej zaznacza w znacznie zmniej­
szonej frekwencji delegatów na po­
siedzeniach.

Z ostatniego posiedzenia — z wy­
jątkiem że był wydelegowany komi­
tet w celu zaproszenia Gen. J. Hal­
lera do Gary — było kompletne 

I fiasko, ponieważ niedopisali sami 
delegaci. Takie zaniedbywanie o- 
bowiązków względem Centrali od- 
działywuje ujemnie na osoby które 
są szczerze pracy oddani; degustuje 
ich i zniechęca do dalszej pracy.

Następne posiedzenie odbędzie się 
w poniedziałek wieczorem dnia 12 
lutego o godzinie 7:30 w Świetlicy 

I Młodzieży Związkowej. Na kalen­
darzu obrad znajduje się wiele waż- 

I nych spraw 
i względu na co 
| kich delegatów 
czne przybycie.

I wane odnoszące się sympatycznie do 
I sprawy są również proszone. — Ad­
ministracja.

nabity, a drugi śmiertelnie ranny.
Z Centrali Obywatelskiej.

Komitet Centralny podaje do o- 
gólnej wiadomości Polonii w Gary, 
że wysłannicy generała Hallera 
przybędą do miasta Gary w niedzie­
lę, 18-go lutego, o godzinie 9ej ra­
no. Komitet apeluje i zaprasza ca­
łą Polonię do wzięcia udziału w przy 
jęciu. Jest w planie ażeby przy­
jąć wysłanników Generała Hallera, 
specjalnym obiadem w sali Legjonu 
Amer. Kościuszki Post, przy 17-tej 
Massachusetts ulicy, po sumie, jaka 
się odbędzie w kościele Św.. Jadwi­
gi. Obiad będzie wydany o godzi­
nie 12-stej i potrwa do 1:30 po po­
łudniu. Pożądanym by było ażeby 
ci wszyscy którzy pragną wziąść u- 
dział w obiedzie na cześć wysłanni­
ków Generała Hallera zaregistro- 
wali się w następujących miejscach 
— w aptece Broadway Pharmacy, 
w składzie mebli p. W. Tołpa, lub w 
Victoria Beauty Shop i u pani So- 
larczyk. Jest to wskazanym dlate­
go, by komitet wiedział na wiele 
osób obiad ten przygotować. Ogól­
ne zebranie Polonii na sali Bia­
łego Orła odbędzie się o godzinie 
6:30 wieczorem. Szczegóły progra­
mu na sali podane będą w przy­
szłym tygodniu.

Weterani Armii Błękitnej Stale 
Służą Polsce

Tak można powiedzieć i 
mą o Weteranach Armii 
należących do Placówki 
Kiedyś, gdy byli młodzi i
chwycili za karabin i popłynęli za 
oceany — rzucając wszystko tu — 
by bić się za wolność Polski. A 
chociaż wywalczona ich krwią Pol­
ska kęsa chleba, ni przytuliska im 
nie dała, choć często spotykały ich 
szykany, choć trzeba było nadwe­
rężone w trudach wojennych kości 
wlec z powrotem na tułaczkę — 
nie wyzbyli się jednak umiłowania 
do ziemi rodzinnej i Polsce służą 
nadal.

Piszący otrzymał list od adjutan­
ts Placówki 142, P. Król, który pi- 
sze: “Posyłamy sumę $12.25 zebra-

JERZY SZOSTAKOWSKI
POGRZEBOWY

Poleca się łaskawej pamięci Polonii 
w Gary t okolicy. 

Piękna kaplica bezpłatnie.
Pierwszorzędna usługa* ambulansowa. 

1801 Pennsylvania Ulica 
Gary. Indiana. Tel. Gary 7878

SKŁADAJCIE KUPONY
SZKLANKI POLSKICH TAŃCÓW

Wszystkie Oferty.
wymienione trzeba wycinać te kupony

____ _____ . ... _  po jednym z sześciu po sobie następu­
jących wydaniach Dziennika Związkowego — upoważni czytelnika do na­
bycia towarów ogłaszanych po cenach wymienionych
Nie przyjmujemy zamówień telefonicznych Osoby z prowincji mogą 
przysłać kupony z opłatą w formie "money order” tylko.
Prosimy pisać WYRAŹNIE — nazwisko i adres.

Potępił System Kapitalistyczny
Przy wypełnionej publicznością 

sali miejscowej szkoły wyższej, 
przemawiał na temat światowego 
systemu kapitalistycznego prof. M. 
Krueger, z wydziału ekonomiki U- 
niwersytetu Chicago. Prof. Krueger 
powiedział zebranym, 
system kapitalistyczny 
rozwiązać problemów 
natury ekonomicznej
pokojowej i dlatego mamy wojnę. 
System ten powinien uledz komple­
tnej reorganizacji.

Porabia Okręg Rady Polonii I ne na ofiary wojny w Polsce wśród 
Amerykańskiej? I naszych kolegów na instalacji no-

Nie jest to nasza 
Służymy Polsce 

na stan Indiana. | wedle naszej ograniczonej możli- 
złożyła do te- 
$100, na Fun- 
$100. Obecnie 
kasie na

Klub Liberty z Pomocą Polsce
Ubiegłej niedzieli odbyła się in­

stalacja nowego zarządu w miej­
scowym Demokratycznym Klubie 
Liberty. Na instalację zarządu przy 
byli licznie wybitni goście, a mię­
dzy innymi mayor miasta E. Chi­
cago F. Migas oraz mayor m. Ham­
mond, Fr. Martin. Podczas przemó­
wień instalacyjnych nie zapomnia­
no też o ofiarach wojny w Polsce 
i odruchowo złożono na sali mię­
dzy gośćmi drobnymi ofiarami 15 
dolarów, a zarząd Klubu Liberty 
wyasygnował z kasy Klubu dodat­
kowe 15 dolarów, co uczyniło 
zem 25 dolarów.

PAWINSKI I SYNOWIE
POGRZEBOWI

Ceny bardzo zniżone, obsługa 
zawsze pierwszorzędna.

Prosimy się przekonać.
1728 Conn Ul., przy 18 Ave.
Gars. Indiana. TeL Gars 6760

Wykupują Licencje Ślubne 
na Przyszłość

Ponieważ z dniem 1 marca b. 
wchodzi w życie w stanie Indiana 
prawo, które zmusza wszystkich 
kandydatów' do stanu małżeńskiego 
do poddania się egzaminacji le­
karskiej oraz próbie krwi, wobec 
tego dużo par pragnąc uniknąć tej 
koniecznej egzaminacji wykupuje 
obecnie licencje na przyszłość, z tą 
nadzieją, że takie licencje będą w 
mocy po d. Igo marca. Tymczasem 
jest przeciwnie. Klerk powiatowy 
ogłosił bowiem, że licencje obecnie 
wykupywane są dobre tylko do d. 
Igo marca. Ci co pragną wstąpić w 
związki małżeńskie i uniknąć egza­
minacji lekarskiej, muszą to uczy­
nić przed d. Igo marca b. r.

Dla Biednych 
w Polsce

Przed kilku tygodniami został tu wego zarządu, 
zorganizowany Okręg Rady Polonii! pierwsza ofiara. 
Amerykańskiej na stan Indiana, wedle naszej c 
Celem tej organizacji jest zbiera-1 wości. Placówka 142 
nie datków na ofiary wojny w Pol­
sce. Po zorganizowaniu tego Okrę­
gu, jakoś wszystko ucichło i 
się nie słyszy, aby Okręg ten 
kąś pracę rozpoczynał. Ostatnio

Dotknięci bolesną stratą i 
żałobą po śmierci najukochań­
szego męża mojego, ojca i bra­
ta naszego,

Ś. p.
Leona Szostakowskiego 
pragniemy z głębi serca wy­
razić nasze najserdeczniejsze 
podziękowanie wszystkim tym, 
którzy wzięli udział w jego 
pogrzebie, przysłanie kwiatów, 
za odwiedzenie domu żałoby 
i bukiety duchowne, jak rów­
nież za udział w pogrzebie i 
odprowadzeniu zwłok na wie­
czny spoczynek. Serdecznie 
dziękujemy staropolskim “Bóg 
Zapłać.”

W smutku pogrążeni,
Stanisława Szostakowska, 

żona, wraz z dziećmi i familią.

Komplet Nożów Kuchennych
Wyrobu z najlepszej stainless stali—w składach sprzedawany po 
$2.50—6 kuponów z dopłatą $1.39. Przez pocztę $1.59—aby pokryć 
koszta przesyłki i ubezpieczenia.

NA SZKLANKI, SREBRO, NOŻE 
KUCHENNE-Wytnijcie 

.-.-.-.-.-.-.-.-.-.-.-TEN KUPON
DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO

1406 West Division Street
Ważny na

Aby wykorzystać oterty wyże)
codziennie.
Sześć tych kuponów, wyciętych
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DZIAŁ SPORTOWY I TOWARZYSKI

AND SOCIAL ACTIVITIES

Z OKRĘGU XV-GO ZW. NAR. POL Do Drużyn Młodzieżowych Okr. XIIIS.S. MAJORS END SECOND
Giants Fight To Retain Lead CADETS OPPOSE

IN LOCAL CIRCLES
R. 0. P. Club News

śpie-
st. 

Crowns 

The

najliczniejszy u-CONCERT TONITE OR. DULAK FIVE

niea

Tribute to Jan Kiepura

the

have a record of
756 687 823 682 727 676

ST. LOUIS FIVE
OPPOSES C. 26

IN PRCU PLAY
over madness, hate and

1017 983 1084

79

2
3

79 
139 

on, Jan, your song of 
freedom, knowing full

p.m. 
p.m.

There were no further discussions and 
the meeting was adjourned.

The Chicago Council, central body 
for Chicago’s twelve college and 
university Polish clubs, will hold a 
meeting of delegates this Monday, 
February 12, at 9 o’clock p. m., at 
Laird House, 1838 W. Division st., 
corner of Marion court. The resolu­
tion on the continuance of the Chi­
cago Council, approved at the last 
meeting, and to be addressed to the 
national officers of the PSAA at 
New York City, N. ¥., will be ready 
for adoption and signing. All club 
representatives are urged to be 
present.

przy- 
jesteś

Side CYO titleholders, meet in the 
preliminary at 7:15 o’clock.

In addition to Sundays, the league 
will play three games on Tuesday, 
Wednesday and Friday nights. The 
Sunday date eliminates only Satur­
day competition.

4
5
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the

149
115
100
134
198

159
173
127
195
169

Harcerki bardzo się ucieszyły, 
gdy tańczyły “Krakowiaka,” że aż
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Który druh z Whiting się tak za­
kochał, że aż na piechotę przyszedł 
do domu o czwartej rano z Gwiazd­
ki z East Hammond? Dobra prze­
chadzka na zdrowie, czy nie Ta­
deusz?

841

137
173
144
133
163

Harcerze i Harcerki bardzo pię­
knie zaśpiewali i zadeklamowali na 
gwiazdce.

Druhna Emilia Florkiewicz do­
brze się przedstawiła na Gwiazdce 
z programem, który był bardzo pię­
knie ułożony.

druhna z Whiting, którą g ała na 
fortepianie, powiada, że ją ręce za- 
bolały od grania...

Jedna z Harcerek podobno zgu­
biła cholewkę, gdy tańczyła Krako­
wiaka na scenie...

o
1
2
3
4

Czemu druhny Wandzia i Leoka­
dia prędko poszły do domu? Cze- 
muście nie zostały tańczyć z Harce­
rzami?

STADIUM SITE 
OF JAN KIEPURA

Nowiny zebrane z Gwiazdki w 
Hammond, Indiana.

Besides great military leaders, 
eminent statesmen and excellent 
speakers, Poland has produced men 
of great learning, inventors, musi­
cians, artists, poets, writers, discov­
erers, and philosophers, many of 
whom gained universal fame.—Our

dr. : 
Pryor 
Wiglus 
Perlinski 
Bekier 
Kouba

Holdway 
Flowers 
Mastal’rz 
Serowka 
Kozlo’ski

ing kings.
So phone the chairman, Casey 

Karasiński, at Humboldt 6307, and 
tell him you’re coming to the 
matches starting February 18th in 
order that a sufficient number of 
alleys can be reserved.

squad for today will get under way 
at 3:00 p. m. with new squads fol­
lowing every hour thereafter Until 
midnight. On Sunday, bowling 
starts at 6:00 p. m. and continues till 
midnight.

Prizes will be distributed on the 
following basis: 1st High Series, 25 
per cent; 2nd high, 18; 3rd high, 15; 
4th high, 10; 5th, 8; 6th, 7; 7th, 6; 
8th, 5; 9th, 4. 10th, High game out 
of money, 2.

Proprietor Al Suva and manager 
Vic Małecki invite you to witness 
some of the star bowlers in action 
either today or tomorrow. There is 
no admission charge.

Thanks to everyone for their co-opera­
tion which made our last social a success.

The Chicago Basketbsll League, 
the North Side’s Major Circuit, will 
open its Sunday schedule tomorrow 
night (Sunday, Feb. 11), with three 
league tilts and a preliminary game 
at Queen of Angels’ parish Guild 
Hall, 4412 N. Western ave.

Franklin Park A. C.’s Golden 
Rockets will celebrate Franklin Pk. 
(Ill.) “Night” by playing the un­
beaten Bronzeville Merchants, a 
South Side Negro five, in the fea­
ture encounter at 9 o’clock. Frank­
lin Park qualified for the league’s 
championship playoffs next month 
by taking second place to Burton 
Dixie in the first half, which closed 
last week.

In the two other league battles,

The last meeting was opened by 
Vice-President Mary Y. due to the 
illness of Chairman Joe C.

Najpierw dziękuję “Bladej Twa­
rzy” za opisanie naszej gwiazdki i 
zapraszamy, żeby więcej do nas za­
glądała...

The Polish National Alliance 
Junior League Mixed Choir will 
hold another one of its series of 
weekly rehearsals Monday nite at 
the Filareci-Dudziarz Hall, 1234 
Milwaukee ave., under the direction 
of the very capable Mr. Jerzy 
Kalmus.

An ivitation is extended to all 
PNA Junior League Club members 
and other members of the PNA to 
take part in these weekly rehear­
sals, starting promptly at 7:30 
o’clock.

old University in Cracow was 
founded in 1364, before the univer­
sities of Vienna and Leipsig, and 
300 years before the existence of 
a university in Berlin, and 400 years 
before the University of Petrograd. 
The University of Cracow, in the 
15th century drew a great number 
of students from Germany, Hunga­
ry, Denmark, Sweden and even 
Italy. — The great mathematician 
and astronomer, Wojciech Brudzew- 
ski, was the great magnet of this 
famous academy and our Mikołaj 
Kopernik (Nicholas Copernicus), 
the greatest astronomer of all time, 
was his most famous pupil.

Poland also had great poets who 
wrote both in Latin and Polish.

I personally believe,—writes Pa­
derewski,—that the most character­
istic manifestations of Poland's unr- 
versal creative genius, can be seen 
in Poland’s old music.

In the 16th and 17th centuries we 
have many composers of extraordi­
nary talent; some contemporaries of 
Palestrina were not inferior to him. 
The compositions of Gorczyński, 
Gomolka and Zielinski must be ac­
claimed masterpieces of church 
music.

A young handsome marine offi­
cer, just off the boat, dashed 
straight to the R. O. P. Club. He 
is none other than Peter Boilo.

NORTHERN PNA. 
LEADERS MEET 
FAUNTS TOMOR

C. 87; IZZIES
BATTLE C. 123

więc za stosowne 
wszystkim in- 

instruktorkom O-

sing
and  .

that Poland CANNOT, WILL 
DIE!

at the Lewis Alleys 1170 Northern Paints play Peter Pan at , at tne Lewis Alleys, mu 8 o.clock and utah Radi0 encounterg 
Northtown Currency Exchange in

A kto jest ten “Coach,” który 
wyuczył swoich Harcerzy tak do­
brze piramidy robić? Stasiu, bar­
dzo dobrze się przedstawiłeś...

DRUBS CLARENCE
TAVERN. 65-23

Co się stało z Jankiem Sołtysem, 
że nie chciał tańczyć z Harcerka­
mi, gdy go zapraszały, żeby z niemi 
tańczył. Czy jesteś kwiatkiem 
ściennym, czy się wstydzisz?

Apel Do Grup Młodzieżo­
wych i Klubów Należących 

Do Zw. Naród. Polskiego

Chór młodzieży przy Z.N.P., 
apeluje do młodzieży Związko­
wej by się zapisywała i korzy­
stała z lekcji śpiewu pod dy­
rekcją pana Jerzego Kalmusa, 
znanego pianisty i dyrygenta 
chórów.

Chór ten jest mieszany i 
składa się z młodzieży między 
latami 18-tym a 30-tym, która 
śpiewa w języku polskim i 
angielskim.

Ci, którzy są interesowani i 
mają chęć wstąpić są proszeni 
zgłosić się do sali Filareci- 
Dudziarz, 1234 Milwaukee Ave. 
o godzinie 8ej wieczorem, gdzie 
panna Wiktoria Zajączkowska 
przewodnicząca Chóru Ligi 
Młodzieży udzieli im dalszych 
informacji.

Lekcje śpiewu odbywają się 
co poniedziałek o godzinie 8-ej 
wieczorem w tejże sali.

Następujące Grupy i Kluby 
należące do Ligi Młodzieży 
przy Z.N.P., są reprezentowane 
w tym chórze:

Klub Młodzieży przy Gminie 
41ej Z.N.P., Klub Młodzieży 
przy Gminie 91ej Z.N.P., Tow. 
Diana, Gr. 2385 Z.N.P., Tow. 
Postęp, Gr. 2514 Z.N.P., Pa­
nienki z Tow. Chicago Pań, Gr. 
2191 Z.N.P., Tow. Stefana Że­
romskiego, Gr. 2475 Z.N.P., 
Tow. Różyczek, Gr. 2321 Z. N. 
P., jakoteż młodzież należąca 
do poszczególnych innych Grup 
Z.N.P., w Chicago.

684 671 
TAV.
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Szkoda, że nie mam czasu, bo 
bym bardzo dużo mogła napisać o 
naszym Harcerstwie. Bardzo licznie 
się przedstawiają i starają się, aby 
nadal praca się rozwijała.

Czuwaj!
“Cień z lasu” czyli “Shadow.”

Including tomorrow’s game at the 
McKinley Park gym, 39th and West­
ern ave., but two weeks remain on 
the Polish Roman Catholic Union 
basketball league schedule. The sea­
son, barring play-offs, will end Feb. 
18, when the 1940 Chicago PRCU 
cage champion will be crowned.

Tomorrow’s contests will prove 
interesting from a spectator’s point 
of view. Circuit 13, beaten in an 
overtime by St. James last week 
will show no mercy when they meet 
the Kościuszko Sportsmen in the 2 
p. m. battle. The Kosciuszkos, after 
some brilliantly played games, have 
slipped a bit and if they do not snap 
out of their lethargy Sunday, they 
will be easy victims for the “Dead 
End Kids.”

St. Louis will have a tough battle 
on their hands when they take on 
Circuit 26 and anything can happen 
in this 3 o’clock battle. St. James 
and Circuit 54 will open the card 
tomorrow at 1 p. m.

Five of Jack Dempsey’s greatest 
fight pictures will be shown in con­
junction with the Finnish Relief 
Fund benefit boxing show Monday 
night in the Hammond, Ind., Civic 
Center building.

Mique Malloy, in whose posses­
sion the films are, announced today 
he would run off the pictures as an 
added attraction on the charity 
show. With no increase in announced 
prices the gate receipts are expected 
to be swelled considerably as a re­
sult.

The pictures to be unreeled in 
the arena will show the former 
heavyweight champion in both his 
fights with Gene Tunney and 
against Georges Carpentier, Jack 
Sharkey and Luis Firpo.

Five fights and a wrestling match 
are on the program. Gene Spencer 
and Phil Saeli, rival Chicago light­
weights, tangle in a neight rounder; 
Billy Seward takes on Bobby Jar­
rell, and Booker Beckwith meets 
Ernest Easter or Orlando Thotter in 
six rounders; Steve Souris opposes 
Johnny Rock for five rounds, and 
Billy Sherman tangles with Kenny 
Cannon in a four rounder.

Show Dempsey Fight Films 
At Relief Fund Bouts Mon

CHICAGO BASKET
CIRCUIT PLAYS

TOMOR. NIGHT

Czemuż druhny Czarnecka i Ty- 
bik nie zaśpiewały coś na gwiazd­
ce? Szkoda!! Bardzo dobre 
waczki...

The mammoth Chicago Stadium, 
1800 W. Madison st., will be the 
scene of tonight’s Jan Kiepura Con­
cert and the Polonia’s huge manifes­
tation against the endless series of 
atrocities commited by the Nazi 
hordes (who make he infamous 
massacres of the scavenger bands 
of Genghis Khan and Attila the 
Hun tame in comparison) against 
the war-stricken Polish population 
in German occupied Poland.

Sharing the spotlight of interest 
will be Jan Kiepura, world famous 
tenor, who will render a series of 
his most celebrated arias, and the 
appearance of General Joseph Hal­
ler, who is touring the United States 
as Poland’s Minister without port­
folio.

• Noted speakers during tonight’s 
historical affair will include, in ad­
dition to Kiepura and Gen. Haller, 
former President of the United 
States, Herbert Hoover, currently 
representing the Commission for Pol­
ish Relief, an American organiza­
tion, which interests itself solely in 
securing assistance for our unfor­
tunate brethren in Europe; Mayor 
Edward J. Kelly of Chicago, and 
F. X. Świetlik, Dean of Law at Mar­
quette University, Censor of the 
Polish National Alliance, and Presi­
dent of the Polish-American Coun­
cil, under whose sponsorship to­
night’s huge patriotic Concert and 
Manifestation is being presented.

An appeal is exended to all Chi­
cagoans of Polish ancestry and 
other Polish sympathizers to be 
present at the Chicago Stadium to­
night to extend to Jan Kiepura and 
General Haller, a welcome befitting 
these outstanding Polish patriots.

Tickets are still available at 50 
cents and $2.50. Entree at 8 o’clock.

Druhny i Druhowie:—
Zgodnie z komunikatem Za­

rządu Centralnego oraz z rozpo­
rządzeniem wydanym na ostat­
niej odprawie, wzywamy wszy­
stkich Instruktorów i Instruk­
torki drużyn młodzieżowych w 
Okręgu Xlll-ym, oraz starszą 
młodzież, ażeby w powitaniu 
tak dostojnego gościa i przed­
stawiciela Rządu Polskiego Mi­
nistra Generała Hallera wzięła 
jak najliczniejszy udział.

Our first Fall Dance will be held on 
October 26 at the Wonderland Ballroom. 
Admission will be 40 cents.

Our basketball rating is higher. Is it 
because of the striking new outfits? 
Thanks to Joe C. and Alex S. for their 
aid in getting them.

We received a report from Frances S. 
about the girls’ gym classes, and the rest 
of it was left for the girls to decide.

Naprzód Społem 
z Jasnym Czołeml

Group 1515 Plays Club 41 
Wawels Battle Lublins;

Rostys vs. Tremkos

SOP. JOE’S 
Kottas 
Lasiew’cz 
Gut 
Kiolbasa 
Panek

712 680 731 
" ‘ ATTY.

154 ‘
135
134
135
129

Do Drużyn Młodzieżowych 
Okręgu Xll-go Z. N. P.

The Dr. Dulaks easily disposed of 
the Clarence Tavern quintet by­
trouncing them, 65 to 23.

At the start of the opening whistle 
the Dulaks began throwing them in 
and at the half were ahead, 26-10. 
The second half was a repetition of 
he first period and, with about 10 

minutes left to the end of the game, 
the Clarence Tavern boys finally 
realized they had no chance.

C. Sowula and F. Brodzik with 20 
and 14 points apiece, respectively, 
took scoring honors for the Dulaks, 
while high man for the Clarence 
Tavern was Marino with 7 points.

Druh Ziemba, będzie ci się 
krzyć bez Harcerstwa, bo 
wszędzie mile widziany. Nie rzu­
caj, Junaku, bo będzie źle i żal 
ci będzie... i nam również...

1:00
1:45
2:30
3:15 ,   
4:00 p.m.—Council 123 vs. St. Isadores.

The Klaus Department Store keg- 
glers increased their Unique Social 
Club of St. Hyacinth Parish Mixed 
Bowling League lead to 2 games by 
blanking the Stankowicz Florists 
last Monday on the Harding Alleys, 
while the second-place Dr. Bekier 
combine was dropping one game to 
Sloppy Joe’s Tavern. L. C. Nyka 
Attorney took the odd game from 
Frank’s Photo Studio to remain 2 
games back of the Dr. Bekier squad.

Scores: 
STANKOWICZ FL.

Selasyk 
Peszy’kl 
Pakaluk 
Budnik 
Holdway

Chicago Council Clubs
Meet At Laird House

GAMES TOMORROW
P- m.—Circuit 54 vs. St. James, 
p. m.—Kościuszko vs. Circuit 13. 
p. m.—St. Louis vs. Circuit 26.

Zbiórka wszystkich na stacji 
Grand Central przy Harrison i 
Wells, dzisiaj, dnia 10-go lute­
go, o godzinie nie później jak 
3:20.

Chorążowie zabiorą z sobą 
sztandary.

Druhny i Druhowie! Ani na 
chwilę nie wątpimy, że zdajecie 
sobie sprawę z ważności chwil1 i 
jako wychowankowie drużyn 
młodzieżowych, godnie spełni­
cie Wasz obowiązek.

CZUWAJ!
Jad. Jarmułowicz, 

Komendantka
Zyg. deLatour, Komendant

L. C. NYKA 
RKiolb’sa 
Slupko 
MKiolb’sa 
Zielinski 
LSlupko

Do Drużyn i Zrzeszeń
Młodzieżowych w Chicago

Dzisiaj, dnia 10-go lutego, o 
godz. 3:40 po południu przyjeż­
dża do Chicago przedstawiciel 
Rządu Polskiego Minister Pol­
ski Generał Józef Haller. Na 
powitanie tak dostojnego gościa 
wyjdą gromadnie wszystkie pol­
skie organizacje ze sztandarami. 
W powitaniu tym organizacja 
nasza jako jedna z najliczniej­
szych musi być należycie repre­
zentowaną, szczególnie przez u- 
mundurowaną młodzież.

Dlatego z polecenia Zarządu 
Centralnego i Komisji Młodzie­
ży Z. N. P. wzywam wszystkich 
Instruktorów ażeby gromadnie 
ze starszą młodzieżą ich dru­
żyn, przybyli na stację kolejową 
Grand Central przy Harrison i 
Wells, niepóźniej jak o godz. 
3:20 po południu.

Druhowie Komendanci i Druh­
ny Komendantki okręgów chi- 
cagoskich proszeni są o dołoże­
nie starań, ażeby okręgi ich by­
ły jak najliczniej reprezentowa­
ne.

CZUWAJ!
Józef Hawrylewicz,

Sekretarz Komisji Młodzieży 
Z. N. P.

Pet. 
.800 
.800 
.800 
.600 
.600 
.200 
.000

Polish 
Cicero  
Council 87 
Council 
Council

676 716 750 
FRANK’S STUDIO

118 137 109
131 121 107
100 100 100
155 168 190
169 192 161

Judge Scheffler’s brigade gained 
game on Dr. Kutza’s Sluggers, 

current leaders in the Weber Alum­
ni rolling loop, last week, when 
they took two games from Aid. J. 
Rostenkowski’s Boosters as the de­
fending champion Cepa Undertak­
ers, by rolling 3074 (second high se­
ries for the season), were taking two 
from the Kutzas. The Sluggers now 
enjoy a three game lead.

Tony Schiebe and Joe Sroka were 
chiefly responsible for the pair of 
Jurist victories, whereas to Doc 
“Jawn Jay” Liss and Doc “Jawn 
Jay” Sroka goes most of the credit 
for the Cepa victories. The 3074 
which the Undertakers rolled, dis­
places the 3073 which was recorded 
by the Szatkowski’s only last week. 
Oddly enough, the Szatkowski scire 
supplanted the Schefflers’ 3072, 
rolled two weeks ago.

Szatkowski “Putch” On
Jules Szatkowski’s Niles Florists 

took the Wicker Park Medics for 
three games, to drop the represen­
tatives of the Damen Ave. clinic to 
fifth place.

The Florists’ triple win was their 
second such victory in three weeks, 
and it increased their record for 
third round rolling to nine victories 
in twelve games played. The team, 
strongest in the league (on paper), 
had a run of hard luck during the 
early part of the season and found 
itself in the league cellar in mid­
season.

In the fourth match of the eve­
ning, the Bawelek Boosters, led by 
Jack Stack’s 613, high for the ses­
sion, defeated the Aquilla Resort, 
2 to 1.

Othęr high scores were recorded 
by Grelecki, 594, Schiebe, 582, and 
Doc Stan Kucharski, 562.

Tuesday’s schedule has the sec­
ond-place Schefflers meeting the 
leaders, the Florists rolling the Ba- 
weleks, the Aquillites battling the 
Medicos and the Rostenkowski play­
ing the defending champion Cepas.

The Schefflers 
no wins and six losses against the 
leaders. Scores:

KLAUS DEPT. ST. 
Krupczak 
Kiolbasa 
Sołtysik 
Serowka 
JSerow’a

STANDINGS
(Major Division) 

W.
Isadores  4 

Council 87  4 
Council 123  2 
Polish Cadets  0

(Junior Division) 
W.
 4 
 4 
 4 
 3 
 3
 1 

_________________  0 
(Volleyball Division)

W.
4 

 3
2
1 
0

Druhny i Druhowie:—
Stosownie do ogłoszonych już 

komunikatów w miejscowych pi­
smach dzisiaj, dnia 10-go lute­
go o godzinie 3 z minutami 
przyjeżdża do Chicago przedsła- 
wiciel Rządu Polskiego Mini­
ster Polski, Generał Józef Hal­
ler.

Zgodnie z poleceniem Zarządu 
Centralnego i Komisji Młodzie­
ży Z. N. P. w powitaniu tak do­
stojnego gościa, Grono Instruk­
torskie oraz starsza młodzież 
weźmis jak 
dział.

Uważamy 
przypomnieć 
struktorom i
kręgu XII ażeby dołożyli wszel­
kich starań i powiadomili star­
szą młodzież ich drużyn, aby ta 
w wyżej oznaczonym dniu przy­
była na stację Grand Central 
przy Harrison i Wells nie póź­
niej jak o godz. 3:20 po połu­
dniu.

Okazja to, niezwykła i bardzo 
rzadka. Poczytywać więc po­
winniśmy sobie nie tylko za o- 
bowiązek, ale także i za zaszczyt 
witania wielce cenionego i dro­
giego nam Gościa.

Idźmy więc na Jego powita- 
jak najgromadniej.

CZUWAJ! - 
Józef Gajda, Komendant 

Genowefa Gajda,
Komendantka.

A fine array of some of the better 
bowlers of Chicago will be in full 
view at the Chicago Recreation, 3939 
West 26th street, today and tomor­
row, to compete in Al Suva’s and 
Vic Malecki’s second annual Indi­
vidual Sweepstakes, which will have 
an estimated first prize of $100. The 
bowlers must bowl four games 
across eight alleys.

According to “Count” Małecki, 
who, incidentally, won the Singles 
Championship in the 1937 City 
Tourhament Association, the first

By STAN. JÓZEFIAK.

second round of the Major 
Division flag play comes to an end 
as the Junior Division swings into 
the final round in the South Side 
PNA Basketball League races to­
morrow afternoon in McKinley Pk. 
gym, 39th and So. Western avenue. 
There will be plenty of lively skirm­
ishes in the younger loop in the 
final drive. At present, the race is 
very close and all of the first four 
teams are potential winners. Each 
of the four will be guarding against 
a defeat, knowing that a loss will be 
very costly.

No doubt should remain with all 
those following the games that there 
will be no repetition of high scores. 
All of the weaker combines are 
reaching their peak, (some already 
have), and will no doubt humble 
theif first round victors. The girls 
also are entering a new round and 
are expected to finish in the order 
they now stand.

C. 79 VS. C. 34
Council 79 faces Council 34 in the 

opener. The 79’s won their first 
game, 18-9, but will be surprised in 
looking at a different aggregation 
tomorrow. Council 34 has been con­
siderably bolstered and appears to 
be the best balanced unit among 
the Juniors. This does not mean 
that the Hegewisch lads will have 
an easy time with their rivals, be­
cause the 79’s have a good first 
team. If the latter do not tire later 
in the game, this will be one of 
best openers.

C. 87 VS. CADETS
Council 87 will make another 

tempt for another win against  
Polish Cadets. The oldest team in 
the league lost to the 87’s, 34-28, the 
first time but is ready to record its 
first win. Against the 87’s, they 
scored more times than against any 
other five, and, if their defense 
holds, they will prevail. Being tied 
for first place with the champs, the 
87’s cannot afford to lose. The two 
leading scorers of the league, Biel 
and Kasper, Council 87 and Polish 
Cadets, respectively, will see wheth­
er they can outscore each other. If 
both of these are stopped, Council 
87 still has the Gracjasz brothers 
for help; but, the Cadets must turn 
over the scoring chores to one of the 
other performers who are not as 
prolific in scoring as Kasper.

CICERO FAVORED
Cicero is the only pre-game fa­

vorite which holds a decided ad­
vantage over its opponents, Free­
dom of Poland, whom they beat, 36- 
XI. A defeat at the hands of Group 
2246 would be the biggest upset of 
the season. Cicero has the best and 
the smoothest defense in the Junior 
loop and should have no fear in be­
ing sopped.

C. 87 VS. GRUNWALD
Another contest in which the 

score will be a little different from 
that of the first round will be the 
one between Council 87 and Grun­
walds, the former winning the first 
time, 30-4. Council 87 is not only 
fast, but also has reached its peak 
and must remain that way to the 
end. They have the strongest for­
ward wall, with center Steve Maj- 
krzak leading all the snipers with 
sixty points. No one has been able 
to stop this southpaw as yet. The 
Grunwalds have the underrated 
quintet of the year. Each Sunday 
it has been difficult for them to 
muster five players. Someone will 
be fooled if the Bridgeport lads 
should come with all of their reg­
istered performers. Should this 
happen on the morrow, the 87’s will 
be forced to give everything they 
have to win.

IZZIES VS. C. 123
In the windup, St. Isadores will 

see whether they can coast to an­
other victory against Council 123 as 
they did in the first encounter, 38- 
28. Council 123 has never enjoyed 
beating the champions and is aware 
of the fact that such a feat would be 
outstanding. St. Isadores have the 
most talented material, each mem­
ber being able to fulfill his position 
equally as well as the other, and 
never admit victory before the game 
is well under way. The Town of 
Lake representatives also possess 
talent, but, for some reason have 
not been able to function properly 
this season.

The A 1 d e r m a n Rostenkowski 
Faunts, knocked out of first place 
into a second place tie with the 
Fuka Men’s Wear Wawel 1400 Bull­
dogs as a result of their 26-17 set­
back at the hands of an inspired 
aggregation of Club 41 Dulak snip­
ers last Sunday, will rise up on the 
morrow to challenge the Craftsmen 
Little Giants’ one-half game hold 
on the top rung in the standings, in 
the headliner of the Northern PNA 
Basketball League’s tenth four- 
game billing of the season at the 
Trinity gym, 1443 W. Division st. 
Club 41 meets the Group 1515 Reb­
els in a battle for third place, and 
the Fuka Wawel’s oppose the Lub­
lins in quest of their 8th win of the 
race in the other circuit tussles, 
while the Aid. Rostenkowski light­
weights will seek to stretch their 
string of successive triumphs to 28 
when they take on the powerful 
Judge Tremko hoopsters in an ex­
hibition affair, game starting at 1:15 
o’clock.

GIANTS OUT TO AVENGE 
LONE DEFEAT

With the 38-37 last-minute defeat 
inflicted upon them by the Faunts 
during the first round still fresh in 
their memories, the only loss suf- 
afered thus far this year, the Giants 
will be out to obtain revenge when 
they take the floor against the de­
fending champs in order to main­
tain their slim margin at the top 
of the championship heap. It was 
Captain Art Berg’s basket from un­
der the basket which proved the! 
downfall of the Craftsmen in the 
Imai 14 seconds of play, and the 
forecast is that another blistering 
battle will develop when play is 
called around 3:30 o’clock, with the 
Faunts employing Starzyk, Berg, 
Megacz, Prorok, and either Som­
mers or Pope in the starting lineup, 
against the Giants’ Smudzki, Ra­
domski, Chizek, Jezierski, and Woj­
cik, rated as the most prolific unit 
of point-getters in the circuit.

THIS ONE’S FOR 3RD PLACE
With Bill Pechulis, league’s stand­

out center, back in the lineup, the 
Group 1515 Rebels expect to humble 
the Club 41 Dulaks to snap the 
deadlock which exists between 
these teams for third place in the 
standings. The Dulaks tripped the 
Rebels earlier during the season by 
30-27, and have fond hopes of re­
peating the trick by a wider mar­
gin on the morrow.

Although they were outplayed by 
the Giants last week, the Rebels re­
fuse to remain discouraged, and 
promise to give Coach Paul Borski’s 
clan a sound shellacking with the 
help of such fine marksmen like 
Pechulis, Kane, Szafraniec, Janow­
ski, Mical, Musiel and Nowak. Mi­
chalik, Marchewka, Brodzik, Sowu­
la, Stanisławski, Ciura and Bezdon 
are expected to do the heavy scor­
ing for the Medicos.

BULLDOGS TACKLE CATS
Victors over the Lublins by a 

wide margin earlier during the race, 
the Fuka Wawel’s expect anything 
but an easy time of it when they 
engage the revamped Panthers for 
the second time this season in the 
No. 4 game. The Bulldogs experi­
enced little trouble in taming the Cats 
on that occasion, 41-16, due to the 
latter squad’s erratic teamwork. 
Smoother passing and a stouter de­
fense, plus the sensational sniping 
of Ed Brud, league’s No. 2 scorer, 
have seen the Lublins extend the 
Craftsmen, Faunts and Group 1515 
to the limit in their last three 
games, all of which were lost in the 
final two minutes of play. Evans, 
Kibartus, Zurawik, Kasper and W. 
Jarecki will open for the Bulldogs 
against the Cats’ lineup of Brud, 
Jaroch, W. Kocowski, Mallek, and 
either Joe or Emil Wodka.

ROSTY’S SEEK NO. 28
The Rosty lights, boasting the 

most pretentious winning streak 
ever recorded by a lightweight team 
in the city, take to the hardwood 
once more tomorrow in an effort to 
increase their victory chain to 28 
links at the expense of the fast­
stepping Judge Tremko Boosters 
who are expected to make things 
mighty uncomfortable for the Ai­
derman Boosters. The Rosty’s re­
ceived a scare last week when they 
were forced to the limit before sub­
duing St. Fidelis, 40-39, and are in

University of Cracow
Founded In 1364

Stage Bowling Meet
Today and Tomorrow

By Stan Lee Kapustka.
Today you sang and Poland was alive 

and tree,
Again a land of joy and liberty!

When your voice soared in glory 
to all skies, I knew then as I always 
did that Poland cannot, will not die! 
Though its wings are chained by 
cruel circumstances, though its 
limbs are shackled by ruthless op­
pressors, the heart and soul of Po­
land rang out in a melodic message, 
proclaiming to the world its eternal 
heritage!

Your voice was at once the voice 
of the people of Poland, singing out 
in the wilderness of want and woe, 
echoing undying faith and hope in 
their ultimate victory over greed 
and power, over hate and subjuga­
tion. When people sing, even when 
it be but the song of the soul in 
silence, no power on earth can hold 
them down, the vital strength of 
their unconquerable spirit will burst 
all bonds and fetters!

When you sang tonight, the in­
domitable, invincible spirits of Pu­
laski, Sienkiewicz, Sobieski, Pade­
rewski, Siekiewicz, Mickiewicz. 
Chopin, and Curie-Sklodowska sang 
with you, in harmony with all the 
singing, hard-working liberty-lov­
ing Polish people, the farmers in the 
fields, the diggers In the mines, the 
toilers in the shops, mills and fac- 
ories, the merchants, all, men, wom­
en and children, young and old, 
past, present and future, of all time, 
singing together, “Jeszcze Polska nie 
zginęła, póki my żyjemy!”

They suffer in silence, unspeak­
able tortures, miseries and starva­
tions, they dream in the depths, 
hope in their heavy hearts, but your 
voice, glorious and golden in its 
grandeur, far-reaching, all-embrac­
ing, soars over land and sea, mount 
and vale, sunset and sunrise, and 
into the heart of Poland, filling it 
with infinite hope, because your 
voice, though crushed in compas­
sion, joyously imparts to the people 
of Poland that justice will ultimate­
ly triumph 
greed!

So 
hope 
well 
NOT

Schedule For Tomorrow: 
(VOLLEYBALL DIVISION) 

10:30 a.m.—Cicero vs. Council 87 
11:30 a.m.—Polish Crowns vs. Counpil 
Council 139—Bye.

i BASKETBALL DIVISIONS)
p.m.—Council 34 vs. Council 79 
p.m.—Council 87 vs. Polish Cadets 

-F. O. P. vs. Cicero 
-Council 87 vs. Grunwald

Pct. 
.800 
.800 
.400 
.000

The Sports Committee of the Star­
dusters SAC. of Young Poland, Gc. 
865 PNA., announce the formation 
of bowling squads within the club, 
and wish to inform all members 
and sympathizers that their bowling 
matches will be held on Sundays at 
4:00 p. m., Ź r_ 1?
Milwaukee ave.

You need not be a good bowler i njghtcap at 10 o’clock.
to get in on the fun, because our Two grammar school teams, 
chief aim will be to enjoy your Franklin Park, Cook County cham- 
presence, and not to become bowl- ; pion, and Queen of Angels, North

COFUCIUS SAY . . .
If Marie K. and Frank M. no come to 

next meeting, they get taxed.
Better keep eyes on Victor C. and Stanley 

L. at games, maybe some exciting slits or 
skits.

FAMOUS LAST WORDS . . .
This is dedicated to members taking the 

fire out of Patrick Henry’s famous liberty 
or death speech.

Al A.—“I’ll guarantee you a place to go 
to every week.”

Leona K.—"Let us girls get together.”
Walter M.—“How much money is in the 

tre ’ury?”
H ?n K.—“Let’s adjourn the meeting.”
St ley L.—“I know a better and cheap­

er p. ie.”
Mai. Y.—“After all, this is a club.”
Rom. i K.—“Everything’s all right by 

me.”
Anna Y.—“You boys always want it your 

way.”
Chickie.—“I only drank the wine to cure 

my cold.”
Wanda K.—“I have it written down al­

ready.”
Joe C.—“That’s what it says in this little 

book.”
—“The Three Jitterbugs.** 

DZIAŁ
DRUŻYN MŁODZIEŻY

ZWIĄZKU NARODOWEGO POLSKIEGO

PNA. Junior League Mixed
Choir Rehearsal Monday

Stardusters To Launch 
Series Of Keg Matches

Pct.
1.000 

.750 

.500 

.250

.000

Cicero ___
Council 87 
Council 34 
Council 34 
Council 79 
Grunwald
F, O. “

North-West Sporting Goods Mfg. Co
COMPLETE LINE OF ATHLETIC GOODS 

FISHING—HUNTING—CUTLERY—LUGGAGE
NORTH SIDE STORE AND FACTORY

1270 MILWAUKEE AVENUE, Opposite Wieboldt Store 
PHONE HUMBOLDT 9178

MANUFACTURERS OF

BOWLING SHIRTS & JACKETS
THEO. F. OSOWSKI, Mgr.

Klaus Kegglers Widen
Unique S. C. Loop Lead

110
93

129
145
167

10
65?
Z 3
152 
138 
100 
117 
185
20

Schefflers Gain in Weber
Alumni Keg Title Race

Council 34 vs. Council 79
Cicero vs. FOP; C. 87 

Meets Grunwald

for more uneasy moments when they 
line up against the Tremko’s.

Tomorrow’s Games:
1:15—Aid. Rosty’s vs. Judge Tremko’s

Ref—Gonka
2:15—Club 41 Dulaks vs. Gr. 1515

Refs—Kupiec and Hope
3:15—Craftsmen vs. Faunts

Refs—Gonka and Kupiec
4:15—Wawel 1400 vs. Lublins 
 Refs—Hope and Gonka.

What Poland Has Contributed 
To The World

Ramię do Ramienia

VIC MAŁECKI.

Summary:
DR. DULAKS CLARENCE’S TAV.

B.Ft.F.B.Ft.F.
Michalik 1 0 0 Johnson 1 0 0
Bezdon 5 1 1 Swift 0 0 0
Stanisławski 3 0 1 La Reau 3 0 0
Sowula 19 0 1 Schaffer 0 0 0
Marchewka C 0 0 Ernie 3 0 0
Brodzik 7 0 0 Marino 3 1 0
Sporton 6 0 1 Scholeren 1 0 1

32 1 4 11 "1 1

1013 995 981

JURISTS ALDERMEN
JSroka 179 162 172 Godzlch 165 175 164
Kolom’kl 174 121 150 FSroka 165 160 165
Nlemcz’k 154 124 146 Klta 131 150 114
Olejni’ak 186 146 159 Dorsch 153 153 153
Schiebe 202 184 186 ESroka 181 152 156

144 144 144 135 135 135

1039 891 957 930 925 887
MEDICS FLORISTS

Gordon 151 151 151 Rajca 166 201 162
Czwali’ki 144 161 101 Draba’ki 195 152 164
Kozaki’cz 152 130 117 Dobosz 137 136 162
Peszyn’ki 144 144 144 Tarko’ki 148 196 162
Tenczar 170 154 217 Grelecki 160 223 211

155 155 155 139 139 139

916 895 885 945 1047 1000
RESORTERS BAWELEKS

Jayko 158 183 138 Pacocha 127 167 152
Kortas 126 151 164 Buko’ski 157 194 140
Tragarz 143 143 143 Obuch’ki 102 167 145
Polinski 191 171 183 Szyma’ki 168 1G9 144
Tomcz’ki 161 165 127 Stack 196 198 219

172 172 172 152 152 152

949 983 925 902 1047 952
SLUGGERS UNDERTAKERS

Tryba 203 156 123 SPodw’ka 147 164 214
Bobka 166 199 185 Sroka 191 181 154
Obuch’ki 162 158 136 Komp’da 149 146 191
Kucha’ki 189 178 195 Liss 187 148 190
Kutza 155 166 204 DPodw’a 191 192 173

138 138 138 152 152 152
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DZIŚ WIECZOREM WSZYSCY DO STADIUM NA MANIFESTACJE
Powitajmy Serdecznie Dostojnego Gościa Pad™^ ™

Polonii Chicagoskiej Generała J. Hallera

Zdrowie, Radość i Zadowolenie 
T« akatkl ezystean or<antaznn.

C4YSTY organizm bowiem i które­
go wszelkie trująco materie aą 

usunięte z kiszek daje człowiekowi 
błogi spokój, wolny od różnych 
cierpień I niedomagań spowodowa­
nych właśnie tymi nieczystościami. 
Otóś UCCO HERBOLENE jest bar. 
d» skutecznym środkiem na oslg- 
gnlęcie tego celu. Spróbujcie! 
jCa sprzeda* w aptekach lub 

Universal Medicine Co.
1901 Hervey Street, Chicago, 111-

PRZY BĄDŹMY WSZYSCY NA TEN WIELKI KONCERT 
DOBROCZYNNY JANA KIEPURY KRÓLA 

TENORÓW ŚWIATA

Gubernator Horner 
Przesyła Pozdro­
wienie Gen. Hallerowi

Springfield, Ill., 10 lutego. — 
Na adres naszego pisma przyszło 
ze Springfield z biura gubernato­
ra Homera pismo następującej 
treści:

“Z największ ąprzyjemnością 
przesyłam moje serdeczne życze­
nia Generałowi Hallerowi z oka­
zji jego przybycia do Chicago, 10 
lutego. Oby powitanie planowane 
dla niego było możliwie jak naj­
bardziej radosne i przyjemne.

Z poważaniem,
“Henry Horner, Gubernator”.

Główne Przemówienia Na Dzisiejszej Manifestacji Wygło­
szą Gen. Józef Haller, Herbert Hoover, Cenzor 

Fr. X. Świetlik, Mayor Kelly

co w Ostrej 
Świecisz Bramie 

Film Miłości i Poświęcenia!
W TEATRZE

HAWTHORNE
4905 WEST 29TH PLACE

Ceny zniżone O C Dzieci 4 —
dorośli: ZjC tylko A W

odniosło i x ównowagi
wprost na drzewo.

Rządu Polskiego we

nas do ponownego zwycięstwa in. A * D • ' 
wyswobodzenia Ojczyzny. utO L/Dl I rZCZVC

w Piekle Wojny

Uwaga: Hawthorne i Cicero

byłego prezy- 
Herberta Hoove- 
miasta Chicago, 
Kelly, Cenzora

Tych wieści czeka tutejsza 
Polonia z upragnieniem, bo roz-

powitać Gen. Józefa 
przywożącego nam

arie z literatury operowej i 
szereg pieśni ludowych, pozo­
stawiając u słuchaczy nieza­
tarte wspomnienie z tej wiel­
kiej Manifestacji, największej 
w historii Polonii Chicago­
skiej.

Na program złożą się nadto 
przemówienia 
denta St. Zj., 
ra, Mayora 
Edwarda J.
Zw. Nar. Pol., Dziekana Fran­
ciszka X. świetlika, a nade- 
wszystko naszego Gościa Gen. 
Józefa Hallera, którego z nie­
cierpliwością o c z e k i waliśmy 
długie miesiące.

Bilety na dzisiejszy Koncert 
i Manifestację będzie można 
jeszcze nabyć przy kasie Chi­
cago Stadium.

Posiedzenie Wydziału 
Kobiet Okręgu 13-go 

Związku Nar. Polskiego

i wjechał 
Przy ude­

rzeniu drzwi zupełnie się za­
trzasnęły i żaden z pasażerów 
nie mógł się wydostać aż do­
piero na miejsce przybył poli­
cjant parkowy i rozbił drzwi. 
Osiemnastu pasażerów i obu 
kierowców, Lorenza i Watts’a, 
zabrano do szpitali Columbus, 
Św. Józefa i Augustana.

W innym wypadku zderzyły 
się z sobą dwa tramwaje na 
Roosevelt Road i Keniworth 
ave., przy czym siedemnaście 
osób zostało pokaleczonych.

tejsze w apatię, która zaczęła 
być niebezpieczną i przeraża­
jącą.

Witać będzie dzisiaj wieczo­
rem Polonia naszego wielkiego 
Mistrza w osobie Jana Kiepu­
ry, słynnego na świat cały 
“króla tenorów,” który dla po-

bezinteresownie. Już poprzed­
nio dał się on poznać z wielkie­
go swojego patriotyzmu, skła­
dając na ołtarzu Ojczyzny i 
niezwykły swój talent, jak i

i Dwadzieścia osób o’ 
wczoraj pokaleczenia, gay au­
tobus Chicago Motor Coach 
Company wjechał w drzewo w 
Lincoln Parku po kolizji z sa­
mochodem. Wypadek zdarzył 
się na Stockton drive, naprze­
ciw Belden ave., w godzinach 
wielkiego ruchu porannego.

W autobusie jechało około 
i czterdzieści osób, przeważnie 
pracowników biurowych, zdą­
żających do pracy w śródmie­
ściu. Kierowca autobusu Jo­
seph Lorenz jechał po Stockton 
drive w kierunku południowym, 
gdy nagle uderzył go z boku 
automobil, którym kierował G. 
Watts, murzyn, z pod nr. 514 
Browning ave. Wytrącony z

Siedemnaście Osób Odniosło Pokaleczenia w Kolizji 
Dwóch Tramwajów

Na mocy mego urzędu niniej­
szym zawiadamiam, iż posie­
dzenie Wydziału Kobiet Okrę- 
gh 13go ZNP., odbędzie się we 
wtorek, dnia 13go lutego, w 
lokalu pod nr. 1410 W. Division 
ul., 2gie piętro, punktualnie o 
godzinie 5:30 po południu.

Reprezentantki Gmin przy­
należnych do Okr. 13go ZNP., 
proszone są o łaskawe przyby­
cie, zaopatrzone w urzędowe 
mandaty, podpisane przez u- 
rzędników Gminy. Na posie­
dzeniu odbędzie się wybór no­
wej administracji, oraz będą 
inne ważne sprawy do załat­
wienia.

Maria Fudema, 
komisarka Okr. 13 ZNP. 

(x)

zbieranego dla ulżenia niedoli i mnożenia funduszu 'na rzecz 
tych tysiącznych rodzin wy-1 nieszczęśłiwych ofiar w Polsce 
gnanych ze swoich siedzib ildaje dziś Koncert w najwię- 
szukających po całym spusto-• kszej sali audycyjnej zupełnie 
szonym kraju dachu nad głową1 • • ■ - -
i kawałka chleba.

Idźmy wszyscy do Stadium, 
by wypełnić wielki obowiązek 
wobec sumienia narodowego, 
które domaga się od nas współ­
czucia, ofiarności i bezmiaru 
miłości dla naszych najbliż­
szych 1

Równocześnie powitamy tam 
Gościa, tak miłego nam wszy­
stkim, który splótł swoje życie 
z naszym tu na Wychodźtwie. 
Prowadził on podczas wojny 
światowej kwiat naszej mło­
dzieży wychodźczej do walki o 
■Wrswoixxizenie ojczyzny i 
dzielna ta Armia Błękitna ka­
rabinem i szablą, brocząc obfi­
cie krwią, wykreślała granice 
Polski. Dzisiaj przyjeżdża po­
nownie On do Wychodźtwa w 
Stanach Zjednoczonych w mi­
sji humanitarnej,_ jako przed­
stawiciel 
Francji.

Idźmy 
Hallera, 
wieści pełne nadziei lepszego 
jutra, wiozącego • pozdrowienia 
od Mistrza Paderewskiego i 
od komendanta trwającej da­
lej na posterunku Armii Pol­
skiej, Gen. Władysława Sikor­
skiego! Zda On nam sprawo­
zdanie ze stosunków w Polsce 
i w Europie i skreśli program 
pracy, który poprowadzić ma

Pamiętnik dr. Jana Szewczyka, 
. lekarza w szpitalu Św. Walentego w 
Kutnie podczas szalejącej wojny w 
Polsce, ukaże się 
w pięciu artyku- 
łach, począwszy 
od poniedziałku, 
dnia 12-go b. m., gjk 
w Chicago Daily jŁf
Times. Pamiętnik B

i ten zawiera opisy % W
bardzo ciekawych

| wydarzeń i prze- 
I żyć Doktora Sze-
i wczyka najazdu Dr. Jan Szewczyk 
barbarzyńskiego odwiecznego wro­
ga naszego. Opisuje on, jakie sto- 

j sunki panowały w szpitalach i jak 
sobie musieli radzić nasi polscy le­
karze w szpitalu w Kutnie, które 
było centrem najstraszliwszych walk 
i pożogi wojennej. Dr. Szewczyk 
był naczelnym lekarzem w tym szpi­
talu ,i w swym pamiętniku opisuje 
o masowym zwożeniu do szpitala 
rannych żołnierzy. W pierwszym już 
dniu przybyło 300 rannych, a szpi­
tal miał tylko 136 łóżek.

Idźmy wszyscy—jak jeden—dzisiaj wieczorem do Chica­
go Stadium!—Wypełnijmy Stadium do ostatniego miejsca!— 
Niechaj nas tam będzie dwudziesto-tysięczna gromada, owiana; 
jedną myślą, jednym celem, tym samym pragnieniem.

Dzisiaj mamy zaprotestować przeciwko najściu barbarzyń-1 
skich Hunów na ziemie polskie.—Mamy stanąć w obronie mi­
lionów naszych Braci i Sióstr, mordowanych w nieludzki spo­
sób przez najeźdźcę niemieckiego.—Musimy wreszcie zaprote­
stować przeciwko masowemu wysiedlaniu Polaków z ziem pra­
starych polskich, wywłaszczaniu ich i rabowaniu ich całego =
dobytku. swój dobytek. Zaskarbił on so-

Zbrodnia, dokonywana przez nowożytnego Dżynghis Hana i bie przez to serca całego naro- 
na żywym ciele narodu polskiego, wstrząsnęła do głębi całą | du, który go wielbi i otacza 
ludzkością. Ścina się krew u każdego uczciwego człowieka na czcią i szacunkiem, 
szatańskie pomysły wyniszczenia narodu, którego żywotność, I Jan Kiepura zaśpiewa dzi- 
wielkie tradycje, jego posłannictwo dziejowe i spokojna, nie-1 sjaj wieczorem najpiękniejsze

Autobus Wjechał Na Drzewo w Lin­

coln Park, 20 Osób Zostało Rannych

agresywna polityka stwierdzone zostały na kartach historii 
dziejowej.

Niechaj nasze dzisiejsze* ~ ’
gromadne wystąpienie w Chi-j pacz, boleść, upokorzenie, za- 
cago Stadium będzie zbiorową ! wód pchnęły społeczeństwo tu- 
jednomyślą wolą spieszenia u- x 
ciemiężonej Ojczyźnie z pomo­
cą! Niechaj będzie ono zama­
nifestowaniem naszych gorą­
cych uczuć wobec dręczonej 
Macierzy i niechaj równocześ­
nie będzie wielką daniną na 
rzecz Funduszu Ratunkowego,

Zacznijcie czytać tę gehennę pol­
skiego lekarza z Chicago. Pierwszy 
artykuł ukaże się już w ten ponie­
działek w CHICAGO DAILY TIMES.

TYLKO 1 DZIEŃ
WTOREK 13-go LUTEGO

motto:
Zdradzieckość kobiety-węża 
Przeczysta miłość zwycięża!

ZBYTECZNE WŁOSY 
ŁmA tSCNIĘTE BEZPIECZNIE 

2G l-at Doświadczenia
Pam Brooker sama wykona za- 
biegi. Bez operatorów. Robota 

l yZf J gwarantowana. Bez bólu. Bez 
blizn. Szesnaście elektrycz- 
nych igieł. Informacja darmo.

MRS. K. BROOKER, 1123 N. Mozart St. 
Blisko Division ul. Tel. Armitage 9217

KIEPURA
^HALLER

/ JESZCZE POLSKA 
f. ME ZGINĘŁA 
(POLAND IS NOT YET LOST)

Powyższy rysunek, jaki ukazał się we wczorajszym wydaniu 
dziennika Daily Times, przedstawia nastrój dzisiejszej manife­
stacji w Chicago Stadium. Na estradzie, udekorowanej we flagi 
polskie z Orłem Białym pośrodku, śpiewają hymn narodowy ge­
nerał Józef Haller, minister rządu polskiego we Francji, i Jan 
Kiepura, król tenorów, którzy będą honorowymi gośćmi wieczo­
ru. Towarzyszy im w melodii Duch Mistrza Ignacego J. Paderew­
skiego, który siedzi przy fortepianie.

Program Dzisiejszego Koncertu
i Manifestacji Narodowej w Stadium
Program dzisiejszego koncertu na rzecz Funduszu Ratun­

kowego oraz wielkiej manifestacji narodowej w Chicago Sta­
dium jest następujący:

1. Otwarcie — Jan K. Wieczorek, prezes Okręgu Rady Polo­
nii Amerykańskiej na Stan Illinois.

2. Przemówienie przewodniczącego p. Franciszka K. Świetli­
ka, prezesa Rady Polonii Amerykańskiej, oraz cenzora ZNP.

3. Hymn Amerykański “Star Spangled Banner” przy akom­
paniamencie organów.

4. Hymn Polski “Jeszcze Polska Nie Zginęła” — organy.
5. Przemówienie p. Edwarda J. Kelly, mayora miasta Chicago.
6. Przemówienie p. Chauncy McCormick’a, prezesa Commis­

sion for Polish Relief”.
7. Przemówienie p. Otto Kernera, sędziego federalnego sądu 

apelacyjnego.
8. Koncert p. Jana Kiepury—Cześć I.

•a) “Celeste Aida” z opery Aida, Verdiego.
b) Aria z opery Marta. Flotowa.
r.f Aria z open’ Straszny Dwór, Moniuszki.
d) Aria z opery Legenda Bałtyku, Nowowiejskiego.
e) Kuja wiak, Wieniawskiego:

9. Przemówienie p. H. Hoovera, byłego prezydenta Stanów Zj.
10. Koncert p. Jana Kiepury—Część II.

a) Aria z opery La Boheme, Pucciniego.
b) Aria z opery Tosca, Pucciniego.
c) Szumią Jodły — aria z opery Halka, Moniuszki.

11. Mowa Gen. Józefa Hallera, mjnistra Rządu Polskiego.
12. Przemówienie p. Jana Kiepury, króla tenorów światowych.
13. “Rota” Konopnickiej — śpiew ogólny.

Akompaniuje Karol Alvin, kapelmistrz opery 
wiedeńskiej i cnicagoskiej.

Delegacja Polskiej Młodzieży z Chi­
cago Wyjechała Do Washingtonu

Młodzież Weźmie Udział w Naradach Krajowego Insty­
tutu Obywatelskiego Dla Młodzieży

Senator Robert F. Wagner, kon- 
gresmani Leon Kociałkowski, Leo­
nard W. Schuetz i A. F. Maciejew­
ski, przyjmą w Washingtonie dele­
gację Polsko-Amerykańskiej Ligi 
Młodzieży z Chicago dla orriówienia 
zagadnień młodzieżowych. Tak o- 
świadczyła panna Helen Baj car, 
prezeska organizacji.

Przytem delegacja ta, która wy­
jechała w piątek, 9-go lutego, przed­
stawi kongresmanom swoje żąda­
nie poparcia bilu kongresjonalnego 
Wagner-Rogers, któryby umożliwił 
uchodźcom dzieciom polskim znale­
zienie przytułku w Stanach Zjedno­
czonych.

Poza tern delegaci wezmą udział w 
naradach “Krajowego Instytutu O- 
bywatelskiego dla Młodzieży”. Po­
między poważnymi osobami, które 
zaszczycą sesję obrad swoją obecno-

DZIŚ 
OSTATNI DZIEŃ 

Świetny Polski Film 

“MOI RODZICE 
ROZWODZĄ SIE” 

w dodatku drugi film— 
“COLORADO SUNSET” 

w Teatrze 

WEBSTER 
2157 N. Damen Ave. 

Początek o godzinie lej po południu. 
Wstęp tylko 25c.—Dzieci 10c.

ścią i swymi przemowami, będą pa­
ni Prezydntowa Rooseveltowa i pan 
Robert H. Jackson, nowy prokura­
tor generalny Stanów Zjedn.

W skład delegacji wchodzą Euge­
niusz Watseka, Władysław Olszew­
ski, Lilia Bajcar, Bernard Kryszak 
i Helena Bajcar.

Obrady instytutu będą się toczyć 
nad sprawą przyjścia młodzieży z 
pomocą, albowiem mamy setki ty­
sięcy bezrobotnej młodzieży w kra­
ju, włączając około czterdzieści ty­
sięcy polskiej.

PODZIĘKOWANIE
Najserdeczniejsze podzię­

kowanie składamy rodzinie, 
wszystkim przyjaciołom i 
znajomym za urządzenie nam 
niespodzianki z okazji 25cio 
lecia pożycia małżeńskiego.

Niespodziankę która się od­
była w rzeczywistości musi­
my nazwać “Niespodzianką,” 
ponieważ myśmy się jej nie 
spodziewali.

Dziękujemy Wielebnemu 
Ks. Z. Jakubowskiemu z Za­
konu OO. Jezuitów za odmó­
wienie modlitwy i wygłosze­
nie mowy, Braciszkowi An­
toniemu Naniewiez, Szan. 
Gościom, Komitetowi niespo­
dzianki oraz wszystkim ofia­
rodawcom, którzy przyczy­
nili się do zebrania $70.73 na 
Fundusz Ratunkowy Polski.

Michał i Katarzyna 
Mikołajczyk z Rodzina.

(P.R.M.)

I GENERAŁ JÓZEF HALLER PRZYBYWA DZIŚ 
PO POLUD. NA DWORZEC GRAND CENTRAL

Generał Józef Haller, dowód­
ca błękitnej armii polskiej we 
Francji w czasach wielkiej 
wojny światowej, a obecnie mi­
nister rządu polskiego we 
Francji, przybywa dziś po po­
łudniu do Chicago, by zabawić 
wśród Polonii chicagoskiej 
przez kilka dni, by napełnić 
serca nasze nadzieją i wiarą w 
ostateczne zwycięstwo aliantów 
naszych, a wraz z nimi i oręża 
polskiego, by wezwać liczne 
rzesze ludu polskiego do dalszej 
ofiarnej pracy dla Polski i dla 
niesienia jak najwydatniejszej 
pomocy dla braci naszych znaj­
dujących się dziś na tułaczce, 
lub też ginących z głodu, z cho­
rób i z niedostatku, na ziemi 
polskiej obrabowanej doszczęt­
nie przez odwiecznych wrogów 
naszych.

Organizacje Umundurowane Powinny Przybyć Na Dwo­
rzec w Mundurach i Ze Sztandarami. Dworzec Grand 

Central Znajduje Się Przy Harrison i Wells Ul.

szych na ziemiach polskich 
gnębionych dziś przez dwóch 
najokrutniejszych wrogów 
ludzkości, przez Niemców i 
przez bolszewików.

Tak wielkiego patriotę, tak 
wielkiego pracownika dla spra­
wy polskiej, jakim jest generał 
Józef Haller powinniśmy god­
nie powitać dziś po południu na 
dworcu Grand Central. Przyby­
wajmy przeto dziś po południu 
jak najliczniej, by zaraz na 
wstępie do Chicago nowitać go 
jak najserdeczniej. Niechaj na 
dworcu zbiorą się tysiące na­
szych rodaków i nechaj zgotuią 
mu przyjęce i nowitanie na ja­
kie generał Haller zasługuje. 
Niechaj przybędą przedstawi­
ciele naszych wszystkich orga­
nizacji i towarzystw. Niechaj 
przybędzie nasza młodzież u- 
mundurowana i wszystkie or­
ganizacje wojskowe, weterań- 
skie ze sztandarami i w mundu­
rach. Przybywajmy jak najli­
czniej dziś na dworzec Grand 
Central przy Harrison i Wells 
o godzinie 3-ej po południu, by 
powitać dostojnego i tak miłe-

POWINNIŚMY PRZYBYĆ JAK NAJLICZNIEJ NA DWO 
RZEC BY POWITAĆ TAK MIŁEGO I TAK 

DOSTOJNEGO GOŚCIA

Dostojny i tak miły dla serc 
naszych gość przybywa dziś o 
godzinie 3:40 po południu na 
dworzec kolejowy Grand Cen­
tral. przy Harrison i Wells, 
gdzie zbiorą się jak najliczniej 
przedstawiciele naszych orga­
nizacji i towarzystw, jak rów­
nież wszystkie organizacje we- 
terańskie i młodzieżowe, by po­
witać go w naszym gronie jak 
najserdeczniej.

Generał Józef Haller już 
dwa razy poprzednio bawił w 
Chicago, a dziś przybywa, by 
pomimo podeszłego wieku dalej 
pracować dla Polski wielkiej i 
niepodległej i by nam wszyst­
kim młodszym od niego wie­
kiem, dać przykład jak się po­
winno ofiarnie pracować \ dla 
dalekiej zamorskiej ojczyzny
naszej i dla biednych braci na- go dla serc naszych gościa.

12 Osób, Bliskich Krewnych Sierżanta 
Spondera, Zamordowali Niemcy w Polsce
ZGINĄŁ JEGO OJCIEC, BRAT, DWIE BRATOWE I ICH 

OŚMIORO DZIECI

Smutną Wiadomość Otrzymał Policjant Chicagoski Od 
Swojego Brata, Lotnika Polskiego z Rumunii

że jego ojciec Wojciech Spon- 
der zamieszkiwał w Chicago 
przez trzydzieści pięć lat. W r. 
1918, po powstaniu Polski, po­
wrócił do kraju, zabierając z 
sobą niektóre ze swoich dzieci.

Sierżant chicagoskiej policji 
Józef Sponder, przydzielony o- 
becnie do biura prokuratora 
stanowego, otrzymał wczoraj 
wiadomość z Europy, że jego 
sędziwy ojciec i jedenaście in­
nych osób z jego rodziny zo­
stało w Polsce zamordowanych 
przez Niemców w czasie be­
stialskiego bombardowania 
kraju. Ojciec sierżanta Spon­
dera zamieszkiwał dawniej 

I przez długie lata Chicago.
Wiadomość tę, smutną jak 

wszystkie wiadomości z Pol­
ski, jęczącej obecnie pod jarz-

JAK DOJECHAĆ DO 
CHICAGO STADIUM

Chicago Stadium mieści się 
przy ulicy Madison w połowie 
bloku tramwajowego pomiędzy 
ulicami Ashland i Damen ave. 
Najłatwiej zatem dojechać, bio- 
rąc tramwaj do którejkolwiek z 
tych trzech ulic, zależnie od te­
go, gdzie kto mieszka, i następnie 
do Stadium pod nr. 1800 West 
Madison ul. Od Ashland i od 
Damen ave. można dojść pieszo, 
natomiast tramwaj na Madison 
staje naprzeciw Stadium.

Jeśli pojedziecie górną koleją, 
to z północnej strony wziąć ko­
lej Humboldt lub Logan i jechać 
do ulicy Madison; z zachodniej 
strony Douglas lub Garfield do 
Marshfield i tu przesiąść się na 
Humboldt lub Logan i jechać do 
następnej stacji. Z południa 
Jackson Park Express lub Engle­
wood do śródmieścia przy ul. 
Adams i Wabash, tu przesiąść po 
drugiej stronie mostu na Logan 
lub Humboldt i jechać do stacji 
Madison. — Dla tych, którzy po- 
jadą w swoich autach jest przy 
Stadium pełno miejsca do bez­
płatnego parkowania.

PRZESYŁAMY
PIENIĄDZE

DO WSZYSTKICH PAŃSTW 
W EUROPIE—
SPROWADZAMY OBYWA­
TELI AMERYKAŃSKICH—
ASEKURUJEMY OD OGNIA 
DOMY, RZECZY DOMOWE, 
AUTOMOBILE OD WYPAD­
KU I KRADZIEŻY, OKNA 
WYSTAWOWE I.T.D.

Wszelkie informacje udzialamy 
bezpłatnie.

R. Matuszczak & Co.
1137 MILWAUKEE AVENUE 

Teł. Brunswick 6407
Biuro otwarte codziennie do godziny 

8-mej wieczór.

mem nazistowskich zbirów, o- 
trzymał nasz policjant od swo­
jego brata, Jana Spondera, lo­
tnika w polskiej armii, który 
w czasie inwazji niemieckiej 
został ranny i obecnie znajdu­
je się w jednym z obozów w 
Rumunii.

Jan Sponder pisze, że ich oj­
ciec zo tał zabity przez Niem­
ców w czasie dzikiego bom-; 
bardowania miasta Tarnowa, 
w odległości dziesięciu mil od' 
Krakowa.

“Zabili mi żonę i syna—pi­
sze lotnik Sponder — a także 
ojca, brata Jakuba, jego żonę 
i ich ośmioro dzieci. Już mi nic 
nie pozostało na świecie, jak 
tylko zdążać do Francji i za­
ciągnąć się do Armii Polskiej. 
Brutalni Niemcy wymordowali 
nam setki tysięcy ludzi i wciąż 
jeszcze mordują, wypędzają ze 
swoich domów i tępią Polaków 
na każdym kroku.

Sierżant Józef Sponder, któ­
ry zamieszkuje pod nr. 1823 
West 21-sza ulica, oświadczył,

Związek Narodowy Polski jest 
organizacją narodową i społeczną, 
utworzoną dla dobra wychodźtwa i 
wszystkich swych członków. Zapisz 
się więc do niego jak najprędzej.

BILETY NA KON­
CERT DO NABYCIA

DZIŚ PRZY KASIE

Komite. b.l. lów ii. MxLie.rax,Y t 
koncert Jana Kiepury połączony 
z Manifestacją Narodową podaje, 
że pozostało jeszcze kilkaset bile­
tów, które nabyć będzie można 
dziś wieczorem przy kasie przy 
wejściu do Chicago Stadium — 
przy Wood i Madison ul. Kasa 
biletowa w Stadium będzie o- 
twarta od godziny 6:30 wieczo­
rem. Kto nie nabył jeszcze bile­
tów, niech przyjędzie do Sta­
dium dziś wieczorem, a przy ka­
sie takowe jeszcze będzie mógł 
otrzymać, dopóki się nie wyczer­
pią. Osoby przeto, które nie mają 
biletów, powinny przybyć wcze­
śnie.

F. A. ZDROJEWSKI IDZIE Z LUDEM A NIE Z PARTIĄ

F. A. Zdrojewski

Feliks A. Zdrojewski, kandydat 
na ponowny wybór na Trustysa 
miasta Cicero, przemawiając w tym 
tygodniu do grupy obywateli pła­
cących podatki, oświadczył, “Cho­
ciaż jestem Demokratą i staram się 
o ponowną nominację w Demokra­
tycznych Prawyborach w dniu 13go 
lutego, pragnę zaznaczyć, że każdy 
mieszkaniec Cicero, czy to Repu­
blikanin, Demokrata lub nie nale­
żący do żadnej partii, podczas mego

urzędowania był starannie trak­
towany.

“Faktycznie,” mówił on w dal­
szym ciągu, “powszechnie wiadomo, 
że zawsze słuchałem więcej ludno­
ści miasta niż zarządzeń lub suge­
stii jakiejkolwiek politycznej orga­
nizacji. Gdy kiedykolwiek ktoś 
miał jakieś zażalenie, wezwanie do 
wprowadzenia jakiegoś ulepszenia, 
lub chciał dowiedzieć się o dzia­
łalności Rady Miejskiej, każdego 
czasu był u mnie mile widzianym.”

Przy końcu swego krótkiego prze­
mówienia p. Zdrojewski podniesio­
nym głosem oświadczył, “Pragnę 
żebyście wiedzieli, iż nikt z mojej 
rodziny nie ma żadnego politycz­
nego zajęcia. Nie wierzę w prze­
pełnianie listy płatniczej miasta 
ludźmi którzy otrzymują i wypeł­
niają swe zajęcia jedynie dlatego 
że są spokrewnieni z jakimś urzę­
dnikiem. Każdy pracownik miejski, 
czy to mężczyzna czy kobieta, po­
winien posiadać kwalifikacje do 
pracy którą ma wykonywać i po­
winien wykonywać swą pracę co­
dziennie przez osiem godzin.

“Chcecie wiedzieć jak zmniejszyć 
podatki. Oto tak, niech pracę wy­
konują ludzie znający się na niej, 
niechaj pracują przez cały dzień 
otrzymując całodzienną płacę, a w 
krótkim czasie listy płatnicze zna­
cznie zmniejszą się, wobec czego 
zmniejszą się i podatki.” (R.M.)
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Marki Handlowej
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Gen. Józefowi Hallerowi
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GENERAL J. HALLER
A Short Story of His Life

(Dokończenie na następnej stronie) Z czasów, gdy Geni. Haller dowodził Legionami

prominent part during the 
Warsaw against the Bol­

ton 
dzwon

iwską ulicą!
y państwa majestat.

idy z przed- 
epodległości 
imitet Naro-

SERDECZNIE WITAMY 
DOSTOJNEGO GOŚCIA!

Marzec. — Dowódca 
III Korpusu, Generał.

Kwiecień — Dowódca

GENERAŁ BRi
Członek Rządu

— Ślub.
— Zostaje kapitanem.
— Spensjonowany.
— Sierpień, Legion Wscho-

JEST PRZYKŁADEM BOHATERSTWA 
PATRIOTYZMU I CNÓT OBYWATELSKICH

.ugłą .> od..-prż.<’u każi , 
W przesypujące się żelazo, w 
płynęła Wisła jednako i dalek 
Wisło, rzeko —
Miasto w śmiertelnym uścisku 
Upiorna jest dzicz ze Wschodu! 
Ile już świętej krwi spłynęło war* 
Warszawo, w tobie jest niedosię : 
Warszawo jeśli ty padniesz — 
stolico.
W mieście zalśniło. 
Aż kimś zatrząsł przestrach. 
Przejechał zapał, przejechał j».» 
w skrach...
Uderzyli.
Nie przerazisz śmiercią! 
Wybuch ziemi. 
Ochotnicza Armia.
Z krzykiem, z krzyżem upadli na krzyż — 
Przez śmierć skłębioną i czarną 
przeszedł życia świetlisty szał.
Było to wielkie polskie zwycięstwo. 
Jesteśmy zwycięstw zwyczajni.
Kiedyż się Europo w cud nad Wisłą, w obrońców twoich męstwo 
jak w słońce na wschodzie wpatrzysz?
Nad Wisłą, w okolicach Radzyńiina 
co roku w połowie sierpnia 
kończą się żniwa, 
pszenice padają złociście i żyta srebrnie. 
Kosarze idą przez pole, 
chrzęszczą zboża przegięte na kosach, 
kołysząc się, wolno kosząc, idą żniwiarze boso 
przez pokosy leżące na dole -g-

Wisło nasza .Wisło, wierna Polsce rzeko, 
Obroną Warszawy słyniesz już daleko...
Strażnico praw Polski, ustrzegłaś stolicę 
Wrogom Europy zatknąwszy granice.
Cud Marny — Paryża, cud Wisły — Warszawy — 
Triumfy obrony, wiekopomnej sławy!
Francja wespół z Polską w orężnym współczynie 
Nowym dziejom świata dźwignęły świątynie.
Nad Marną i Wisłą — wielki palec Boży 
Wskazuje szlak wyjścia — z Bezducha bezdroży, 
Karci barbarzyństwo — przemocy, bezprawia, 
Którym ród Judaszów — pomniki wystawia, 
Godząc w Chrystusowych praw wielkie świątynie 
W praw moralnych gwałcie, w burzycielstwa czynie.
Wisło nasza, Wisło cudotwórcza rzeko,
Obroną praw Polski zasłyniesz daleko, 
Jak daleko sięgną cudu Marny dzieje — 
W nowej ery świata wyroczne koleje.
Cud Marny i Wisły, z ducha twórcze cudy, 
Wielkiej wojny świata okupują trudy;
Z nad Wisły i Marny, dwa wielkie narody, 
Powołują ludzkość — na wolności gody.
Paryż i Warszawa, dwie wielkie stolice, 
Świątyniom praw ducha budują strażnice, 
Na szańce Wolności, w obronie twierdz Prawa, 
Wiodą nawę świata — Paryż i Warszawa!

JEST ŻOŁNIERZEM Z ZAWODU I Z UMIŁOWANIA 
W MYŚL STARYCH TRADYCJI POLSKICH

Jakimi Uczuciami Darzyli 
Generała Jego Żołnierze?

Mówi o tym list oficerów do żony 
Generała pisany w pamiętnych 

czasach 1918 roku.

Vv żałobny 
Bił trwogi 
I biły w kraj pioruny. 
Wyruszył w bój 
Fanatyk — zbój, 
Płód pychy i przekleństwa, 
Wiodąc na mord 
Zastępy hord
Po trupach do zwycięstwa.
Choć krwawy mrok 
Przysłania wzrok
Czujne są nasze straże, 
Uderzym weń, 
Gdy sądu dzień,
Dziejowy zegar wskaże. 
Ludu, gdy w dłoń 
Pochwycisz broń
Niech zemsta mieczem, 
błyśnie,
Niech sądzi gniew, 
Niech wroga krew 
Strumieniem wielkim 
tryśnie.
Za łzy, za ból
Ich jęk wśród bul
Może głos zemsty zgłuszy. 
Ich śmierci lęk,
Konania jęk
Podłą ich zbudzi duszę.

great popularity among

Ważniejsze Daty z Życia 
Generała Hallera

dca ochot- 
’wyoi pa- 
i obow'u-

SOBOTA, 10-GO LU i

Ur. 13. VIII. 1873 w Jurczycach 
pod Krakowem.

Do 1882 w Jurczycach.
1882 — 1887 we Lwowie.
1887 — 1889 w niższej 

alnej w Koszycach.
1888 — Śmierć Ojca.
1890 — 1892 w wyższej 

alnej w Hranicach.
1892 — 1895 w Akad. 

Wiedniu.
1895

cerem.
1906
1909
1910
1914

dni.
1914 — 30 września, II Brygada.
1914 — 27, IX. komendant baonu.
1914. — I. X. komendant pułku.
1914 — 31. X. major.
1914 — 15. XI. podpułkownik, 

kmdt. pułku i Grupy.
1915 — 15. ni. pułkownik.
1916 — 15. VII. pułkownik Bry­

gadier, komendant II Brygady.
1918 — 15. II. Przejście pod Ra- 

rańczą.
1918

dywizji
1918

Korpusu .

Całej Polsce szabla Twoja błyska
Pod Rarańczą, na polach Kaniowa.

Jako hasło — dźwięk Twego nazwiska, 
Jak rycerska spuścizna ojcowa.

W ogniu-ś bitew zawarł z nią przymierze, 
Jenerale Józefie Hallerze.

Z Archangielska, z białego Murmania, 
Przez Sybiry, przez morza — pół świata 

Szliście razem do Polski zarania:
Ty, i Twoja gromada skrzydlata,

Twoje wojsko, błękitni żołnierze, 
Jenerale Józefie Hallerze.

Nie złożyłeś oręża w obronie
Swego życia, — ale dla Ojczyzny

Trud żołnierski wybielił Ci skronie 
Orderami pierś przybrały blizny.

Tych orderów nikt Ci nie odbierze, 
Jenerale Józefie Hallerze.

Od dzieciństwa zawsze: orzeł biały, 
Wolna Polska, sztandar narodowy

I Twe imię wśród rycerskiej chwały, — 
Tymi matka uczyła mię słowy, — 

Ze dziś w Ciebie tak, jak w Polskę, wierzę, 
Jenerale Józefie Hallerze.

August 13, 1873 — Born in Jur- 
czyce, near Krakow. Attended 
Lwów, Koszyce and Hranice High 
Schools, graduating in 1892.

1895 — Graduated from Military 
Technical' Academy at Vienna. 
Served as an officer in Austrian 
Army for la years then retired on 
his family estate at Wysock. Co­
operated with the Polish Sokols, a 
semi-military organization.

1914 — Formed the Eastern Po­
lish Legion and commanded the 3rd 
Polish Infantry of the Polish Le­
gions (2nd Brigade). Wounded in 
the Battle of Rafajlowa.

1916 — Commanded the 2nd Bri­
gade of the Polish Legions.

1918 — Following the Russo- 
German peace treaty crossed the 
battle front at Rarancza and united 
with the 2nd Eastern Corps in 
Ukraine and later commanded both 
groups. Following the Battle of Ka­
niów commanded the various Polish 
detachments outside of Poland it­
self. Later, Gen. Haller commanded 
the Polish forces fighting in France, 
returning to Poland in 1919 with 
the rank of Brigadier General.

Took a 
Battle of 
sheviks.

Enjoys
the American Poles in view of the 
fact, that the Polish Army in France 
which he commanded, consisted 
mostly of Poles from the United 
States.

JWna Pani!
Kiedy w dniach wielkiej klę­

ski i żałoby, po całej ziemi 
Polskiej, szedł głos protestu i 
skargi, przyleciał ku nam, od 
dalekich kresów głos braci na­
szych serdecznych, towarzy­
szów broni. Nie jako lament 
słabych, skrzywdzonych, lecz 
jako protest mężnych uderzył 
w nas jak grom — i wstrząsnął 
dreszczem zachwytu i dumy. 
Bo to znalazł się w Polsce ktoś 
co na gwałt i obelgę dał od­
powiedź żołnierza. W męce £>- 
samotnienia, w tragicznej z 
braćmi naszymi rozłące, żyjąc 
jedyną wiarą i nadzieją, że kie­
dyś złączyć się z nimi musimy, 
błogosławimy dziś Temu, któ­
ry podniósł czyn śmiały, który 
dla woli czynu i męskiej decy­
zji nie zawahał się poświęcić 
osieroconych.

Salutując duchem Tych, co 
odeszli w dal na nieznane losy, 
czynimy Im wierności bratniej 
ślubowanie. Niezłomnemu Wo­
dzowi (Gen. Hallerowi) nie­
złomnej Brygady, imieniem 
tych, co pozostali — składamy 
na ręce Czcigodnej Pani hołd i 
uwielbienie. Żelaznej Jego woli 
— Cześć i posłuszeństwo.

21 lutego, 1918 r.
Uwięziony korpus oficerski 2 

pułku ułanów.

rumiany 
askrzepłe i krwawe.

rli się o Warszawę,
)cimska i zbaraska, potrzeba.

Ludwik świeżawski
BITWA PO

31 października 1914 roku został mianowany mayorem, a 
15 listopada tegoż roku podpułkownikiem i dowódcą grupy le­
gionowej. W tym charakterze brał udział w walkach przeciw 
armii rosyjskiej, broniąc przełęczy Pantyrskiej w Karpatach, 
oraz staczając szereg krwawych bitew. W bitwie pod Rafałową 
był rannym, ale mimo to nie opuścił pola bitwy.

15 marca 1915 Haller otrzymał nominację na pułkownika, 
a wreszcie 15 lipca 1916 (po rocznej chorobie spowodowanej 
katastrofą automobilową) objął dowództwo 2-giej Brygady 
Legionów, na czele której Igo grudnia 1916 roku wkroczył do 
Warszawy. Ponieważ jednak legioniści nie chcieli złożyć przy­
sięgi na wierność Niemcom, tych, którzy wręcz odmówili przy­
sięgi uwięziono w Szczypiornie, 2-gą zaś Brygadę Legionową 
przeniesiono do Przemyśla i przemianowano na Polski Korpus 
Posiłkowy przy armii austriackiej.

Zawarcie przez Niemcy, Austrię i Bolszewicką Rosję po­
rozumienia co do oderwania Ziemi Chełmskiej i przydzielenia 
jej do Bolsżewii wywołuje falę buntu wśród 2giej Brygady Le­
gionów. Haller wtedy zdobywa się na czyn mocny i bezkompro­
misowy. Oto w dniu 15go lutego 1918 roku wypowiada on o- 
twartą walkę okupantom niemieckim i austriackim, stacza bi­
twę z Austriakami pod Rarańczą, przechodzi z częścią 2-ej Bry­
gady przez linię okopów na wschód, aby połączyć się tam z woj­
skowymi formacjami polskimi.

Dla Brygady Hallerowskiej rozpoczyna się wówczas okres 
ciężkich chwil na Ukrainie: brak żywności i pieniędzy, przecię­
cie łączności z innymi oddziałami polskimi utrudnia posuwa­
nie się naprzód. O tyle to udaje się, iż wreszcie napotyka on 
na wojska polskie gen. Stankiewicza. Po połączeniu się. Halle­
rowi przypada w udziale objęcie dowództwa całego korpusu — 
już w stopniu generała. Haller wydaje rozkaz marszu poprzez 
Ukrainę na północ, gdzie władzę sprawują Niemcy. Było to 
przeciskanie się cichaczem, aby uniknąć spotkania z Niemcami, 
a całą siłę polską zachować na potrzebną chwilę! W ten sposób 
Korpus dotarł w okolice Kaniowa. Rozpoczęły się z Niemcami 
partraktacje, która zakończyły się zagwarantowaniem przez 
Niemców neutralności. Jeszcze jednak raz miała się sprawdzić 
przysłowiowa kłamliwość i wiarołomstwo Germanów. lOgo 
maja 1918 roku Niemcy znienacka napadają na Korpus Pol­
ski. Wywiązuje się dwudniowa walka, w której Polacy, jako 
dwukrotnie słabsi liczebnie i gorzej wyposażeni, muszą kapitu­
lować. Wprawdzie złożyli broń, ale przez swe długie nękanie 
Niemców i absorbowanie ich sił na wschodzie niewątpliwie 
przyczynili się wojacy hallerowscy do zwycięstwa aliantów na 
zachodzie Europy.

Generałowi Hallerowi udaje się ujść z pod Kaniowa. Z wiel­
kimi trudnościami przedziera się do Kijowa, a stąd do Moskwy, 
organizując wszędzie po drodze placówki i oddziały polskie. W 
Moskwie powołał do życia Komisję Wojskową, mającą werbo­
wać Polaków, poczym wyjechał na Daleki Wschód do Murmań­
ska.

W lipcu 1918 roku, gen. Haller wsiadł z kilku oficerami na 
statek angielski, aby przez Anglię dostać się do Francji. We 
Francji uformowało się wówczas wojsko polskie pod egidą Ko­
mitetu Narodowego Polskiego na czele z Romanem Dmowskim.

— Generał spadł nam, jak z nieba — rzekł Roman Dmow­
ski przy powitaniu w Paryżu 13 lipca 1918-

Natychmiast zaliczono gen. Hallera w poczet członków 
Komitetu Narodowego Polskiego, a w porozumieniu z Alianta­
mi przeprowadzono jego nominację na głównodowodzącego 
wszystkich wojsk polskich, współdziałających z Enten.ą.

— Całe moje Ministerium jest na twoje, generale, rozka­
zy — powiedział premier Clemenceau, zaraz podczas pierwszej 
wizyty.

Rozpoczęła się wytężona praca nad tworzeniem wojska 
polskiego we Francji. Ściągano tysiącami ochotników ze wszy­
stkich stron. Szły transporty już gotowe i przećwiczone od 
Wychodżtwa Polskiego z Ameryki. Wielki musiał zapał i wia­
ra temu towarzyszyć, skoro w lecie 1918 r. Gen. Haller miał

dążących do zdobycia 
’ Naczelny

Gen. Józef Haller urodził się w dniu 13go sierpnia 1873 r. 
w starym dworku szlacheckim w Jurczycach, majętności ro­
dzinnej Hallerów, położonym pod Krakowem. Tam też spędził 
lata swego dzieciństwa, aż do roku 1882, kiedy rodzice prze­
nieśli się do Lwowa, gdzie ojciec Hallera, Henryk, był dyrek­
torem Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego-

Ród Hallerów zamieszkuje w Krakowie od wieku XIII, sta­
nowiąc jedną z najstarszych, a dla kultury polskiej jedną z naj­
bardziej zasłużonych rodzin polskich. Pierwsza drukarnia kra­
kowska była własnością Hallerów. Dziadek generała, Józef 
Haller, był prezydentem wolnej Rzeczypospolitej Krakowskiej 
w okresie po kongresie wiedeńskim. Stryj Cezary, powstaniec 
z 1846 i 1863 roku, był członkiem Rządu Narodowego, a póź­
niej posłem do parlamentu austriackiego. Po matce Oldze z 
Treterów, odziedziczył gen. Haller krew francuską.

We Lwowie Gen. Haller rozpoczął nauki w gimnazjum, 
skąd przeniesiono go do szkoły realnej w Koszycach, gdzie we­
spół z inymi — nader tam nielicznymi — uczniami Polakami 
założył “klub Polski. Ostatecznie jednak porzuca Haller szko­
łę w Koszycach i wstępuje do wyższej szkoły realnej w Hrani­
cach, którą kończy w 1892 roku, poczym udaje się na studia 
artyleryjskie do Wojskowej Akademii Technicznej w Wiedniu.

Po skończeniu w’ 1895 roku studiów artyleryjskich złożył 
egzamin oficerski i w stopniu podporucznika przydzielony zo­
stał do 2go pułku artylerii we Lwowie. W r. 1906 ożenił się z 

Aleksandrą Sala. Uzyskawszy w r. 1909 nominację na kapi­
tana, w rok potym opuścił szeregi armii austriackiej i osiadł 
na roli, gospodarując w majątku swego teścia Wysocko pod 
Brodami. Równocześnie rozwinął w tym czasie szeroką dzia­
łalność kulturalno-społeczną, zwłaszcza żywo interesując się 
ruchem wojskowym wśród młodzieży polskiej, w Skautingu 

’ arcc^twie) i Sokolstwie.
ich wojny światowej zastaje Józefa Hallera przy pra- 

. U przysposobieniem wojskowym Sokolstwa l1'1” " w-™*- 
:cirli stronnictw dążących do zdobycia

(Na cześć Armii O
Po nocy nieprzespanej 
dzień obłoków przetarł twa 
wilgotną białą chustką zm 
i z czoła młodego żołnierz 1 
Jak o mur zmęczeni bardzc 
gdy im ręce znużyła

krai w noc'

Szczęsny Leśniewicz

DZIEŃ SADU

Wiesław Pyrek
Od Dzieciństwa Zawsze<

(Przedruk z “Weterana” Listopad 1939)
Generał Józef Haller w Ameryce. Jest to Jego trzeci przy­

jazd, ale jakże w odmiennej misji i warunkach. Po raz pierwszy 
przybył w roku 1923, jako jeden z naczelnych wodzów zwycię­
skich wojsk alianckich, Wódz Armii Polskiej we Francji, na 
konwencję Amerykańskiego Legionu.

Obecnością swą na zjeździe byłych wojskowych amery­
kańskich podkreślił trwały stosunek serdecznej przyjaźni po­
między narodem polskim a amerykańskim.

Taktem i szczerością zdobył ogromną moc przyjaciół w e 
wszystkich sferach amerykańskich zarówno dla Siebie, jak i 
dla całej Polski.

Inny zupełnie był cel drugi Jego przyjazdu 
cu roku 1934.

< Tym rażeni przybył 
'ii ‘ t-s

Maria Czesława Przewóska

Cud Wisły

nie roiuiuwama utsiouu r 
się zaczątkiem 2gisj Ur„gn 
packą. /

31 października 1914 roku został mianowany w alidów polakiem 1 tym m . 
stfały uwieńczone pięknymi rezultat—^.

Dzisiaj poraź trzeci danym jest nam witać 
niej ziemi amerykańskiej.

Jakżeż odmienne warunki i cele zmuszają 
narodowego, zasługującego na wypoczynek i wygody do podję­
cia męczącej podróży zamorskiej i wypełnienia nadzwyczaj 
delikatnej i zarówno ważnej misji.

Widzimy w nim tego samego człowieka, który przed 21 la­
ty w garnizonach czy na froncie stale nam mówił “że mamy 
wszystko oddać Ojczyźnie, zapominając o sobie, swych korzy­
ściach i wygodach.

I sam stale i niezmordowanie szedł i idzie według dawa­
nych innym wskazań.

Dlatego też dzisiaj, pod wpływem tego strasznego ciosu, 
jaki spotkał naszą Ojczyznę, czujemy się więcej niż kiedykol­
wiek dumni z tego faktu, że przedstawicielowi prawdziwego, 
bo bezinteresownego patriotyzmu poruczono bodajże najważ­
niejszą misję.

Sam Generał Haller w liście z listopada pisze: “Misja mo­
ja oficjalna będzie misją kulturalno-społeczną. Obliczona jest 
na około 2 miesiące”.

Celem mjsji będzie:
1. Zaznajomienie Polonii amerykańskiej i wszystkich na­

szych przyjaciół w Stanach Zjednoczonych z obecnym stanem 
rzeczy w Polsce, wywołanym przez wojnę i okupację.

2. Zaznajomienie z programem nowego Rządu Polskiego.
3. Zaapleowanie o pomoc dla całej ludności w Polsce, tak 

straszliwie dotkniętej przez wojnę i okupację.
To jest urzędowy program. Ale to nie wszystko. Trzeba 

będzie pozyskać potężnych sojuszników i przyjaciół Sprawy 
Polskiej. Wierzymy, że jeżeli wychodźtwo polskie zechce zro­
zumieć ogrom misji Generała Hallera (bo my weterani jeżeli 
nie zawsze rozumem politycznym, to sercem żołnierskiem od­
czuwamy) to sukces Jego misji będzie zapewniony, a wówczas 
wyjdzie to na korzyść narodu i przyszłego a potężniejszego 
państwa polskiego.

Witamy pana Generała i Ministra Polski!

1918, 27 maja. — Woaz naczelny 
„ił polskich poza granicami okupa­
cji austro-niemieckiej.

1918 — 10 — 20 czerwca w Mo­
skwie.

1918, 26. VI. — 4. VII. Murman.
1918, 12. VII. — Przyjazd 

Francji.
1918, 13. VII. — Paryż.
1918, 28. IX. — Wódz Naczelny

Armii Polskiej na frontach koali­
cyjnych. (

1919, kwiecień. — Przejazd do 
Polski. Generał broni.

1919, 30. IV. — 31. V. — Obro­
na Lwowa i Małopolski.

1919, — Maj i nast. Kraków. — 
(Front śląski).

1920, 21. I. — Objęcie Pomorza. 
(Toruń).

1920, 10. II. — Nad polskim mo­
rzem (Puck).

1920, kwiecień — lipiec. — Urlop, 
Zakopane, Jurczyce, Krynica.

1920, lipiec. — Gen. Inspektor 
Armii Ochotniczej, członek Rady O- 
brony Państwa, Przewodniczący O- 
bywatelskiego Komitetu Obrony 
Państwa, Prezes Polskiego Czerwo­
nego Krzyża.

1920, 23 lipca. — Dowódca Fron­
tu Północnego.

1920, 13 sierpnia. — Wydanie 
przez Gen. Hallera, rozkazu decy­
dującego o losach kampanii.

1920, 13 — 15 sierpnia. — Bitwa 
pod Radzyminem.

1920, 14 sierpnia. — Początek o- 
fenzywy. Bój pod Warszawą.

1920, 25 sierpniś. — Zwycięstwo.
1921. — Przewodniczący Najwyż­

szej Komisji Opiniującej, a później 
Inspektor Generalny Artylerii.

Brał udział w bitwach: Rafajlo­
wa, Zielona, Pasieczna, Pniów, Na­
dworna, Hwozd, Mielniki, Fitków, 
Mołotków, Pasieczna, Zielona, Ra- 
fajłowa, Zielona, Maksymiec, Ra- 
fajłowa, Maksymiec, Zielona, Pa­
sieczna, Pniów, Maniawa, Kryszka, 
Markowa, Sołotwina, Zuraki, Boho- 
rodćzany, Niebytów, Kołomyja, Sto- 
bychwa, Zarzecze, Wielicko, Ja- 
nówko, Sitowicze, Rudka Myczyń- 
ska, Rarańcza, Kaniów, Brześć, Ja­
nów, Sokołów, Mińsk Mazowiecki, 
Radzymin, Nasielsk, Mława, Prza­
snysz, Warszawa.

Ranny pod Rafajłową, listopad 
1914 i pod Rędzinami, maj 1915 w 
wypadku automobilowym.

Kawaler orderów: Virtuti Milita- 
ri, Krzyża Wojskowego Francuskie­
go z palmą, komandor Legii Hono­
rowej, Krzyża Walecznych (4 razy). 
Wielki oficer Korony Włoskiej, Ka­
waler Orła Białego, etc.

’EF HALLER, 
go we Francji



Kto Jeszcze Nie Czytał Książki 
WOJNA W POLSCE 

CZYLI

PRZEPOWIEDNIA WARSZAWSKA 
powinien ją sobie przeczytać natychmiast. Książka ta 
gruntownie obrazuje początek wojny zwycięskiej 1914 roku. 

CENA KSIĄŻKI TYLKO 50c
Przysyłajcie zaraz pokąd nie wyprzedane.

DZIENNIK ZWIĄZKOWY, 1406-10 W. Division St., Chicago

en. Haller Dziś Gościem w Chicagoowiny z South BeriiK ind
(Dokończenie z poprzedniej stronicy)
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do ostatniej prawie chwi- 
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na kopyto nazistowsko-fa-
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Zjedn. Urodził się w South Bend 
i- całe życie tu zamieszkiwał. Po­
zostawił trzech’ braci i pięć sióstr, 
w łączając w to Czig. Siostrę M. 
Tyburcję ze Zgrom. Sióstr Naza- 
re tanek w Chicago. Należał do So­
kołów Miecz. Romanowskiego, or­
gan izacji Eagles i Unii Typograficz­
nej.

nj piknik kupiecki, który 
ta odbyć się ma w lasku Hc 
granicy stanów Indiana i 3

ijska barbarzyńskich 
Polskę, wini za to 
św. ... A teraz 
się na Papieża za

Zadzwońcie na Nr. 3-2813, aby 
wam codziennie chłopiec przynosił 
“Dziennik Związkowy’ do domu. 
Albo udajcie się osobiście do p. 
L. J. Stachowiaka, 1122 Western 
ave.

nych na Kazimierzowie nowym

I nie za troskę i pamięć o nas, tu­
dzież zapewnić go, że za serca nam 
okazane potrafimy odpłacić ser-

[ cem i daj Boże, abyśmy uczynić to 
. mogli jak najrychlej w wolnej Oj- 
: czyźnie naszej.

Słowami podzięki proszę podzie-
1 lić się z rodakami, braćmi naszy­
mi, którzy listami swymi pełnymi 
entuzjazmu i ufności w słuszność 
sprawy pomagają podnieść na du­
chu tych nielicznych z pośród nas, 
którzy w najmniejszym choćby 
stopniu powątpiewają, że sprawie­
dliwość dziejowa musi zatriumfo­
wać nad bronzowym i czerwonym 
bandytyzmem.

(—) Porucz. Piotr Jarzęcki. 
W osobnym zaś liście żołnierze 

z obozu także zasyłają serdeczne 
podziękowanie za listy i przysłanie 
im polskich gazet przez Polonię z 
South Bend i z całej Ameryki.

Klub Konrada Instaluje. 1 
W zeszłą niedzielę wieczorem T 

sali klubowej na Kazimierzowie n 
była się instalacja nowego zar 
du Klubu Konrada, zespołu am ( 
torów sceny przy tejże parafii. Ta­
deusz Pytlewicz zajął miejsce pr A 
zesa, który to urząd dotychcz 
sprawował Franciszek Witucki, ; 
Wiel. ks. Kaziimerz J. Witucki, > 
S. C., dyrektor, odebrał przysię/ 
podczas bankietu instalacyjnego 
Przemawiali p. Witucki, p Pytle­
wicz, Klemens Maćkowiak, Modest 
Wendowski, oraz panny Joan’ 
rzyńska, 
Ludwika

Stu dent Spowodował Kolizję.
Trzy Polki odniosły obrażenia 

rychło rano w poniedziałek u zbie­
gu ulic Walnut i Lincoln Way 
West wskutek lekkomyślnej jazdy 
studenta z Uniwersytetu Notre 
Dame, który jechał autem bez la­
tarni. Ofiarą wypadku padli, pani 
Stefanowa G uzicka. 718% W. In­
diana ave., potłuczone piersi i 
posiniona; panna Władysława Jan­
kowska, 2309 W Bertrand ul., cię­
cie na czole i sińce na nogach, oraz 
jej siostra, Ryta, która ma żebro 
złamane. Pogotowie policyjne prze­
wiozło ofiary do szpitala Epworth. 
Kierowca auta, p. Guzicki, wyszedł 
cało z kolizji. Student, Edward 
Murphy, jr.. lat 21, z miasta New 
York, został aresztowany za lekko­
myślną jazdę.

cnęthym mtoazieńcóm i panie, 
polskim ze wszystkich dzielnic, 
jąc ludzi chętnych, idei poświ 
nych, organizacja będzie miała >- 
sze szanse rozwoju, tak powić, t 
nam młodzież, która zniechęco 
jest do reszty brakiem udziału d> 
legatów w posiedzeniach i poczy 
naniach tej centrali.

’ | Berlin
' I to, że. . - -

zykach

Padł Trupem Idąc Na Popielec.
Wychodząc ze swego domu, aby 

udać się na nabożeństwo popiel­
cowo w kościele św. Stanisława B. 
i M., nagle padł trupem wskutek 
udaru sercowego ś. 
Kochanowski, lat 61, 
son ul., o godz. 7-ej 
środę. Z ostatnimi 
śś, pośpieszył wiel.
Szymanowski, C. S. C., wikary ze 
Stanisławowa. Nieboszczyk urodził 
się w Niemczech dnia 11-go gru­
dnia, r. 1878, skąd do South Bend 
przybył 58 lat temu. Prócz wdowy, 
Bronisławy, pozostawił syna, trzy 
córki, dwóch braci, cztery siostry 
i 11-ro wnuków w South Bend 
Pogrzeb odbędzie się w poniedzia­
łek rano o godz. 9-ej z kościoła 
św. Stanisława B. i M. na cmen­
tarz polski św. Józefa. Pan Kocha­
nowski, człowiek bardzo religijny, 
czuł się zdrów cały dzień i był u 
pracy.

eń i wtedy na powalonym ciel- 
sktj atana zatkną zwycięski sztan­
dar Orła Białego. Nam nie inaczej 
mvfceć i sądzić. Bo jest jeszcze Bóg 
na piebie, który widzi jak Kainy w 
Police krew niewinną leją, który 
słyszy wszelkie skargi, jęki i bóle 
ofi4 , nad którymi niemieccy szatani 
się znęcają. A gdy Sprawiedliwość 
Bos ka upuści swą ciężką rękę karzą- 
cą, ’.o lepiej, że ci, którzy tę krzyże 
i figury w kościołach w Polsce, plu­
gawili, matki i dzieci mordowali i 
naród występić chcieli—lepiej, żeby 
oni się wcale nie narodzili, bo stra­
szna choć słuszna ich zapłata spo­
tka. |

‘Z| krwi i łez powstanie znowu 
Polska — i wielką znów radość mieć 
wszyscy będziemy”, zakon czył. 
“Bądźmy cierpliwi. A módlmy się, 
aby naprędzej sprawiedliwości Bo­
skiej zadość się stało, bo snadź już 
dopełnił się kielich goryczy naszego 
męczeńskiego narodu”.

Komitet Kościelny Bez Zmia'
Na rocznem posiedzeniu paraf, 

nem na 
członków 
których 
skończył,

Niemcy Okryje Po Wszystkie Wieki 
Nieskończona Hańba.

“Gdy skończy się pożoga wojen­
na i ze straszliwych ruin wyłoni się 
nowy porządek rzeczy na skąpanym 
we krwi świecie, Niemcy nie będą 
mogli nikomu ze wstydu w oczy pro­
sto spojrzeć”, powiedział p. Franci­
szek K. Czyżewski, kprespondent 
Pism Związkowych, członkom 
członkiniom Kółka Literackiego i. 
Marii Konopnickiej na zebraniu 
programie patriotycznym w sali 
Kościuszko, 410 9. Laurel ul., Mi­
shawaka, w zeszłą niedzielę po po­
łudniu.

“Wielkim będzie wstyd i sromota 
każdego Niemca na świecie. Ich be­
stialskie wyczyny, ich bezgraniczna 
drapieżność, ich potworne zbrodnie 
i morderstwa mścić się będą na nich 
jak krew niewinnego Abla mściła się 
na Kainie. Dopóki świat będzie 
światem, jaszczurcza ta rasa będzie 
nosić na sobie znamię Kaina. Spra­
wiedliwość Boża ich w końcu dosię- 
gnie i na wieki będą pohańbieni, ja­
ko wyrzutkowie społeczeństwa całe- 
całego świata”, oświadczył korespon­
dent związkowy. “Historia strasz­
nie się pomści na brutalach”.

“Żołnierze piszący do mnie z obo­
zów na Węgrzech szczególnie zadzi­
wiają mnie swą niezłomną wiarą, że 
Pan Bóg krzywdy ich pomści, że 
zaświta nareszcie dla nich słonecz-

Misjonarze Są Już w Rzymie.
Do podróży powrotnej do Stanów 

Zjedn. przygotowują się teraz w 
Rzymie polscy misjonarze Zgrom. 
OO. św. Krzyża z Notre Dame, 
którzy w zeszłą niedzielę przybyli 
do Rzymu z Bukaresztu, stolicy ru­
muńskiej, po opuszczeniu Polski 
pod okupacją bolszewicką dnia 22 
stycznia. Nie jest wiadomem, jaki 
jest stan ich zdrowia, lecz po od­
poczynku mają powrócić do Ame­
ryki. Księża misjonarze już zostali 
w Notre Dame podporządkowani 
pod władze prowincjała Stanów 
Zjedn.. ks. Thomas’a Steiner’a, 
C. S.C., na dowód, że wracają pod

Wojciechowie, czter- 
komitetu parafialne 

termin urzędowania 
wybranych zosało )

powrót. Nimi są: Czesław 
Sylwester Gieranowski, Boi 
Osowski i Michał Ściba. I 
mi zaś członkami konńiet 
zef Gadacz i Jan Szub 
dzenie przeprowadził wiel. 
zy P. Jarka, czynny proboszc 
rafii.

mierz Weiss i Ernest Waślicki, de­
legatami. Wybory przeprowadził 
wiel. ks. Kazimierz J. Witucki, 
C.S.C., kapelan. Instalacja odbę­
dzie się na 12-tym dorocznym 
kiecie i tańcu wielkanocnym 
24-go marca.

Zi m Jadwigi Bronkov‘k:e;
t)ziś rano o godz. U

scioła św. Stanisława B. .1. 
cmentarz polski św. Józef i. c< 
się pogrzeb zmarłej ś. p. .' o 
Bronkc wskiei

Tl ' .i.wiaz-
’eh. w sali św. Stanisława Ko­

stki w Chicago w r. 1924, przez 
zespół Młoda Polska z parafii św. 
Stanisława B. i M. w South Bend. 
Był on również weteranem wojny

watelski odbędzie swe 
siedzenie z wyborami nowego za­
rządu w nadchodzący czwartek 
wieczorem o godz. 8-ej w polskiej 
wyższej szkole South Bend Catho­
lic High na Jadwigowie, na rogu 
ulic Thomas i Laurel. Wszyscy de- ■ 
legaci wybrani w tym roku pod­
czas rocznych. posiedzeń powinni 
przybyć na to ważne posiedzenie.

jego zasłużona 1,000 razy ka 
minie... To juz chyba pewne, ze

Kalendarzyk Posiedzeń.
Jutro—Tow. Ks. Piotra Skargi, 

gr. 1437 Z. N. P., na sali Króla 
Jagiełły, i Tow. Gwiazda .Zwy­
cięstwa, gr. 83 Z. N. P., w Do­
mu Związkowym,
ave.; Tow. Dziewic Niep.

“Poznaniu”

'znano Zasługi Kapłana Patrioty; Polka Umarła Po Wy­
padku Samochodowym; Misjonarze z Polski Są Już 
w Rzymie; Trzy Polki Pokaleczone w Wjpadku Samo­
chodowym.

Nowiny do zamieszczenia 
nice southbendskiej należy 
nować na Nr. 3-6161 do p. Fran­
ciszka K. Czyżewskiego w każde 
rano od godz. .8-ej do 12:30. Adres 
korespondenta: 837 N. Elmer ul., 
South Bend, Ind.

je- 
mu nikt nie pozwoli drewek rąbać, 
jak kajzerowi... A jednak mamy tu­
taj dużo Niemiaszków, coby jego 
paskudne kości po jego /śmierci 
nosili przy sobie, jakby relikwie... 
Dziwna tylko rzecz, że jakoś od­
wlekają z pojechaniem do Nie­
miec i jakoś im tu lepiej mieszkać 
w Ameryce...

Chyba ten podbój Finlandii przez 
Rusków... także jest pięcioletnim 
planem?... Tyle tych Rusków tam 
wyrzynają, co baranków... Zabrak­
nie wkrótce we Finlandii kamieni 
do ostrzenia noży i bagnetów po 
takiem ustawicznem ćwiartowaniu 
bolszewickich dywizji przez Finów... 
Narzekają niektórzy dlaczego Pol­
ska nie wzięła Rusków za swych 
sojuszników do wojny z Niemca­
mi... Chyba trzeba by było mieć 
specjalną armię do tego, aby Mo­
skale ustawicznie w pułapki nie 
wpadali...

Dowiadujemy się pomiędzy obcy­
mi, którzy znów więcej obcych 
spotykają, że dlatego Finowie ma­
ją więcej sympatii wśród Amery­
kanów, aniżeli Polacy dla przyczyn 
następujących: Polska nie płaciła 
swych długów wojennych jak Fin­
landia; 
li rząd 
tlerem 
dy coś
szystowskie; kiedy Niemcy napadli 
na Austrię, Polska groziła wojną 
Litwinom; kiedy Czechosłowacją 
szarpał brązowy smok niemiecki, 
Polska też skorzystała ze sposob­
ności, aby część jej dostać... Ot, to 
słyszymy od osób, co obracają się 
w obcych sferach i słyszą, co obcy 
o Polsce mówią...

Zdaniem jednego znakomitego 
polskiego generała, którego opinię 
słyszeliśmy przez pewną osobę, to 
rząd polski podczas kryzysu cze­
chosłowackiego zamiast mścić się 
na Czechach za zabrane przez nich 
Zaolzie, powinien był natychmiast 
zbratać 
polskie 
wiczne 
dnie i
Wtedy Niemcy jeszcze nie były zu­
pełnie do wojny gotowe... Czecho­
słowacja wtenczas by bić się po­
częła, alianci za nią, Rosi^ byłaby 
także po naszej stronie a clły świat 
cieszłyby się z tego, że Polacy coś 
zabrali znienawidzonym nazistom... 
Brak jednakowoż było ludzi rzut­
kich i śmiałych, mających orygi­
nalność pomysłu i geniusz przewi­
dywania... I tak, Polska do ostatniej 
chwili czekała,, aż Niemiec wszę­
dzie szpiegów powsadza, uzbroi się 
aż do zębów i... zje ją... Ale—mądry 
Polak po szkodzie, jak widać...

Wasz Frącek Czyżyk.

juryzdykcję prowincji Star - 
Do czasu wkroczenia boisz 
do Polski dnia 17-go wrześr 
mowali oni dom Zgrom. OO. 
Krzyża w Czartorysku, założeń- 
r. 1935. Księżmi są: ks. Bole: 
J. Sztuczko, C. S. C., 1. Hi 
J. Paszek, C.S.C., i ks. Józefi 
Kmienick, C. S. C. Wra z r 
powrócą ich pomocnicy i Cza 
rysku Bracia Hormidas i Ron 
C. S. C., z Hamond i St. J<; 
Jnd.

tobusów i tramwajów o później­
szych godzinach w nocy dla wy- 

. gody zwykle znacznej liczby 
osób pracujących w śródmieściu 
albo udawających się na później­
sze przedstawienia w teatrach. O- 
becnie ostatnie autobusy lub tram­
waje odchodzą ze śródmieścia o go­
dzinie 11:15, a potem trzeba iść 
piechotą, lub jechać taksówką, za 
wyjątkiem sobót niedziel, kiedy 
kursują specjalne nocne autobu­
sy tramwaje o godz. 11:30 i 12:15. 
Sprawa przedstawiona ma być 
przez komisję na regularaem. po­
siedzeniu stowarzyszenia kupiec­
kiego dnia 28-go lutego a następ­
nie referowana do Centrali.

Stefan C. Lebiedziński wybrany 
został przewodniczącym komisji 
wykonawczej a dr. Maksymilian J. 
Palicki, sekretarzem. Komitet skła­
dający się z pp. Alfreda Zawszy, 
Franciszka Kominowskiego i Jana 
Koniecznego wybrany został do 
przygotowania planów na dorocz- 

tego la- 
sler’s na 
lichigan.

ające 
Twym 
ię nie 

na- 
Bóg 
leb-

Futro Skradzione z Krzesła.
Pani Jadwiga Mirchlewicz, 418 

Pokagon ul., postradała futro war­
tości $170, które podstawiła w so­
botę w nocy na krześle w lokalu 
klubowym Posterunku Nr. 50, Le­
gionu Amerykańskiego, pnr. 411 
W. Wayne ul. Policja powiadomio­
na została o kradzieży.

1902 Western
Serca 

N. M. P. na “Poznaniu”; Tow. 
Bratniej Pomocy św. Wojciecha na 
“Krakowie”; Tow. św. Wincentego 
a Paulo, Nr. 79, i Tow. św. Bro­
nisławy, Nr. 834, oba Z. P. R. K., 
na Jadwigowie; Tow. św. Stani­
sława Kostki, Nr. 344 Z. P. R. K., 
na Kazimierzowie, i Tow. Dworza- 
nek Marii, Nr. 739 Z. P. R. K., na 
Wojciechowie.

W poniedziałek—Korpus Posił­
kowy Pań Nr. 51, Weteranów Ar­
mii Polskiej, w siedzibie pnr. 
1143% Western ave.; Stow. Alum­
nów Polskiej Wyższej Szkoły South 
Bend Catholic High 
wej na Jadwigowie.

We wtorek—Klub 
ści św. Teresy na 
Tow. Sokół Polski, gr. 8644 Z. N. 
P., na Sokolni Zyg. Balickiego; 
Tow. Polek św. Jadwigi, Nr. 850 
Z. P- R. K., na Stanisławowie; 
młodszy oddział Tow. Imienia 
Jezus, na Kazimierzowie.

W środę—Oddział Kobiet przy 
Stow. Polskich Kupców i Profe­
sjonalistów na Sokolni Zyg. Balic­
kiego; Tow. South Bend.

bińskiego. Erwin Zieliński wybra­
ny został wiceprezesem, Rajmund 

następujące Markiewicz, sekretarzem, a Kazi-

Podziękowanie dla Polonii ame­
rykańskiej z różnych miast za li- 
»ty i gazety posłane żołnierzom 
■olskim internowanym w obozie w 
■’elsopakony na Węgrzech przesłał 
Łomendant obozu, porucz. Piotr Ja- 
fcęcki, na ręce p. Franciszka K. 
Jeżewskiego, korespnodenta Pism 
"^Kązkowych. w South Bend, Ind., 

zajął się losem tego obozu. 
/■źBtelce Szanowny Panie!
i , ■feva: :ył Pan zająć się
^^^ruuozu.
•^^Mcomendąnu n. dowodem czego 
^^Łszczenie listu' kaprala Arcabo- 
g|Ha i kaprala Mulawki w ' Dzien- 

Związkowym”, a dalej cały 
ffereg listów od Braci Rodaków z 
Ameryki oraz stosy nadsyłanych 
nam czasopism w języku polskim 
z Ameryki — czuję się w miłym 
obowiązku złożyć Panu szczere bra­
terskie i żołnierskie podziękowa-

...;«uęow siało pieniądze 
“♦aterlandu.”

ie dywizje, a chwila załamania się frontu niemieckiego we 
uncji zastaje tam armię polską, w sile pięciu dywizji, z arty- 
ą kawalerią, lotnictwem kolumną samochodową, taborami 

jSknitariatem. Sam .Ojciec Św., Benedykt XV, nadesłał mu
■ andar z Orłem Białym i z wizerunkiem Matki Boskiej Czę- 

’ dchowskiej. Polacy walnie przyczyniają się do zwycięstwa
$ intów nad znienawidzonymi Germanami. Są też szeregi

■ lerowskie ważnym argumentem przy zawieraniu pokoju 
’Salskiego.

Kiedy w roku 1919 gen. Haller przybył na czele swej armii 
; kitnej do Odrodzonej Rzeczypospolitej, zostaje mianowany 

terałem broni (pełnym generałem) i jemu zostaje powierzo- 
| ' obrona kresów wschodnich wraz ze Lwowem. Po zwycię- 

ie nad Ukraińcami zostaje mianowany dowódcą frontu ślą- 
|.*?go, potym pomorskiego. On to brał w posiadanie ze swymi 
; nierzami wybrzeże Bałtyku, on zrealizował zaślubiny Polski 

orzem! 21 stycznia 1920 roku wkraczał do Torunia, a 10 lu- 
o — do Pucka.

Gdy w tym samym roku nawała bolszewicka zalała kraj i 
;' ła ku stolicy, gen Haller zostaje powołany na stanowisko 
f eralnego inspektora Armii Ochotniczej złożonej z doraźnie 

es kolonych osób cywilnych, dziatwy szkolnej etc. On to 
:z z ochotnikami obronił Warszawę przed bolszewikami 15 
pnia 1920 roku, będąc jednym z współtwórców zwycięstwa, 
dającego Europę przed zalewem komunizmu.

Po wojnie bolszewickiej gen. Haller staje się generalnym 
; lektorem artylerii oraz członkiem Rady Wojennej. Niedłu- 
l^ednak potym wskutek układów politycznych przechodzi na 

jrycurę. Rozwija wtedy żywą działalność na niwie społecz- 
j iko Preezs Polskiego Czerwonego Krzyża, Związku Har- 

stwa Polskiego i Stowarzyszenia Pomocy 'dla Inwalidów 
lennych.

Posiada najwyższe odznaczenia wojskowe i państwowe 
ikie, francuskie i włoskie.
Ostatnie lata spędzał zdała od zgiełku i wydarzeń polity­

's. Dzisiejsze tragiczne wydarzenia, które dotknęły Pol- 
vróciły oczy na Tego Wielkiego Polaka, który będąc wy- 

nym Katolikiem i Patriotą kierował się maksymą 
samego siebie sformułowaną:
Jola narodu jest moim prawem”!
Stanach Zjednoczonych Gen. Haller był dwukrotnie. 

: - pierwszy w roku 1923 przybył jako gość i przedstawiciel 
Polskiej na konwencję Legionu Amerykańskiego w San 
sco, California. Ponadto wówczas odwiedził on ważniej- 
ipiska Polonii wszędzie podejmowany entuzjastycznie i 

' 5 ie czyniąc jak najlepszą propagandę dla Polski, o czym 
:ą setki artykułów redakcyjnych w pismach amerykań- 
tego czasu. Druga podróż nosiła wyraźnie humanitarny 
rki pieniężnej dla schorzałych inwalidów Armii Błękit- 

.nocześnie, korzystając z zaproszenia dawnych podwła- 
nragnął gen. Haller odwiedzić towarzyszów broni. I 

ównież akcja jego została zakończona pokaźnym do- 
i materialnym: zgromadzono bowiem 70,000 dolarów, z 

część przeznaczono na zakupno i urządzenie Domu 
iów w Chicago. Można śmiało powiedzieć, że obydwie 
gen. Hallera do Stanów Zjednoczonych były wspania- 

<umentem głębokich uczuć, jakie żywią oficerowie i żoł- 
i \rmii Błękitnej dla swego Wodza.

ąd Jedności Narodowej, przebywający obecnie w Angers 
ancji powołał Generała Broni Józefa Hallera w poczet 

' . członków, mianując go ministrem.

e tak na
sąsiednich

“Jako kapłan katchęki, wierny 
naśladowca Mistrza svego— Azusa 

dusze 
, mi- 

’ijcu 
* nie-

Zgon Znanego Reżysera.
W czwartek rano o godz. 

odbył się z kościoła św. Kazimie­
rza na cmentarz polski św. Józefa 
pogrzeb ś. p. Sylwestra K. Krzy­
żaniaka. lat 50, 729 S. Webster ul., 
który swego czasu był wybitnym 
reżyserem polskich przedstawień 
teatralnych, kiedy polska scena 
kwitnęła w South Bend przy na­
szych parafiach. Zgon p. Krzy­
żaniaka nastąpił po tygodniowej 
chorobie o godz. 5:05 nad ranem 
w poniedziałek w szpitalu Ep­
worth. Nieboszczyk pracował przez 
długie lata w zecerni dziennika 
“News-Times”, gdzie wyznaczał ze- 
cerom kopię, aż do czasu zamknię­
cia tego dziennika dnia 26-go gru­
dnia, r. 1938. Nietylko sam był 
doskonałym aktorem na scenie, 
zwłaszcza zaś w kupletach, ale 
kompetentnie prowadził jako re­
żyser rozmaite przedstawienia tea-

zakupno ’ zbawiennym naukom nigdy
-a I sprzeniewierzyli. Módl się za 

sza nieszczęśliwą Polskę, aby 
jak najrychlej wolność chw; 
ną przywrócić jej raczył.”

:tet uby- 
roczne po- ,

I Umarła z Ciężkich Pokaleczeń. |Lj. ----------- ------
W Los Angeles, Calif., zmarła1 I światowej jako żołnierz armii St. 

w niedzielę nad wieczorem o godz.
5:15 w szpitalu Wilkenshire ś. p. 

! pani Wincentowa Koczorowska- 
i Drake, lat 54, dawniejsza south- 
bendezsnka, z powodu obrażeń, ja- 

j kie odniosła dnia 19-go stycznia, 
; gdy uderzył ją samochód podczas 

„ . „ ... i schodzenia z autobusa. Pani Ko-
a awa . epo eg yc emokratow, czorows]<a mjaja czaszkę pękniętą i 
W nadchodzący czwartek wieczo- d02na}a obrażeń wewnętrznych, 

icm na sali duńskiej przy N. Wal- Nieboszczka urodziła się w South 
nut ul., odbędzie się bezpłatny j Beną dnja 28-go października, r. 
“smoker” urządzony staraniem 1885i a do Los Angeles wypro- 
Niepodległego Klubu Demokratycz- i wadziła się stąd n iat temu. Po- 
nego z Drugiej wardy. Przewodni- zostawiła prócz męża, pięciu sy­
czącym komitetu jest p. Stefan Da- ndw, włączając w to Brata Wikto- 
niełowicz, prezes. 1 ra> O.F.M., w misji St. Dolores,

~ _ i San Fransicso, Calif., i Brata Se-
I znano Zasługi Wielkiego Patrioty- bastiana, O.F.M.,*w St. Luis, Rey, 

Kapłana Rezolucją. j caijf-t j córkę, wszystkich w Los
Komitet parafialny na Wójcie- Angeles, tudzież dwie siostry, pa- 

chewie uchwalił na rocznem po- i nią Marie Kaniewską i panią Fran- 
siedzeniu parafialnem w zeszłą ciszkę Łapczyńską w South Bend, 
niedzielę rezolucję w celu zado- : i dwóch braci, Jana i Erwina Ren- 
kumentowania uznania całej para- I gielskich w South Bend. Pogrzeb 
fii ks. Prałatowi Janowi W. Osad- ! odbył się w Los Angeles w środę, 
nikowi za jego 20 lat niezmordo- | --------
wanej, a przykładem jasnym świe- ' Odyński Prezesem Marszałków, 
cącej pracy na niwie religijno- ■ Erwin Odyński wybrany został 
narodowej, z powodu jego niedaw- ' przez Stow. Marszałków Kościel­
nej rezygnacji ze stanowiska czyn 
nego proboszcza parafii. Ks. Osad- prezesem, zastępując Tadeusza Ba- 
nik pozostaje w parafii jako pro­
boszcz tytularny.

Rezolucja zawiera

Brak Autobusów w Nocy.
Nowa komisja wykonawcza Stow, 

która odbędzie się o nie-1 Polskich Kupców i Przemysłow- 
dotad dacie pod kierów- ców na swem posiedzeniu w po- 
pani Józefowej Makiel-' niedziałek wieczorem na Sokolni 

Zyg. Balickiego uchwaliła dopo-

Konstytucji Młoo . 
trali Będzie Koniec n?..

Półtora już zgórą roku 
nasza Centrala Młodzieży, 
rozwijać się i być czynną, 
ko martwą literą i piąte 
u wozu naszego życia spc ec 
Pod koniec tego miesiąca oi 
zacja ta ma mieć swe ro 
siedzenie z wyborami.

Czynne jednostki z tej 
Młodieży są dania, że w 
pewnienia jej szans rozwoju 
leżałoby zmienić jej konst 
do składu jej członkostwa V. 
konstytucji, Centrala Młod. 
ciałem reprezentacyjnem, 
rozmaite towarzystwa i kb 
dzieży wybierają do niej 
delegatów. I w tern tkwi 
szczęście, bo delegatami 
się zazwyczaj młodzież, k 
już pełne ręce pracy, je: 
po same uszy działalność .1 
własnem towarzystwie czy kli|.T-' 
i nie ma czasu zazbyt, aby j 
święcąc się celom Centrali Mł’ 
dzieży. Stąd frekwencja na posie­
dzeniach Centrali nieznaczna, sta o ' 
ogólny .zastój.

I Zdaniem
Ostat- i sij.

stawienie

Dzieci z Mishawaka Na
Szkółka sobotnia dzieci

z Mishawaka popisywać się będzie 
podcz; s polskiej godziny radiowej 
z W5BT w przyszły poniedziałek 
wieczór od godz. 8-ej do 9:30, 
przedstawiając szereg deklamacji i 
odczytów z okazji urodzin bohate­
ra d' > ócb światów, Tadeusza Ko­
ściuszki. Cała szkółka również od­
śpiewa pieśni patriotyczne pod e- 

napczycielek, Czcig. 
Sióstr Zmartwychwstanek z Ja­
rl1 igowa. Szkółka utrzymywana 
je'- rzez polskie organizacje z'Mi­
si. 'ka i częściowym wkładem z 
fi . ;zu oświatowego Związku Na- 
ro.:< - ego Polskiego.

Skrzynie z Odziezą do Europy. I sentymenty z głębi .erca jego 
Trzy wielkich rozmiarów skrzy-1 chających parafian wyjęte, 
j z odzieżą dla uchodźców z za-1 “Miłowałeś nas, jam ojciec 
jowanej Polski wysłał south-i bry miłuje swe dzieci, 
ndski oddział polski Amerykań-1 “Jako kapłan polski, wpaja es 
ego Czerwonego Krzyża do Eu- J w nas i utrzymywałeś prawdziwy 
ay w tym tygodniu. Z począt- patriotyzm — miłość Jywą i przy- 
Ik tygodnia wysiane zostały wiązanie do Ojczyzt y naszej i 
^ię zawierające nowy towar Ojczyzny ojców naszyć - Polski.

sza Klęska Od “Grafa Spee”; Nowe Godło Na Sztan- 
ary Niemieckie—Zwyczajna Świnia; Czemu Śpieszą 
Pomocą Finom a Polakom Nie?; Powinni Byli Uderzyć 

Prusy Wschodnie Rok Temu...

skrzynię .
jak suknie dla kobiet i sukienki 
dla dziewcząt, bluzki, koszule, spo- 
dnie i wełniane ubrania zimowe Chrystusa, wiodłeś seica i 
dla chłopców tzw. “ski-suits”. w nasze drogą wiary, nai.Ziei, 
czwartek odeszły zaś skrzynie ze 1°^ ^B°gu, Stw -
znoszoną odzieżą a dziś odesłano naszemu i Ojczyźnie tj»- 
pełna skrzynię nowej bielizny spo- bieskiej. 
dniej', pończoch i skarpet oraz fla- i “Dzięki Ci za to stokrotnie, 
nelowych koszul nocnych, w wię- wśród nas ]esz“e długie
kszości uszytych przez panie wcho- ; szczęśliwie, w spokoju 1 czer- 
dzące w skład polskiego oddziału; stwem zdrowiu.
Amerykańskiego Czerwonego Krzy-1 “Módl się za nas. co

i Cię dziatki Twoje, abysmy za. i -
Zabawa ziarnkowa na : 

dalszych materiałów do szycia od-1 
będzie się pod egidą oddziału na j 
Sokolni Zyg. Balickiego w sobotę, j 
dnia 17-go lutego pod kierownic-1 
twem pani Genowefy Beczkiewicz, I 
żony skarbnika powiatowego. Pla-1 
nowana jest również sprzedaż ru-1 
mażowa, 
ustalonej 
nictwem 
'Ókpani H. H. Słomińska, przewód- I m[nać się o Puszczenie, w ^au- 

nicząca oddziału, zaznajomi Polo-j--- - - J ,7
nię z celami i pracą jego w nad­
chodzący poniedziałek wieczorem 
o godz. 8-ej w przemowie 
skiej godzinie radiowej z 
śni WSBT.

v na 
Ojca 
ciaka

pozwolił zę swej stacji wa- 
i tykańskiej nadać w rozmaitych ję- 
| 1 opis “kulturalności” Niem-
, ców w zawojowanej Polsce, tudzież 

■’odął do prasy ze swą aprobatą 
:i raport Kardynała Hlonda o 

<’! eniu religii i narodu polskiego 
vf sposób, któryby przeraził, dzi. 

. t-icn Zulusów ... O tym raporcie 
1 vatykańskim o barbarzyństwach 
! tych “niezdolnych do nic podobne- 
i go” Niemców napisał ostatnio sław- 
j ny amerykańskich pism kolumnista 
! Walter Winchell, że w Niemczech 

iłała gorszą konsternację i po.
.ach, aniżeli zatopienie “Grafa 

j Spee”...
którzy krzyże i figury Pańskie 

■ ru. zą w Polsce, powinni ze swych 
zt .darów zdjąć swastykę, która 

i prz ież jest podobna do godła 
kr ,v ’a... Proponujemy departamen- 
tov propagandy niemieckiej w 
Ber! nie (bez żądania żadnej za­
płaty za nasz pomysł), aby w miej­
sce swastyki umieścili na sztan- 
carnch niemieckich godło, które 
lepie i dosadniej przedstawia cha- 
r>! ■ r Niemców... A mianowicie 

nujemy, żeby zamiast swa- 
st. . na sztandary włożyli... nie- 
krobaną świnię... i taką co nurcza- 

..1 się przez tydzień w gnoju...
Astrologowie przepowiedzieli Hi­

tlerowi krawawy koniec w lutym... 
Luty już jest a jednocześnie i post 
się ozpoczął w środę... Zważyw­
szy że chyba taki człowiek jak 
Hitler, który w swych pokojach na­
gs1 riałpy ma porozwieszane, w ża- 
dc 1
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Piękny Miało Przebieg Niedzielne Ze­
branie “Klubu Książki Polskiej.”

Ubiegłej niedzieli odbyło się po­
siedzenie Klubu Książki Polskiej, 
połączone z żałobną akademią ku 
uczczeniu świetlanej pamięci prof. 
J. Birkenmajera, byłego wykładow­
cy na katedrze języka polskiego w 
Madison.

Nasamprzód załatwiono sprawy 
klubowe, odczytano sprawozdanie 
prezesa z jego rocznej działalności, 
zdano sprawozdanie finansowe itp., 
poczem odbyły, się wybory nowego 
zarządu na rok 1940-ty.

Prezesem został wybrany ks. Jó­
zef Betliński, wiceprezesem p. Hen­
ryk Grajewski, a sekretarką i ka­
sjerką panna Yolanda Majkowska. 
Nowy zarząd zapewnił, że pójdzie 
dalej po linii wytkniętej, w chwili 
zakładania towarzystwa, która oka­
zała się tak słuszną i rezultaty przy­
niosła niepoślednie. Zresztą osta­
tnie posiedzenie pod przewodem 
“starych władz” najlepiej o tym do­
wodzi.

Akademią żałobna.
Niedzielna akademia ściągnęła 

prawie setkę członkostwa i gości.— 
Pierwszy wypowiedział subiektyw­
ne wspomienia o śp. Józefie Birken- 
majerze p. mec. K. Goński, który po­
raź pierwszy zetknął się z wielkim 
zmarłym na bezkresach Syberii. — 
Tam zawiązała się przyjaźń, którą 
przecięła tragiczna śmierć od bom­
by, rąuconej podczas nalotu na Lu­
blin. Zresztą może wiadomość ta 
podana przez naszą prasę nie jest 
ścisła, nie jest prawdziwa. Oto cała 
nadzieja i radość zbolałego serca p. 
mecenasa K. Gońskiego.

Jako drugi przemawiał następca 
śp. J. Birkenmajera na katedrze ję­
zyka polskiego w Madison dr. Ed­
mund Zawacki. Mówił on o zasłu­
gach Birkenmajera jako uczonego, 
jako swego poprzednika, który stwo­
rzył warunki do prowadzenia dalszej 
wybitnej pracy naukowej na tej pla­
cówce. Więc wspomniał o obszernej 
i ze znastwem skolekcjonowanej bi­
bliotece polonistycznej. Mówił tak­
że o miłości, która ciągle żyje wśród

studentów dla byłego profesora, —• 
który dał się lubić, dał się mło­
dzieży pokochać. Wkońcu zazna­
czył o szacunku jaki zaskarbił so­
bie prof. Birkenmajer wśród kole- 
gów-profesorów na uniwersytecie 
madisońskim.

O obrazie naukowej twórczości 
prof. Birkenmajera nie będziemy 
tutaj pisać, bowiem kompletne 
przemówienie dr. Edmunda Zawac- 
kiego było drukowane w miejscowej 
codziennej prasie. Chcemy jednak 
nadmienić, że obecny wykładowca 
języka polskiego w Madison dr. 
Zawacki jest godnym następcą 
swych poprzedników, a jako Ame­
rykanin głęboko rozkochany w 
kulturze polskiej — tym wartościo­
wszym, tym cenniejszym jest nabyt­
kiem na tutejszym gruncie.

Akademię żałobną zamknęła de­
klamacja trzech wierszy Birkenma- 
jerowych przez panią Marię Zawa- 
cką, małżonkę dr. Edm. Zawackie- 
go. Nie często można usłyszeć tak 
czyste perły mowy polskiej — jak 
te które popłynęły z ust świetnej 
deklamatorki pani Marii Zawackiej.

Na tym skończyła się akademia 
i posiedzenie Klubu Książki Polskiej 
do której zapisało się kilku nowych 
członków i członkiń. Następne ze­
branie odbędzie się za około mie­
siąc, o czym zresztą będzie podane 
w miejscowej prasie.

Komitet Informacyjny.
Po ogólnym zebraniu odbyło się 

krótkie posiedzenie komitetu pięciu, 
który pracuje nad sprostowywaniem 
fałszów ukazujących się w angiel­
skiej prasie. W kierunku tym wiele 
już zdziałano — i dalej podobnie in­
tensywnie działać się będzie.

Na zakończenie nadmienimy, że 
Klub Książki Polskiej rączkami 
swych nadobnych członkiń wykonu­
je księgę-album, która już dziś li­
czy sto stron dużego formatu. Bę­
dzie to historia wojny polsko-nie­
mieckiej, złożona z wycińków z pra­
sy amerykańskiej, dotyczących tych: 
strasznych dni. J

Na Jakich Zasadach Powołuje Się d 
Życia Wielki “Ruch Młodych”?

Centrala im. K. Pułaskiego mia­
nowała swego czasu na przewodni­
czącego komitetu młodzieżowego 
ks. Józefa Betlih'k'cgo, polecając 

i mu zorgaiu olanie polskiej mło­
dzieży. Do uziału tego, dodajmy

■ niełatwego, -jabrał się ks. u-

pońaócy ńtet, w ikład którego 
szli: par i M :a Kasprzak, panna 

Wanda Czajr yń a, oraz panowie 
Kazimierz Kotowicz i Alfred Sokol- 
nicki.

Posiedzenia tego komitetu odbyły 
się już kilkakrotnie i opracowano 
na nich zasadnicze podstawy, na któ­
rych będzie się opierał ruch miej­
scowej młodzieży polskiego pocho­
dzenia. Ustalono także, że ogólne 
zebranie wszystkich przedstawicieli 
organizacyj młodzieżowych odbę­
dzie się w ten poniedziałek wieczo­
rem w Domu Weteranów.

Ks. Betliński nie zamierza two­
rzyć jakichkolwiek nowych organi­
zacyj młodzieżowych, ale cłlce by 
dotychczas istniejące łączyły się dla 
wykonywania jakiś ogólnych przed­

sięwzięć: wielkich zabaw, konte- 
stów artystycznych, dni młodzieży 
itp. I z tej racji prosi, by ”'órv 

związkowy “Echo”, Feć ’i 
I "Chopina”, chór “Lutnia”, M 
szki”, Córy Zjednoczenia,

delegatów, którzy po przedyskuto­
waniu całokształtu spraw młodzie­
żowych wybiorą z pośród siebie za­
rząd młodzieżowy, który poprowa­
dzi polskiego pochodzenia młodych 
wspólnym wysiłkiem do większych 
w życiu osiągnięć.

Przypominamy więc, że posiedze­
nie reprezentantów wszystkich or­
ganizacyj, towarzystw, klubów, chó­
rów, Lig, kółek odbędzie się już w 
ten poniedziałek o godzinie 8-ej 
wieczorem w Domu Weteranów.

Przybądźcie, młodzi przewodnicy 
ruchu młodzieży jak najliczniej, 
przybądźcie wszyscy!

ROZPOWSZECHNIAJCIE!
“Dziennik Związkowy” To Największe Dziś Polskie Pismo 

w Świecie

Wobec zdławienia polskiej prasy na ziemiach polskich przez 
wrogów, zadania prasy polskiej na Wychodztwie, a szczególnie 
tu w Stanach Zjednoczonych, gdzie pisać możemy i mówić swo­
bodnie, stają się tym ważniejsze. Prasa polska w Stanach Zje­
dnoczonych, staje się wyrazicielem dążeń i rzecznikiem intere­
sów NARODU POLSKIEGO, orędownikiem WYZWOLENIA 
Polski i równocześnie stoi na straży naszych praw i przywilejów 
w Stanach Zjednoczonych.

Na czele prasy polskiej w Stanach Zjednoczonych kroczy 
DZIENNIK ZWIĄZKOWY, który dziś jest największym pismem 
polskim na świecie. Dziennik Związkowy wypełnia swoją misję 
—popierajcie przeto to pismo i rozpowszechniajcie je. Prenu­
merujcie CODZIENNY “Dziennik Związkowy,” a jeśli nie mo­
żecie codzień, to kupujcie SOBOTNIE wydanie DZIENNIKA 
ZWIĄZKOWEGO z dodatkami na niedzielę, z sekcją ilustracji 
i magazynową.

Do Milwaukee sobotni Dziennik Związkowy przychodzi 
z całą stronicą miejscowych wiadomości i artykułów, traktu­
jących o żywotnych sprawach naszej Polonii. Zamawiajcie sobie 
sobotni Dziennik Związkowy w swojej aptece. Jeżeli wolicie 

by Wam chłopiec co sobotę Dziennik Związkowy przynosił do 
domu—piszcie albo telefonujcie:

STANISŁAW NASTAŁ
1619 South 6ta Ulica Telefon Orchard 9757
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KRONIKA Z MILWAUKEE, WIS.
Z TYGODNIA NA TYDZIEŃ

Uwaga, Panowie Kupcy!

Ktoby pragnął ogłosić coś na 
stronicy, proszony jest skomuni­
kować się z panem Stanisławem 
Nastałem, 1619 So. 6th — tel. 
Orchard 9757

Sobotni Dziennik Związkowy 
posiada w Milwaukee bardzo du­
żą cyrkulację, która zwiększa się 
z tygodnia na tydzień.

JUŻ jutro powitamy w na­
szym grodzie Ministra Rządu 
Rzeczypospolitej Polskiej w o- 
sobie ukochanego Wodza na­
szych wychodźczych Żołnierzy­
ków Polskich, Wodza Armii 
Błękitnej, w której znajdowało 
się 25,000 polskich żołnierzy z 
Ameryki—generała Józefa Hal­
lera.

Gen. Haller przybywa do nas 
niestety nie z radosnym rapor­
tem o rozwoju państwa polskie­
go, starej naszej Ojczyzny Pol­
ski, ale przybywa raczej jako 
Jałmużnik — strasznie doświad­
czalnych, gnębionych i uciemię­
żanych naszych rodaków na zie­
miach polskich, jak też cierpią­
cych naszych rodaków na u- 
chodźtwie.

Nie do “zbrojnego czynu” 
przychodzi nas wzywać “Błę­
kitny Generał”, ale opowie nam 
o zadaniach leżących przed na­
rodem polskim i zachęci do 
“czynu miłosierdzia”, do więk­
szej ofiarności na rzecz pomocy 
dla naszych rodaków za ocea­
nem.

Stawmyż się licznie, aby wy­
słuchać pana Generała, — staw­
my się jak najliczniej — niech 
■wielka sala Eagles, przy 24ej i 
Wisconsin wypełni się po Brzegi 
■w niedzielę o godzinę drugiej 
po południu na przyjęciu dla 
generała Hallera.

MAMY NADZIEJĘ, że pobyt p. 
Ministra, generała Hallera wśród 
nas w Milwaukee przyczyni się do 
zwiększenia wysiłków nad zebra­
niem potrzebnych na pomoc dla 
naszych rodaków, ofiar wojny w 
Polsce, funduszów ratunkowych.

Spodziewać się należy, że Cen­
tralny Komitet Ratunkowy po przy­
jęciach dla gen. Hallera, naprawdę 
ujmie w swe ręce ster poczynań, 
mających na celu zebranie fundu­
szów, że będzie dawać inicjatywę 
w akcji zbiorowej.

Centralny Komitet ma wiele spo­
sobów i środków zebrania znacz­
niejszych funduszów do dyspozycji. 
Urządzona może być uliczna kwe­
sta w któryś dzień, może być też 
zaprowadzony w Milwaukee system 
znaczków kupieckich na pomoc dla 
ofiar wojny w Polsce — system, 
który stale przenosiłby znaczne fun- 

znalazlooy się v 
skich, jak i sympatyków polskich, 
chętnych do nabywania tych znacz­
ków i wydawania ich przy zakup- 
nach — należałoby się tylko o te 
znaczki postarać — to zaś powinien 
uczynić Centralny Komitet Ratun­
kowy w Milwaukee.

GMINA 8-ma Z. N. P. zno­
wu dała godny naśladowania 
przykład ofiarności na cele na­
rodowe. Oto pomimo, że dała 
już wielokrotnie przedtem roz­
maite sumy pieniężne, obecnie 
korzystając z okazji pobytu gen. 
Hallera, wyasygnowała $250.00 
(dwieście pięćdziesiąt dolarów) 

które złożone zostały na Fundusz 
Ratunkowy na przyjęciu, urzą­
dzonym dla gen. Hallera.

Jest to gest naprawdę godny 
Gminy 8-ej — jak zaznaczyliś­
my już niejednokrotnie, — nie 
daje się prześcignąć nikomu w 
ofiarności.

Gmina prócz tego urządza w 
niedzielę 31 marca imprezę ar­
tystyczną na Fundusz Ratunko­
wy _ czyli, że nie zamierza u-
stawać w pracy dla potrzebu­
jących pomocy naszych roda­
ków za oceanem.

Za to należy się Gminie 8-ej 
uznanie. Niech pracuje dalej i 
świeci przykładem!

ZMARŁ w czwartek w Milwaukee 
ks. Prałat Michał Domachowski. 
Był to jeden z niezbyt już licznych 
Kapłanów-Polaków, którzy pracują 
dla Polski i sprawy polskiej. Śp. ks. 
Prałat Michał Domachowski brał 
udział we wszystkich poczynaniach 
narodowych, które wymagały wspól­
nych wysiłków Polonii. W pracy 
narodowej nie usuwał się on od 
współpracy.

Ks. Prałat Qpmachowski położył 
Wielkie zasługi przy rekrutacji do 
Armii Polskiej, był czynny przy 
zbieraniu pożyczek dla Polski i po­
łożył duże zasługi przy rozwoju lo­
kalnej organizacji polskiej, Stowa­
rzyszenia Polaków w Ameryce.

Ks. Prałat Domachowski do końca 
był czynny w pracy narodowej — 
gdyż stał on na czele komitetu 
przyjęcia gen. Hallera, który w je­
go plebanii miał gościć. Ostatnia 
nawet niemoc przyszła na niego w 
chwili, gdy na Jego plebanii odby­
wało się posiedzenie komitetu przy­
jęcia gen. Hallera.

Jak zaznaczyliśmy na początku te­
go wspomnienia, ś.p. Prałat Michał 
Domachowski był jeden z nielicz­
nych już Kaplanów-Polaków, któ­
rzy pracują dla Polski i sprawy 
polskiej. Większość młodszych kapła­
nów “polskich” nie robi już nic dla 
polskości, choć z tej jeszcze dłuższy 
czas będzie żyła.

Dlatego śmierć takiego kapłana 
Jak ks. Prałat Michał Domachow­
ski. jest wielką stratą dla Polonii 
milwauckiej.

Cześć pamięci prawdziwie pol- 
łkiego Kapłana!

JEDEN po drugim odchodzą 
starsi przewodnicy Polonii a- 
merykańskiej. A gdzie są nowi? 
Czy przybywają nowi? Nie. Czy 
rodzą się nowi? Odpowiedz jest 
też nie!

Ktoś powiedział słusznie, że 
każde ogłoszenie pośmiertne w 
polskiej gazecie, to zawiadomie­
nie, że ubył tej gazecie jeden 
czytelnik — ą ani jedno z tysią­
ca obwieszczeń o urodzinach 
dziecka u polskich rodziców, nie 
oznacza nowego czytelnika dla 
polskiej gazety.

Czy nie tak jest wogóle z na­
szym życiem polskim?

....PATRZĄC na postępowanie ofi­
cjalistów miejskich w sprawie dwor­
ca centralnego dla wszystkich kolei 
Milwauckiej, nie można nie zauwa­
żyć, że panowie w ratuszu nie za­
mierzają dopuścić do tego, aby ten 
dworzec powstał na południowej 
stronie miasta, gdzie proponowa­
ny jest przez aldermana Jana Ka- 
lupę, ale starać się będą aby ten - 
dworzec stanął po drugiej stronie 
rzeki — choć miejsce, o które zabie­
ga aiderman Kaupa, jest najlogicz­
niejszym.

Południowa strona zawsze była i 
jest traktowana “per nogam”, przez 
panów z ratusza, którzy miliony do­
larów podatniczych wydali na ulep­
szenia na wschodniej stronie miasta.

Południowa strona dostawała 
zwykle — szpital zakaźny, szkołę 
poprawczą, jak i wogóle coś takie­
go. czego nie chciały inne dzielnice 
miasta. Teraz podczas kampanii 
wyborczej na wyższe urzędy miej­
skie byłby czas upewnić się jakie 
ci kandydaci mają zamiary wzglę­
dem południowej strony — czy mo­
żemy liczyć na most łączący nadje- 
ziorną drogę Lincolna z południo­
wą stroną? Czy starania o lokację 
dworca centralnego na południowej 
stronie będą poparte czy nie?

Teraz czas by było zapytać się 
panów kandydatów na wyższe urzę­
dy miejskie, czy, gdy będą wybra­
ni, będą traktować połifdniową stro­
nę tak jak dotąd była traktowana — 
to jest jak “Kopciuszka”, czy też jak 
“rodzoną córkę”.

Teraz wszyscy zabiegają o głosy 
na południowej stronie miasta, ale 
czy będą potem zabiegali tak o ulep­
szenia dla południowej strony? Do­
jrzę byłob; się iov -dzicć, — zą-

CZEGC t potrzeba jest 
na południowej stronie miasta, 
to prawdziwego DOMU POL­
SKIEGO, okazałego domu, w 
którym byłoby odpowiednie 
audytorium, sala balowa i mógł­
by być także hotel.

Jest doprawdy pożałowania 
godnym, że Polcnia milwaucka 
nie posiada domu polskiego, od­
powiedniego na sejmy, zjazdy 
czy jakieś okazalsze ogólne im­
prezy.

Czy wspólny wysiłek Związ­
kowców, Stowarzyszeńców, Zje- 
dnoczeńców, jak i innych orga- 
nizacyj nie udałoby się pobudo- 
wa na południowej stronie mia­
sta DOMU POLSKIEGO?

Dużo mniejsze osiedla pol­
skie na Wschodzie mają prześli­
czne, okazałe domy polskie — a 
co my mamy w Milwaukee? 
Kilka starych nieodpowiadają- 
wszystko!

Nowy Pochodzenia Polskie­
go Nauczyciel.

Nasz stan posiadania inteligencji 
powiększył się o nowego Polaka, 
który w tych dniach otrzymał dy­
plom pedagogiki w White Water 
State Normal. Jest nim p. Józef 
Fabian Korpal, syn znanych na po­
łudniowej stronie miasta obywateli. 
Drugi ich syn Jerzy — jak wiado­
mo — ukończył niedawno prawo 
na uniwersytecie Marquette.

Nowy nauczyciel, narazie poszu­
kujący posady, biegle włada języ­
kiem polskim, ponadto jest wykwa­
lifikowany do wykładania rachun­
kowości i innych nauk ścisłych. — 
Jest on także świetnym muzykolo­
giem.

Należy jeszcze nadmienić, że 
White Water State Normal, to jest 
szkoła ukończona przez p. J. F. Kor- 
pala należy do najlepszych, w 
swoim zakresie, szkół w całych Sta­
nach Zjednoczonych. Tym więc z 
większym uznaniem i zadowoleniem 
należy powitać nowego nauczycie­
la, jako reprezentującego pierwszo­
rzędną siłę nauczycielską, której 
wstydzić się nie będziemy mieli’po­
wodu.

Tą drogą składamy p. Korpalowi 
serdeczne życzenia dalszych sukce­
sów, otrzymania odpowiedniej posa­
dy, na której będzie mógł w pełni 
rozwinąć skrzydła swego nauczyciel­
skiego posłannictwa.

Dostaniecie Sobotni
Dz. Związkowy z Do­

datkiem Na Niedzielę
W Następujących Aptekach 

w Milwaukee:
Na północnej stronie miasta! 

W aptece p. Filipowicz^ 
przy Center i Frantney. ’ 

Na południowej stronie 
miasta. —

W aptece p. Troka, przy iB 
Mitchell i S. 5-ej. V

W aptece p. Kadowa, pr-ł 
W. Mitchell i Muskego. 1

W aptece p. Dziennika, przjl
W. Beecher i Forest Home. 1

W aptece p. LukomskiegoJ 
przy W. Beecher i Forest] 
Home.

W Rakowski Pharr^HI 
przy W. Beecher i 15-ej.^®!

W aptece Dziedzica, przy IB 
Burnham i S. 25-ej. B

W aptece p. Filipiaka, prB
W. Beecher i S. 11-ej. J

W aptece p. Drożniakiewił 
cza. przy W. Lincoln i 17-K

W aptece M. M., pnr. IjH
W. Lincoln Ave. 1|||

W aptece p. Kuskowski^B 
przy W. Lincoln i S. 12-ej.^B;

W aptece p. Piszczka,
S. 6-ej blisko Lincoln. ^BĄ, 

W aptece p. Kochańs^B?^ 
przy S. 13-ej i Harrison. ^B|

W aptece p. Piszczka, 
Oklahoma i S 13-ej.

W aptece p. Piotrowski^B- 
przv Oklahoma i 15-ty

W aptece p. Czerwi: 
przy W. Lincoln i S. 5-t^B|||

U p W. AugustowskMĄ.- 
3750 E. Underwood Av^B . 
Cudahy. Wis.

570.:

Jutro Polonia w Milwaukee Po ISKIERKI POLITYCZNE
wita Generała Józefa Hallera

się kolekta na Fundusz

choć

Z Posiedzenia Gminy No. 8, Zw. i

045.

14.
253.

lików54.

encji
gr. 563.

Gmi­

na 
on

Ks. dziekana B. Celi- 
proboszcza parafii ŚŚ. oponent już w prawybo- 

gdyż o tyle łatwiej mu 
potem zwyciężyć w wy-

żywą kampanię roz- 
kandydat na sędziego 
adwokata Leonard C.

iJE SIĘ, jeszcze w historii 
ukee nie było tylu kandyda- 
ilskiego pochodzenia na roz- 
■irzedy miejskie ile będzie w

ALDERMAN Klemens Michalski 
prowadzi spokojną kampanię, przy­
pominając tylko wyborcom, że był 
on przez swój termin aldermanem 
24 godziny na dobę i że takim bę­
dzie nadal — jeśli go obywatelstwo 
wybierze.

niecznego.
Paczki takie “Mateczka wojenna” 

wysyłać będzie co 20 dni, gdyż czę­
ściej nie pozwalają przepisy, któ- 
rych trzeba się ściśle trzymać.

Piszemy o tym nie tylko z obo­
wiązku kronikarza, ale w nadzei, że 
dobry przykład znaleźć może na- 
śladowczynie, które idąc w ślady 
panny Danuty zaadoptują sobie 
swoich własnych “chrześniaków wo­
jennych” i ulżą doli, choćby garst­
ki tylko, biednych jeńców wojen­
nych w Niemczech.

Wszyscy Związkowcy w Milwau­
kee powinni zapamiętać sobie, że w 
pierwszą niedzielę Wielkanocy — w 
niedzielę, 31-go marca, w Kali Ko­
ściuszki, urządzany jest pi
nę 8-mą wieczór sztuki po|skiej, na 
rzecz Funduszu Ratunkov 
pomoc dla ofiar wojny w

Komitet z łona Gminy j 
wuje interesujący program 
tego zaopatrzcie się uprzednio w bi­
lety i nie omieszkajcie na program 
ten przybyć do sali Kościuszki, w 
niedzielę, 31-go marca. i

tera gimnazjum w Poznaniu.
Tak jak wielu, pp. Konieczny zdo­

łali szczęśliwie wydostać się z Pol­
ski i znaleźli schronienie na Wę­
grzech, skąd napisali o swych przej­
ściach wojennych do pp. Rąpałów 
w Milwaukee, podając adres wzię-

poli- 
iwę tę 
nia.

■ było 
rii or-

•ra- 
żne 

w

gr. 1553.
gr. 1553.
gr. 2716.

Komitet Spraw Społeczi
Antoni Zioberek, przew . L 
M. Cyborowski, gr. 253.| 
J. Kowalewski, gr. 534

/aiu 
P

! MY POLACY jesteśmy naprawdę 
■ i niepoprawni! W polityce tam, gdzie 

jeden z nas ma jaką taką szansę— 
to leci zaraz gromada!

W 17-ej wardzie w Milwaukee 
, [ JEDEN dobry Polak ma szansę u- 
v ' zyskania nominacji na aldermana— 

JEDEN Polak.
Ilu jednak wyleciało? Jak dotąd 

trzech — a może wyleci i więcej.

nie
po- 
do

Komitet Prasy:
Maria Faltyńska, prze- .[ 
Leon Hojnacki, gr. liii] 
Stanisław Nastał, gr 54j

Komisja Rozwoju:
Marceli Malinowski, przew. gr. 14.
Wacław Krbymowski, gr. 253.
Helena Rogalska, gr. 54.
Roman Stankowski, gr. 253.
Maria Schweitzer, gr. 1961.
Stefan Wiśniewski, gr. 54.
Ignacy Kowalski, gr. 358.

Polak Na Czele Stai 
wego Stow. Ogro

■’.Z.,
Aby 

na

Itycii wybór, h. '
i Z jednej strony jest to niby do- 
i brze, że nasi rodacy pną się na u- 
; rzędy, ale z drugiej strony nie jest 
! dobrze, jeśli Polacy lecą na swe- 
igo, swego ubijają i przez to umo- 
i zliwiają obcemu wybór na urząd w 
i polskiej wardzie, czy dystrykcie.

Panna D. Rąpała Pierw­
szą “Wojenną Mateczką 
Chrzestną” w Milwaukee

Dyrektorki Wydzi..
.Marta. RanNzew*
Janina Budziszew

Komitet Śpiewu i Dramatu.
Anna Jachowicz, przew.. gr. 2201. 
L. Kozłowicz, gr. 563.

Komitet Młodzieży (Harcerstwa):
R. Kwaśniewski, przew., gr. 1501. 
Stefan Grunwald, gr. 14. 
Franciszek Kowalski, gr. 54. 
Walenty Sowiński, gr. 563.
Józef Zarzecki, gr. 358.
W. Oleszak, gr. 534.
Eugeniusz Kondracki, 
Stanisław Pierzchała.
Helena Gwiazdowska,
Marceli Malinowski, gr. 14.
St. Stefanowski, gr. 611.

KOMITETY GMINY NR. 8-MY 
NA ROK 1940-TY.

JAN GRUNWALD, kandydat na 
kontrolera miasta, ma zapewnioną 
nominację, gdyż ma tylko jednego 
oponenta.

Nie znaczy to jednak, że nie na­
leży na niego głosować, przeciwnie, 
powinien dostać jak najwięcej gło­
sów polskich, tak, aby miał więcej 
niż jego 
rach — 
przyjdzie 
borach.

którą głoszą 
“bez jednego 
odbędzie,” a

Komitet Obchodów:
Antoni Kowalski, przew., gr. 
Cezary Kochanowicz, gr.
Michał Szuślik, gr. 1553. 
Leokadia Górska, gr. 54.
Jan Gmiński. gr. 54. 
Anna Bessler, gr. 534. 
Franciszek Kowalski, gr.

BARDZO 
wija polski 
okręgowego 
Fons. Tak sam przemawia ną ze­
braniach, jak też przemawiają je­
go pracownicy, między którymi

Wiec w Sali Eagles
Ze stacji kolejowej, znakomity 

gość uda się w otoczeniu swoich ad­
iutantów i członków komitetu re­
cepcyjnego do sali Eagles przy N. 
24-ej i West Wisconsin ave., gdzie 
odbędzie się masowy wiec poprze­
dzony okolicznościowym progra­
mem, który przedstawia się jak na­
stępuje: ■ •

1. Zagajenie programu i powo­
łanie na przewodniczącego p. Fran­
ciszka X. Świetlika, cenzora ZNP. i 
prezesa Rady Polonii Amerykań­
skiej.

2. Śpiew chóru z parafii św. Win­
centego.

3. Mowa kapitana Stanisława Na­
stała.

4. Śpiew Chóru z parafii św. Win­
centego.

5. Mowa Sędziego Jana C. Klęcz­
ki.

6. Muzyka — Podczas tego nume­
ru odbędzie 
Ratunkowy.

7. Mowa 
chowskiego,
Cyryla i Metodego.

9. Mowa generała Józefa Hallera, 
ministra rządu polskiego.

10. Zakończenie programu przez 
przewodniczącego i odśpiewanie 
przez publiczność “Boże coś Pol­
skę”.

Komisja wsparć:
Antoni Graczyk, przew., gr. 1553. 
Antoni Wojcieszka, gr. 253.
Bolesław Brylski, gr. 994.

Gdyby nie zasada, 
nasi rodacy, a to, że 
żołnierza wojna się 
“bezemnie i tak kogosik wybiorą,”
to mielibyśmy większą reprezenta­
cję tak w Radzie Miejskiej, jak i 
Powiatowej, jak też w ratuszu i 
gmachu powiatowym.

Niestety wielu naszych rodaków 
i rodaczek zaniedbuje swego obo­
wiązku obywatelskiego, powiadając 
właśnie: bezemnie się obejdzie!

I “obchodzi się,” ale dobrzy nasi 
kandydaci przegrywają.

Komitet Polityczny:
Stanisław Nastał, przew 
W. Przybylski, gr. 2159 
Bolesław Jachowicz. :
St. Stefan .wski. g: * '
Józef Munu. gr. ...J

za- 
ca-

Kcmitet Finansowy:
J. Francikowski, przew., 
A. Jaskulski, gr. 730. 
Tadeusz Rajchel, gr. 2935.

Komitet Zabaw:
S-tan. Pierzchała, przew., gr. 1553.
K. Podkomorski, gr. 2128.
Jan Szefliński, gr. 2005. 
Andrzej Kotowicz, gr. 1295.
K. Nowakowska, gr. 2201. 
Telesfor Małachowski, gr. 563. 
Alfreda Leonarska, gr. 54.
A. Kaliszewski, gr. 54.
Edward Kiński, gr. 14.

Pamiętajcie, 31 March 
Związkowy Program Na 

Rzecz Ofiar Wojennych

Komitet Sportu:
Walenty Sowiński, prze\J. 
Jan Szeliński, gr. 2005. | 
Jan Radomski, gr. 730. 1 
A. Wasielewski, gr. 365.'

Komitet Budowy Domu:
Stefan Grunwald, gr 14! 
Józef Rogalski, gr. 54. *-
Stanisław Albrecht, gr. i JC 
Wawrzyniec Doligalski, i 
Stanisław Prążyński, gr. , 
Piotr Napieralski, gr. 14. 
P. Podkomorski, gr. 2138. 
Franciszka Dmoch, gr. 19fjl. 
Józef Radomski, gr. 730.! 
Podniesioną jeszcze zostśi 

wa indorsacji kandydatów >na 
urzędy, którzy ubiegać się bęc
wiosennych wyborach o nomi cję. 
Na polecenie jednak komitet’ 
tycznego, Izba postanowiła s 
odłożyć do następnego posie

Ostatnie posiedzenie Gn 
jednem z najkrótszych w hi
ganizacji i odoroczonem zos —> o go­
dzinie 10.30 wieczorem.

Jan L. Grunwald
Czy w nadchodzących wyborach 

Polonia zda egzamin dojrzałości po­
litycznej? . . . Czy głosami polskiej 
gromady wybrani zostaną nasi lu­
dzie, wzrośli w naszym społeczeń­
stwie i znający nasze potrzeby i na­
sze bolączki . . . czy też po grzbie­
tach polskich wyborców wysforują 
się na urzędy ludzie, którzy znają 
nas tylko podczas kampanii polity­
cznej? Oto pytanie, które zaprzą­
ta umysły wielu obywateli polskiego 
pochodzenia.

W przyszłych wyborach kwietnio­
wych Polonia milwaucka będzie 
miała Sposobność wybrania Polaka 
na urząd kontrolera miejskiego, 
który przez 22 lata sprawował śp. 
Ludwik Kotecki, wieloletni prezes 
Tow. Synów Polskich Pionierów, 
grupy 1510 ZNP.

Indorsowanym kandydatem na 
ten urząd jest p. Jan L. Grunwald, 
sekretarz Mayora Hoana od r. 1930, 
były redaktor Kuriera Polskiego, o- 
raz czynny związkowiec.

Pan Grunwald jest jednym z za­
łożycieli Towarzystwa “Milwaukee”, 
grupy 2159 ZNP., i był pierwszym 
sekretarzem tej grupy. Również był 
delegatem do Gminy 8-ej, sekreta­
rzem Centrali im. Kazimierza Pu­
łaskiego, członkiem Komitetu Budo­
wy Pomnika Pułaskiego i pierw­
szym sekretarzem Cenzora Świetli­
ka. Jego ojciec, p. Stefan Grun­
wald, już osiemnasty rok piastuje 
urząd prezesa Towarzystwa Patrio­
tycznego, grupy 14-ej ZNP.

Jako urzędnik miejski p. Grun­
wald często zastępuje Mayora mia­
sta jako mówca na różnych zgroma­
dzeniach publicznych. Sprawy ad­
ministracji miejskiej zna gruntow­
nie i posiada odpowiednie kwalifi­
kacje na urząd kontrolera.

Ożenił się on z córką związkow­
ca i jego dzieci należą do wydziału 
małoletnich ZNP.

Czyż nie jest on logicznym kandy- | 
datem, godnym poparcia całej zjed- j 
noczonej Polonii? i

Komitet Skarg i Zażaleń:
M. Skrzypczak, przew.. gr 
J. Gronczewski, gr. 2159.1 
Waw. Gronek, gr. 358.

Jutro do Milwaukee przybywa 
znakomity gość, wysłannik rządu 
polskiego we Francji, minister in­
formacji, gen. Józef Haller, b. wódz 
naczelny Armii Polskiej we Francji 
z czasów wojny światowej.

Generała Hallera powita na sta­
cji kolei Chicago, Milwaukee & St. 
Paul, o godz. 2:15 po południu, ko­
mitet recepcyjny, w skład którego 
wchodzą reprezentanci i reprezen­
tantki wszystkich organizacyj i zrze­
szeń polskich z Milwaukee i okoli­
cy.

POWIADAJĄ, ’że obecny skarb­
nik miasta, p. J. Krueger pochodzi 
z rodziny polskiej — że jest Pola­
kiem.

Czy to jest prawda, nie wiemy.
Bywał jednak często na polskich 

piknikach, na polskich zabawach.
Jeśli kandydat niemieckiego po­

chodzenia może śpiewać “Boże coś 
Polskę,” po polsku, dla zyskania 
sobie polskich głosów — to czemu 
kandydat polskiego pochodzenia 
miałby się — dla tych samych 
wodów — przyznać otwarcie 
polskości.

■4 eg o, na 
Polsce.

Irzygoto- 
— dla-

URZĄDZONE w tym tygodniu 
(Przyjęcie dla aldermana Stanisława 
Cybulskiego, z 24-ej wardy zgro- 
tmadziło wielu wybitnych obywate- 
!i, tak z jego wardy, jak i z in­
nych.

Obywatelstwo 24-ej wardy, które 
r wpiera aldermana Cybulskiego na 
ponowny wybór, stwierdza otwar­
cie, że warda ta nie miała dotąd 
jeszcze aldermana, któryby tak za­
biegał o jej dobro, jak zabiegał Cy­
bulski i że Cybulski stanowczo za­
sługuje na ponowny wybór.

Obywatele 24-ej wardy powiada­
ją. że Cybulski zaszczyt ich wardzie 
przyniósł a nie wstyd — jak to 
przynieśli niektórzy z poprzednich 
aldermanów, którzy za “dziaby” 
sprzedawali — swój głos w Radzie 

: Miejskiej.

Panna Danuta Rąpała, córka pp. 
Janostwa Rąpałów, znanych szero­
ko na Polonii, poszczycić się może, 

iż jest pierwszą 
z milwauczanek, 
która została 

■■ “woienn3 mate-
® BK czka chrzestną” 

młodego porucz- 
i JF' nika armii pol- 

skiej, który znaj- 
duje się w niewo- 
li niemieckiej.

W “Chrzcstniak”
< F’-’Gft s-vnem óaw- 

" ’> szkolnego p. Ra-

!’• Ko* 
niecznego, dyrek-

W ubiegły wtorek odbyło się re­
gularne posiedzenie miesięczne Gm. 
nr. 8, ZNP., które przeprowadził 
nowy prezes Gminy, Wincenty Doli­
galski.

Między innymi Izba przyjęła 
wnioskiem

ALDERMAN Jan Schultz — dru- 
z polskich “Schultzów,’ 

niekrewny wcale doktora, cieszy 
się prawdziwym poważaniem i sza­
cunkiem w swej wardzie. Niema on 
wielu oponentów — a przyjaciele 
jego których ma legion, powiadają, 
że mieszkańcy wardy są z Jana 
Schultza zadowoleni i będą na nie­
go głosować.

Aiderman Jan Schultz jest 
ńązkowcem, Zjednoczeńcem, jak 

' Uowarzyszeńcem i zawsze brał 
iny udział w życiu Polonii.

del. M Cyborowskiego, 
Gmina zwróciła się do Za- 
'.^eńiTaTuegu z.;nIT,*ążćby— ten" 

poczynił opowicinie starania o zor­
ganizowanie stałego, dobrze funk­
cjonującego “Polskiego Biura Pu­
blicystycznego”.

Prezes Doligalski poinformował 
Izbę, że komitet zabaw urządza Wie­
czorek Rozmaitości w niedzielę, dn. 
30-go marca, w sali Kościuszko.

Całkowity dochód z tej afery 
przeznaczony jest na pomoc dla 
ofiar wojny w Polsce. Na konto te­
go wieczorku, Gmina uchwaliła wy­
asygnowanie z kasy $250, które wrę­
czone zostaną skarbnikowi Cen­
tralnego Komitetu Ratunkowego 
Polonii podczas wiecu w sali Eagles, 
jaki odbędzie się z racji przyjazdu 
Gen. Hallera.

Po wyczerpaniu wszystkich spraw 
bieżących, prezes zamianował na­
stępujące komitety:

Czv Zdamy lamin 
Dojrzatosci w naa- 

chodzących Wyborach? j

najczynniejszy jest adwokat L. 
Fendryk, młody Związkowiec.

Adwokat Fendryk z prawdziwym 
oddaniem prowadzi umiejętnie 
kampanię za przyjacielem.

Adw. Leonard Fons ma wielkie 
szanse otrzymania nominacji i na­
stępnie wyboru. Potrzeba mu bę­
dzie jednak każdego polskiego gło­
su.

Przyjęcie w Hotelu Pfister
Po skończonym programie w sa- ; 

li Eagles, Gen. Haller uda się wprost 
do hotelu Pfister, gdzie zamieszki 
wraz ze swoim sztabem w aparta­
mencie ofiarowanym do użytku zna­
komitego gościa przez zarząd ho f 
telu.

O godz. 6:30 wieczorem w tymże 
hotelu odbędzie się ogólne przyję­
cie, czyli tak zwana Wieczornica po­
łączona z kolacją, poczem po krót­
kim wypoczynku, Gen. Haller uda 
się ze swoim sztabem do D We­
teranów, gdzie podejmowana 
przez Placówkę Nr. 3, Stu . Wet. 
Armii Polskiej.

Oficjalne Wizyty
W poniedziałek, Gen. Hal 

ży kilka oficjalnych wizyt, 
dzy innymi odwiedzi mayora 
Hoana w ratuszu i arcybis] 
Stritch’a.

W południe, Gen. Haller 
mowany będzie przez cenzoi 
P., F. X. świetlika w jego r 
cji w Whitefish Bay, skąd 
już wprost na stację i po 
zostanie przez reprezentac; 
tetu przyjęć.

Jak Dojechać Do Klubu
Budynek Eagles mieści 

W. Wisconsin ave. i N. 24th 
tam zajechać, trzeba w:- ... 
tramwaj lub autobus (jeśl 
ma własnego auta) jadąćy 
mieścia. W śródmieściu, 
zejść albo na Clybourn ul., 
Wells st. Przesiadłszy się r 
waju Clybourn st. (nr. tr; 
13), jedzie się do N. 24th st 
tern pieszo dwa bloki na pó 
budynku Eagles. Osoby, któi 
siądą się na Wells st., też 
tramwaju (numer 10) na : 
a potem pójdą pieszo t 
jeden blok. Spółka t 
dostarczy dodatkowych i 
i autobusów.

Na odbytej niedawne
stanowego Stow. Ogrodn . ów — tego do niewoli syna Stanisława.
Wisconsin Nurseryman's Ass n., wy- Panna Danuta, nie tracąc czasu, 
brany .został prezesem Polak p. An- (wysłała natychmiast paczkę z żyw- 
toni Singer, były aiderman 21-szej Inością, prosząc Boga, żeby szczęśli- 
wardy i dyrektor lokalnej polskiej wie doszła rąk por. Stanisława Ko- 
organizacji.

Pan Singer posiada największą v.’ j
Milwaukee szkółkę drzew j< k i 
kłady ogrodnicze i znany je; w 
łym stanie.

JAKKOLWIEK nie ubiega się 
on obecnie na żaden urząd, o ma­
ło co nie wybrany ostatnio kon- 
gresmanem adw. Tadeusz Wasie­
lewski, gdziekolwiek się pokaże 
zebraniu politycznym, zdobywa 
wiele oklasków.

Na ogół panuje przekonanie, że | _ 
■elewski będzie ponownie kan-jsó 
atem w jesieni — i tym razem 1 

v'dzie wybrany.

majowa 
n w aj ów

Wszelkie korespondencje do 
sobotniego wydania Dzienni­
ka Związkowego, nadające 
się do “Kroniki z Milwaukee” 
—nadsyłać należy nie póź­
niej jak w każdą środę, na na­
stępujący adres:

Stanisław Nastał, 1619 S. 
6th St., Milwaukee, Wis.

Życie Towarzyskie:

Gdy Naród Się Mnoży, Rozwija, Weseli
Przyjazd generała J. Hallera i 

związane z nim przyjęcie dostojne­
go gościa usuwa w cień wszystkie 
inne sprawy. A gen. Haller przy­
bywa już jutro o godzinie 2:15 po 
południu i udaje się ze swoją świtą 
do ’-'ubu Eagles, gdzie będzie go 
OC2 iwać cała Polonia.

j .'ł;ze szczegóły przyjęcia gene­
rała Hallera podajemy na innym 
miejscu. Z każdego jednak miejsca 
wołamy: Wszyscy musimy brać 
czynny udział w witaniu i przyj­
mowaniu Błękitnego Generała, mi. 
nistra obecnego polskiego rządu w 
Angers, we Francji!

Na wielkim wiecu w Klubie 
Eagles będzie między innymi prze­
mawiał kpt. St. Nastał. Będzie to 
prawdopodobnie pierwsza jego mo­
wa w 41-ym roku życia, bowiem 
tyle lat ukończył w miniony ponie­
działek.

Solenizanta odwiedzali liczni 
szczerzy przyjaciele, których jego 
małżonka ugościła z prawdziwie 
staropolską gościnnością.

Srebrne gody obchodzili państwo 
Antoni i Jadwiga Szulczewscy, z 
parafii ŚŚ. Cyryla i Metodego. Ślu­
bowali oni 25 lat temu w kościele 
Św. Jacka. Dziś należą do parafii 
ŚŚ. Cyryla i Metodego. Posiadają 
wypłacony domek i osiem dzieci: 
trzech synów i pięć dorodnych có­
rek. Właśnie staraniem dzieci od­
była się niespodzianka z racji ich 
srebrnych godów.

Około 200 osób wzięło udział w 
przyjęciu. Nasamprzód odbył się 
uroczystościowy program, poczem 
bawiono się do wczesna rano.

Panna Eleonora Krawczyk zarę­
czyła się z panem Klemensem Po- 
chowskim. Wkrótce należy się spo­
dziewać ślubu tej dobranej pod każ­
dym względem pary.

Kiedy? Podamy niebawem...

Zasłużonego przyjęcia doczekał 
się adw. Stanisław Cybulski, po­
nownie ubiegający się o urząd al­
dermana 24-ej wardy. Przyjęcie zgo­
towali mu liczni jego przyjaciele i 
wielbiciele oraz obywatele wdzięcz­
ni za jego wybitną pracę w ratuszu 
dla dobra wardy przezeń repre­
zentowanej i całego miasta.

Na przyjęcie przybyło także wie­
lu przedstawicieli świata politycz-

ten, który odbył się w kościele św. 
Wojciecha ubiegłej soboty. Ślubo­
wali panna Elaine Olszewska z pa­
nem Bronisławem Korta. Wieczy­
sty węzeł małżeński związał ks. pro­
boszcz Klemens Zych.

Ano, bo i ubiory panny młodej i 
druhny .piękne przystrojenie i oświe­
tlenie kościoła stwarzały bajkowy 
nastrój jak z olejnego obrazu.

Wesele odbyło się w sali obywa­
tela Harta i trwało do samego ra­
na.

Pod dobrymi' gwiazdami zaczęło 
się wspólnie życie państwa Broni- 
slawostwa..

Jeszcze jedne srebrne gody.
W ubiegłą sobotę przypadła 25-ta 

rocznica ślubu państwa Bernarda i 
Elżbiety Bereszyńskiej, wobec czego 
liczni ich przyjaciele urządzili dla 
nich niespodziankę. W niespodzian­
ce wzięło udział bezmała sto osób, 
które bawiły się wyśmienicie przy 
muzyce, jadle i popijance.

Także niespodzianka spotkała pa­
na Romualda Wieczerzyńskiego, któ­
ry w tych dniach obchodził swoje 
urodziny. Chciał je obchodzić po ci­
chu, ze swymi myślami, ale mu się 
to nie udało. Przeszkodzili w tym 
“uczynni” przyjaciele, którzy bez 
pardonu naszli jego dom i wiwato­
wali na jego cześć.

Zresztą p. R. Wieczerzyński nie 
ma im tego za złe...

A znów niespeazankę z racji u- 
kończenia 49-ciu lat pracowitego i 
znojnego życia urządziła żona pani 
Andrzejewska swemu mężowi Jó­
zefowi. Na niespodziankę przyby­
ło ponad sto osób. Składano -sole­
nizantowi serdeczne życzenia, o pół­
nocy podano obfitą kolację, tańczo­
no przy muzyce pana Jana Gałec­
kiego.

Pamięć tego przyjęcia pozostanie 
na długo u jego uczestników, no i 
u solenizanta.

Życie towarzyskie dozna niewąt­
pliwie nowego bodźca z chwilą, gdy 
Klub Książki Polskiej zrealizuje 
swój najnowszy plan powołania do 
życia.salonów literackich. Projekto­
wane jest urządzenie po domach ze­
brań, na których prowadzić się bę­
dzie dyskusje na tematy litereckie. 
Zebrania takie odbywałyby się cho­
ciażby co tydzień w różnych domach 
i z pewnością przyczyniłyby się do 
większego rozbudzenia życia towa-

'kiego i podniesienia stanu kul-

zycia maizen: ąegu o. irm 
stwo Łucjan i Józefa Kotowicz. U- 
rzadzili ową dla nich niespodziankę 
ich kochające dzieci, zresztą już do­
rosłe. A nadmienić wypada, że sy­
nowie jak Kazimierz jest bardzo 
czynnym Związkowcem, szczególnie 
na niwie pracy dla dobra chóru “E- 
cho”, Andrzej jest prezesem grupy 
Związkowej, Towarzystwa “Grun­
wald”, także córki biorą żywy udział 
w wszelkiej działalności narodowej 
Polonii miejscowej.

Trzydziestoletnie gody upamiętnią 
się jeszcze dlatego, że nie zapomnia­
no wśród radości osobistej i zabawy 
przedniej o cierpiących braciach i 
siostrach w Polsce, zarządzono 
składkę wśród około stu obecnych, 
która to kolekta przyniosła 20 dola­
rów na fundush ratunkowy.

Długich jeszeże, długich lat szczę­
ścia i pomyślności życzymy jubila­
tom - państwu Łucjanowi i Józefie 
Kotowiczom...

Prawie codziennie odbywa się 
teraz jakaś zabawa, jakieś przy­
jęcie, a to z tej przyczyny, że insta­
lują się nowe zarządy po licznych 
towarzystwach, wreszcie dlatego, że 
zbliżały się ostatnie dni karnawa­
łu. więc trzeba było się wybawić, 
by móc spokojnie przetrwać obecnie 
już trwający okres postu i umart­
wiania się.

literackiej Polonii.

całej sKierov. '
wf; przyby -'.ejs^Ky
ki :• w Klubie Eagies. na^B| 
pizemówi miły g sc.. Blękit^B 
nerał.

Na miejsce wiecu trzeba pr^ 
już o godzinie 2-ej po południu,] 
tro t. j. w niedzielę. j

O innych imprezach urządzani 
z racji goszczenia w naszym n 
ście generała Hallera piszemy na 
nym miejscu.

Hasłem jutrzejszego dnia — < 
ła Polonia na wiecu w klubie Ea; 
wita generała Józefa Hallera.

Swoleżerowie Gwardl
napisaną przez Wacława Gąsiorowi 
skiego, uwieczniającą bohatersku 
czyny tych sławnych bojów. 1 
CENA Można przysłać w 1
TYLKO w znaczkach pocztowyci

DZIENNIK ZWIĄZKOWY. J 
1406 W. Division St.. Chica^oJ^B

Srebrne gody obchodzili państwo 
Szczepan i Aniela Doligalscy, pa­
rafianie św. Wincentego, gdzie pro- I 
boszczuje ks. prałat Domachowski. 
On udzielał im 25 lat temu ślubu.

Z racji serebrnych godów znów 
odprawiono w tymże samym Domu 
Bożym intencyjne nabożeństwo, po­
czem odbyło się przyjęcie, w którym 
wzięło t^dział około sto osób.

Składamy państwu Doligalskim 
jak najserdeczniejsze życzenia zdro­
wia i długoletniej szczęśliwości...

Dziesiątą rocznicę kapłaństwa ob­
chodził ks. dr. J. Wieczorek, któ­
ry jest profesorem w seminarium 
św. Franciszka. Nabożeństwo odpra­
wiono w kościele św. Aleksandra. 
Chórem parafialnym dyrygował or­
ganista i znany pianista p. Rajmund 
Detliaff. “Ave Maria” odśpiewała 
panna Julia Madej.

Wieczorem odbyło się przyjęcie w 
domu rodziców jubilata!

Jednymi z najczynniejszych w 
Stow. Polek opieki nad sierotami są 
panie Ludwikowa Foils i Romano­
wa Antkowska. Doceniając to inne 
panie urządziły dla nich przyjęcie w 
hotelu Schroeder. Na przyjęcie przy­
było kilkadziesiąt pań, które obda­
rzyły zasłużone działaczki licznymi 
prezentami.

Ot, warto szczerze pracować na 
niwie narodowej i samarytańskiej.

Jednym z najbardziej w ostatnich 
czasach malowniczych ślubów był
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Zmieniają się czasy i zmieniają 
się ludzie. Polacy w Chicago mieli 
bardzo wielu przyjaciół wśród tu­
tejszych Włcchów, którzy dobit­
nie wykazywali sympatie dla na­
szego narodu, ale dzisiaj Włosi nie 
wykazują tej sympatii i przyjaźni. 
Tutejszy dziennik włoski ’ dTtalia 
przedrukował w roku 1916tym ar- 
tyktuł z pism mediolańskich o ze­
braniu Ligi Narodowej Włoskiej w 
sprawie Polski następującej treści:

Takie postanowienie i oświadcze­
nie publiczne będzie oznaką solidar­
ności całego Wychodźtwa w Stanach 
Zjednoczonych, a także będzie mi- 
łem rządowi polskiemu we Francji 
i całemu narodowi.

W tłumaczeniu polskim brzmi na­
stępująco:

Składamy Wyrazy Hołdu Przedstawicielowi 
Siły Zbrojnej i Wielkiemu Synowi Ojczyzny.

Lojalność tych ludzi nie ulega ża­
dnej wątpliwości, a więc przez prze­
niesienie ich do Armii Polskiej pod 
protekcją Stanów Zjednoczonych 
staną się oni więcej jak korzystną i 
wydatną siłą w tym boju świato­
wym.

no 
h, 
d-

JAN HARACZ, Prezes
FRED. GOETZ, Wiceprezes
FR. A. BRANDT, Sekr., Skarbnik 
ADAM S. KUSHEMBA, Dyrektor 
IGNACY MIZERKA. Dyrektor 
GRZEGORZ SZALSKI, Dyrektor 
JAN J. BELTER, Dyrektor
J. BANEK, Dyrektor
JÓZEF ŚLIWKA, Dyrektor 
FRAŃ. DANIEL, Dyrektor
L. J. NIEDŹWIECKI, Dyrektor
L. F. ZYGMUNT, Adwokat

błędem było 
na piedestał

“Mój Drogi Panie Sędzio:
Otrzymałem telegram przesłany 

mi. przez Pana jako przewodniczą­
cego zgromadzenia Polaków z Chi­
cago, odbytego pod egidą Narodo­
wej Ligi Bezpieczeństwa i śpieszę 
zapewnić Pana,, ze suggestia w nim 
podana będzie przedmiotem mej 
bezpośredniej i jak najpoważniejszej 
uwagi.

do pieców, naj­
lepszego gatunku 
i to po cenach jak 

najniższych.

• 7go 
Śta-

Natchnie nas duchem Zgody, Jedności 
i Wiary w Wielką i Niepodległą Polskę

i i nie zginie pod ciosami w do­
bie obecnej.

Życie narodowe i kulturalne w

ienili się włoscy mężowie 
ssolini i jemu podwład- 

tęo- ią przeciwko Polsce i 
ą ;e nie jest zdolną utrzy- 

• jako niezawisłe państwo bez 
mieć, bo za miskę socze- 
akieś obiecanki, zgodzi- 
ptanie Polski przez bru- 
saków.
zymy, cc niedaleka przy- 

' przyniesie. Jesteśmy je- 
onani o tym, że szersze 
J włoskiego obudzą się 
ietargicznej po zastrzy- 
skiego nazizmu i faszy- 

niego, jak przekonani

Spodziewam się, że znajdzie Pan 
sposobność wyrazić tym, którzy byli 
tam zgromadzeni, moje gorące uzna­
nie za cały ton i cel depeszy.
(Podpisano; WOODROW WILSON.

S. BUCZAK, Prezes
M. JABŁOŃSKA, Wice-prez. 
A. LEW ANIAK, Wice-prez. 
J. RECZEK, Sekr. Prot.
J. MIKRUT, Sekr. Fin.
J. ZYCHOWICZ, Kasjer
T. SŁOMKA, Marszałek
J. PASZKIEWICZ, Marszałek

a korzyść nie tylko Polski, 
całej Europy.”
ę podpisało dwudziestu 

siedmnastu posłów, róż- 
-?I ' Zentantów Ligi Narodo- 

iej i innych Stowarzy-

pracy dla naszych ziomków.

Polonia
więk-

' I do Polski przedostają się wia- 
j domości o formacji Armii Polskiej

FRANK BOBRYTZKE 
WALTER L. BENSON 
FRANK A. BRANDT 
PHILIP V. BRIGHT

LAWRENCE
J. SŁOTKOWSKI, 

Właściciel

Opracował Robert Franciszek Lessel
Wielkie ogni­

sko życia kultu­
ralnego i naro­
dowego w Pol­
sce zdeptali na­
jeźdźcy, ale po­
mimo gwałtów i 
mordów na cie­
le Rzeczypospo­
litej, naród pol­
ski nie upada 
na duchu, o 
czym informują 
nas skromne

Wodzu błękitnych rycerzy! Wodzu rozpacznych tułaczy, 
Co stalą w ślepia błysnąłeś Niemcom na polach Rarańczy, 
Coś w śniegu brnął aż na Murman, lecz się nie poddał rozpaczy, 
Ciebie, o Wodzu tułaczu, żadna legenda nie niańczy!
7-bie, niezłomny rycerzu, Tobie — Kaniowa herosie, 
Prawda i dzieje uwiły wiecznie zielone wawrzyny,
Boś jest bez skazy żołnierzem w krwawym ojczystym eposie, 
Boś w świętą sprawę nie zwątpił w najcięższe czarne godziny.
Karpacka Twoja brygada — brygada Twoja żelazna
W cień dziś zepchnięta przez ludzi, z Tobą powróci znów w glorii 
I wierz nam, Wodzu kochany, już niepamięci nie zazna —
Bo ona w dziejach powróci, ona powróci w historii!
f mówić ona nam będzie o tym rycerzu ze stali,
Co z pieśnią “Bogarodzico” w Karpatach krwawił polany,

ROYAL

PIONEER

Na tą rezolucję nadeszła odpo­
wiedź od Pana Prezydenta Stanów 
Zjednoczonych na ręce sędziego 
Dickinsona następującej treści: 
“My Dear Judge Dickinson:

I have received the telegram 
transmitted by you as Chairman of 
the meeting of the Poles of Chicago 
held under auspices of the National 
Security League, and beg to assure 
you, that the suggestion it conveys 
will have my immediate and most 
serious attention.

I hope, that there will be some 
opportunity for you to express to 
those, who were assembled, my 
warm appreciation of the whole 
■tone and purpose of the message.

Sincerely yours, 
(Signed) WOODROW WILSON.

Naszej Polski Zmartwychwstałej 
Wielkie święto, wielki dzień,
Wzięci w słońce Orzeł Biały 
Wśród nowego życia tchnień!
Chociaż Polska krwią spłynęła 
Szczęściem zejdzie krwawy siew, 
Więc ku czci drogiego gościa 
Powitalmy wznieśmy śpiew!
Bóg poszczęści dobrej sprawie
I niewoli wzruszy głaz.
Ku zwycięstwu i ku chwale
Generale prowadź nas!

Wszędzie, gdzie brzmi polska mowa, 
Spieszmy pieśń nadziei wznieść, 
Polska będzie, Polska nowa —
Cześć Ci Generate, Cześć!

Niech Żyją
Rząd Polski

Generał Józef Haller w Chicago Po Raz Trzeci. — Wspomnienia z Niedawnej Prze­
szłości. — Rezolucja Polonii Chicagoskiej w Roku 1918-ym i Telegram Prezy­
denta Woodrow Wilsona. — Dr. Franciszek E. Franczak o Generale Hallerze. — 
Kilka Słów Pamiętnych Herberta Hoouera Do Polonii Amerykańskiej.

cuskiego z dnia 4-go czerw 
roku, a zatwierdzona dek ■ 
nów Zjednoczonych z dnia 6go paź- 
dizernika 1917go roku Wydział Na­
rodowy w Chicago czynił starania, 
ażeby żołnierzy amerykańskich pol­
skiego pochodzenia przenieść z ar-

L MAKOWSKI
Prezes i Zarzqdca

mii amerykańskiej ao polskiej. Dnia 
4go marca w roku 1918tym odbył się 
w tym cel wielki wiec Polonii chi­
cagoskiej w Coliseum.

Przewodniczył były sekretarz ' de­
partamentu wojny, a podówczas pre­
zes Naiodowej Ligi Bezpieczeństwa, 
sędzia J. M. Dickinson. Rezolucję 
następującej treści uchwalono i wy­
słano do Prezydenta Stanów Zjed­
noczonych Woodrow Wilsona. ’

“Ze względnu na naszą ambicję 
s'użenia w szerszym jeszcze zakresie 
i z większą jeszcze energią sprawie 
poparcia PańskLh zamiarów i dą­
żeń naszego kraju, postanowiliśmy 
dziś uroczyście zwrócić się do Pa­
na, Panie Prezydenci.., z prośbą by 
pozwolił przenieść nie władających 
angielskim językiem żołnierzy pol­
skiego pochodzenia z armii amery­
kańskiej do armii polskiej.

Jesteśmy poinformowani, że w o- 
bozach przebywa tysiące Polaków, 
którzy z powodu trudności języko­
wych mogą być wyćwiczeni jedynie 
kosztem znacznej straty czasu. Pe­
wna ich część ulęgłr. nawet wy­
dzieleniu i odrzuceniu ze względu na 
to, że obecnie Polacy, uważani są 
zt. poddanych Niemiec lub Austrii i 
skutek tego zaliczani są do klasy 
nieprzyjacielskich cudzoziemców.

Ponieważ generał Haller jest 
wśród nas, więc przytaczamy kil­
ka słów o nim, jakie wypowiedział 
dr. Franciszek E. Fronczak, mayor 
korpusu lekarskiego armii Stanów 
Zjednoczonych, kierownik Wydziału 
Opieki Moralnej i Materialnej i czło­
nek Komitetu Narodowego Polskie­
go w Paryżu, w sprawozdaniu z 
działalności Wydziału.

“Było to w Paryżu, w roku 1918- 
tym w Klubie Oficerskim przy Ave. 
du Bois de Boulogne 17.

“Naczelny Wódz Wojsk Polskich 
Generał Józef Haller, opowiadał 
młodszej generacji niezwykłe dzieje 
swej wojskowej kariery. Młody 
sztab oficerski wsłuchiwał się w

LEONARD SŁOTKOWSKI, 
Syn—zarządca

ne zycze

WESTERN COAL 
& SUPPLY CO.

Ponieważ dzisiaj jesteśmy świad­
kami formowania się drugiej Armii 
Polskiej we Francji, nie będzie od 
rzeczy sięgnąć pamięcią o dwadzie­
ścia dwa lata wstecz, gdy 
chicagoska czyniła starania 
szy pobór ochotników do teł

Armia Polska zostaia pov.

? Twoje Wzbudza Zaufanie 
ko Co Zamierzasz Zrobić,

słowa Naczelnika, gdy opisywał on 
bohaterskie walki Legionów gali­
cyjskich, bitwę pod Kaniowem, 
straszne przejścia swej “żelaznej 
brygady” i przerwanie się takowej 
przez szeregi bolszewików na Mur­
mańsk.
“Słuchacze dowiedzieli się, jak Pan 

Generał podróżował przez Ocean Lo­
dowaty do Norwegii, Morze Północ­
ne dd Anglii, a następnie przez Ka­
nał La Manche do Francji, aby tu 
wiedzą swą wojskową służyć spra­
wie Aliantów na froncie zachod­
nim.

„Przygody Wodza Naczelnego 
wskazują dosadnie, co może doko­
nać silna wola, charakter i miłość 
Ojczyzny, które są bodźcami najsil- 
niejsczymi do celu, do którego 
wszyscy dążymy”.

1231 N. ASHLAND AVE.
Tel. Arm. 1498

mak 
masy 
se śpi

Wiernema Synowi
Ojczyzny

charakter jako patrioty, apostoła i 
proroka powstania polskiego. Po­
seł Giuseppe di Capitani d’Arzagon 
przypomniał węzły starej przyja­
źni, które zawsze łączyły Włochy 
z Polską, od czasów Bony Sforza, 
królowej Polski, aż do Adama Mic­
kiewicza, przyjaciela Mazziniego i 
Francesco Nullo’a, poległego zasz­
czytnie w powstaniu polskim w ro­
ku 1863-cim.

Poseł Cezare Nava stwierdza, że 
mężowie polityczni, biorący udział 
w tym zebraniu, nie powinni hamo­
wać się żadnymi względami w wol- 
nem wypowiedzeniu swoich prze­
konań co do konieczności zjedno­
czenia i odbudowania Polski. Odbu­
dowa zaś tego domaga się nie tylko 
podniosłe uczucie braterstwa ludz­
kiego, oraz sprawiedliwości elemen­
tarnej, lecz także zrozumienie rze­
czywistych potrzeb międzynarodo-

zmu
jesteśmy, że przyszła wielka i silna 
Polska zapytać się może Mussoli- 
niego o przyczyny łajdackiej i krę- 
cj polityki tego państwa na Jej 

niekorzyść.

ywyzsza iiel 
arodowy ■ 

polityczny tylko z pewnej warstwy 
społeczeństwa, co dzisiaj w wiel­
kiej mierze przyczyniło się do na­
szego nieszczęścia w Polsce.

Trudy Generale, Wyraża­
my Nadzieje, Że Pobyt Twój

Mieczysław Haiman
NA POWITANIE GENERAŁA HALLERA

NORTHWEST SPORTING GOODS
MANUFACTURING COMPANY

1270 MILWAUKEE AVENUE

Uwieńczone Pomyślnym
Skutkiem, —

Dostarczamy w beczkach i flaszkach. Jeżeli wasz dostawca 
nie posiada na składzie piwa Pioneer 

Telefonujcie BERKSHIRE 8200 
a my mu natychmiast dostarczymy.

Biuro i składy w Chicago:
5619 WEST FULLERTOH AVE.

Ze Wszy
Musi ,E\

4916 South Western Ave.
Telefon PROspect 3400

S PIOTROWSKI
Skarbnik

Polonia
Bottling
Works

1912 W. tftHBBAFD ST
TF.L. SEELE'1’

• 2 TELEFONY • 
Telefon PENsacola 1200 

5492 NORTHWEST 
HIWAY

Narożnik Austin Ave.

Lepszej Pracy Dla Odbu­
dowy Ojczyzny—

zobowiązania moralne, jakie Alian­
ci przyjęli na siebie w' imię cywi­
lizacji i żądań narodowych. Posło­
wie Agnelli, Valvassori-Peroni i 
Gasparotto przemawiali w tym 
sensie”.

Na tym zebraniu uchwalono na­
stępującą rezolucję:

“Członkowie Ligi Narodowej Wł<‘ 
skiej zgromadzeni na zebraniu, 
którym uczestniczyli senatorowi' 
posłowie podpisali, oraz repre: 
tanci mediolańskiego Komitetu 
Polski, Koła Polskiego w Med- 
nie, oraz wielu innych Stowarzyszeń | 
w przekonaniu, że bez odbudowania] 
Polski nigdy nie będzie można za­
pewnić światu pokój, który ustracij 
z chwilą rozczłonkowania t( o peł-j 
nego chwały narodu, przyklaskują 
naszemu rządowi, oraz ■ sądońM 
państw alianckich, które za w, 51n 
zgodą podjęły inicjatywę al

...u
sp< .nenia .

• 2 JARDY • 
Telefon BRUnswick 2600 

1360 W. NORTH
AVENUE

Narożnik Elston Ave.

Związek Śpiewaków 
Polskich w Ameryce

Ocróc espolenia się w jedno 
isko naszego społeczeń- 

w S anach Zjednoczonych o-
■ < .enia moralnej pomocy Pol-

mii ny pamiętać o materialnej 
bo bez funduszów nie wie- 

. .. : na zdziałać. W tym wypadku 
wryją -się w serca nasze sło- 

Herberta Hoovera, wypowie- 
ne na Drugim Sejmie Wychodź- 
Polskiego w Buffalo, N. Y., w 

padzie, w roku 1919-tym.
“Nadchodząca zima będzie cięż- 

1 zimą w Polsce. Polska potrze- 
■je \-. .:ij pomocy! Czy jesteś- 

gotuwi. cl sząc się tu większym 
.,'S i'aę- cześć ze swoich 

u chodów i majątków na rzecz o- 
fiar strasznej wojny w Polsce?” 
Niewątpliwie, że wszyscy pospie­

szą* z pomocą w miarę możności!
Jedni dadzą więcej inni mniej, ale 

niech da każdy, a zbierzymy pokaź­
ną isumę.

Lista ofiarodawców otwartą jest 
na łamach Dziennika Związkowego.

Włosi Popierają Wolnościowe Dąże­
nia Polaków.

“Na zebraniu Ligi Narodowej 
włoskiej w Mediolanie zabrał głos 
profesor Brentari, który skreślił 
krótko życiorys i działalność wiel- 

I kiego pisarza Henryka Sienkiewi- 
| cza. podkreślając z naciskiem jego

! EDMUND BIEDER

GENERAŁOWI HALLEROWI
Wiersz deklamowany na Akademii ku czci Gen. 
Hallera w Krakowie dnia 19 października, 1929 r.

wieści, jakie przedzierają się pomi­
mo surowej cenzury wrogów.

Wiemy, że społeczeństwo polskie we Francji, co dodaje bodźca na- 
przeciwstawia się rozporządzeniom szym rodakom do stalszych i silniej- 
niemieckich władz wojskowych i szych oporów. Naród polski wy- 
cywilnych. chociaż sypią się kary, cierpiał wiele przez półtora wieku 
często bardzo srogie, ale naród wy- niewoli, lecz nie upadał na duchu i 
kazuje ogromną siłę ducha, czego nie z.ginął, więc nie upadnie na du- 
właśnie boją się wrogowie. | chu

Że tak jest w Polsce, to napawa 1 ble 
nas radością i przekonaniem, że 
wyjdziemy zwycięsko, pomimo, że Polsce załamało się tylko na okres 
wielu zginie w tej walce, ale bez wojenny, ale po wojnie i wypędze- 
poświęceń i ofiar nie uwolnimy Pol- niu barbarzyńców wróci naród pol­
ski z rąk oprawców Niemców i Mo- ski do pracy kulturalnej, społecznej 
skali. I i działalności politycznej ze współ-

ASHLAND 
BOOK 

BINDERY
X C. Bojkowski Jr., wlaśc.

ię i. Łączymy Nasze 
Życzenia z Całq Polonią 

Chicaąoską.

Hasłem Śpiewaczym —

GÓRĄ PIEŚŃ POLSKA!

PULASKI COAL CO
Słotkowski Sausage Co

WYTWÓRNIA WYROBÓW MIĘSNYCH

2017-25 WEST 18-TA ULICA

DYREKCJA:
CHARLES S. DEWEY 
H. S. FRENCH 
WALTER GRADLE 
JOSEPH L. KANIA

F. ZYGMUNT

Trzecia wizyta generała Hallera 
Chicago i w innych osiedlaęh pol- 

tdch w tym kraju, będzie bardzo 
zdrowym objawem dla naszego Wy- 
chodżtwa, bo będzie apelem do jego 
scementowania w pracy około nie­
sienia pomocy naszym rodakom w 
Polsce i poza jej granicami, którzy 
tej pomocy potrzebują. Niechże 
przyjazd generała Hallera będzie 
wskaźnikiem, jak trzeba . pracować 
dla Polski, pracować gromadnie^ bo 
GROMADA TO WIELKI CZŁO­
WIEK.

Uczyńw’ ’«‘-'c no«łahow!eWfe 
zróbmy publiczne o- i 

•eneraiuwi Hallerów!
czas trwania wojny o 
Polski z pęt najedż- 

szłości — stać będziemy 
ramie przy ramieniu, zawsze goto- 
wi do wszelkich poświęceń dla Jej 
wolności, wielkości i rozwoju.

udziałem przedstawicieli wszj 
warstw obywatelstwa w kraju 1

Dlatego formacja Armii I 
we Francji jest gwarancią po 
Polski do szeregu wolnych i 
kich narodów, a gdy wszyscy 
cy poza granicąmi Polski i 
ćwiczyć się będą w d
cnót obywatelskich, to bę> .ie- 
naszej gotowości do 
wszelkich obowiązków dla te przy­
szłej POLSKI DEMOKRA. YCZ- 
NEJ.

Już raz ostatnia format a \rmii | 
Polskiej we Francji podczas wi. Ikiej | 
wojny światowej była cz nn'.iemi 
odbudowania naszej Ojczy y irak- - - „ - _
tatem Wersalskim, ęc i ta'dzi-, Me go miraż nie uwiódł, chociaż doń śmiał się z oddali... 
siejsza Armia połaź, oard.-o mocne' ,}o szukał zawsze nie siebie, ale Ojczyzny kochanej... 
podwalmy pod NOW i > -KA żołnierzu karny i Wodzu! Przyjmij tu hołd nasz, bo oto 
POLSKĘ. Serca ci nasze składamy, miłość Ci hołd ten nasz splata,

,-------- Hetmań nam swoim choć sercem! Hetmań rycerską swą cnotą
Generał Józef H.’ler, i s ńny Hetmań i dzisiaj i jutro, i po najdłuższe wciąż lata! 

wódz sił zbrojnych polsk-cn we 
Francji podczas wojny iwi< 
przybywa do Chicago p?

Pierwszy raz witał śn
dnia 11-go listopada v roku 19z.- ■>... 
w okolicznościach bardziej szc? śli- 
wych dla Polski i narodu polsk <go, 
a drugi raz pod koniec roku 19: go.

Te dwie pierwsze w: yty je u- 
trwaliły łączność ludt wychoa ’ e- 
go z Macierzą z za Oceanu, pon 
przeszkód stawianych pr^ 
co przekładali partyjność- 
ność narodową. Wśród 
bardzo uczciwi ludzie, d 
cy, którzy ślepo wier 
intencje przedstawić! 
rządu, i polegali na 
mach - “że wszyst

Niech Żyje Rząd Polski 
i Minister

DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), S

Składamy Życzenia

IbENATlOhL-U bANk'
MILV

FRANCISZEK SYNOWIEC

s



14 DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGOP 4). SOBOTA, 10-GO LUTEGO (FEBRUARY), 1940

WIADOMOŚCI ZE STANU INDIANA

oberek

a/
r i
s.' I■

KRONIKA Z GARY, INDIANA Dwie Osoby Zabite w Zderzeniu Się Troku Ciężarowego z PociągiemKRONIKA Z EAST CHICAGO,
r •IND. HARBOR I WHITING, IND

Co

po-

zło.

jak najprędzej odesłać do

Majkowski

iDOMOŚC! Z NEW CHICAGO, IND. Zbiórka Odzieży

Ze Starymi

Nadszedł Już Nowy Zapas Szklanek

TERAZli p;

AMMOND, IND

3

Baczność Whiting, Ind.

na korzyść

KRAKOWIAK mazur

Szklanki takie będą ozdobą
Fund.

Nr.
Polo-

pOLKA

na

CALUMET CITY, ILLtowar jako świeży.

PODZIĘKOWANIE Polfy

CROWN POINT, IND

Kto Nie Czytał Książki

ANTYCHRYST
Chicago, HI.

POCHOD HITLERAlak

NAZWISKO

ADRES .

MIASTO

10 LUTEGO, 1910KUPON NR. 68
‘ 1. — W. Paluch, prezes. CHICAGO, ILL.

tysięcy ludzi, 
administracja

będzie można doręczyć 
Rady Polonii w każdym

w Sądzie, 
wywołał na 
Indiana są-

sił, 
za

tych 
mili

Ten kupon 
ważny na 
wszystkie 

oferty

Popierajcie tych, którzy ogłaszają 
się w Dzienniku Związkowym.

O-
go

szow podejmował gościnnie, w mysi 
staropolskiego przysłowia — “czem 
chata bogata, tern rada”.

K. Anyż, i J. Ćwikliński. Następne 
Zwykłe posiedzenie Klubu odbę­
dzie się 3-go marca, o godzinie 2ej 
po południu, w lokalu p. n. 118 
East 17-ta Avenue. — Tadeusz Sop- 
kowski, sekretarz.

iaad
ks. 
god

lutego b. r. odbyły się 
wego zarządu Gm. 49 
oletni Sekretarz Gminy 

został wybrany preze- 
lerowicz, wiceprezesem; 
<a, wiceprezeską; Jakób 
; B. Borkowski, kasjer i 
marszałek.
a Gminy odbywać się

Niech ją sobie teraz przeczyta i po­
równa jak ogromnie podobnym jest 
dotychczasowo zwycięzki

139 i Pułaski ul. 
7mej wiecz. Cały 
wojny w Polsce, 
jest o przybycie.

z 49 Z. N. P.
HAMMOND, IND

>Ia Newy Kościół
zielę, 25-go lutego, na sa­
mej Wniebowzięcia NMP,

w
dżinie 1-szej po południu, 
sza się wszystkich członków 
bycie. — Albert Ciesielski, 
Wacław Bogusławski, sekr.

in-
z

Sekcja Kobiet przy Radzie Polonii 
Amerykańskiej powołała do życia 
specjalny Komitet Zbiórki Odzieży, 
który ma za zadanie przeprowadze­
nie ogólnej zbiórki odzieży dla bied­
nych braci i sióstr w Polsce, oraz I

we- ( 
na- i 
na

Wszystkie Oferty.
wymienione trzeba wycinać te kupony 

po Jednym z sześciu po sobie następu-

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1406-10 W. DIVISION ST.

■ ■sKiej. 
odaje do o-

83 ZNP.
Gm. 83cBędą Obchodzić 15-Iecio.

15-tą rocznicę istnienia będzie ob­
chodzić Tow. Ave Maria. Z okazji 
tej odbędzie się specjalny program 
i zabawa w sali Białego Orła, dnia 
28-go kwietnia. Nasze Panie upra­
szają inne Towarzystwa o powstrzy­
manie się z urządzaniem zabaw w 
tym dniu, obiecując część dochodu 
z zabawy na ofiary wojny w Pol­
sce. _ w. Kubiak, przewodnicząca.

iasta H .•• > I jtano- 
ęzyć wszystkie swoje siły,

Nowy Zarząd w Plac. 142 S i
W skład nowego zarządu v. cho­

dzą jak następuje: Jan Sumara, ko­
mendant, Adam Matczyński, Iszy 
wicekomendant; • J. Biesiadecki, 2gi 
wicekomendant, P. Król, adjutant 
finansowy i prot.; T. Kołakowski, 
oficer kasowy.

Piętnastolecie Tow. Ave Maria; Zarząd Klubu Demokra­
tycznego; Chcą Zaprosić Kiepurę Do Gary Na Koncert; 
Będą Budować Jeziora w Stanie Indiana; Wzywa Do 
IFojny z Zepsutymi Jajami.

Policja m. Calumet City ostrzega 
właścicieli aut, że muszą się oni 
postarać o nabycie płyt automobi­
lowych przed dniem 15go lutego, 
ponieważ po tym dniu nie będzie 
wolno używać płyt z r. 1939. Po­
licja też ostrzega, że mieszkańcy m. 
Calumet City nie mają prawa uży­
wać płyt ze stanu Illinois.

to z du- 
Polskiej, 
Nr. 142. 
pełni

Na Powitanie
Ks. prób. Walerian Karcz wyjeż­

dża we wtorek do konsulatu Rzplitej 
Polskiej, na zaproszenie konsula ge­
neralnego, p. Ripy, — na raut u- 
rządzony dla uczczenia dostojnego 
gościa, ministra rządu polskiego, 
gen. Józefa Hallera.

Ks. Karcz wygłosił wczoraj zna­
mienne przemówienie radiowe na 
powitanie gen. Hallera. Przemówie­
nie to nadała rozgłośnia WHIP.

Uwaga! East Chicago, In­
diana Harbor, Gary, Ham­

mond i Whiting, Indiana

Posiedzenie.
Posiedzenie Tow. J. Piłsudskiego, 

Grupy 1513 Z. N. P., odbędzie się 
jutro, 11-go lutego, o godzinie 3-ciej 
po południu, w sali zwykłych po­
siedzeń, by dać możność członkom 
wysłuchać mowy biskupa Grochow­
skiego. Sekretarz Towarzystwa bę­
dzie jednak obecn, na sali posie­
dzeń już od godziny 1-szej po po­
łudniu, by kolektować asesmenty. 
Uprasza się też wszystkich człon­
ków, którzy opodatkowali się na o- 
fiary wojny w Polsce 5-cio cento­
wym podatkiem miesięcznym, by 
takowy raczyli zapłacić za rok cały 
z góry, a tym zaoszczędzą pracy se­
kretarzowi. — F. Szczepanik, prezes; 
Stan. Niepokój, sekr.

see. Po zorganizowaniu tego Okrę-1 dusz Ratunkowy też 
gu, jakoś wszystko i_ i
się nie słyszy, aby Okręg ten ja­
kąś pracę rozpoczynał. Ostatnio pi- 
szący rozmawiał z kontrolerem m. 
E. Chicago,' p. A. Lesniak, który 
nadmienił, czy nie byłoby wskaza­
nym, aby Okręg Rady Polonii w 
Indiana zakupił kilka skarbonek, 
które możnaby rozmieścić w skła­
dach, biurach i instytucjach finan­
sowych, gdzie interesanci mogliby 
wrzucać drobne ofiary na Polskę. 
Takie skarbonki posiada już dłuż­
szy czas komitet zajmujący się 
zbieraniem datków na Finlandię i 
podobno puszki te spełniają swoją 
służbę. Projekt p. Leśniaka jest do­
brym i praktycznym, a zarząd 
kręgu Rady Polonii powinien 
natychmiast wziąć pod rozwagę.

Wyjazd Na Manifestację; Przedstawienie Młodzieży; Mili 
Goście Na Plebanii; Nowy Program; Wyjazd Na Raut; 
Zawiadomienia Towarzyskie.

ł zebranym, 
talistyczny 
’•cblemów 
lomicznej

i dlatego mamy wojnę, 
n powinien uledz komple- 
anizacji.

s/ali m 
irzer. a 

^ysteim 
iKrue'.e 
jnfwei

Z Centrali Obywatelskiej.
W bieżącym okresie kiedy to tem­

po pracy na F. R. P. winno się 
wzmagać, >w miejscowej Centrali 
dało się zauważyć pewien kierunek 
odprężenia i obojętności, co się bar­
dziej zaznacza w znacznie zmniej­
szonej frekwencji delegatów na po­
siedzeniach.

Z ostatniego posiedzenia — z wy­
jątkiem że był wydelegowany komi­
tet w celu zaproszenia Gen. J. Hal­
lera do Gary — było kompletne 
fiasko, ponieważ niedopisali sami 
delegaci. Takie zaniedbywanie o- 
bowiązków względem Centrali od- 
działywuje ujemnie na osoby które 
są szczerze pracy oddani; degustuje 
ich i zniechęca do dalszej pracy.

Następne posiedzenie odbędzie się 
w poniedziałek wieczorem dnia 12 
lutego o godzinie 7:30 w Świetlicy 
Młodzieży Związkowej. Na kalen­
darzu obrad znajduje się wiele waż­
nych spraw do załatwienia, ze 
względu na co uprasza się wszyst­
kich delegatów bezwyjątkowo o li­
czne przybycie. Osoby zaintereso­
wane odnoszące się sympatycznie do 
sprawy są również proszone. — Ad­
ministracja.

Połknął Półdolarówkę
Nie małe zamieszanie 

sali sądu w Valparaiso, 
dzony o zabójstwo, 35-letni Joseph
Strippi, gdy nagle zaczął krzyczeć 
na sali sądowej, że połknął srebrną 
półdolarówkę. Zawołany lekarz ze- 
gzaminował Strippi, lecz mimo wy­
siłków nie mógł odszukać czy stwier 
dzić, czy oskarżony połknął monetę. 
Strippi jest oskarżony o zabicie 
swojej siostry, Mary Rule, podczas 
kłótni.

Ważne Zawiadomienia
Tow. Niewiast Różańcowych ma 

bardzo ważne posiedzenie jutro, na 
sali parafialnej Wniebowzięcia N. 
M. P. Początek obrad o godzinie 
1-ej po południu punktualnie. Ró­
wnież jutro odbędzie się posiedzenie 
Towarzystwa św. Antoniego. Ponie­
waż omawiane będą ważne sprawy, 
przeto, obecność wszystkich człon­
ków jest konieczna. Posiedzenie 
cdbędzie się na sali parafialnej.

odbędzie się wielkie przedstawienie 
młodzieży. Odegrana będzie pięk­
na i wzruszająca sztuka pt. “Cud na 
Jasnej Górze”. Dochód z przedsta­
wienia przeznaczony będzie na 
fundusz budowy notvego kościoła, 
— więc cel jest godny wszechstron­
nego poparcia Polonii z obwodu Ca­
lumet, z Chicago, a nawet z dalszych 
okolic.

rada miasta uchwaliła 
nakazujący, że każdy pe- 
zeda.iący na ulicy czy od 
domu, musi posiadać spe- 
nakę oraz licencję wyda- 
miasto. Od tego prawa 

. są jednak byli żołnierze 
iów Zjedn. weterani woj- 

1 wej. Poza tym nowy or- 
ymaga, ażeby farmerzy

Mili Goście
dniach plebanię odwie- 

goście: — William T. 
kongresman pierwszego

Polski Komitet Ratunkowy urzą­
dza jutro w niedzielę, d. ligo lu­
tego zabawę “Bunco” 
ofiar . wojny w Polsce. Zabawa ta 
odbędzie się w sali Św. Wojciecha, 
przy 121 ul. i Indianapolis Blvd. 
Początek o godz. 7mej wiecz. Cena 
bilety 35c od osoby.

Cały dochód z tej zabawy zo­
stanie obrócony na ofiary wojny w 
Polsce. Komitet Ratunkowy mia­
sta Whiting, niniejszym serdecznie 
zaprasza na tą zabawę całą 
nię z Whiting i okolicy.

Wzywa do Wojny 
Jajami.

Przed kilku dniami w hotelu Ga­
ry odbyła się konferencja między 
inspektorami żywności oraz wag w 
miastach powiatu Lake. Na konfe­
rencji tej przemawiał szef inspek­
torów, Ernest W. Anderson, który 
stwierdził, że teren i miasta powia­
tu Lake są przeładowane starymi 
jajami, jakie wysyłają handlarze z 
rynków chicagoskich i tu sprzedają 
jako jaja świeże.

Młodszą Izba Kupiecka Otrzymała 
Czarter

W mieście E. Chicago zorganizo­
waną została niedawno Młodsza Iz­
ba Kupiecka, Junior Chamber of 
Commerce. Organizacja ta otrzy­
mała przed kilku dniami czarter. 
Do organizacji wchodzi też kilku z 
naszych młodszych polskich profe­
sjonalistów, a to adwokat A. Boch- 
nowski, lszy wiceprezes; adw. A. 
Smagaj, 2gi wiceprezes oraz Cze­
sław Wlekliński, organizator.

Wykupują Licencje Ślubne 
na Przyszłość

Ponieważ z dniem 1 marca b. 
wchodzi w życie w stanie Indiana 
prawo, które zmusza wszystkich 
kandydatów do stanu małżeńskiego 
do poddania się egzaminacji le­
karskiej oraz próbie krwi, wobec 
tego dużo par pragnąc uniknąć tej 
koniecznej egzaminacji wykupuje 
obecnie licencje na przyszłość, z tą 
nadzieją, że takie licencje będą w 
mocy po d. Igo marca. Tymczasem 
jest przeciwnie. Klerk powiatowy 
ogłosił bowiem, że licencje obecnie 
wykupywane są dobre tylko do d. 
Igo marca. Ci co pragną wstąpić w 
związki małżeńskie i uniknąć egza­
minacji lekarskiej, muszą to uczy­
nić przed d. Igo marca b. r.

wóch mężczyzn zostało zabitych, gdy trok ciężarowy w którym jechali został uderzony 
nociąg na krzyżówce w Chicago Heights, Ill.

Muzyka Klasyczna.
Dzięki staraniom i wpływom ks. 

Waleriana Karcza,—na stacji WHIP 
powstał nowy, półgodzinny program 
polski muzyki klasycznej, nadawa­
ny codziennie od godz. 9-ej do 9:30 
nakładem polskiej firmy pomniko­
wej — Czarnik Memorials.

Zaś w każdy piątek, na programie 
polsko-amerykańskim, ks. proboszcz 
W. Karcz wygłasza podniesie i pa­
triotyczne przemówienia do Polonii.

ucichło i nic zn°wu posiadamy w
1 wyższe cele $55.00”.

Tak, tak, Kolego Królu! Wy, 
terani Armii Polskiej jesteście 
prawdę — Królami Ofiarności 
rzecz Polski! Cześć Wam!

Na nadesłaną sumę $12.25 
żyli jak następuje: J. Sumara $1.25, 
P. Król $1.25, T. Kołakowski $1.00, 
A. Szymonik $1.00, J. Biesiadecki 
$1.00, F. Kołakowski $1.00, J. Woj­
dyła $1.00, J. Łukaszewski $1.2' A. 
Matczyński $1.00 i F. 
$1.25.

Dnia >4 
wybory ■ 
ZNP Dto 
W. Paiur 
sem; J. 
K. Czart: 
Bovda, £• 
T. Guzek

Posted t
będą w każdą pierwszą niedzielę 
miesiąca . sali Gr. 925 ZNP. w E. 
Hamon

Będą Budować Jeziora 
w Indiana.

Przed laty, w stanie Indiana wy­
dano kilkanaście miljonów dolarów 
na osuszenie bagien. Bagna osu­
szono i tym samym zrujnowano se­
tki tysięcy akrów poblizkich grun­
tów, które stały się suche i jałowe, 
obecnie Wydział Konsewacyjny sta­
nu Indiana wyasygnował siedem mi­
ljonów dolarów na budowę sztucz­
nych jezior w różnych okolicach 
stanu. Przy budowie jezior znaj­
dzie zatrudnienie 6 
Budową zajmie się 
WPA.

Posiedzenie
Regularne posiedzenie Tow. Kr. 

Kazimierza Wielkiego, gr. 362 Z. N. 
P., odbędzie się w poniedziałek, d. 
12go lutego, b. r. o godz. 7mej wie­
czorem w sali Memorial Hall, w 
par. Św. Stanisława.

Kolbktowanie podatku od godz. 
6tej wiecz. Prosi się członków o li­
czne przybyce na to posiedzenie.— 
S. Służewski, prezes; J. Kmak. se­
kretarz. fin.; Gadzt. , ekr. 
prot. _  . ._ —

W 
dzili 
Schulte, 
dystryktu z Indiana; Dr. J. P. Cou­
rier, właściciel stacji radiowej' 
WHIP; Ks. kanonik Kazimierz 
Gronkowski, kapelan naczelny Zje­
dnoczenia PRK.; ks. prof. Franciszek 
Krakowski, który wygłosił kazań ~ 

ńelcową... Ks. Probe‘■zez

dla uchodźców z Polski, rozrzuco­
nych po różnych krajach Europy.

Komitet Zbiórki Odzieży na czele 
z komisarką Marią Majka, p. P. 
Zdanowską, p. M. Osuch, p. J. Mil­
ler, p. L. J. Paczyńską, wspólnie z 
komitetem spraw loKalnych na czele 
z d-rową Marią Fudema, d-rową A. 
Mix, W. Słupkowską, M. Brzezicką,
M. Kain i H. Snopek, zwracają się 
z serdeczną prośbą do wszystkich 
komitetów ratunkowych o zaintere­
sowanie się tą akcją i poczynienie 
odpowiednich przygotowań.

Komitet ten tak samo apeluje do 
wszystkich rodaków w Chicago i o- 
kolicy, ażeby przysłali do lokalnych 
komitetów, lub wprost na ręce Ko­
mitetu Zbiórki Odzieży pod nr. 1018
N. Noble ul., odzież znajdującą cię 
w dobrym stanie, wyczyszczoną i 
możliwą do użytku, ażeby następ­
nie po otrzymaniu tejże można było 
tę odzież 
Europy.

Odzież 
do biura
dniu od godz. 9-ej rano do 5-tej po 
pot, pod nr. 1018 N. Noble ul. Komi­
tet będzie urzędował w składnicy 
pod nr. 1016 N. N. Noble ul. w po­
niedziałki i piątki od godz. 7-ej do 
9-ej wieczór i we wtorki i czwartki 
od godz. 4-ej po południu do godz. 
9-ej wieczór.

Lokalne komitety ratunkowe pro­
szone są o przysłanie razem z odzie­
żą spisu zawartości paczk. Komi­
tet proszony jest o przyrządzenie 
trzech kopij spisów — je d n ą 
kopię spisu należy załączyć do pac. - 
ki, jedhą zatrzymać dla siebie, a je­
dna nadesłać na ręce sekr. Sekcji 
Kobiet p. Marii Porwit pod nr. 1018 
N. Noble ul.

W So. Chicago odzież można dorę­
czyć do wszystkich polskich para­
fii lub też do p. L. Raczyńskiej, pnr. 
8641 S. Escanaba ave.

Do wspólnej pracy zapraszamy 
wszystkich naszych rodaków! x

Nowy Zarząd w Gm.
Do nowego zarządu w 

ZNP. na r. 1940 zostali wybrani na­
stępujący obywatele:

Marceli Hodupski, prezes; N .'.’.a. 
jewska, wiceprezeska; J. Sal; ■ 
ski, wiceprezes; B. Bochnowsl. , 
kretarz prot.; M. Trześniewski, łf? 
sjer; J. Nowak, marszałek; P W 
hel, podmarszałek, B. Bagińska i 1 
Skoczewski, odźwierni.

Przewodniczył wyborom J. Uj ’ 
ski, sekretarzowała panna L. V • 
Posiedzenia Gm. 83ciej w bi«>‘ 
cym roku odbywać się będą w ; 
Św. Józefa. — M. Hodupski, pre ■ ś

iprzysięgli “affidavits”, 
jaki sprzedają pochodzi 
Dotychczas bowiem róż-

(Szklanek Tych Nie Wysyłamy Pocztą)
Możecie je nabyć dla siebie lub jako podarek dla 
krewnych lub znajomych. Dziennik Związkowy 
zdołał nabyć te malownicze szklanki z widokami 
polskich tańców i oferuje je Wam za bardzo 
niską cenę.
Ażeby nabyć komplet tych szklanek musicie wyci­
nać po jednym kuponie z sześciu po sobie następu­
jących wydań Dziennika Związkowego i przynieść 
je do Administracji Dziennika Związkowego. Ku­
pon który jest podany poniżej jest dobry na wszyst- 

_ kie premie ogłaszane w naszym piśmie.
Posiedzenie Tow. Św. Trójcy.
Jutro, 11-go lutego odbędzie się 
sali zwykłych posiedzeń, o go-

Upra- 
o przy- 
prezes;

wu
ażeby mąć naprzód i ożywić pra­
cę i«id Jesieniem pomocy ofiarom 
wojfi, Polsce. Wiadomo nam 
wszystl n, >e praca w tym kierun­
ku 'v mieście Hammond kuleje i 
nie w - daje możliwych rezultatów, 
choc i.., kolonia m. Hammond była 
i jest naną ze swojej ofiarności 
na ip. vę Polską. Dlatego właśnie 
Klub Białego Orła zwołuje masowe 
zebranie dnia 14go lutego, na godz. 
7:30 wiecz. do sali Polonia, pn. 4404 
Gostlin ul.

Rodacyi Czas już najwyższy na 
zaprńes.asie 
dzy haml n 
tacyjjhyclt 
energię v 
nej la t

Panie Urządzają Zabawę na 
Ratunkowy

Panie z Koła Ratunkowego 
3ci urządzają Zabawę Bingo, • we
wtorek, 13go lutego w sali Św. Ja­
na Kantego, pn. 
Początek o godz. 
dochód na ofiary 
Polonia proszona

dla e Muszą Mieć Odznaki
>sci. gosposie domu będą mo- 
r<-z: znać, czy do drzwi miesz- 

•ania p ka pedlarz, czy kto inny, 
albowiem 
ordynan. 
dlarz, sp 
domu d 
cjaln?, oo 
ną ffltez 
wyłąctz. i 
armii! S:. 
ny świat' 
dynattz 
sprzęt- ę y jarzyny z troków na u- 
licach, 
że tow 
z ich fa 
ni pedlarze zjeżdżali się do Ham­
mond, przywożąc stare ostatki z 
rynku ch ragoskiego i tu sprzeda­
wali w

ERZY SZOSTAKOWSKI
POGRZEBOWY

L»ca sie łaskawej pamięci Polonii 
■ w Gary i okolicy.
B Piękna kaplica bezpłatnie. 
Jwszorzędna usługa ambulansowa.
B01 Pennsylvania Ulica
B. Indiana. Tel. Gary 7878

Klub Liberty z Pomocą Polsce
Ubiegłej niedzieli odbyła się in­

stalacja nowego zarządu w miej­
scowym Demokratycznym Klubie 
Liberty. Na instalację zarządu przy 
byli licznie wybitni goście, a mię­
dzy innymi mayor miasta E. Chi­
cago F. Migas oraz mayor m. Ham­
mond, Fr. Martin. Podczas przemó­
wień instalacyjnych nie zapomnia­
no też o ofiarach wojny w Polsce 
i odruchowo złożono na sali mię­
dzy gośćmi drobnymi ofiarami 15 
dolarów, a zarząd Klubu Liberty 
wyasygnował z kasy Klubu dodat­
kowe 15 dolarów, co uczyniło ra­
zem 25 dolarów.

. wają do Chicago Stadium
i. leż parafii Wniebowzięcia 
śkupiona w chórze św. Cecy­

lii. wybiera się gremialnie na dzi- 
s ■ manifestację i koncert Jana 

y do Chicago Stadium. Wy- 
nastąpi pod przewodnictwem 
'h. Waleriana Karcza, dziś o 
e 6-tej wieczorem. Prócz 
,ży, na tę manifestację wy- 
ię wielka liczba osób star- 
New Chicago.

Wypadek Aeroplanowy.
Ubiegłego czwartku, o godzinie 

1-szej po południu, obok miastecz­
ka New Chicago, z niewiadomych 

I przyczyn spadł areoplan pasażerski, 
| w którem jechało dwuch mężczyzn; 
| mieszkańców Gary. Jeden został

'stem Kapitalistyczny 
inionej publicznością 

L.wej szkoły wyższej, 
iał na temat światowego 
kapitalistycznego prof. M. 
z wydziału ekonomiki U- 

■tu Chicago. Prof. Krueger 
że obecny 
nie potrafi 

i zagadnień 
na drodze

tfe -jwBiy'
rodowego, ks. I n Gro-

J i’
I^Kkl 1“ Av Vi;- 
UgaHulicy.

Nie Ma Przedstawicieli.
Hc się okazuje, dotychczas Po- 

miasta Gary nie posiada swoich 
^rerezentantów do Okręgu Rady 
folonji Amerykańskiej na stan In- 
■iana, a nawet spotyka się ludzi, 
J innej strony bardzo czynnych w 
mrący nad zbieraniem datków na 
Łfiary wojny w Polsce, którzy 
Sprzeciwiają się, by Polonia mia- 
Ita Gary wchodziła w skład Okrę­
gu, ale raczej radzą, by pracowała 
sama.

Weterani Armii Błękitnej Stale 
Służą Polsce

Tak można powiedzieć i 
mą o Weteranach Armii 
należących do Placówki 
Kiedyś, gdy byli młodzi i
chwycili za karabin i popłynęli 
oceany — rzucając wszystko tu 
by bić się za wolność Polski, 
chociaż wywalczona ich krwią Pol­
ska kęsa chleba, ni przytuliska im 
nie dała, choć często spotykały ich 
szykany, choć trzeba było nadwe­
rężone w trudach wojennych kości 
wlec z powrotem na tułaczkę — 
nie wyzbyli się jednak umiłowania 
do ziemi rodzinnej i Polsce służą 
nadal.

Piszący otrzymał list od adjutan- 
ta Placówki 142, P. Król, który pi- 
sze: “Posyłamy sumę $12.25 zebra-

Pnsiedzenie Gr. 362 ZNP.

poniedziałek 12go lu- 
Św. Stanisława o godz. 
Jest to bardzo ważne 

ponieważ odbędzie się
dyskusja nad nową konstytucją Z. 
N. P. i zatwierdzenie tej Konstytu­
cji przez członków Grupy. Po za 
tym jest jeszcze wiele innych waż­
nych spraw do załatwienia, dla­
tego wszyscy członkowie powipni 
przybyć na to posiedzenie.

Z Polskiego Klubu 
Demokratycznego

F Na ostatnim posiedzeniu odbyły 
się wybory w powyższym Klubie. 
T)o nowego zarządu weszli nastę- 
Łjący: Józef Ćwikliński, prezes; 
■zimie,?. ,\nyż, wiceprezes; Teo- 
Br Sopkowski, sekr. prot.: Albert 
■esielski, kasjer; Walter Kosiński, 
Biźwierny. Wybrano też delega- 
Kw do Ligi Demokratycznej powia- 
|u Lake w następującym składzie: 
Ir. Sopkowski, W. Kustroń, K. Hej- 
Lowski, J. Ćwikliński, J. Jaskulski, 
K. Anyż, i Sł Stożek. Delegatami 
k Ligi Demokratycznej miasta Ga- 
^B?ostali: W. Domański, A. Jonak.

F. R. SENDRA LEKARZ i CHIRURG Telefon East Chicago 146 
!Cjahsta w ueczeoiu Żylaków, Ran Nóg Reumatyzmu. Chronicznego 
.rtretyzmu. Bólu w Plecach. Hemoroidów i Ruptury Bez Operacji 
HAIN STREET INDIANA HARBOR, INDIANA

. PODATKI
He kłopot z wypełnianiem kwe- 
Inariusszy podatkowych — income 
. czy innych?

Za małem wynagrodzeniem 
szybko i akuratnie

(FEDERAL TAX SERVICE 
BUREAU

klopotv podnkoue

^^iisz T. Chelminiak 
John O. Bowers

BbROADWAY. pokój Nr. 206
Wfon Gary 2-2144. Gary. Indiana

lY/IHSKI I SYNOWIE
p POGRZEBOWI 
iy bardzo zniżone, obsługa 
fsze pierwszorzędna.
i Prosimy się przekonać.
p Conn Ul., przy 18 Ave.
>. Indiana. Tel. Gary 6760

kłótni i swarów mię- 
e poglądów orien- 
zej obróćmy naszą 
ku pracy pożytecz- 

:h Sióstr i Braci w
/ybądźcie wszyscy na to

do pochodu przepowiadanego Anty­
chrysta aż do jego upadku.
Bardzo ciekawa powieść i romans.

Tylko.................$1.00

Komplet Nożów Kuchennych
Wyrobu z najlepszej stainless stali—w składach sprzedawany po 
$2.50—6 kuponów z dopłatą $1.39. Przez pocztę $1.59—aby pokryć 
koszta przesyłki i ubezpieczenia.

NA SZKLANKI, SREBRO, NOŻE

Mocą nadanego mi przywile­
ju zwołuję Odprawę wszystkich 
czynnych instruktorów i in­
struktorek Okręgu XV Z.N.P., 
na niedzielę, dnia 11-go lutego, 
1940 r. do sali ob. Trzcińskiego 
pnr. 5002 Baring Ave. w East 
Chicago, Ind., na godz. 10-tą 
rano.

Na Odprawie tej zgodnie z 
przyjętym regulaminem prze­
prowadzony będzie wybór Ko­
mendanta i Komendantkę 
następne cztery lata.

W Odprawie tej wszyscy 
struktorzy i instruktorki
South Bend, La Porte, Gary, 
East Chicago, Indiana Harbor, 
North i East Hammond i Whit­
ing, Ind., obowiązkowo powinni 
wziąć udział.

Obecny będzie także druh > 
Józef Hawrylewicz, który nasj 1 
zapozna z zasadami i progra- 
mem pracy w drużynach mło- 1P1 
dzieży związkowej. Czuwaj!— 

i Wacław Fabisiewicz, Komisarz 
Okr. XV Z.N.P. 3-7-10

KUCHENNE-Wytnijcie
KUPON-

DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO
1406 West Division Street

Ważny na
Aby wykorzystać oferty wyżel

l codziennie.
I Sześć tych kuponów, wyciętych ___
I jących wydaniach Dziennika Związkowego — upoważni czytelnika do na- 
I- bycia towarów ogłaszanych po cenach wymienionych
l Nie przyjmujemy zamówień telefonicznych Osoby z prowincji mogą
i przysłać kupony z nolata w formie "money order” tylko.
I Prosimy pisać WYRAŹNIE — nazwisko i adres.

Dla Biednych 
w Polsce

poko,oA 
SystenU 
tnc rt

Porabia Okręg Rady Polonii I ne na ofiary wojny w Polsce wśróc 
Amerykańskiej? i naszych kolegów na instalacji no--

Przed kilku tygodniami został tu ■ wego zarządu, 
zorganizowany Okręg Rady Polonii' pierwsza ofiara. 
Amerykańskiej i 
Celem tej organizacji jest zbiera-

Dotknięci bolesną stratą i 
żałobą po śmierci najukochań­
szego męża mojego, ojca i bra­
ta naszego,

Ś. p.
Leona Szostakowskiego 
pragniemy z głębi serca wy­
razić nasze najserdeczniejsze 
podziękowanie wszystkim tym, 
którzy wzięli udział w jego 
pogrzebie, przysłanie kwiatów, 
za odwiedzenie domu żałoby 
i bukiety duchowne, jak rów­
nież za udział w pogrzebie i 
odprowadzeniu zwłok na wie­
czny spoczynek. Serdecznie 
dziękujemy staropolskim “Bóg 
Zapłać.”

W smutku pogrążeni,
Stanisława Szostakowska, 

żona, wraz z dziećmi i familią.

SKŁADAJCIE KUPONY
UKL8HKI POLSKICH T4HC0V

Komitet Centralny podaje do o- tego, w sali 
gclnej . domości Polonii w Gary, I 7:30 wiecz. 
że wysłannicy generała < Hallera I posiedzenie, 
przybędą do miasta Gary w niedzie­
lę, 18-go lutego, o godzinie 9ej ra­
no. Komitet apeluje i zaprasza ca­
łą Polonię do wzięcia udziału w przy 
jęciu. Jest w planie ażeby przy­
jąć wysłanników Generała Hallera, 
specjalnym obiadem w sali Legjonu 
Amer. Kościuszki Post, przy 17-tej 
Massachusetts ulicy, po sumie, jaka 
się odbędzie w kościele Św. Jadwi­
gi. Obiad będzie wydany o godzi­
nie 12-stej i potrwa do 1:30 po po­
łudniu. Pożądanym by było ażeby 
ci wszyscy którzy pragną wziąść u- 
dział w obiedzie na cześć wysłanni­
ków Generała Hallera zaregistro- 
wali się w następujących miejscach 
— w aptece Broadway Pharmacy, 
w składzie mebli p. W. Tolpa, lub iv 
Victoria Beauty Shop i u pani So- 
larczykŁ Jest to wskazanym dlate­
go, by komitet wiedział na wiele 
osób obiad ten przygotować. Ogól­
ne zebranie Polonii na sali Bia­
łego Orła odbędzie się o godzinie 
6:30 wieczorem. Szczegóły progra­
mu na sali podane będą w przy­
szłym tygodniu.

Nie jest to nasza
;ręg nauy rulonu i»----- ——  ------ Służymy Polsce
na stan Indiana.1 wedle naszej ograniczonej możji-l | 

ocieni urgaiuzacji jest zbiera- wości. Placówka 142 złożyła do te-! 
nie datków na ofiary wojny w Pol- 8° czasu na F. O. N. $100, na Fun-

- ■ - • • $ioo. Obecnie i
kasie na

Prcponują Zaprosić Kiepurę 
Do Gary.

Energiczni pracownicy z miejsco­
wej Centrali Obywatelskiej projek­
tują, by Centrala Obywatelska po- 
5t«.ała się zaprosić sławnego śpie­
waka Jana Kiepurę do miasta Ga­
ry i t.. urządzić wielki koncert w 
sali Audytorium w śródmieściu. — 
Projektodawcy są pewni, że taki wy­
stęp wielkiego śpiewaka polskiego 
ściągnąłby wielkie masy Ameryka­
nów i byłby sukcesem, tak mate- 
rjalnym jak i moralnym.

W międzyczasie komitet przyjęć 
przedstawicieli generała Hallera, 
ńjórzy mają przybyć do Gary 18-go 
■teo, krząta się już energicz- 

Brnu. Wysłannicy rządu polskie­
go we Francji a zarazem adjutanci 
Gen. Hallera, Kapitan Marski oraz 
działacz śląski Arkadjusz Bożek, 
przemówią do Polonii Garskiej w , 
sali Białego Orła, w niedzielę, 18go | 
lutego.

Biskup Kościoła Naród

Na 6 Szklanek
POLSKICH TAŃCÓW n 

POTRZEBA _
6 Kuponów i J JF
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Vice-President Mary Y. due to the 
illness of Chairman Joe C.

The Chicago Council, central body 
for Chicago’s twelve college and 
university Polish clubs, will hold a 
meeting of delegates this Monday. 
February 12, at 9 o’clock p. m., at 
Laird House, 1S38 W. Division st., 
corner of Marion court. The resolu­
tion on the continuance of the Chi­
cago Council, approved at the last 
meeting, and to be addressed to the 
national officers of the PSAA at 
New York City, N. Y., will be ready 
for adoption and signing. All club 
representatives are urged to be 
present.

Smudzki, Ra- 
’erski, and Woj- 
>st prolific unit 

the circuit.

for more uneasy moments when they 
line up against the Tremko’s.

•X 
ole 
:rls

sing on, Jan, your song of 
and freedom, knowing full 

that Poland CANNOT, WILL 
DIE!

A fine array of some of the better 
bowlers of Chicago will be in full 
view at the Chicago Recreation, 3939 
West 26th street, today and tomor­
row, to compete in Al Suva’s and 
Vic Malecki’s second annual Indi­
vidual Sweepstakes, which will have 
an estimated first prize of $100. The 
bowlers must bowl four games 
across eight alleys.

According to “Count” Małecki, 
who, incidentally, won the Singles 
Championship in the 1937 City 
Tournament Association, the first

fa- 
ad-

przy Harrison i 
dnia 10-go lute- 
nie później jak

Harcerki bardzo się ucieszyły, 
dy tańczyły “Krakowiaka,” że aż

przy- 
jesteś

A kto jest ten “Coach,” który 
yuczył swoich Harcerzy tak do- 
■ze piramidy robić? Stasiu, bar­
to dobrze się przedstawiłeś...

at- 
the

Który druh z Whiting się tak za­
kochał, że aż na piechotę przyszedł 
do domu o czwartej rano z Gwiazd­
ki z East Hammond? Dobra prze­
chadzka na zdrowie, czy nie Ta­
deusz?

Czemu druhny Wandzia i Leoka­
dia prędko poszły do domu? Cze- 
muście nie zostały tańczyć z Harce­
rzami?

Jedna z Harcerek podpbno zgu­
biła cholewkę, gdy tańczyła Krako­
wiaka na scenie...

Druhna Emilia Florkiewicz do- 
: ze się przedstawiła na Gwiazdce 

? programem, który był bardzo pię- 
nie ułożony.

o
1
2
3

druhna z Whiting, która grała na 
fortepianie, powiada, że ją ręce za- 
bolały od grania...

STADIUM SITE
OF JAN KIEPURA

Nowiny zebrane z Gwiazdki w 
Hammond, Indiana.

The Klaus Department Store keg- 
glers increased their Unique Social 
Club of St. Hyacinth Parish Mixed 
Bowling League lead to 2 games by 
blanking the Stankowicz Florists 
last Monday on the Harding Alleys, 
while the second-place Dr. Bekier 
combine was dropping One game to 
Sloppy Joe’s Tavern. L. C. Nyka 
Attorney took the odd game from 
Frank’s Photo Studio to remain 2 
games back pf the Dr. Bekier squad.

Scores:

Najpierw dziękuję “Bladej Twa- 
■v” za opisanie naszej gwiazdki i 

raszamy, żeby więcej do nas za­
dała...

Druhny i Druhowie:—
Zgodnie z komunikatem Za­

rządu Centralnego oraz z rozpo­
rządzeniem wydanym na ostat­
niej odprawie, wzywamy wszy­
stkich Instruktorów i Instruk­
torki drużyn młodzieżowych w 
Okręgu XIII-ym, oraz starszą 
młodzież, ażeby w powitaniu 
tak dostojnego gościa i przed­
stawiciela Rządu Polskiego Mi­
nistra Generała Hallera wzięła 
jak najliczniejszy udział.

The Chicago Basketball League, 
the North Side’s Major Circuit, will 
open its Sunday schedule tomorrow 
night (Sunday, Feb. 11), with three 
league tilts and a preliminary game 
at Queen of Angels’ parish Guild 
Hall, 4412 N. Western ave.

Franklin Park A. C.’s Golden 
Rockets will celebrate Franklin Pk. 
(Ill.) “Night” by playing the un­
beaten Bronzeville Merchants, a 
South Side Negro five, in the fea­
ture encounter at 9 o’clock. Frank­
lin Park qualified for the league's 
championship playoffs next month 
by taking second place to Burton 
Dixie in the first half, which closed 

I last week.
In the two other le?gue battles, 

' Northern Paints play Peter Pan at 
8 o’clock and Utah Radio encounters 
Northtown Currency Exchange in

squad for today will get under way 
at 3:00 p.-m. with new squads fol­
lowing every hour thereafter until 
midnight. On Sunday, bowling 
starts at 6:00 p. m. and continues till 
midnight.

Prizes will be distributed on the 
following basis: 1st High Series, 25 
per cent; 2nd high, 18; 3rd high, 15; 
4th high, 10; 5th, 8; 6th, 7; 7th, 6; 
8th, 5; 9th, 4. 10th, High game out 
of money, 2.

Proprietor Al Suva and manager 
Vic Małecki invite you to witness 
some of the star bowlers in action 
either today or tomorrow. There is 
no admission charge.

C. 87; IZZIE
BATTLE C. 1

A young handsome marine offi­
cer, just off the boat, dashed 
straight to the R. O. P. Club. He 
is none other than Peter Boilo.

Apel Do Grup Młodzieżo­
wych i Klubów Należących 

Do Zw. Naród. Polskiego

Co się stało z Jankiem Sołtysem, 
że nie chciał tańczyć z Harcerka­
mi, gdy go zapraszały, żeby z niemi 
tańczył. Czy jesteś kwiatkiem 
ściennym, czy się wstydzisz?

CHICAGO BASKET
CIRCUIT PLAYS

TOMOR. NIGHT

Chór młodzieży przy Z.N.P., 
apeluje do młodzieży Związko­
wej by się zapisywała i korzy­
stała z lekcji śpiewu pod dy­
rekcją pana Jerzego Kalmusa, 
znanego pianisty i dyrygenta 
chórów.

Chór ten jest mieszany i 
składa się z młodzieży między 
latami 18-tym a 30-tym, która 
śpiewa w języku polskim i 
angielskim.

Ci, którzy są interesowani i 
mają chęć wstąpić są proszeni 
zgłosić się do sali Filareci- 
Dudziarz, 1234 Milwaukee Ave. 
o godzinie 8ej wieczorem, gdzie 
panna Wiktoria Zajączkowska 
przewodnicząca Chóru Ligi 
Młodzieży udzieli im dalszych 
informacji.

Lekcje śpiewu odbywają się 
co poniedziałek o godzinie 8-ej 
wieczorem w tejże sali.

Następujące Grupy i Kluby 
należące do Ligi Młodzieży 
przy Z.N.P., są reprezentowane 
w tym chórze:

Klub Młodzieży przy Gminie 
41ej Z.N.P., Klub Młodzieży 
przy Gminie 91ej Z.N.P., Tow. 
Diana, Gr. 2385 Z.N.P., Tow. 
Postęp, Gr. 2514 Z.N.P., Pa­
nienki z Tow. Chicago Pań, Gr. 
2191 Z.N.P., Tow. Stefana Że­
romskiego, Gr. 2475 . Z.N.P., 
Tow. Różyczek,, Gr. 2321 Z. N. 
P., jakoteż młodzież należąca 
do poszczególnych innych Grup 
7 T'P, -r Chtesgn.

Besides great military leaders, 
minent statesmen and excellent 
neakers, Poland has produced men 

great learning, inventors, musi- 
ms, artists, poets, writers, discov­
ers, and philosophers, many of 

. horn gained universal fame.—Our

Including tomorrow’s game at the 
McKinley Park gym, 39th and West­
ern ave., but two weeks remain on 
the Polish Roman Catholic Union 
basketball league schedule. The sea­
son, barring play-offs, will end Feb. 
18, when the 1940 Chicago I’RCU 
cage champion will be crowned.

Tomorrow’s contests will prove 
interesting from a spectator’s point 
of view. Circuit 13, beaten in an 
overtime by St. James last week 
will show no mercy when they meet 
the Kościuszko Sportsmen in the 2 
p. m. battle. The Kosciuszkos, after 
some brilliantly played games, have 
slipped a bit and if they do not snap 
out of their lethargy Sunday, they 
will be easy victims for the “Dead 
End Kids.”

St. Louis will have a tough battle 
on their hands when they take on 
Circuit 26 and anything can happen 
in this 3 o’clock battle. St. James 
and Circuit 54 will open the card 
tomorrow at 1 p. m.

old University in Cracow was 
founded in 1364, before the univer­
sities of Vienna and Leipsig, and 
300 years before the existence of 
a university in Berlin, and 400 years 
before the University of Petrograd. 
The University of Cracow, in the 
15th century drew a great number 
of students from Germany, Hunga­
ry, Denmark, Sweden and even 
Italy. — The great mathematician 
and astronomer, Wojciech Brudzew- 
ski, was the great magnet of this 
famous academy and our Mikołaj 
Kopernik (Nicholas Copernicus), 
the greatest astronomer of all time, 
was his most famous pupil.

Poland also had great poets who 
wrote both in Latin and Polish.

I personally believe,—writes Pa­
derewski,—that the most character­
istic manifestations of Poland’s uni­
versal creative genius, can be seen ; 
in Poland’s old music.

In the 16th and 17th centuries w\. 
have many composers of extraordi­
nary talent; some contemporaries of 
Palestrina were not inferior to him. 
The compositions of Gorczyński, 
Gomolka and Zielinski must be ac­
claimed masterpieces of church 
music.

Group 1515 Plays Club 41 
Wawels Battle Lublins;

Rostys vs. Tremkos

Show Dempsey Fight Films 
At Relief Fund Bouts Mon

and must remain that way to the 
end. They have the strongest for­
ward wall, with center Steve Maj- 
krzak leading all the snipers with 
sixty points. No one has been able I 
to stop this southpaw as yet. The 
Grunwalds have the underrated j 
quintet of the year. Each Sunday 
it has been difficult for them to 
muster five players. Someone will 
be fooled if the Bridgeport lads 
should come with all of their reg­
istered performers. Should this 
happen on the morrow, the 87’s will 
be forced to give everything they 
have to win.

IZZIES VS. C. 123
In the windup, St. Isadores will 

see whether they can coast to an­
other victory against Council 123 as 
they did in the first, encounter, 38- 
28. Council 123 has never enjoyed 
beating the champions and is aware 
of the fact that such a feat would be 
outstanding. St. Isadores have the 
most talented material, each mem­
ber being able to fulfill his position 
equally as well as the other, and 
never admit victory before the game 
Is well under way. The Town of 
Lake representatives also possess 
talent, but, for some reason have 
not been able to function properly 
this season.

Szkoda, że nie mam czasu, bo 
bym bardzo dużo mogła napisać o 
naszym Harcerstwie. Bardzo licznie 
się przedstawiają i starają się, aby 
nadal praca się rozwijała.

Czuwaj!
“Cień z lasu” czyli “Shadow.”

Five of Jack Dempsey’s greatest 
fight pictures will be shown in con­
junction with the Finnish Relief 
Fund benefit boxing show Monday 
night in the Hammond, Ind., Civic 
Center building.

Mique Malloy, in whose posses­
sion the films are, announced today 
he would run off the pictures as an 
added attraction on the charity 
show. With no increase in announced 
prices the gate receipts are expected 
to be swelled considerably as a re­
sult.

The pictures to be unreeled in 
the arena will show the fortner 
heavyweight champion in both his 
fights with Gene Tunney and 
against Georges Carpentier, Jack 
Sharkey and Luis Firpo.

Five fights and a wrestling match 
are on the program. Gene Spencer 
and Phil Saeli, rival Chicago light­
weights, tangle in a neight rounder; 
Billy Seward takes on Bobby Jar­
rell, and Booker Beckwith meets 
Ernest Easter or Orlando Thotter in 
six rounders; Steve Souris opposes 
Johnny Rock for five rounds, and 
Billy Sherman tangles with Kenny 
Cannon in a four rounder.

The Polish National Alliance 
Junior League Mixed Choir will 
hold another one of its series of 
weekly rehearsals Monday nite at 
the Filareci-Dudziarz Hall, 1234 
Milwaukee ave., under the direction 
of he very capable Mr. Jerzy 
Kalnus.

Ar ivitation is extended to all 
PNA Junior League Club members 
and other members of the PNA to 
take part in these weekly rehear­
sals, starting promptly at 7:30 
o’clok.

Naprzód Społem 
z Jasnym Czołem!

więc za stosowne 
wszystkim in- 

instruktorkom O-

Druhny i Druhowie:—
Stosownie do ogłoszonych już 

komunikatów w miejscowych pi­
smach dzisiaj, dnia 10-go lute­
go o godzinie 3 z minutami 
lĄzyjeżdźa do Chicago przedsta­
wiciel Rządu Polskiego Mini­
ster Polski, Generał Józef Hal­
ler.

Zgodnie z poleceniem Zarządu 
Centralnego i Komisji Młodzie­
ży Z. N. P. w powitaniu tak do­
stojnego gościa, Grono Instruk­
torskie oraz starsza młodzież 
weźmie jak 
dział.

Uważamy 
przypomnieć 
struktorom i
kręgu XII ażeby dołożyli wszel­
kich starań i powiadomili star­
szą młodzież ich drużyn, aby ta 
w wyżej oznaczonym dniu przy­
była na stację Grand Central 
przy Harrison i Wells nie póź­
niej jak o godz. 3:20 po połu­
dniu.

Okazja to, niezwykła i bardzo 
rzadka. Poczytywać więc po­
winniśmy sobie nie tylko za o- 
bowiązek, ale także i za zaszczyt 
witania wielce cenionego i dro­
giego nam Gościa. ,

Idźmy więc na Jego powitą! 
nie

Cicero ___
Council 87
Council 34 
Council 34 
Council 79 
Grunwald
F. O. ~

Do Drużyn Młodzieżowych 
Okręgu Xll-go Z. N. P.

Do Drużyn i Zrzeszeń 1 
Młodzieżowych w Chicago

Czemuż druhny Czarnecka i Ty- 
;k nie zaśpiewały coś na gwiazd-
? Szkoda!! Bardzo dobre 
iczki...

Druh Ziemba, będzie ci się 
rzyć bez Harcerstwa, bo 
szędzie mile widziany. Nie rzu- 
ij, Junaku, bo będzie źle i żal 
i będzie... i nam również...

Dzisiaj, dnia 10-go lutego, o 
godz. 3:40 po południu przyjeż­
dża do Chicago przedstawiciel 
Rządu Polskiego Minister Pol­
ski Generał Józef Haller. Na 
powitanie tak dostojnego gościa 
wyjdą gromadnie wszystkie pol­
skie organizacje ze sztandarami. 
W powitaniu tym organizacja 
nasza jako jedna z najliczniej­
szych musi być należycie repre­
zentowaną, szczególnie przez u- 
mundurowaną młodzież.

Dlatego z polecenia Zarządu 
Centralnego i Komisji Młodzie­
ży Z. N. P. wzywani wszystkich 
Instruktorów ażeby gromadnie 
ze starszą młodzieżą ich dru­
żyn, przybyli na stację kolejową 
Grand Central przy Harrison i 
Wells, niepóźniej jak o godz. 
3:20 po południu.

Druhowie Komendanci i Druh­
ny Komendantki okręgów chi- 
cagoskich proszeni są o dołoże­
nie starań, ażeby okręgi ich by­
ły jak najliczniej reprezentowa­
ne.

CZUWAJ!
Józef Hawrylewicz,

Sekretarz Komisji Młodzieży 
Z. N. P.

Our first Fall Dance will be held on 
October 26 at the Wonderland Ballroom. 
Admission will be 40 cents.

Our basketball rating is higher. Is It 
because of the striking new outfits? 
Thanks to Joe C. and Alex S. for their 
aid in getting them.

We received a report from Frances S. 
about the girls’ gym classes, and the rest 
of it was left for the girls to decide.

Chicago Council Clubs
Meet At Laird House

Judge Scheffler’s brigade gained 
game on Dr. Kutza’s Sluggers, 

current leaders in the Weber Alum­
ni rolling loop, last week, when 
't ey *«ok two games from Aid. J 

etpnko'j-st ’s Roosters as the de- 
.ing champion Cepa Undertak­

ers, by rolling 3t‘”4 (second high se­
ries for the season), were taking two 
f om the Kutzas. The Sluggers now 
elijoy a three game lead.

’Tony Schiebe and Joe Sroka were 
chiefly responsible for the pair of 
Jurist victories, whereas to Doc 
“Jawn Jay” Liss and Doc “Jawn 
Jay” Sroka goes most of the credit 
for the Cepa victories. The 3074 
which the Undertakers rolled, dis­
places the 3073 which was recorded 
by the Szatkowski’s only last week. 
Oddly enough, the Szatkowski scire 
supplanted the Schefflers’ 3072, 
rolled two weeks ago.

Szatkowski “Putch” On
Jules Szatkowski’s Niles Florists 

tobk the Wicker Park Medics for 
three games, to drop the represen­
tatives of the Damen Ave. clinic to 
fifth place.

The Florists’ triple win was their 
second such victory in three weeks, 
and it increased their record for 
third round rolling to nine victories 
in. twelve games played. The team, 
strongest in the league (on paper), 
had a run of hard luck during the 
early part of the season and found 
itself in the league cellar in mid­
season.

’n the fourth match of the eve­
ning, the Bawelek Boosters, led by 
Jack Stack’s 613, high for the ses­
sion, defeated the Aquilla Resort, 
2 to 1.

Other high scores were recorded 
by Grelecki, 594, Schiebe, 582, and 
J' , ;?tan Kucharski, 562.

Tuesday’s schedule has the sec- 
on<l-place Schefflers meeting the 
lea3ers, the Florists rolling the Ba­
steks, the Aquillites battling the 

i MĄiicos and the Rostenkowski play-

Polish
Cicero ______
Council 87
Council 
Council

The Dr. Dulaks easily disposed of 
the Clarence Tavern quintet by­
trouncing them, 65 to 23.

At the start of the opening whistle 
the Dulaks began throwing them in 
and at the half were ahead, 26-10. 
The second half was a repetition of 
the first period and, with about 10 
minutes left to the end of the game, 
the Clarence Tavern boys finally 
realized they had no chance.

C. Sowula and F. Brodzik with 20 
ar.d 14 points apiece, respectively, 
ton: scoring honors fo’-.the. UuJoky 
wh high man for the Clarence 
Tavern was Marino with 7 points.

Summary:
DR. DULAKS

NORTHERN PNA.

games tomorrow
p. m.—Circuit 54 vs. St. James, 
p. m.— Kościuszko vs. Circuit 13.
p. m.—St. Louis vs. Circuit 26.

1:00
1:45
2:30
3:15 r---- --------------- ----------------- -T ■
4:00 p.m.—Council 123 vs. St. Isadores.

The mammoth Chicago Stadium, 
1800 W. Madison st., will be the 
scene of tonight’s Jan Kiepura Con­
cert and the Polonia’s huge manifes­
tation against the endless series of 
atrocities commited by the Nazi 
hordes (who make he infamous 
massacres of the scavenger bands 
of Genghis Khan and Attila the 
Hun tame in comparison) against 
the war-stricken Polish population 
in German occupied Poland.

Sharing the spotlight of interest 
will be Jan Kiepura, world famous 
tenor, who will render a series of 
his most celebrated arias, and the 
appearance of General Joseph Hal­
ler, who is touring the United States 
as Poland’s Minister without port­
folio.

Noted speakers during tonight’s 
historical affair will include, in ad­
dition to Kiepura and Gen. Haller, 
former President o -he United 
States, Herbert Ho currently 
representing the Comn.>»s on for Pol­
ish Relief, an American organiza­
tion, which interests itself solely in 
securing assistance for our unfor­
tunate brethren in Europe; Mayor 
Edward J. Kelly of Chicago, and 
F. X. Świetlik, Dean of Law at Mar­
quette University, Censor of the 
Polish National Alliance, and Presi­
dent of the Polish-American Coun­
cil, under whose sponsorship to­
night’s huge patriotic Concert and 
Manifestation is being presented.

An appeal is exended to all Chi­
cagoans of Polish ancestry and 
other Polish sympathizers to be 
present at the Chicago Stadium to­
night to extend to Jan Kiepura and 
General Haller, a welcome befitting 
these outstanding Polish patriots.

Tickets are still available at 50 
cents and $2.50. Entree at 8 o’clock.

By Stan Lee Kapustka.
Today you sang and Poland was alive 

and free.
Again a land of joy and liberty!

When your voice soared in glory 
to all skies, I knew then as I always 
did that Poland cannot, will not die! 
Though its wings are chained by 
cruel circumstances, though its 
limbs are shackled by ruthless op­
pressors, the heart and soul of Po­
land rang out in a melodic message, 
proclaiming to the world its eternal 
heritage!

Your voice was at once the voice 
of the people of Poland, singing out 
in the wilderness of want and woe, 
echoing undying faith and hope in 
their ultimate victory over greed 
and power, over hate and subjuga­
tion. When people sing, even when 
it be but the song of the soul in 
silence, no power on earth can hold 
them down, the vital strength of 
their unconquerable spirit will burst 
all bonds and fetters!

When you sang tonight, the in­
domitable, invincible spirits of Pu­
laski, Sienkiewicz, Sobieski, Pade­
rewski, Siekiewicz, Mickiewicz. 
Chopin, and Curie-Sklodowska sang 
with you, in harmony with all the 
singing, hard-working liberty-lov­
ing Polish people, the farmers in the 
fields, the diggers in the mines, the 
toilers in the shops, mills and fac- 
ories, the merchants, all, men, wom­
en and children, young and old, 
past, present and future, of all time, 
singing together, “Jeszcze Polska nie 
zginęła, póki my żyjemy!”

They suffer in silence, unspeak­
able tortures, miseries and starva­
tions, they dream in the depths, 
hope in their heavy hearts, but your 
voice, glorious and golden in its 
grandeur, far-reaching, all-embrac­
ing, soars over land and sea, mount 
and vale, sunset and sunrise, and 
into the heart of Poland, filling it 
with infinite hope, because your 
voice, though crushed in compas­
sion, joyously imparts to the people 
of Poland that justice will ultimate­
ly triumph over madness, hate and 
greed!

So 
hope 
well 
NOT

ST. LOUIS FIVE
OPPOSES 0.26 

IN PRCU PLAY

niversity of Cracow
Founded In 1364

Stage Bowling Meet
Today and Tomorrow

Craftsmen in the 
of play, arid the 
anomer blistering 

T develop hen play is | 
u •• ■’ 3.33 e ciock, with the 
employing S*nrzyk, Berg, 
Prorok, and either Som-

PNA. Junior League Mixed
Choir Rehearsal Monday

Schedule For Tomorrow:
(VOLLEYBALL DIVISION!

10:30 a.m.—Cicero vs. Council 87 
11:30 a.m.—Polish Crowns vs. Council 
Council 139—Bye.

(BASKETBALL DIVISIONS)
p.m.—Council 34 vs. Council 79 
p.m.—Council 87 vs. Polish Cadets 
p.m.—F. O. P. vs. Cicero
p.m.—Council 87 vs. Grunwald

jak najgromadniej. 
CZUWAJ!

Józ; ' " da, Komci.

Stardusters To Launch 
Series Of Keg Matches

Council 34 vs. Council 1.
Cicero vs. FOP; C. Si 

Meets Grunwald

STANDINGS
(Major Division) 

W. 
_. Isadores _______________  4
Council 87 ________________ 4
Council 123 ___ .___________  2
Polish Cadets -------------------- 0

(Junior Division) 
w

__________________ 4 
_______________ 4 
_______________ 4 
_______________ 3 
__________ ,____ 3 

_________________ 1 
________________ - 0 
(Volleyball Division)

W.
4
3
2
1 
0

to get in on the fun, because our 
chief aim will be to enjoy your 
presence, and not to become bowl­
ing kings.

So phone the chairman, Casey 
Karasiński, at Humboldt 6307, and ___
tell him you’re coming to the j will play three games on Tuesday, 
matches starting February 18th in ’ Wednesday and Friday nights. The 
order that a sufficient number of | Sunday date eliminates only Satur- 
alleys can be reserved. day competition.

, Zbiórka wszystkich na stacji 
Grand Central
Wells, dzisiaj, 
go, o godzinie 
3:20.

Chorążowie zabiorą z sobą 
sztandary.

Druhny i Druhowie! Ani na 
chwilę nie wątpimy, że zdajecie 
sobie sprawę z ważności chwil: i 
jako wychowankowie drużyn 
młodzieżowych, godnie spełni­
cie Wasz obowiązek.

CZUWAJ!
Jad. Jarmułowicz,

Komendantka
Zyg. deLatour, Komendant

Męgacz,
mers or Pope in the starting lineup, 
against the Gia' 
domski, Chizek, 
cik, rated as th 
of point-getters

THIS ONE’S FOR 3RD PLACE
With Bill Pechulis, league’s stand­

out center, back in the lineup, the 
Group 1515 Rebels expect to humble 
the Club 41 Dulaks to snap the 
deadlock which exists between 
these teams for third place in the 
standings. The Dulaks tripped the 
Rebels earlier during the season by 
30-27, and have fond hopes of re­
peating the trick by a wider mar­
gin on the morrow.

Although they were outplayed by 
the Giants last week, the Rebels re­
fuse to remain discouraged, and 
promise to give Coach Paul Borski’s 
clan a sound shellacking with the 
help of such fine marksmen like 
Pechulis, Kane, Szafraniec, Janow­
ski, Mical, Musiel and Nowak. Mi­
chalik, Marchewka, Brodzik, Sowu­
la, Stanisławski, Ciura and Bezdon 
are expected to do the heavy scor­
ing for the Medicos.

BULLDOGS TACKLE CATS
Victors over the Lublins by a 

wide margin earlier during the race, 
the Fuka Wawel’s expect anything 
but an easy time of it when they 
engage the revamped Panthers for 
the second time this season in the 
No. 4 game. The Bulldogs experi­
enced little trouble in taming the Cats 
on that occasion, 41-16, due to the 
latter squad’s erratic teamwork. 
Smoother passing and a stouter de­
fense, plus the sensational sniping 
of Ed Brud, league’s No. 2 scorer, 
have seen the Lublins extend the 
Craftsmen, Faunts and Group 1515 
to the limit in their last three 
games, all of which were lost in the 
final two minutes of play. Evans, 
Kibartus, Zurawik. Kasper and W. 
Jarecki will open for the Bulldogs 
against the Cats’ lineup of Brud, 
Jaroch, W. Kocowski, Mallek, and 
either Joe or Emil Wodka.

ROSTY S SEEK NO. 28
The Rosty lights, boasting the 

most pretentious winning streak 
ever recorded by a lightweight team 
in the city, take to the hardwood 
once more tomorrow in an effort to 
increase their victory chain to 28 
links at the expense of the fast­
stepping Judge Tremko Boosters 
who are expected to make things 
mighty uncomfortable for the Ai­
derman Boosters. The Rosty’s re­
ceived a scare last week when they 
were forced to the limit before sub­
Bluing St. Fidelis, 40-39, and are in

Tomorrow’s Games:
1:15—Aid. Rosty’s vs. Judge Tremko’s 

Ref—Gonka
2:15—Club 41 Dulaks vs. Gr. 1515 

Refs—Kupiec and Hope
315—Craftsmen vs. Faunts

Refs—Gonka and Kupiec
4'15—Wawel 1400 vs. Lublins 

Refs—Hope and Gonka.

DZIAŁ
DRUŻYN MŁODZIEŻY

ZWIĄZKU NARODOWEGO POLSKIEGO

" i Harcerze i Harcerki bardzo pię- 
PctJknie zaśpiewali i zadeklamowali na 
L7°° I gwiazdce.

.5<t«< I

The Sports Committee of the Star­
dusters SAC. of Young Poland, Gr. 
865 PNA., announce the formation 
of bowling squads within the club, 
and wish to inform all members 
and sympathizers that their bowling 
matches will be held on Sundays at 
4:00 p. m., at the Lewis Alleys, 1170 
Milwaukee ave.

You need not be a good bowler the night.cap at 10 o’clock.
tu- . i>wo grarnmar school teams,

Franklin Park, Cook County cham­
pion, and Queen of Angels, North 
Side CYO titleholders, meet in the 
preliminary at 7:15 o’clock.

In addition to Sundays, the league

There were no further discussions and 
the meeting was adjourned.

COFUCIUS SAY . . .
If Marie K. and Frank M. no come to 

next meeting, they get taxed.
Better keep eyes on Victor C. and Stanley 

L. at games, maybe some exciting slits or 
skits.

FAMOUS LAST WORDS . . .
This is dedicated to members taking the 

fire out of Patrick Henry’s famous liberty 
or death speech.

Al A.—“I’ll guarantee you a place to go 
to every week.”

Leona K.—“Let us girls get together.”
Walter M.—“How much money is in the 

treasury?”
Helen K.—“Let’s adjourn the meeting.”
Stanley L.—“I know a better and cheap­

er place.”
Mary Y.—“After all, this is a club.”
Roman K.—“Everything’s all right by 

me.”
Anna Y.—“You boys always want it your 

way.”
Chickie.—“I only drank the wine to cure 

my cold.”
Wanda K.—“I have it written down al­

ready.”
Joe C.—“That’s what it says in this little 

book.”
—“The Three Jitterbugs.'*

The A 1 d e r m a n Rostenkowski 
Faunts, knocked out of first place 
into a second place tie with the 
Fuka Men’s Wear Wawel 1400 Bull­
dogs as a result of their 26-17 set­
back at the hands of an inspired 
aggregation of Club 41 Dulak snip­
ers last Sunday, will rise up on the 
morrow to challenge the Craftsmen 
Little Giants’ one-half game hold 
on the top rung in the standings, m 
the headliner of the Northern PNA 
Basketball League’s tenth four- 
game billing of the season at the 
Trinity gym, 1443 W. Division st. 
Club 41 meets the Group 1515 Reb­
els in a battle for third place, and 
the Fuka Wawel’s oppose the Lub­
lins in quest of their 8th win of the 
race in the other circuit tussles, 
while the Aid. Rostenkowski light­
weights will seek to stretch their 
string of successive triumphs to 28 
when they take on the powerful 
Judge Tremko hoopsters in an ex? 
hibition affair, game starting at 1:15 
o’clock.

GIANTS OUT TO AVENGE 
LONE DEFEAT

With the 38-37 last-minute defeat 
inflicted upon them by the Faunts 
during the first round still fresh in 
their memories, the only loss suf- 
afered thus far this year, the Giants 
will be out to obtain revenge when 
they take the floor against the de­
fending champs in order to main­
tain their slim margin at the top 
of the championship heap. It was 
Captain Art Berg’s basket from un­
der the basket which proved the! 
downfall ‘ ' ..........
final 14

Klaus Kegglers Widen
Unique S. C. Loop Lead

By STAN. JÓZEFIAK.

second round of the M 
Division flag play comes to an 
as the Junior Division swing 
the final round in the Soutl 
PNA Basketball League racet. 
morrow afternoon in McKinley 
gym, 39th and So. Western avei 
There will be plenty of lively ski 
ishes in the younger loop in 
final drive. At present, the rac 
very ciosie and all of the firs ‘ I i 
teams are potential winners. E. ■ 
of the four will be guarding aga 
a defeat, knowing that a loss v 'ill 
very costly.

No doubt should remain w < n: 
those following the games that r 
will be no repetition of high si 
All of the weaker combine* 
reaching their peak, (some ali 
have), and will no doubt h- 
theif first round victors. The „_
also are entering a new round .nd 
are expected to finish in the o; ier 
they now stand.

C. 79 VS. C. 34
Council 79 faces Council 34 in'-ihe 

opener. The 79’s won their first 
game, 18-9, but will be surprised in 
looking at a different - 
tomorrow. Council 34 h . .-in­
sider ably bolstered an : f
be me best balanced unit an ng 
the Juniors. This does not m.'an 
that the Hegewisch lads will have 
an easy time with their rivals, be­
cause the 79’s have a good first 
team. If the latter do not tire later 
in the game, this will be one of 
best openers.

C. 87 VS. CADETS
Council 87 will make another 

tempt for another win against 
Polish Cadets. The oldest team in 
the league lost to the 87’s, 34-28, the 
first time but is ready to record its 
first win. Against the 87’s, they 
scored more times than against any 
other five, and, if their defense 
holds, they will prevail. Being tied 
for first place with the champs, the 
87’s cannot afford to lose. The two 
leading scorers of the league, Biel 
and Kasper, Council 87 and Polish 
Cadets, respectively, will see wheth­
er they can outscore each other. If 
both of these are stopped, Council 
87 still has the Gracjasz brothers 
for help; but, the Cadets must turn 
over the scoring chores to one of the 
other performers who are not as 
prolific in scoring as Kasper.

CICERO FAVORED
Cicero is the only pre-game 

vorite which holds a decided 
vantage over its opponents, Free­
dom of Poland, whom they beat, 36- 
11. A defeat at the hands of Group 
2246 would be the biggest upset of 
the season. Cicero has the best arid 
the smoothest defense in the Junior 
loop and should have no fear in be­
ing sopped.

C. 87 VS. GRUNWALD
Another contest in which the 

score will be a little different from 
that of the first round will be the 1 ,^aicos the Rostenkowski play- 
one between Council 87 and Grun-I —-■,ther,dffe’},dinS champion Cepas. 
walds, the former winning the first lhe Schefflers have a record of 
time, 30-4. Council 87 is not only n0 ,wins and slx losses against the 
fast, but also has reached its peak l^RClers. Scores:

najliczniejszy u-

Schefflers Gain in Weber
Alumni Keg Title Race

What Poland Has Contributed 
To The World

North-WestSporting GoodsMfg.Co
, COMPLETE LINE OF ATHLETIC GOODS

FISHING—HUNTING—CUTLERY—LUGGAGE
NORTH SIDE STORE AND FACTORY

1270 MILWAUKEE AVENUE, Opposite Wieboldt Store
PHONE HUMBOLDT 9178

| MANUFACTURERS OF

L BOWLING SHIRTS & JACKETS
■ THEO. F. OSOWSKI, Mgr.

DZIAŁ SPORTOWY I TOWARZYSKI

VIC MAŁECKI.

CLARENCE'S TAV.
B.Ft.F. B.Ft.F.

Michalik 100 Johnson 10 0
Bezdon 5 1 1 Swift 0 0 0
Stanisławski 3 0 1 La Reau 3 0 0
Sowula 10 0 1 Schaffer- 0 0 0
Marchewka 0 0 0 Emie 3 0 0
Brodzik 7 0 0 Marino 3 1 0
Sporton 6 0 1 Scholeren 1 0 1

32 1 4 11 1 1

STANKOWICZ FL. KLAUS DEPT. ST.Selasyk 110 103 161 Krupczak 168 149 189
Peszy’ki 93 131 121 Kiolbasa 128 115 124
Pakaluk 129 140 133 Sołtysik 135 100 122
Budnik 145 145 145 Serówka 178 134 235
Holdway 167 155 101 JSerow’a 192 198 171

10 10 10
654 684 671 801 696 841

SOP. JOE’S TAV. DR. BEKIER
Kottas 152 137 169 Pryor 164 153 137
Lasiew’cz 138 136 142 Wiglus 105 143 173
Gut 100 100 100 Perlinski 141 133 144
Kiolbasa 117 113 137 Bekier 133 133 133
Panek 185 174 163 Kouba 133 154 163

20 20 20

712 680 731 676 718 750
L. C. NYKA ATTY. FRANK’S STUDIO
RKiolb sa 160 154 159 Holdway 118 137 109
Slupko 149 135 173 Flowers 131 121 107MKiolb’sa 159 134 127 Mastal’rz 100 100 100Zielinski 156 135 195 Serowka 155 168 190
LSlupko 132 129 169 Kozlo’ski 169 192 161

756 687 823 682 727 676

JURISTS ALDERMEN
JSroka 179 162 172 Godzich 165 175 164
Kolom’ki 174 121 150 FSroka 165 160 165
Niemcz’k 154 124 146 Kita 131 150 114
Olejni’ak 186 146 159 Dorsch 153 153 153
Schiebe 202 184 186 ESroka 181 152 156

144 144 144 135 135 135

1039 891 957 930 925 887
MEDICS FLORISTS

Gordon 151 151 151 Rajca 166 201 162
Czwali’ki 144 161 101 Draba’ki 195 152 164
Koziki’cz 152 130 117 Dobosz 137 136 162
Peszyn’ki 144 144 144 Tarko’ki 148 196 162
Tenczar 170 154 217 Grelecki 160 223 211

155 155 155 139 139 139

916 895 885 945 1047 1000
1IESORTERS BAWELEKS

JayMo 158 183 138 Pacocha 127 167 152
Kortes 126 151 164 Buko’ski 157 194 140
Tragirz 143 143 143 Obuch’ki 102 167 145
Pollrski 191 171 183 Szyma’ki 168 1G9 144
Tonwz’ki 161 165 127 Stack 196 198 219

172 172 172 152 152 152

949 983 925 902 1047 952
SLUGGERS UNDERTAKERS

Trybt 203 156 123 SPodw'ka 147 164 214
Bobka 166 199 185 Sroka 191 181 154
Obuch’ki 182 158 136 Komp’da 149 146 191
Kucla’ki 189 178 195 Liss 187 148 190
Kutzi 155 166 204 DPodw’a 191 192 173

138 138 138 152 152 152

1013 995 981 1017 983 1084
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Program Dzisi< YKelly, Cenzora
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czucia, ofiarności i bezmiaru 4,1 117 • 1 l W TA I *miłości dia naszych najbiiż- Autobus Wjechał Na Drzewo w Lm 
szych! i

3.

J. Kcoin Park, 20 Osób Zostało Rannych
dziego federalnego sądu7.

8.
Verdieso. pon- boni'

Dwj
od

'ol zonę i syna—pilego prezydenta

Rządu

Delegacja Polskiej Młodzieży z Chi
c«Lgo Wyjecha Do Washingtonu F. A. ZDROJEWSKI IDZIE Z LUDEM A NIE Z PARTlb |

ięcy polskiej.

a

DZIŚ
OSTATNI DZIti

11.
12.

Związek Narodowy Polski jest 
organizacją narodową i społeczną, 
utworzoną dla dobra wychodźtwa i 
wszystkich swych członków. Zapisz 
się więc do niego jak najprędzej.to iginęła” — organy.

y. nayora miasta Chicago, 
ormick’a, prezesa Commis-

ią i swymi przemowami, będą pa- 
Prezydntowa Rooseveltowa i pan 

obert H. Jackson, nowy prokura- 
>r generalny Stanów Zjedn.
W skład delegacji wchodzą Euge- 

i.iusz Watseka, Władysław Olszew- 
Ki, Lilia Bajcar, Bernard Kryszak 
Helena Bajcar.
Obrady instytutu będą się toczyć 

ad sprawą przyjścia młodzieży z 
omocą, albowiem mamy setki ty- 
ięcy bezrobotnej młodzieży w kra-

- taj pr: 
do Wy 

'..iednoczi!

Springfield, Ill., 10 lutego. — 
Na adres naszego pisma przyszło 
ze Springfield z biura gubernato­
ra Homera pismo następującej 
treści:

“Z największ ąprzyjemnością 
przesyłam moje serdeczne życze­
nia Generałowi Hallerowi z oka­
zji jego przybycia do Chicago, 10 
lutego. Oby powitanie planowane 
dla niego było możliwie jak naj­
bardziej radosne i przyjemne.

Z poważaniem,
“Henry Horper, Gubernator”.

tuszki.
'owowmiskicco.

BILETY NA KON­
CERT DO NABYCIA

DZIŚ PRZY KASIE

', pi zes Okręgu Rady Polo- 
Łiilois.
go Franciszka K. Świetli- 
■ k; skiej, oraz cenzora ZNP. 

ngled Banner” przy akom-

JAK DOJECHAĆ DO 
CHICAGO STADIUM

PG-
do

po­
co-

GENERAŁ JÓZEF HALLER PRZYBYWA DZIŚ 
PO POLUD. NA DWORZEC GRAND CENTRAL

Generał Józef Haller, dowód­
ca błękitnej armii polskiej we 
Francji w czasach wielkiej 
wojny światowej, a obecnie mi­
nister rządu polskiego we 
Francji, przybywa dziś po po­
łudniu do Chicago, by zabawić 
wśród Polonii chicagoskiej 
przez kilka dni, by napełnić 
serca nasze nadzieją i wiarą w 
ostateczne zwycięstwo aliantów 
naszych, a wraz z nimi i oręża 
polskiego, by wezwać liczne 
rzesze ludu polskiego do dalszej 
ofiarnej pracy dla Polski i dla 
niesienia jak najwydatniejszej 
pomocy dla braci naszych znaj­
dujących się dziś na tułaczce, 
lub też ginących z głodu, z cho­
rób i z niedostatku, na ziemi 
polskiej obrabowanej doszczęt­
nie przez odwiecznych wrogów 
naszych.

i n. rzecz Funduszu Ratun 
narodowej w Chicago Sta

Wszelkie informacje udzialamy 
bezpłatnie.

powitać <
przywożącego

> walki o 
yzny i

Gubernator Horner 
Przesyła Pozdro­
wienie Gen. Hallerowi

RZEC BY POWITAĆ TAK MIŁEGO I TAK 
DOSTOJNEGO GOŚCIA

Organizacje Umundurowane Powinny Przybyć Na Dwo­
rzec w Mundurach i Ze Sztandarami. Dworzec Grand 

Central Znajduje Się Przy Harrison i Wells Ul.

• a)
b)
c)
HI

e)

Feliks A. Zdrojewski, kandydat 
na ponowny wybór na Trustysa 
miasta Cicero, przemawiając w tym 
tygodniu do grupy obywateli pła­
cących podatki, oświadczył, “Cho­
ciaż jestem Demokratą i staram się 
o ponowną nominację w Demokra­
tycznych Prawyborach w dniu 13go 
lutego, pragnę zaznaczyć, że każdy 
mieszkaniec Cicero, czy to Repu­
blikanin, Demokrata lub nie nale­
żący do żadnej partii, podczas mego

R. Matuszczak & Co.
1137 MILWAUKEE AVENUE 

Tel. Brunswick 6407
Biuro otwarte codziennie do godziny 

8-mej wieczór.

Posiedzenie Wydziału 
Kobiet Okręgu 13-go 

Związku Nar. Polskiego

swój dobytek. Zaskarbił on so­
bie przez to serca całego naro­
du, który go wielbi i otacza 
czcią i szacunkiem.

Jan Kiepura zaśpiewa dzi­
siaj wieczorem najpiękniejsze 
arie z literatury operowej i
szereg pieśni ludowych, pozo­
stawiając u słuchaczy nieza­
tarte -wspomnienie z tej wiel­
kiej Manifestacji, największej 
w historii Polonii Chicago­
skiej.

Na program złożą się nadto 
przemówienia byłego prezy­
denta St. Zj., Herberta Hoove- 
ra, Mayora miasta Chicago, 
Edwarda J.
Zw. Nar. Pol., Dziekana Fran­
ciszka X. Świetlika, a nade- 
wszystko naszego Gościa Gen. 
Józefa Hallera, którego z nie­
cierpliwością o c z e k i waliśmy 
długie miesiące.

Bilety na dzisiejszy Koncert 
i Manifestację będzie można 
jeszcze nabyć przy kasie Chi­
cago Stadium.

Główne Przemówienia Na Dzisiejszej Manifestacji Wygło­
szą Gen. Józef Haller, Herbert Hoover, Cenzor 

Fr. X. Świetlik, Mayor Kelly

PODZIĘKOWANIE
Najserdeczniejsze podzię­

kowanie składamy rodzinie, 
wszystkim przyjaciołom i 
znajomym za urządzenie nam 
niespodzianki z okazji 25cio 
lecia pożycia małżeńskiego.

Niespodziankę która się od­
była w rzeczywistości musi- 
my nazwać “Niespodzianką,” 
ponieważ myśmy się jej nie 
spodziewali.

Dziękujemy Wielebnemu 
Ks. Z. Jakubowskiemu z Za­
konu OO. Jezuitów za odmó­
wienie modlitwy i wygłosze­
nie mowy, Braciszkowi An­
toniemu Naniewicz, Szan. 
Gościom, Komitetowi niespo­
dzianki oraz wszystkim ofia­
rodawcom, którzy przyczy­
nili się do zebrania $70.73 na 
Fundusz Ratunkowy Polski.

Michał i Katarzyna 
Mikołajczyk z Rodzina.

(P.R.M.)
MRS. R. BROOKER. 1123 N. Mozart St. 
Blisko Division ul. Tel. Armitage 9217

Chicago Stadium mieści się 
przy ulicy Madison w połowie 
bloku tramwajowego pomiędzy 
ulicami Ashland i Damen ave. 
Najłatwiej zatem dojechać, bio- 
rąc tramwaj do którejkolwiek z 
tych trzech ulic, zależnie od te­
go, gdzie kto mieszka, i następnie 
do Stadium pod nr. 1800 West 
Madison ul. Od Ashland i od 
Damen ave. można dojść pieszo, 
natomiast tramwaj na Madison 
staje naprzeciw Stadium.

Jeśli pojcdziecie górną koleją, 
to z północnej strony wziąć ko­
lej Humboldt lub Logan i jechać 
do ulicy Madison; z zachodniej 
strony Douglas lub Garfield do 
Marshfield i tu przesiąść się na 
Humboldt lub Logan i jechać do 
następnej stacji. Z południa 
Jackson Park Express lub Engle­
wood do śródmieścia przy ul. 
Adams i Wabash, tu przesiąść po 
drugiej stronie mostu na Logan 
lub Humboldt i jechać do stacji 
Madison. — Dla tych, którzy po- 
jadą w swoich autach jest przy 
Stadium pełno miejsca do bez­
płatnego parkowania.

Młodzież Weźmie Udział w aradach Krajowego Insty­
tutu Obywate ski o Dla Młodzieży

Smutną Wiadomość Otrzymał Policjant Chicagoski Od 
Swojego Brata, Lotnika Polskiego z Rumunii

mem nazistowskich zbirów, o- 
trzymał nasz policjant od swo­
jego brata, Jana Spondera, lo­
tnika w polskiej armii, który 
w czasie inwazji niemieckiej 
został ranny i obecnie znajdu­
je się w jednym z obozów w 
Rumunii.

Jan Spender pisze, że ich oj- 
nty przez Niem- 

dzikiego 
iasta Tf 
iziesięciu

9.
10. Koncert p. J. II.

Aria z opery La Bo hę nie, Pucciniego.

Sierżant chicagoskiej policji 
Józef Sponder, przydzielony o- 
becnie do biura prokuratora 
stanowego, otrzymał wczoraj 
wiadomość z Europy, że jego 
sędziwy ojciec i jedenaście in­
nych osób z jego rodziny zo­
stało w Polsce zamordowanych 
przez Niemców w czasie be­
stialskiego b o m b a rd owania 
kraju. Ojciec sierżai: . F 
dera zamieszkiwał ' 
przez długie lata w Chicag

Wi adamość tą, smutna 
•szystkie wiadomości z
ki, jęczącej obecnie pud jarz-

się we wczorajszym wydaniu 
a nastrój dzisiejszej manife- 

. ’zie, udekorowanej we flagi 
owają hymn narodowy ge- 

bulskiego we Francji, i Jan

PRZESYŁAMY
PIENIĄDZE

DO WSZYSTKICH PAŃSTW 
W EUROPIE—
SPROWADZAMY OBYWA­
TELI AMERYKAŃSKICH—
ASEKURUJEMY OD OGNIA 
DOMY, RZECZY DOMOWE, 
AUTOMOBILE OD WYPAD­
KU I KRADZIEŻY, OKNA 
WYSTAWOWE T.T.D.

urzędowania był starannie trak­
towany.

“Faktycznie,” mówił on w dal­
szym ciągu, “powszechnie wiadomo, 
że zawsze słuchałem więcej ludno­
ści miasta niż zarządzeń łub suge­
stii jakiejkolwiek politycznej orga­
nizacji. Gdy kiedykolwiek ktoś 
miał jakieś zażalenie, wezwanie do- 
wprowadzenia jakiegoś ulepszenia, 
lub chciał dowiedzieć się o dzia­
łalności Rady Miejskiej, każdego 
czasu był u mnie mile widzianym.”

Przy końcu swego krótkiego prze­
mówienia p. Zdrojewski podniesio­
nym głosem oświadczył. “Pragnę 
żebyście wiedzieli, iż nikt z mojej 
rodziny nie ma żadnego politycz­
nego zajęcia. Nie wierzę w prze­
pełnianie listy płatniczej miasta 
ludźmi którzy otrzymują i w; pel- 
niają swe zajęcia jedynie dlatego 
że są spokrewnieni z jakimś urzę­
dnikiem. Każdy pracownik miejski, 
czy to mężczyzna czy kobieta, 
winien posiadać kwalifikacje 
pracy którą ma wykonywać i 
winien wykonywać swą pracę 
dziennie przez osiem godzin.

“Chcecie wiedzieć jak zmniej . 
podatki. Oto tak, niech pracę wy­
konują ludzie znający się na niej, 
niechaj pracują przez cały dzień 
otrzymując całodzienną płacę, a w 
krótkim czasie listy płatnicze zna­
cznie zmniejszą się. wobec czego 
zmniejszą się i podatki.” (RM.)

i Kutnie podczas szalejącej wojny
Polsce, ukaże się 
w pięciu artyku­
łach, począwszy 
od poniedziałku, 
dnia 12-go b. m., 
w Chicago Daily 
Times. Pamiętnik 
ten zawiera opisy 
bardzo ciekawych 
wydarzeń i prze­
żyć Doktora Sze- 
wczyka najazdu Dr. Jan Szewczyk 
barbarzyńskiego odwiecznego wro­
ga naszego. Opisuje on, jakie sto­
sunki panowały w szpitalach i jak 
sobie musieli radzić nasi polscy le­
karze w szpitalu w Kutnie, które 

. było centrem najstraszliwszych walk
i pożogi wojennej. Dr. Szewczyk 

j był naczelnym lekarzem w tym szpi-
I talu i w swym pamiętniku opisuje 
I o masowym zwożeniu do szpitala 
rannych żołnierzy. W pierwszym już 

I dniu przybyło 300 rannych, a szpi­
tal miał tylko 136 łóżek.

Zacznijcie czytać tę gehennę pol­
skiego lekarza z Chicago. Pierwszy 
artykuł ukaże się już w ten ponie­
działek w CHICAGO DAILY TIMES.

Senator Robert F. Wagner, Kon- 
gresmani Leon Kociałkowski, Leo­
nard W. Schuetz i A. F. Maciejew 
ski, przyjmą w Washingtonie dele 
gację Polsko-Amerykańskiej Lig 
Młodzieży z Chicago dla omówieni 
zagadnień młodzieżowych. Tak o- 
świadczyła panna Helen Bajce 
prezeska organizacji.

Przytem delegacja ta, któr: ' 
jechała w piątek, 9-go lutego, i ?- 
stawi kongresmanom swoje a; 
nie poparcia bilu kongresjonalnJ"° | ju, włączając około czterdzieści ty- 
Wagner-Rogers, któryby umożliw:: 
uchodźcom dzieciom polskim zna*' 
zienie przytułku w Stanach Zjedn 
czonych.

Poza tern delegaci wezmą udział 
naradach “Krajowego Instytu O- 
bywatelskiego dla Młodzieży’ - 
między poważnymi osobami, k - ' 
zaszczycą sesję obrad swoją obe :

/ JESZCZE POLSKA 
. NIE ZGINĘŁA 

/(POLANDIS not VETLOSf)

Program dzisiejszego ko 
kowego oraz wielkiej ma if 
dium jest następujący:

1. Otwarcie — Jan K > ' e- 
nii Amerykańskiej r.

2. Przemówienie przew ni< 
ka, prezesa Rady Polon ii 
Hymn Amerykański “St 
paniamencie organów. 
Hymn Polski “Jeszcze 
Przemówienie p. Edw 
Przemówienie p. Cha. 
sion for Polish Relief 
Przemówienie p. Otto ' . 
apelacyjnego. 
Koncert p. Jana Kiep r

“Celeste Aida” z c . 
Aria z o; Mart*. 
Aria z ope . Stra.-zp... 
Arts, z 1 
Kujawiak, Wien ;

Przemówieni' p. :i ' •

wód pchnęły społeczeństwo tu­
tejsze w apatię, która zaczęła 
być niebezpieczną i przeraża­
jącą.

Witać będzie dzisiaj wieczo­
rem Polonia naszego wielkiego 
Mistrza w osobie Jana Kiepu- 

j ry, słynnego na świat cały 
1 “króla tenorów,” który dla po- 

vl Tia> 1TZ6CZ 
tych tysiącznych rodzin, wy- j nieszczęśliwych ofiar w Polsce o 1az-ł Ti Ty iii • i • / T-y » • •
szukających po całym spusto- • kszej sali audycyjnej zupełnie

TYLKO 1 DZIEŃ
WTOREK 13-go LUTEGO

motto:
Zdradzieckość kobiety-węża 
Przeczysta miłość zwycięża!

4.
5.
6.

cnie Ó 
irmi

Równocześnie powitamy tam 
Gościa, tak miłego nam wszy­
stkim, który splótł swoje życie 
z naszym tu na Wychodźtwie. 
prowadził on podczas wojny 
Kwiatowej kwiat naszej mło- 
Łieży wychodźczej d 
■swe

Siedemnaście Osób Odniosło Pokaleczenia w Kolizji 
Dwóch Tramwajów

cvnri centalI" JL I nF I 32 W. WASHINGTON ST. BOOH 404 
VmBBB Tel. DEARBORN 1410 ■ -■ ■ OPEN EVES.

Świetny Polski Film

MOI RODZICE 
ROZWODZĄ SIE’ 

w dodatku drugi filir 
“COLORADO SUNS

w Teatrze

Powyższy rysunek, ja! ul 
dziennika Daily Times, 
stacji w Chicago Stadiun e 
polskie z Orłem Białym i > 
nerał Józef Haller, mini 
Kiepura, król tenorów, k- donorowymi gośćmi wieczo­
ru. Towarzyszy im w mel< . 1 Juch Mistrza Ignacego J. Paderew­
skiego, który siedzi przy i ■■ < ó.

a) Aria z opery La Bolteme, Pucciniego.
b) Aria z opery Tosca, Pucciniego.
c) Szumią Jodły — aria z opery Halka, Moniuszki. 
Mowa Gen. Józefa Hallera, ministra Rządu Polskiego. 
Przemówienie p. Jana Kie i -y, króla tenorów światowych. 
“Rota” Konopnickiej — v . ■ w ogólny.

Akompaniuje Karol Al’ n, kapelmistrz opery 
wiedeńskiej i t nicagoskiej.

Sto Dni Przeżyć 
w Piekle Wojny

Powitajmy Serdecznie Dostojnego Gościa|
Polonii Chicagoskiej Generała J. Hallera

______________________ *

PRZYSĄDŹMY WSZYSCY NA TEN WIELKI KONCERT 
DOBROCZYNNY JANA KIEPURY KRÓLA 

TENORÓW ŚWIATA

C2YSTY organizm bowiem z które-
go wszelki® trujłc® materia ®a 

usunięta z kiszek daje człowiekowi 
błogi spokój, wolny od różnych 
cierpień i niedomagań spowodowa­
nych właSnla tymi nieczystościami. 
OtóZ VCCO HERBOLENE jest bar- 
dgo skutecznym środkiem na osig- 
pnlecia tego celu. Spróbujcie!
N» sprzeda* w aptekach lub 

Universal Medicine Co. 
1901 Hervey Street, Chicago. Hl-

WEBSTF i
2157 N. Damen Ax

Początek o godzinie lej po p< i 
Wstęp tylko 25c.—Dzie. ,

Korn;‘ > biletr.” uą f)->: 
koncert Jaąp Ki<_ rj p.. . 
z Manifest- ią NaroticiT 
że pozostało jeszcze w c.et one- 
tów, które nabyć bedz> można 
dziś wieczorem przy kasie przy 
wejściu do Chicago SlaUiuui -r 
przy Wood i Madison ul. Kasa 
biletowa w Stadium będzie o- 
twarta od godziny 6:30 wieczo­
rem. Kto nie nabył jeszcze bile­
tów-, niech przyjędzie do Sta­
dium dziś wieczorem, a przy ka­
sie takowe jeszcze będzie mógł 
otrzymać, dopóki się nie wyczer­
pią. Osoby przeto, które nie maja 
biletów, powinny przybyć wcze­
śnie.

der zamieszkiwał w Chicago 
przez trzydzieści pięć lat. W r. 
1918, po powstaniu Polski, po­
wrócił do kraju, zabierając z 
sobą niektóre ze swoich dzieci.

Niełamliwa 
Excel Płytka

Naturalnie różowa, ślicz- i 
ne zęby, we wszystkich j 
odcieniach 
które zatiowo- J L J i] 
14 najbardziej || 
wym agajqce- 
go klienta. Za Płytkt

Wszelkiego Typu Złote Mostki $2.50 za Ząb i Wyżej

Dostojny i tak miły dla serc 
naszych gość przybywa dziś o 
godzinie 3:40 po południu na 
dworzec kolejowy Grand Cen­
tral, przy Harrison i Wells, 
gdzie zbiorą się jak najliczniej 
przedstawiciele naszych orga­
nizacji i towarzystw, jak rów­
nież wszystkie organizacje we- 
terańskie i młodzieżowe, by po­
witać go w naszym gronie jak 
najserdeczniej.

Generał Józef Haller już 
dwa razy poprzednio bawił w 
Chicago, a dziś przybywa, by 
pomimo podeszłego wieku dalej 
pracować dla Polski wielkiej i 
niepodległej i by nam wszyst­
kim młodszym od niego wie­
kiem, dać przykład jak się po­
winno ofiarnie pracować dla 
dalekiej zamorskiej ojczyzny
naszej i dla biednych braci na- go dla serc naszych gościa.

co w Ostrej 
Świecisz Bramie

Film Miłości i Poświęcenia!

W TEATRZE

HAWTHORNE
4905 WEST 29TH PLACE

Ceny zniżone O E Dzieci If}#, 
dorośli: tylko X V V

Na mocy mego urzędu niniej­
szym zawiadamiam, iż posie­
dzenie Wydziału Kobiet Okrę­
gu 13go ZNP., odbędzie się we 
wtorek, dnia 13go lutego, w 
lokalu pod nr. 1410 W. Division 
ul., 2gie piętro, punktualnie o 
godzinie 5:30 po południu.

Reprezentantki Gmin przy­
należnych do Okr. 13go ZNP., 
proszone są o łaskawe przyby­
cie, zaopatrzone w urzędowe 
mandaty, podpisane przez u- 
rzędników Gminy. Na posie­
dzeniu odbędzie się wybór no- 
vzej administracji, oraz będą 
inne ważne sprawy do załat­
wienia.

Maria Fudema, 
komisarka Okr. 13 ZNP. 

(x)

.'sio i równowagi autobus wjechai 
au- wprost na drzewo. Przy ude- 

u drzwi zupełnie się za­
trzasnęły i żaden z pasażerów 
nie mógł się wydostać aż do­
piero na miejsce przjbył poli­
cjant parkowy i rozbił drzwi. 
Osiemnastu pasażerów i obu 
kierowców, Lorenza i Watts’a, 
zabrano do szpitali Columbus, 
Św. Józefa i Augustana.

W innym wypadku zderzyły 
się z sobą dwa tramwaje na 
Roosevelt Road i Keniworth 
ave.,. przy ceym siedemnaście 
osób zostało pokaleczonych.

ciec zost 
ców w < 
bardów p 

w odleg 
Krakowi

“Zabił
sze lotnik Sponder — a także 
ojca, brata Jakuba, jego żonę 
i ich ośmioro dzieci. Już mi nic 
nie pozostało na świecie, jak 
tylko zdążać do Francji i za­
ciągnąć się do Armii Polskiej. 
Brutalni Niemcy wymordowali 
nam setki tysięcy ludzi i wciąż 
jeszcze mordują, wypędzają ze 
swoich domów i tępią Polaków 
na każdym kroku.

Sierżant Józef Sponder, któ­
ry zamieszkuje pod nr. 1823 
West 21-sza ulica, oświadczył,

K kI
Bowni' 
■tana 
Jsji humanitarnej 
stawiciel 
Francji.

Idźmy 
Hallera, _ . _ __________ _____ ___
wieści pełne nadziei lepszego i żających do pracy w śródmie- 
jutra. wiozącego pozdrowienia I ściu. Kierowca autobusu Jo- 
od Mistrza Paderewskiego i seph Lorenz jechał po Stockton 
od komendanta trwającej da- drive w kierunku południowym, 
lej na posterunku Armii Pol- gdy nagle uderzył go z boku 
skiej, Gen. Władysława Sikor- automobil, którym kierował G. 
skiego! Zda On nam sprawo-1 Watts, murzyn, z pod nr. 514 
zdanie ze stosunków w Polsce Browning ave. Wytrącony z 
i w Europie i skreśli program 
pracy, który poprowadzić ma I 
nas do ponownego zwycięstwa i 
wyswobodzenia Ojczyzny.

Tych wieści czeka tutejsza 
Polonia z upragnieniem, bo roz-

Idźmy wszyscy—jak jeden—dzisiaj wieczorem do Chica­
go Stadium!—Wypełnijmy Stadium do ostatniego miejsca!— 
Niechaj nas tam będzie dwudziesto-tysięczna gromada, owiana i 
jedną myślą, jednym celem, tym samym pragnieniem.

Dzisiaj mamy zaprotestować przeciwko najściu barbarzyń­
skich Hunów na ziemie polskie.—Mamy stanąć w obronie mi­
lionów naszych Braci i Sióstr, mordowanych w nieludzki spo­
sób przez najeźdźcę niemieckiego.—Musimy wreszcie zaprote­
stować przeciwko masowemu wysiedlaniu Polaków z ziem pra­
starych polskich, wywłaszczaniu ich i rabowaniu ich całego 
dobytku.

Zbrodnia, dokonywana przez nowożytnego Dżynghis Hana 
na żywym ciele narodu polskiego, wstrząsnęła do głębi całą | 
ludzkością. Ścina się krew u każdego uczciwego człowieka na 
szatańskie pomysły wyniszczenia narodu, którego żywotność, 
wielkie tradycje, jego posłannictwo dziejowe i spokojna, nie­
agresywna polityka stwierdzone zostały na kartach historii 
dziejowej.

Niechaj nasze dzisiejsze* ’
gromadne wystąpienie w Chi-,'Pa„cJ’ boleść, upokorzenie, za- 
cago Stadium będzie zbiorową 
jednomyślą wolą spieszenia u-’ 
ciemiężonej Ojczyźnie z pomo­
cą! Niechaj będzie ono zama­
nifestowaniem naszych gorą­
cych uczuć wobec dręczonej 
Macierzy i niechaj równocześ­
nie będzie wielką daniną na 
rzecz Funduszu Ratunkowego, 
zbieranego dla ulżenia niedoli i mnożenia funduszu 
fvph fvsiarynveh rodzin. wv-!_:__ __ 41:__ -u
gnanych ze swoich siedzib i <jaje Koncert w najwię- 
szukających po całym spusto- ■ kszej sali audycyjnej zupełnie 
szonym kraju dachu nad głową ; bezinteresownie. Już poprzed- 
i kawałka chleba. ;nj0 ^ał się on poznać z wielkie-

Idźmy wszyscy do Stadium, go swojego patriotyzmu, skła- 
by wypełnić wielki obowiązek i dając na ołtarzu Ojczyzny i 
wobec sumienia narodowego, | niezwykły swój talent, jak i 
które domaga się od nas współ- --------------------------------------------

la . anice i Company wjecaał w drzewo w 
iy iżdża po-. Lincoln Parku po kolizji z sa- 
c1 ':4 va w;mochodem. Wypadek zdarzył 

.v mi-. się na Stockton drive, naprze- 
ko przed- ciw Belden ave., w godzinach 
.kiego we ) wielkiego ruchu porannego.

W autobusie jechało około 
Gen. Józefa i czterdzieści osób, przeważnie 
. nam j pracowników biurowych, zdą-

12 Osób, Bliskich Krewnych Sierżanta 
Koncertu Spondera, Zamordowali Niemcy w Polsce 

dowej w Stadium JEG0 ojciec, brat, dwie bratowe i ich > w>' wydech sPon-

POWINNIŚMY PRZYBYĆ JAK NAJLICZNIEJ NA DW0 . szych na ziemiach polskich 
gnębionych dziś przez dwóch 
najokrutniejszych wrogów 
ludzkości, przez Niemców i 
przez bolszewików.

Tak wielkiego patriotę, tak 
wielkiego pracownika dla spra-J 
wy polskiej, jakim jest general] 
Józef Haller powinniśmy god-| 
nie powitać dziś po południu na’ 
dworcu Grand Central. Przyby­
wajmy przeto dziś po południu 
jak najliczniej, by zaraz na 
wstępie do Chicago nowitać go 
jak najserdeczniej. Niechaj na 
dworcu zbiorą się tysiące na­
szych rodaków i nechaj zgotuią 
mu przyjęce i nowitanie na ja­
kie generał Haller zasługuje. 
Niechaj przybędą przedstawi­
ciele naszych wszystkich orga­
nizacji i towarzystw. Niechaj 
przybędzie nasza młodzież u- 
mundurowana i wszystkie or­
ganizacje wojskowe, weterań- 
skie ze sztandarami i w mundu­
rach. Przybywajmy jak najli­
czniej dziś na dworzec Grand 
Central przy Harrison i Wells 
o godzinie 3-ej po południu, by 
powitać dostojnego i tak miłe-

FOR THE DENT4L PROFESSIOH

Płytki Bez 
Podniebienia 

Nasz a specjalność! Gdy 
dentysta nżywa naszej spe­
cjalnej metody ■■ £ 
brania formy 4) I M J II 
o t r z y macie ■ ■ w

Jakość. Sztuka

Uwaga: Hawthorne i Cicero Pamiętnik dr. Jana Szewczyka,
1 lekarza w szpitalu Św. Walentego w 
Kutnie podczas szalejącej wojny w

Duch Paderewskiego Efstiś Między Nami

F. A. Zdrojewski

Zdrowie, Radość i Zadowolenie 
To aa akatkl ezyzteco orranlama.

żadne
Nie 84 

Prawdziwe 
Bez Naszej 
Marki Handlowej

ZBYTECZNE WŁOSY 
USCNIKTE BEZPIECZNIE 

2fl Lat Doświadczenia 
Pani Brooker sama wykona za­
biegi. Bez operatorów. Robota 
gwarantowana. Bez bólu. Bez 
blizn. Szesnaście elektrycz­
nych igieł. Informacja darmo.

JUŻ 
OSTATNIE 
DNI w*

W Polskim Teatrze

CHOPIN
Division i Milwaukee

(Otwarty w Niedzielę od 12, 
w tygodniu od 10-tej rano)

E. BODO 
INA BENITA 
NIEMIRZANK. 
WYSOCKA 
FERTNER

Piosenka! 
Romans! 
Humor!' r “Jaśnie Pan Szofer

^

159


